
GAZETA

Sobota - Niedziela, 14-15 listopada 1998 r. Nr 267 (15387) Rok L Nr ind. 35015X PL ISSN 0208-7693 Wyd.1234 Cena 70 gr

Groźnie zapowiadała się
kolejna blokada kolejowego
przejścia granicznego w Mu­
szynie. Blisko osiemdziesięciu
rolników zrzeszonych w Soli­
darności Rl pojawiło się
z transparentami na torowi­
sku. Szukali wagonów, w któ­
rych — jak przypuszczali —

przewożone jest importowa­
ne do naszego kraju zboże.

Tory znów zablokowane

Groźby
w Muszynie

Protestujący twierdzą, że

sprowadzanie taniego zboża
z południa Europy może spo­
wodować zapaść w polskim
rolnictwie.

—Mamy dowody, że codzien­
nie przez to przejście przejeż­
dżają wypełnione importowa­
nym zbożem wagony—przeko­
nywał protestujących rolników
Marian Zagórny.

— Nie jesteście panowie
uprawnieni do naruszania

przesyłek—ostrzegali pracow­
nicy stacji PKP w Muszynie. —

Ostrzegam, że pańska działal­
ność to zwykle nawoływanie
do przestępstwa.

Słowa te nie wywarły więk­
szego wrażenia na protestują­
cych rolnikach, którzy po

trwających kilka minut prze­
pychankach, zdołali otwo­
rzyć jeden ze znajdujących
się na torach wagonów. Na

ziemię posypało się nie zbo­
że, lecz otręby.

— Tojuż trzeba importować
paszę ze świata—padały zarzu­
ty z rozjuszonego tłumu.

Krótko po godz. 11 w Muszy­
nie pojawił się wojewoda no­
wosądecki Lucjan Tabaka.

Próbował ochłodzić buntow­
nicze nastroje protestujących.

Bite cztery godziny woje­
woda nowosądecki negocjo­
wał z reprezentacjąrolników.
Marian Zagórny, w imieniu

protestujących, żądał natych­
miastowej realizacji zgłoszo­
nych w fecie postulatów Ogól­
nopolskiego Komitetu Prote­
stacyjnego NSZZ „S”. Najważ­
niejszy to wprowadzenie ceł

zaporowych na import zboża
oraz interwencja państwa na

rynku rolnym, poprzez zasto­
sowanie m.in. państwowych
gwarancji na import wie­
przowiny do Rosji.

— Panowie, to wymaga kilku

miesięcy i ogromnych nakła­
dów. Takich rzeczy nie zała­
twia się od ręki — perswado­
wał wojewoda Tabaka.

Chłopi zagrozili całkowitą
blokadą przejścia. Oświad­
czyli, że są golowi tamować

ruch kolejowy w Muszynie
nawet przez kilka dni i nocy,
i proszą wojewodę o załatwie­
nie noclegów.

- Panowie, nie bądźcie
śmieszni — oświadczył Taba­
ka. — Zapewniam was, że cią­
żą na mnie określone obo­
wiązki, wynikające z pełnio­
nej funkcji, i jeśli sytuacja bę­
dzie tego wymagała, nie zawa­
ham się ich wypełnić.

Poskutkowało. O godz. 15

protestujący zaczęli się pako­
wać do autokaru. (szel,HSZ)

Rok za „nożownika”

Wisła Kraków, decyzją Eu­
ropejskiej Unii Piłkarskiej, zo­
stała wykluczona na jeden
rok w okresie najbliższych
pięciu lat z europejskich, pił­
karskich rozgrywek pucharo­
wych. Decyzja ta jest konse­
kwencją incydentu, do które­
go doszło 20 października br.
w Krakowie podczas meczu

Wisły z AC Parma — jeden z ki­
biców rzucił z trybun nożem,
trafiając w głowę reprezen­
tanta Włoch, Dino Baggio.

Pierwsze informacje agen­
cyjne wskazywały na bez­
względne wykluczenie Wisły
z europejskich pucharów na

pięć lat. Prawnicza interpre­
tacja decyzji UEFA jest jed­
nak inna.

— Sankcje UEFA — mówi

sekretarz generalny Polskie­
go Związku Piłki Nożnej, Mi­
chał Listkiewicz, oznaczają,
że Wisła nie będzie mogła
w okresie pięciu lat wystąpić
w rozgrywkach pucharo­
wych jeden raz, w sezonie,
w którym po raz pierwszy
wywalczy prawo uczestnic­
twa w tych rozgrywkach. —

Gdy w tym samym okresie

(pięciu łat) zdobędzie po raz

drugi prawo startu w roz-

grywkach pucharowych, bę­
dzie mogła w nich uczestni­
czyć — tłumaczy zawiłości

kary dla Wisły M. Listkie­
wicz na podstawie rozmowy
z Julienem Sievekingiem, se­
kretarzem Wydziału Dyscy­
pliny Europejskiej Unii Pił­
karskiej (UEFA).

Według Listkiewicza UEFA

decyzję swą umotywowała
„nadzwyczaj niebezpiecz­
nym charakterem rzucone-
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go przedmiotu, który trafił
Dino Baggio podczas meczu

z AC Parma w bardzo wrażli­
we miejsce ciała”. Według
Unii groziło to nawet utratą
życia.

Policja zna dane personal­
ne poszukiwanego listem

gończym nastolatka, podej­
rzanego o rzucenie nożem na

boisko.

Przypomnijmy, że ostatnio

włoski klub Florentina został

odsunięty na rok od meczów

pucharu UEFA za rzucenie

przez kibiców petardą w sę­
dziego zawodów.

(woko, PAP)

(Szczegóły na stronach

sportowych)

Za rzut nożem w Baggio — do 10 lat więzienia

„Misiek” namierzony
Sąd Rejonowy dla Krakowa Krowodrzy na

wniosek Prokuratury Rejonowej podjął wczo­
raj decyzję o tymczasowym aresztowaniu
Pawła Michalskiego, urodzonego 2 marca

1979 roku, nie uczącego się i niepracujące­
go, ostatnio zamieszkałego w Krakowie przy
ul. Gdańskiej 28 m.1., podejrzanego o to, że

podczas meczu piłkarskiego Wisły Kraków
z włoską Parmą rzucił nożem typu butterfly
w Dino Baggio.

Włoski piłkarz doznał obrażeń głowy,
a sprawa nabrała międzynarodowego roz­
głosu. Sprawcy postawiono zarzut działa­

nia z zamiarem ciężkiego uszkodzenia cia­
ła. Rozesłano za nim list gończy. Jest to ko­
lejny, trzeci list gończy za Pawłem Michal­
skim. Poszukiwany jest także za pobicie
funkcjonariusza policji oraz innej jeszcze
osoby.

Według informacji nadesłanej przez stronę
włoską, zawodnik Parmy Dino Baggio miał za­
łożone na ranę trzy szwy. Wiadomo już, że

rzut nożem nastąpił z dolnego rzędu, w okoli­
cach tzw. bramki bezpieczeństwa. Sprawcy
grozi kara od 1 roku do 10 lat pozbawienia
wolności. (mik)

Wizytator kuratorium kontra nauczyciele

Niewychowani wychowawcy
Duże emocje towarzyszyły spotkaniu nauczycieli z gminy

Trzebinia z wizytatorką kuratorium. Zebranie dotyczyło refor­
my oświaty, jednak nie udzieliło odpowiedzi na dręczące na­
uczycieli pytania. Zaniepokojeni nadchodzącymi zmianami wy­
chowawcy dowiedzieli się jedynie, że nie mają się po co streso­
wać. Już 15 kwietnia może się okazać, że zostaną zwolnieni
z pracy w szkolnictwie.

Nikt nie spodziewał się, że

spotkanie zmieni się w tak ży­
wiołową i ciętą dyskusję — roz­
poczęło się bardzo miło. An­
drzej Pypno, dyrektor szkoły
nr 8, w której odbyło się zebra­
nie, przywitał gości i przedsta­
wił panią Aleksandrę Otręb-
ską z kuratorium. Wizytator-
ka zaproponowała, że naj­
pierw omówi ustalenia refor­

my, a potem odpowie na pyta­
nia. Całe spotkanie było proto­
kołowane, a wątpliwości na­
uczycieli obiecano przesłać
ministrowi oświaty. Częstowa­
no kawą, herbatą i ciastkami.

— Chciałabym przerwaćjuż
ten słodki wywód pani wizy­
tator i zapytać o konkrety. Jak

będzie przebiegać reforma
skoro wciąż nie ma na nią pie­
niędzy? Jaki będzie poziom
wykształcenia młodzieży, gdy
obetnie się liczbę godzin?

(Dokończenie na sir 4)
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Brytyjskiemu zespołowi Spice Girls i amerykańskiej piosenkarce Madonnie wręczono w nocy z

czwartku na piątek w Mediolanie po dwa trofea podczas uroczystości przyznania dorocznych na­
gród telewizji muzycznej MTV. Spice Girls zostały uznane za najlepszy zespół oraz otrzymały nagro­
dę w kategorii najlepszej prezentacji scenicznej w dziedzinie muzyki pop. Madonna została nagro­
dzona jako najlepsza piosenkarka, a jej płyta „Ray of Light" została uznana za album roku.

Krótko [Aktor pobity
Kazimierz Zaklikiewicz, 47-letni aktor z gorzowskiego Tea­

tru im. Juliusza Osterwy, został napadnięty przez niezna­
nych sprawców. W bardzo ciężkim stanie przebywa w szpi­
talu św. Jakuba w Wilnie.

Bez mandatu ONZ

Zgromadzenie parlamen­
tarne NATO orzekło wyra­
źną większością głosów, że

Sojusz Północnoatlantycki
nie potrzebuje mandatu

ONZ, by podejmować akcje
zbrojne poza obszarem

paktu.

Parasol

nad Kosowem

Sojusz Północnoatlan­
tycki zatwierdził plan opera­
cyjny dla sił szybkiego rea­
gowania, które w razie po­
trzeby spieszyłyby z pomocą
nieuzbrojonym weryfikato­
rom OBWE w Kosowie. Siły
mają liczyć 1200-1800 żoł­
nierzy i będą stacjonować w

sąsiadującej z Kosowem Ma­
cedonii.

Odbicie od dna

Istnieją wyraźne oznaki,
że w Azji, w krajach najbar­
dziej dotkniętych kryzysem,
wraca stabilizacja, a świato­
we agencje ratingowe mogą
przestać obniżać ich wiary­
godność inwestycyjną —

uważają analitycy. Niektóre

państwa, jak np. Tajlandia
czy Korea Południowa, robią
wyraźne postępy w reformo­
waniu swoich zmaltretowa­
nych gospodarek. (PAP)

Lekarze stwierdzili u ran­
nego urazy mózgu, wylew
krwi i złamanie kości czaszki.

Zespół teatru przyjechał do
Wilna w czwartek z trzema

spektaklami, w tym z „Konra­
dem Wallenrodem”, w którym
Zaklikiewicz gra główną rolę.

Terrorysta się głodzi
Wenezuelczyk Ramirez Sanchez, znany jako Carlos odsia­

duje dożywocie w paryskim więzieniu. Siedzi w nim od 1994

roku, kiedy Francja „sposobem" sprowadziła go z Sudanu.

Skazany jest za zabicie dwóch policjantów i cztery zamachy.
Sam uważa się za międzynarodowego rewolucjonistę, a nie

jakiegoś tam terrorystę. Nie ma złudzeń, że resztę lat swoje­
go życia spędzi za kratkami. Skądinąd w nienajgorszych wa­
runkach, jeżeli można to tak nazwać. Strajk głodowy podjął
nie w nadziei, że opuści więzienie, że będzie jakaś kolejna
rewizja, a z tego powodu, że jest kompletnie odizolowany.

Nie jna kontaktów z inny­
mi więźniami, nie może

przyjmować wizyt, listy, któ­
re otrzymuje, są otwierane.

Jednym słowem — skrzyw­
dzona niewinność. Jedyny­
mi ludźmi, których widzi są

strażnicy i fryzjer, który
przychodzi go ostrzyc. W

ciągu dziesięciu dni głodów­
ki schudł o 15 kilogramów,

Policja nie znalazła spraw­
ców.

Aktorzy z Gorzowa posta­
nowili mimo tego dramatycz­
nego zajścia nie odwoływać
spektaklu. Zaklikiewicza za­
stępuje inny aktor — Andrzej
Maciejewski. (PAP)

co akurat w jego przypadku
nie jest takim najgorszym
pomysłem na odchudzanie

się, bo po Sudanie miał

nadwagę.
Cały czas jest na bieżąco w

sprawach światowych. Do je­
go „klatki” dostarcza się mu

dzień w dzień całą prasę. Sy­
stematycznie czyta „Le Mon­
de”, „Liberation”, „Le Figa-

Wojna
na słowa

Minister obrony USA Wil­
liam Cohen oświadczył, że
Saddam Husajn możejeszcze
zapobiec zbrojnemu atakowi
na Irak, jeśli pozwoli inspek­
torom rozbrojeniowym ONZ
wznowić pracę.

USA zagroziły Bagdadowi
zbrojnym atakiem, ponieważ
w końcu października
wstrzymał współpracę z in­
spektorami ONZ, przez co

uniemożliwił im sprawdza­
nie, czy Irak zlikwidował swą
broń masowego rażenia i nie

próbuje jej potajemnie pro­
dukować.

Rosja „kategorycznie”
sprzeciwiła się użyciu siły
przeciw Irakowi, ale też

ostrzegła Bagdad, że grożą
mu naloty amerykańskie, je­
śli nie zostanie szybko znale­
zione rozwiązanie kryzysu.

Saddam Husajn powie­
dział, że nie stara się wywo­
łać kryzysu i odpowie „przy­
chylnie na każdą inicjatywę”,
która doprowadziłaby do

uchylenia sankcji ONZ. Było
to pierwsze oświadczenie zło­
żone przez Husajna od po­
czątku sporu o inspektorów
ONZ. Jednak prezydent Clin­
ton powiedział, że konfronta­
cję może zakończyć tylko
iracka decyzja o wznowieniu

współpracy ze Specjalną Ko­
misją ds. Rozbrojenia Iraku

(UNSCOM), której powierzo­
no zadanie likwidacji irackiej
broni masowego rażenia.

Wczorajsze oświadczenia

Bagdadu i Waszyngtonu
wskazują, że obie strony są
nadal dalekie od kompromi­
su, który zapobiegłby zapo­
wiadanemu przez USA atako­
wi na Irak. (PAP)

ro”, czasami „France Soir”.

Najwyżej ceni „Le Figaro”.
Dostaje też waszystkie tygo­
dniki francuskie, brytyjskie i

amerykańskie. Codziennie

ogląda wszystkie dzienniki

telewizyjne. Zapowiada, że je­
go pamiętniki ukażą się za ja­
kieś dwadzieścia lat i tam bę­
dzie pełna prawda. Cały jego
życiorys rewolucjonisty, a nie

terrorysty.
Tak odizolowany miał jed­

nak możliwość wygłoszenia
swoich sądów, co więcej —

nie żałuje niczego co zrobił.

Ofiary zamachów, zabici po­
licjanci to są detale, to nie ma

nic wspólnego z tym co robił.
On jest, był i będzie rewolu­
cjonistą. Znamy takie przy­
kłady z historii ale Lenina
nikt nie wsadził do więzie-

Rosja i Japonia chcą zakończyć spór
o Kuryle przed 2000 rokiem

Targ o wyspy
W rosyjsko — japońskiej deklaracji podpisanej wczoraj w

Moskwie obie strony obiecały, że uczynią wszystko, by za­
wrzeć traktat pokojowy przed rokiem 2000. Deklaracja, na­
zwana „moskiewską", jest swoistq cezurą w toczącym się
od 53 lat sporze terytorialnym obu państw o wyspy z archi­
pelagu Kurylów.

Gdyby rzeczywiście udało

się rozstrzygnąć spór, Rosja i

Japonia mogłyby podpisać
traktat pokojowy, czego nie

uczyniły od zakończenia dru­
giej wojny światowej.

Propozycję zakończenia

sporu przedstawi! w kwiet­
niu tego roku prezydentowi
Jelcynowi na nieformalnym
rosyjsko-japońskim szczycie
ówczesny premier Japonii
Ryutaro Hashimoto. Japoń­
ska prasa sugerowała, że To­
kio zaproponowało Rosji
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Co najmniej sześć osób zginęło, a kilkadziesiąt zostało rannych pod­
czas starć między demonstrantami a siłami porządkowymi w stolicy
Indonezji Dżakarcie. Użyto broni palnej, gazu łzawiącego, armatek

wodnych i pojazdów opancerzonych. Demonstranci domagali się ze­
rwania obrad Doradczego Zgromadzenia Ludowego (w którym za­
siadają w większości ludzie związani z usuniętym w maju byłym pre­
zydentem Suharto) oraz powołania tymczasowego rządu, który
miałby kierować krajem do czasu nowych wyborów. (PAP)

Korespondentka„GK
piszez Francji

nia, co więcej Niemcy finan­
sowały jego podróż do Rosji.
Szybko się o tym zapomina.
Carlos o takim samym imie­
niu — Ilicz —jak niejaki Lenin

czuje się chyba prawie nim.

Niby całkowicie odizolowany
ostatnio coraz częściej wypo­
wiada się. W najwyższym
stopniu popiera politykę Ira­
nu, pod warunkiem, że bę­
dzie do końca respektowała
politykę Chomeiniego. Oce­
nia też, że Saddam Hussein

jest „ostatnim rycerzem arab­
skim”. Chętnie biłby się pod

jego dowództwem przeciwko
USA i Izraelowi. Rozumie lo­
gikę tego co robi Arafat, w

sensie politycznym, ale nie

zgadza się z nim w stu pro­
centach.
Maria de HERNANDEZ-PALUCH

uznanie przez nią przynależ­
ności Kurylów Południowych
do Japonii przy zachowaniu

jeszcze przez pewien czas,
kontroli Moskwy nad nimi. )

Na tę propozycję Moskwa
miała odpowiedzieć podczas
obecnego spotkania na szczy­
cie. Komentatorzy utrzymują,
że Jelcyn zaproponował Obu-

chiemu, by Rosja zachowała

prawo do wysp, Japończycy
zaś mogliby uczestniczyć bez

przeszkód w ich rozwoju,
czerpiąc z tego zyski. (PAP)

Gra od lat

szesnastu
Rząd holenderski zapo­

wiedział, że pociągnie do od­
powiedzialności karnej wła­
ścicieli sklepów, w których
sprzedano by dzieciom w

wieku poniżej 16 lat szcze­
gólnie brutalną grę kompu­
terową Carmageddon II.

Minister sprawiedliwości
Benk Korthals powiedział,
że prawo nie zezwala mu na

wprowadzenie całkowitego
zakazu sprzedaży tej kontro­
wersyjnej gry, symulującej
szaleńczą jazdę samocho­
dem po ulicach miasta.

Punkty zbiera się za rozjeż­
dżanie przechodniów i zwie­
rzaków.

Gra weszła dziś do sprze­
daży w Holandii. (PAP)

Pod kreską * Pod kreską * Pod kreską * Pod kreską * Pod kreską * Pod kreską * Pod kreską * Pod kreską

Rzucili się na drobne
Przytomność umysłu kasjerki banku w mieście Nachodka na

Dalekim Wschodzie Rosji uratowała go przed utratą pieniędzy.
Gdy do banku wbiegli uzbrojeni napastnicy i zażądali pienię­

dzy, kasjerka chwyciła duży plik drobnych banknotów i rzuciła
nimi w przestępców. Odruchowo zaczęli oni zbierać rozrzuco­
ne po całej sali pieniądze — około 300 rubli (20 USD). W tym cza­
sie inni pracownicy banku uruchomili sygnalizację. Usłyszaw­
szy ryk syren przestępcy zbiegli. Po dwudziestu minutach ich
samochód został zatrzymany przez policję. Odzyskano nawet te

drobne pieniądze, które zdążyli pozbierać z podłogi.

Więzienna prasa
W Rosji ukazał się pierwszy numer gazety „Telegraf N”

przeznaczonej dla więźniów. Według danych ministerstwa

sprawiedliwości Rosji, w ciągu ostatnich 45 lat przez więzie­
nia rosyjskie przeszło około 30 min więźniów. Dane te nie

uwzględniają osób, które zostały skazane w zawieszeniu oraz

tych, które przebywały w aresztach w oczekiwaniu na proces.
W Rosji mieszka obecnie 150 min ludzi.
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Właściciel tego porsche 924 z rejestracją słowacką przeżył nie­
wątpliwie szok po powrocie do swego pojazdu zaparkowanego
na jednej z ulic w centrum Pragi. Nie dość, że za parkowanie w

miejscu niedozwolonym policja zablokowała mu tylne koło, to w

dodatku pracujące szybko i sprawnie służby drogowe rozkopały
naprawianą tu ulicę

Z duchem czasu
Grecki Kościół prawosławny postanowił dostosować się do

zwyczajów współczesnej młodzieży i wprowadził — wbrew do­
tychczasowej tradycji — drugą mszę niedzielną dkt tych, któ­
rzy „późno chodzą spać”.

Dotąd odprawiano w niedzielę jedną, trzygodzinną mszę,
która zaczynała się o godzinie 7.30, znacznie za wcześnie z

punktu widzenia młodzieży powracającej z sobotnich dysko­
tek.

Teraz głowa Kościoła prawosławnego w Grecji, patriar­
cha Christodulos zarządził celebrowanie dodatkowej, pół­
toragodzinnej mszy, która ma się rozpoczynać o godzinie
10.30.

Na jego polecenie w szkołach ateńskich rozwieszono za­
wiadomienia o dodatkowych mszach dla młodzieży i wezwa­
nie, aby na nie uczęszczała. Umieszczono dopisek, że w

mszach mogą uczestniczyć nawet dziewczęta w „mini-spó-
dniczkach”.

Władze kościelne zapowiedziały również, że w najbliższym
czasie przy katedrze ateńskiej zostanie otwarta dla młodzieży
„cyberkawiarnia” pod zarządem Kościoła. (ms)
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AWS i SLD w sejmikach

Pól na pól
W połowie sejmików wojewódzkich będq rządzić koalicje

skupione wokół AWS, w drugiej połowie — SLD. Dotychczas
władze wybrano w 13 sejmikach.

Przez najbliższą kadencję
AWS samodzielnie może rzą­
dzić w sejmikach: małopol­
skim, pomorskim, podlaskim
i podkarpackim.

Akcja utworzyła koalicje z

UW w sejmikach: śląskim i

dolnośląskim. W Opolskiem
AWS rządzi wspólnie z UW i

Mniejszością Niemiecką, a w

woj. warmińsko-mazurskim

wspólnie z Przymierzem Spo­
łecznym i UW.

AWS ma swoich marszał­
ków w województwach: po­
morskim, podkarpackim,
warmińsko-mazurskim, opol­
skim, podlaskim, śląskim i

dolnośląskim.
SLD samodzielnie będzie

rządzić w woj. kujawsko-po­
morskim, gdzie zarówno

marszałkiem, jak i jego za­
stępcami zostały osoby zwią­
zane z Sojuszem.

W siedmiu pozostałych wo­
jewództwach SLD utworzyła
koalicje z Przymierzem Spo­
łecznym. Chodzi o wojewódz­
twa: łódzkie, zachodniopo­
morskie, mazowieckie, lubu­
skie, świętokrzystkie, wielko­
polskie i lubelskie.

Wywodzących się z SLD
marszałków wybrano w woj.
łódzkim, wielkopolskim oraz

lubuskim. Natomiast w woj.
świętokrzyskim i mazowiec­
kim marszałkami zostały oso­
by związane z PSL.

Do tej pory marszałków nie

wybrano w woj. małopol­
skim, zachodniopomorskim
oraz lubelskim. (PAP)

Prokuratura wojskowa bada sprawę

katastrofy Iskry

Lot we mgle
Wszczęto śledztwo w sprawie katastrofy samolotu Iskra,

w której w środę zginęło dwóch pilotów.
Śledztwo obejmie wszyst­

kie okoliczności wypadku,
poczynając od tego, kto wy­
dal decyzję o przelocie samo­
lotu, po sam przebieg lotu —

poinformował płk Tadeusz

Krysicki, szef warszawskiej
okręgowej prokuratury woj­
skowej.

— To była tragiczna decyzja.
Mój zawód jest związany z ry­
zykiem, ale to była głupota —

powiedział „Wiadomościom”
mjr Waldemar Łubowski, pi­

lot MIG-29, który wziął udział
w defiladzie. Łubowski po­
wiedział również, że w środę
pogoda była poniżej dopu­
szczalnych warunków do wy­
konywania takiego zadania.

Według relacji pilota, podczas
lotu z mgły wyłaniały się
obiekty, które jego samolot
musiał omijać — komin koło

Góry Kalwarii, później dźwig
i w końcu budynek hotelu
Marriott.

(PAP)
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Jan Nowak-Jeziorański, wieloletni dyrektor polskiej sekcji Radia
Wolna Europa podarował wrocławskiemu Zakładowi Narodo­
wemu im. Ossolińskich 23 kartony zawierające archiwum dzien­
nikarza. Całość waży ok. pół tony. Dokumenty, zdjęcia, skrypty
audycji radiowych oraz rękopisy Nowaka-Jeziorańskiego głów­
nie z okresu, gdy pracował w Radiu Wolna Europa dotarły w tym
tygodniu do Wrocławia z Wirginii (USA).

Związkowcy nie wykluczają „wyjścia na ulicę”

Rolnicy zerwali

rozmowy z rządem
Trzy rolnicze związki zawo­

dowe zerwały rozmowy z rzą­
dem, zarzucając, że strona

rządowa nie przedstawiła
żadnych konkretnych propo­
zycji dotyczących rozwiąza­
nia problemów polskiego rol­
nictwa. Związkowcy nie wy­
kluczają „wyjścia na ulicę".

W spotkaniu uczestniczyli:
przewodniczący „Samoobro­
ny” Andrzej Lepper, przewo­
dniczący NSZZ „Solidarność”
Rolników Indywidualnych
Roman Wierzbicki i szef Kra­
jowego Związku Rolników,
Kółek i Organizacji Rolni­
czych Janusz Maksymiuk.
Stronie rządowej przewodni­
czył minister rolnictwa Jacek
Janiszewski.

Rolnicy mieli nadzieję, że

spotka się z nimi premier Je­
rzy Buzek. — Skoro premier
nie chce się z nami spotkać w

ministerstwie, spotka się z

nami na ulicy — powiedział
Lepper.

Rolnicy domagali się także
odwołania ministra rolnictwa
Jacka Janiszewskiego i wice­
premiera, ministra finansów
Leszka Balcerowicza.

Minister Janiszewski ze związkowcami przed zerwaniem rozmów

%

Krótko

Według Wierzbickiego, roz­
mowy z rządem od czterech

miesięcy nie przynoszą żad­
nego rezultatu.

Rozmowy z rolnikami rząd
podjął po tym, gdy w lipcu
urządzili oni kilkutysięczną
manifestację w Warszawie, a

później w całym kraju organi­
zowali blokady dróg.

Rolnicy domagają się od

rządu m.in. zapewnienia

opłacalności produkcji rolnej,
interwencji na rynku zbóż,
mleka i mięsa, ochrony rynku
przed importem artykułów
spożywczych oraz wsparcia
dla polskiego eksportu rolne­
go. Chcą wzrostu nakładów

budżetowych na rolnictwo.

Problemy te miało rozwiązać
siedem zespołów związkowo-
rządowych.

(PAP)

Przyznał się
do winy

Piotr Aleksander Domań­
ski, podejrzany o zamordo­
wanie dwóch łódzkich ta­
ksówkarzy i pracownika par­
kingu oraz usiłowanie zabój­
stwa przechodnia, przyznał
się do zarzutów — poinformo­
wała rzeczniczka łódzkiej
prokuratury.

— Podejrzany składa bar­
dzo wyczerpujące zeznania w

tej sprawie — dodała Maria
Świetlicka.

Poszukiwanego listem goń­
czym 22-Ietniego Domańskie­
go, policja zatrzymała w nie­
dzielę wieczorem w Inowło-
dzu (Piotrkowskie). Przez nie­
mal miesiąc ukrywał się w do-
mkach letniskowych w okoli­
cy miejscowości Dęba Opo­
czyńska i Fryszerka. Dwa dni

później znaleziono broń, któ­
rą prawdopodobnie zamor­
dowano taksówkarzy i pra­
cownika parkingu.

Drugi z podejrzanych o

morderstwa — 21 -letni Krzy­
sztof Adam M., którego za­
trzymano zaraz po ujawnie­
niu zabójstw, przebywa w

areszcie. (PAP)

Wnioski o kredyty studenckie można

składać do 24 listopada

Czas na kredyt
Termin składania wniosków o kredyt studencki w roku

akademickim 1998/99 został przesunięty z 16 na 24 listopa­
da tego roku — poinformowała Anna Kryś-Bryja, dyr. biura

informacji MEN.

Decyzję o zmianie terminu

podjął minister edukacji naro­
dowej w porozumieniu z mini­
strem finansów po stwierdze­
niu, że czas przeznaczony na

skompletowanie dokumentów

przed zgłoszeniem wniosku w

banku okazał się dla wielu stu­
dentów niewystarczający.

Ustawa umożliwiająca stu­
dentom zaciąganie pożyczek i

kredytów na pokrycie ko­
sztów studiowania zakłada,
że pożyczki i kredyty będą
udzielane przez banki na czas

studiów, nie dłużej jednak
niż na 6 lat. Będą mogli je
otrzymywać studenci, którzy
są obywatelami polskimi i

rozpoczynają naukę przed
ukończeniem 25 lat.

(PAP)
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Anna Strońska

Dopóki milczy
Ukraina

Nowa książka znanej reportażystki
i publicystki paryskiej „Kultury”
pasjonujący zapis ukraińskich realiów
i problemów. Duże fragmenty książki
drukowane były w paryskiej „Kulturze”

Poleca także Gazeta Krakowska

Bez opóźnień,
ale i bez szkód

Rozszerzenie Unii Europej­
skiej powinno odbywać się
bez blokad i opóźnień, ale
także bez szkód dla społe­
czeństw państw członkow­
skich Unii i kandydujących
do niej — uważa kanclerz Au­
strii Viklor Klima. Szef au­
striackiego rządu przebywał
wczoraj z kilkugodzinną ro­
boczą wizytą w Warszawie.

Była to jego pierwsza podróż
do Polski w charakterze kanc­
lerza (pełni urząd od 1997 r.).

Doktorat hc dla

Jerzego Giedroycia
Senat Uniwersytetu War­

szawskiego nadal Jerzemu

Giedroyciowi tytuł doktora
honoris causa. Wręczenie
dyplomu nastąpi 14 listopa­
da w Paryżu. Giedroyć był
twórcą i dyrektoremjednej z

najbardziej zasłużonych pol­
skich instytucji kultural­
nych i wydawniczych na

emigracji — Instytutu Lite­
rackiego w Paryżu. Stworzył
i reagował — na początku w

Rzymie, potem w Paryżu —

miesięcznik „Kultura”.

Będą tracić

przywileje
Do Krajowej Rady Sądow­

nictwa trafiło już 30 wnio­
sków o odebranie przywile­

jów emerytalnych stalinow­
skim sędziom. Przesłała je
Hanna Suchocka, minister

sprawiedliwości. Jako proku­
rator generalny, Suchocka

wszczęła też kilkadziesiąt te­
go typu postępowań wobec

prokuratorów z lat 1944-56.

Przed konsulem

Po krótkiej przerwie w

polskich konsulatach po­
nownie będzie można za­
wrzeć związek małżeński.
Przerwa była spowodowana
wątpliwościami Minister­
stwa Spraw Zagranicznych,
czy nowelizacja kodeksu ro­
dzinnego, w związku z wej­
ściem w życie konkordatu,
nie ma wpływu na dotych­
czasowe uprawnienia kon­
sulów, wynikające z ustawy
o konsulatach z 1984 r.

15 lat za zabójstwo
kibica

Na 15 lat więzienia skazał

Sąd Wojewódzki w Gdańsku

23-Ietniego Jarosława W.,
który latem ubiegłego roku
zabił nożem 17-letniego
Marcina C„ kibica gdańskiej
„Lechii”. Wyrok nie jest pra­
womocny. (PAP)

Pod kreską * Pod kreską * Pod kreską * Pod kreską * Pod kreską * Pod kreską * Pod kreską * Pod kreską

Historia „Titanica”
w 610 literach

Książeczkę o wymiarach 6 na 7 mm, w której na 20 stro­
nach, przy użyciu 610 liter opowiedziano historię zatonięcia
„Titanica” zaprezentował ostatnio w Katowicach jej twórca,
Zygmunt Szkocny.

88-letni Szkocny tworzy najmniejsze na świecie książki od
1934 roku. Mówi, że wtedy przeczytał o holenderskiej królo­

wej Julianie i jej modlitewniku wielkości kostki cukru. — To
mnie zainspirowało, chciałem sprawdzić, czy i ja potrafię na­
pisać taką książeczkę — powiedział Szkocny.

Od tego czasu stworzył ich 140. Jak sam mówi, ten księgo­
zbiór zmieściłby się w pudełku zapałek.

Książki Szkocny pisze specjalnie zaostrzonym piórkiem tech­
nicznym przez silne szkło powiększające. Każdajest umieszczona
na specjalnym postumencie, również wykonanym przez autora.

Wśródjego zbiorów znajduje się m.in. alfabet łaciński napisany na

arkusiku wielkości 0,8 mm kwadratowego. Za to dziełko nazwisko

pana Szkocnego zapisano w „Księdze rekordów” Guinessa.

Na iglaki!
Na nowym Świecie w Warszawie ustawiono w

donicach piękne okazy roślin iglastych: jało­
wiec złocisty, jałowiec błękitny oraz sosnę ko­
sówkę.

Już po dziesięciu dniach od zasadzenia warsza­
wiacy, zauroczeni pięknem iglaków, nie mogli
oprzeć się pokusie ich posiadania.

W efekcie 24 rośliny (na 526 zasadzonych) zna­
lazły nowego właściciela.

Golono, golono...
W Żaganiu (woj. zielonogórskie) policjanci zau­

ważyli dwóch złodziejaszków, którzy tuż po pół­
nocy po wybiciu cegłą szyby weszli do... zakładu

fryzjerskiego.
12- i 14- letni młodzieńcy z zakładu wynieśli

maszynkę do strzyżenia i suszarkę. Żyletek i

ostrzyków do golenia nie potrzebowali...
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Casa
dla lotników?

— Do końca roku powinien
zostać rozpisany przetarg na

dostawę dla naszej armii no­
woczesnych samolotów trans­
portowych — poinformował
nas oficer prasowy wicemini­
stra obrony narodowej Romu­
alda Szeremietiewa. Rezulta­
tem tego przetargu najbar­
dziej zainteresowani są lotnicy
stacjonującego w Balicach V

Pułku Lotnictwa Transportowe­
go, którzy latają przestarzały­
mi AN-26 i AN-28. Wykonują
zadania wojskowe, transportu­
jąc m.in. spadochroniarzy, ale

również serca do przeszcze­
pów w klinice prof. Dziatkowia­
ka.

Sprawa zamiaru zakupu
nowego samolotu ujrzała
światło dzienne latem, po
tym jak min. Szeremietiew

podczas pobytu w Hiszpanii
oglądał tam transportowiec
produkowany przez firmę Ca­
sa. Jej produkt nieoficjalnie
uznawany jest za najpoważ­
niejszego kandydata do zwy­
cięstwa w przetargu.

Krakowscy piloci mieli

okazję zapoznania się z hi­
szpańską maszyną, którą pro­
ducent zaprezentował w Bali­
cach. Niektórzy siedzieli za

jej sterami podczas próbnych
lotów. Uznali, że Casa to sa­
molot przydatny dla ich po­
trzeb. Dowództwo pułku
uważajednak, iż nawet ta no­
woczesna, ale zbliżona para­
metrami do dotychczas uży­
wanych antonowów maszyna
nie powinna być jedynym ty­
pem samolotu transportowe­
go używanego w polskiej ar­
mii i należy zakupić kilka

maszyn o dużym udźwigu i

zasięgu. Powinno to być 4-5

amerykańskich samolotów
Hercules. (MaBa)

Z głębokim żalem zawiadamiamy,
że w dniu 13 listopada 1998 r.

zmarła tragicznie w wieku 37 lat

Nasza Najdroższa Ania - Żona, Mamusia, Córka,
Siostra i Synowa

ŚfP

mgr Anna Karolina Tokarska

z domu Łabędź
Msza św. żałobna zostanie odprawiona

przy zwłokach Ani, w poniedziałek
16 listopada 1998 r. ogodz. 11.00

w kościele - kaplicy Chrystusa Dobrego Pasterza

w Tarnowie na osiedlu Legionów.

Pogrzeb odbędzie się w tym samym dniu

o godz. 14.00 na Starym Cmentarzu w Tarnowie.

Pozostali w bólu i nadziei

Mąż, Córka, Synek, Matka, Ojciec,
Brat z Żoną i Dziećmi,

Siostra z Mężem i Dziećmi,
Teściowie

Jolanta Kwaśniewska w ośrodku im. Korczaka

Dwa jubileusze
148 lat krakowskiej Izby Przemysłowo-Handlowej

Wyzwania
dla biznesu

60 lat temu powstała, pierw­
sza w Krakowie, Specjalna
Szkoła Podstawowa. 25 lat pó­
źniej utworzony został Specjal­
ny Ośrodek Szkolno-Wycho­
wawczy nr 2 im. Janusza kor-

czaka. Wczoraj w kinie

„Wrzos" uroczyście świętowa­
no oba jubileusze. Nauczycieli
uhonorowano Złotymi i Srebr­
nymi Krzyżami Zasługi oraz

odznakami Komisji Edukacji
Narodowej, przyjaciele i dar­
czyńcy otrzymali pamiątkowe
medale i albumy, dzieci zaś —

elektryczne organy od Jolanty
Kwaśniewskiej.

— To praca dla wybrańców.
Nie każdy się do niej nadaje,
nie każdy potrafi zrezygno­
wać z codziennych obowiąz­
ków i bez reszty poświęcić
się dzieciom. Pracuję tu 34
lata. Wielokrotnie jednak wi­
działam, jak nauczyciele re­
zygnowali po miesiącu albo
dwóch — mówi Anna Krzywo-
rzeka.

— Najważniejszą rzeczą jest
znaleźć u dziecka to, co naj­
lepsze. Udowodnić mu, że

Nowi profesorowie
Siedem osób z Krakowa znalazło się wśród 59. nauczycieli

akademickich i pracowników naukowych, którym prezydent Ale­
ksander Kwaśniewski wręczył wczoraj akty nadania tytułu nau­
kowego profesora.

Najwyższy tytuł naukowy
uzyskali: nauki biologiczne -

Barbara Bilińska - Uniwersy­
tet Jagielloński, nauki huma­
nistyczne - Krzysztof Fry­
sztacki, Janina Labocha , Ma­
rek Stachowski, Krystyna
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Najważniejsze, to znalezc u dziecka, to co najlepsze...
wcale nie jest gorsze, że ma

talent. Gdy efekty tej pracy
stają się widoczne, plączemy
ze wzruszenia — dodaje Cze­
sława Fitla.

W ośrodku uczy się 200
dzieci z upośledzeniem lek­
kim i umiarkowanym. Po

obowiązkowych lekcjach (6
godzin dziennie) chętnie
przychodzą na kółka sporto­

Wilkoszewska - wszyscy UJ,
nauki rolnicze - Władysław
Filek - Akademia Rolnicza w

Krakowie, nauki techniczne
- Maciej Antoni Siwczyński -

Politechnika Krakowska.
(woko)

Gdziejest 6 min zl. ?
Ryszard K., właściciel firmy „Budco", który roztoczył przed rzeszą

ludzi miraże własnego domu lub mieszkania, po czym wystawił ich

do wiatru, został zwolniony z aresztu za kaucją w wysokości 100 tys.
złotych. Odebrano mu paszport, otrzymał zakaz opuszczania kraju.

Na decyzję sądu wpłynął
fakt, że Ryszard K. poszukiwa­
ny listem gończym, po paru
dniach sam zgłosił się do pro­
kuratury. Sąd uznał także, za

wystarczające zastosowane

środki zapobiegawcze', uzw-

ględnił również fakt, że żona

Ryszarda K. urodziła dziecko.
Właściciel „Budco” przebywał
w areszcie od 20 lutego br.

Jak powiedział nam proku­
rator Zbigniew Górszczyk —

nie wiadomo kiedy zakończy
się postępowanie w tej spra­
wie. Może trwać kilka miesię­
cy, ale może i kilkanaście. Do

tej pory przesłuchano około
400 poszkodowanych, pozosta-

T/U/3336

Wszystkim, którzy wzięli tak liczny udział

w uroczystościach przedpogrzebowych
i pogrzebowych;

odprowadzili na miejsce wiecznego spoczynku
na cmentarzu w Łomnicy naszą najukochańszą

Mamusię, Babcię i Prababcię
oraz przesłali dowody pamięci w postaci kwiatów,

ofiar na Mszę św. i zapewnień o modlitwie za duszę

ŚfP

Karoliny Żywczak
serdeczne podziękowania

składają

Córka i Synowie z Rodzinami

/NS

we, przyrodnicze, muzyczne i

plastyczne. Dyrektorowi Zdzi­
sławowi Marchewskiemu ma­
rzy, by uczyły się w warun­
kach, na jakie zasługują. By
można było zrobić niezbędne
remonty w 35-letnim budyn­
ku. x

— Sił i zapału mamy aż nad­
to, tylko kamienie się sypią -

dodają nauczyciele. (Nit)

Gminna pomne
80 gmin z woj. krakowskie­

go, nowosądeckiego i tarnow­
skiego zabiega o pomoc finan­
sową na tworzenie obiektów tu­
rystyki wiejskiej z programu
pomocowego UE. Gminy złoży­
ły 201 wniosków. Na realizację
programu Unia Europejska
przeznaczyła 12 min 800 tys. zł

(3,2 min ecu). Lista wniosków-

projektów, które otrzymają do­
tację musi zostać ogłoszona
przez komisję do końca listopa­
da. (woko)

jejeszcze około 200. Zgodnie z

aktualnymi ustaleniami pro­
kuratury wartość mienia, któ­
re ludzie powierzyli „Budco”
szacuje się na 6 min złotych.

— Trzeba weryfikować do­
stępne materiały, porówny­
wać wyliczenia prokuratury i

biegłych, oszacować wartość

majątku pozostawionego
przez „Budco” ilp. — mówi

prokurator Górszczyk. Przy­
pomina także, że wśród po­
szkodowanych znajdują się
również firmy budowlane,
które, na zlecenie „Budco”,
wykonywały prace, a nie

otrzymały za nie zapłaty.
(mik)

14 listopada 1850 r. odbyło się pierwsze konstytucyjne posie­
dzenie Izby Przemysłowo-Handlowej w Krakowie. Wczorajsze ju­
bileuszowe spotkanie było okazją do rozmów przedsiębiorców i

polityków o wyzwaniach i zadaniach w nowej sytuacji, jaką two­
rzy reforma administracji publicznej.

Honory gospodarza w sali re­
cepcyjnej krakowskiego hotelu

„Forum” czynił prezydent IPH
Tomasz Szczypiński. Bizne­
smeni i politycy, przedstawicie­
le nowego samorządu mówili o

nowych wyzwaniach, jakie
przed nimi stoją. O zadaniach,
jakie wynikają ze zmian w ad­
ministracji publicznej, rozwo­
ju i współpracy między regio­
nami. Rolę Krakowa — miasta,
które niebawem przekształci
się w centrum wysokich tech­
nologii, będących nośnikiem i

postępu gospodarczego — zaak­
centował prezydent miasta An­
drzej Gołaś. O znaczeniu Mało­
polski i kontynuacji współpra­
cy z innymi regionami, zwła­
szcza ze Śląskiem, mówił mini­
ster stanu w kancelarii premie­
ra Kazimierz Barczyk. I przed­
siębiorcy i przedstawiciele sa­

Niewychowani...
(Dokończenie ze str. 1)
Co stanie się z nauczyciela­

mi takich przedmiotów jak
biologia, chemia, fizyka, któ­
rym nowa siatka godzin nie

zapewni etatu. Zwolni się ich?
To wtedy biologii będzie
uczył kto — geograf, czy histo­
ryk? — zapytała młoda nau­
czycielka, przerywając tym
samym przygotowany wy­
kład.

— Po pierwsze pragnę za­
znaczyć, że nie będę odpowia­
dać na pytania dotyczące fi­
nansów. Jeszcze sam minister
nie wie jaka kwota przypa-
dnie mu w udziale po zatwier­
dzeniu budżetu. Czy zwolni

się nauczycieli? Oczywiście,
przecież matematyk świetnie
może poprowadzić na swoim

przedmiocie lekcję wychowa­
nia seksualnego — stwierdziła
Aleksandra Otrębska.

To przepełniło czarę. Nau­
czyciele zaczęli się denerwo­
wać, padały coraz to bardziej
rozpaczliwe pytania.

— Jestem nauczycielką z

małej wsi, u nas klasa liczy
maksymalnie 20 osób. Jak pa­
ni mnie przekona, że dojeż­
dżanie do gimnazujum i nau­
ka w przepełnionych klasach

jest lepsza niż edukacja w ma­
cierzystej szkole? W trakcie

dojazdów 12 letnie dziecko

będzie narażone na wiele nie­
bezpieczeństw, a rodzice na

koszty — pytała pani z Czy-
żówki.

— Reforma przewiduje do­
wożenie dzieci do gimnazjów
za pieniądze gmin. My już
kiedyś to przerabialiśmy,
organizując szkoły zbiorcze
dla dzieci z Myślachowic, Lgo­
ty, Płok i Czyżówki. Taki sy­
stem wytrzymał niecały rok.
A tak na marginesie, czy kura­
toria skonsultowały się z gmi­
nami, czy im wystarczy pie­
niędzy? Mnie tam wszystko
jedno, bo idę na rentę, ale
dzieci mi żal, bo ucierpią na

tej reformie — stwierdził nau­
czyciel z ósemki.

— Diabeł tkwi w szczegó­
łach, a pani na każde nasze

pytanie odpowiada, że są to

szczegóły, które wypracuje
się w przyszłości. Jednak pó­
źniej to nie ministerstwo, ani
kuratorium będzie musiało

się z nimi borykać — skomen­
tował nauczyciel z Psar.

— Czy reforma niejest total­
ną prowizorką i ładnie wyglą­

morządu terytorialnego wszy­
stkich szczebli deklarują dale­
ko idącą współpracę dla dobra

Małopolski. Jubileuszowe spo­
tkanie było okazją dla promocji
członków zrzeszonych w IPH
oraz wymiany poglądów zwią­
zanych z rozwojem miasta i re­
gionu.

Honorową statuetkę IPH

„za reformę systemu podatko­
wego w Polsce”-przyznano wi­
cepremierowi Leszkowi Balce­
rowiczowi. Odebrał ją w jego
imieniu (wicepremier zacho­
rował) wiceminister finansów
Rafał Zagórny. Wręczono też

certyfikaty IPH 37. krakow­
skim przedsiębiorstwom, któ­
re wpisano do Księgi Nagród i

Wyróżnień Izby. (ECe)
(Wywiad z prezydentem IPH Ib-

moszem Szczypińskim zamieszcza­
my wMagazynie Sobota na str. 12)

da tylko na papierze? — pytał
pan od wychowania fizyczne­
go.

Nauczyciele nie wytrzymy­
wali, puszczały nerwy. Brak

odpowiedzi na nurtujące py­
tania powodował, że kilka
osób opuściło salę. Inni ciągle
wierząc w sensowne odpo­
wiedzi pytali — Co stanie się z

uczniami, którzy rozchorują
się i pół roku nie będą cho­
dzić do szkoły? Reforma za­
kłada, że nikt nie będzie zo­
stawał w lej samej klasie na

drugi rok. Jak przekazać ro­
dzicom, że ich dziecko nie­
wiele umie? Zmiany w oświa­
cie zakładają, że zniknie oce­
na liczbowa, którą zastąpi
ocena opisowa, przy czym nie

mogą lam się pojawić uwagi
negatywne. Co robić z dzieć­
mi młodszych klas na prze­
rwie? Założenia zmian w

oświacie są takie, że nie bę­
dzie w klasach I-III standar­
dowych lekcji 45." minuto­
wych. Jeśli więc zajęcia we

wszystkich klasach nie pokry­
ją się, uczniowie hałasujący
na korytarzu będą przeszka­
dzać tym, którzy akurat mają
lekcję. Wątpliwości tego ro­
dzaju było bardzo dużo, a spo­
tkanie wcale ich nie rozwiało.

Większość pytań pani wizy­
tator potraktowała jako reto­
ryczne. Najedne nie odpowia­
dała, bo stwierdziła, że są nie-

merytoryczne, inne nie nale­
żały do jej kompetencji, a je­
szcze inne wynikały z niewie­
dzy nauczycieli i zostawali

odsyłani do tajemniczej „po­
marańczowej książeczki”.

— Ta pomarańczowa ksią­
żeczka nie mówi nam nic,
podobnie jak pani wykład —

skomentował to jeden z wy­
chowawców.

Gdy już wizytatorka poku­
siła się o jakąś odpowiedź, to

za każdym razem zabraniała

cytowania w prasie. Trudno

się dziwić, gdyż często były
one „poniżej pasa”. Na zakoń­
czenie, by przerwać wrzawę

protestów pani Otrębska po­
cieszyła wszystkich zgroma­
dzonych:

— Nie ma się co stresować.

Być może was problem refor­
my w ogóle nie będzie doty­
czył, bo dostaniecie wypowie­
dzenia z pracy. Będziecie tego
świadomi najpóźniej 15
kwietnia.

® Lidia KĄDZIOŁKA
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Powstaje hala, w której będzie jedyna w Europie Środkowej linia

do produkcji tytoniowej krajanki ekspandowanej

Krakowskie Zakłady Przemysłu Tytoniowego będą najnowocześniejsze
w Europie Środkowej

Inwestycyjne perełki

Josef Namesny — Słowak z pochodzenia, od 25 lat w USA,
reprezentuje koncern Philip Morrisa, głównego udziałowca

krakowskich „tytoniów" i jest generalnym dyrektorem od­
powiadającym za realizację całego planu inwestycyjnego.
Wyburzenie części starych budynków i postawienie nowych
hal zaprojektowała holenderska firma Tebodin, która zna­
lazła świetnych partnerów w krakowskim Miastoprojekcie i

gliwickim „Projprzemie". Kierownikiem projektu jest Venan-

zio Neiva. W doborowym międzynarodowym towarzystwie
są krakowianie i rodacy pracujący od lat za granicą, a ścią­
gnięci teraz na plac budowy przy al. Jana Pawła II w Krako­
wie. Trwa tu prawdziwa inwestycyjna rewolucja, tu będą
najnowocześniejsze w Europie, a na pewno w środkowej jej
części, maszyny i urządzenia. Te inwestycyjne perełki mają
w swej opiece właśnie polscy i zagraniczni specjaliści.

W Leżajsku będzie najno-
wocześnia w Polsce fabryka
obróbki tytoniu, natomiast

produkcja papierosów zosta­
nie przeniesiona do jednego
zakładu w Krakowie. Zapla­
nowane do 2002 roku inwe­
stycje mają zapewnić przede
wszystkim wysoką jakość go­
towych wyrobów, usprawnić
organizację pracy, ograni­
czyć negatywny wpływ na

środowisko.

Zakłady Przemysłu Tyto­
niowego Kraków SA dokonu­
ją inwestycyjnego przewrotu.
Ta rewolucja zakończy się
podwojeniem produkcji — na

początku nowego stulecia
krakowski producent dostar­
czać będzie 43 miliardy sztuk

papierosów rocznic. Najno­
wocześniejsze w Europie
Środkowej maszyny i urzą­
dzenia umożliwią krakow­
skiemu producentowi rów­
nież eksport wyrobów. Łącz­
ny koszt inwestycji wyniesie
200 min dolarów.

Sesja z 13.11.1998 r.

1/Karrtościc» wyczł?

Papier Kurs (zł) Uwagi Zmiana Obrćtftys. zł) P/E Papier Kurs (zł) Uwagi Zmiana Obrót(tys.zł) P/E

Agros
Amerbank
Amica
Animex
Atlantis
Bełchatów
Best
BIG
BK

Boryszew
BOS
BPH
BRE

13,70
33,60
17,30

7,40
2,18

16,60
7,20
3,90
9,55
8,00

62,00
214,00

84,00

nk

rk

nk

nk
nk

1,5
0,0
0,6
4,2
9,5

-2,4
2,9
0,0
3,2
0,0
3,3
0,0

-2,9

930,4
85,0

198,5
1.415,9
1.451,3

24,6
433,4

5.205,5
469,5

37,0
2.232,2
3.899,9
4.671,0

8,6
12,3

4,3
8,9

21,4
6,8

13,9
11,3

5,2

Vistula
Warta
Wawel
WBK
Wilbo
Wólczanka
Zasada
?EW
Żywiec

7,05
71,00
16,40
21,00

2,65
12,30

3,00
47,00

452,00

ns

nk

ns

nk

-3,4
1,4
2,5

-2,3
3,9
3,4
1,7
4,4
0,2

28,1
519,4

45,9
5.149,7

468,4
148,6

26,0
228,6
425,7

3,9
7,9

9,5
4,7
4,6

6,3
15,0

8,8
7,7

11,4

WIG 12.486,60 0,2 123.002,2

nk Akcje NFI
BSK
Budimex
Budimpoz
BWR

Bytom
Compensa
Compland
Dębica
Drosed
Echo
Elbudowa
Elektrim
Elektroex
El montwar
Elzab

Energom. Płd.

192,00
17,40

6,30
1,85
3,95

25,10
42,30
57,00
23,90
37,00
33,10
38,50

3,00
2,40

22,90
14,20

nk

nk
nk

nk
nk

ns

nk

ns

0,0
-0,6
2,4
0,0
6,8
4,6
3,2
2,7
0,0
5,7
2,2
0,5
5,3
2,1
0,4

-2,1

3.884,1
1.112,5

99,8
16,2

7,2
40,1

3.151,9
643,7

13,8
274,8
496,7

21.951,0
182,5

30,9
125,5

71,2

8,4
11,2

5,7

22,8
19,5
10,2
11,0

5,1
8,1

2941,7
25,9

6,3
4,0
7,3

I NFI
II NFI
III NFI

Progress
Victoria

Magna Pol.
Kazimierz W.
Octava
Kwiatkowski
Foksal
XI NFI
Piast
Fortuna
Zachodni
Hetman

3,85
3,80
4,70
5,25
4,20
4,90
3,75
5,80
6,00
5,30
4,35
4,60
5,95
5,90
3,90

nk

nk

nk

1,3
8,6
0,0
1,9
2,4
4,3

-3,8
0,9
5,3
1,0
3,6

-3,2
3,5
0,0
2,6

94,2
198,2
172,5
116,8

76,8
197,7

87,9
173,1
261,8
210,9
415,6

89,7
108,1
192,0
312,2

19,6

6,7

15,4
43,6

99,9

Energom. Pn.

Espebepe
6,70
2,75

0,0
1,9

70,3
78,1

7,2 NIF 72,30 1,8 2.707,5
Exoud
Farm Food
Ferrum
Forte
Górażdże
GPRD

Grajewo
Handlowy
Hutmen
lmoexmetal

Indykpol
Irena

Izolacja
Jelfa
Jutrzenka
Kabel BFK
Kable

Kęty
KGHM
Koło
KPBP Bick

Kredyt Bank
Krosno
Kruszwica
Lentex
LG Petrobank
Medicines
Mennica
Morliny
Mostalexp
Mostalgd
Mostalkrk

Mostostalpłc
Mostalsdl
Mostalwar
Mostalzab
Nomi
Novita
Oborniki
Ocean
Okocim
Oława
Optimus
Orbis
Paged
PBK
Pekao

Pekpol
Pepees
Polar
Polfa Kutno
Polifarb CW
Polisa
PPABank
Prochem

30,50
12,10

4,50
4,30

31,00
6,40

22,90
43,00

9,90
12,30
25,00

3,10
155,00

23,00
14,10
11,70
12,70
27,10
13,00

8,00
21,30
12,80
15,30

9,10
11,10

4,60
28,10
12,10
12,00

3,05
13,50

4,50
15,80
11,30
19,00
12,40

8,30
3,00
4,80
8,20

20,80
5,60

32,00
27,60

2,70
76,00
38,00

5,80
37,00
12,00
38,00

4,40
4,10

15,50
6,00

132,00
9,30
7,50

17,00
2,50
4,10
6,70

26,00
85,50

2,11
19,00
11,90
17,20

1,54
9,10
4,20

11,50

nk

ns

nk

nk

nk

nk

ns

nk
nk

nk

nk
ns

nk

1,7
7,1
1,1

11,7
0,0
1,6

-9,8
-2,3
2,1

-1,6
-0,4
-1,6
2,0

-0,4
-0,7
2,6

-0,8
-0,7
1,6

-4,8
-0,5
1,6
2,0

-1,1
4,7

-4,2
0,7

-0,8
-0,8
0,0
1,5

-2,2
1,9
1,8
3,3
5,1
1,2
3,4

-4,0
3,8
0,0
0,0

-5,9
-8,0
-1,8
2,0
0,0
5,5
2,8
2,6
2,4
1,1
2,5
2,6
1,7
1,1

-3,1
4,2
0,0

-3,8
1,2
2,3
0,0
0,0

-4,1
2,7
1,7
1,2

-9,9
1,7
0,0

970,0
121,1

72,6
889,1
923,0
146,7
193,0

8.812,3
25,7

112,6
118,6
144,4

2.014,0
965,2
770,6

1.573,4
26,6

1.126,9
1.594,8

30,7
1.076,3

984,7
1.199,7

96,0
109,9

22,3
396,8
110,2
706,0
600,5

1.057,8
158,6
188,6
105,0
202,3
243,2
140,8

40,2
47,0

1.246,9
1.507,1

35,2
1.556,7
1.426,8
1.168,7
5.178,3
6.347,2

8,3
32,8

205,2
418,5

1.175,2
63,4

612,6
77,6

3.657,4
23,8

320,4
178,8

36,8
110,5

47,1
519,5

2.781,4
171,7

1.647,4
80,4

575,1
158,6

2.480,4
23,8

168,4
498,1

20,4
11,0

3,8
10,5

5,0
13,9

3,8
5,6

44,4
10,9
53,8

7,6
16,9

5,3
4,4
7,7

7,4
11,3

4,2
11,9

5,1
5,8

5,1
5,9

11,8
4,4
7,3
6,3
9,2
5,6
4,3

11,1
15,0
11,1

23,3
7,1

27,9
9,4
3,9
5,8

18,6
8,2
5,4

33,3

13,3
9,2

10,6
5,3

6,5
5,1

26,5

4,0
24,8

3,5
7,5

22,7
13,1

9,5
4,6
9,7

7,1

5,3

R. równoległy
AMS
Apator
Apexim
Ariel
ASMotors
Bauma
BCz
Beton Stal
Bielbaw

Biurosystem
CentrostalGd
Cersanit
Chemiskór
Dom-Plast
Efekt
Ekodrob

Elpo
Energoap.
Energopol
Garbarnia
Howell

Hydrobud.
Hydrotor
Instal
Kompap
Kopex
KrakChem
Lubawa
ŁDA
Łukbut

Manometry
Mieszko
Milmet
Muza
Piasecki
PolifarbDb

Poligrafia
Polna
Ponarfeh
Pozmeat
PPWK
Sanwil
Strzelec
Tim
Unimil

Viscoplast
Wafapomp
Wistil
WKSM
Yawal
ZREW

24,40
5,55

20,50
1,50
3,80
9,45

12,50
15,60

7,75
14,20

1,95
10,80

1,60
14,80
13,00

1,95
2,00

12,00
13,70

3,00
6,40

21,20
6,45
3,55

10,80
64,00

4,40
2,55
4,50
3,95
4,55
3,20
6,55
8,00
5,60

23,50
6,60

30,00
6,80

27,00
6,50
3,50
2,70
4,85

11,10
11,20

3,85
14,50
73,00

8,65
24,20

nk

nk

nk
nk

ns

nk

nk

nk

nk

nk

nk
ns

nk

9,9
-4,3
-1,9
0,0
5,6
5,0
4,2
0,6
0,0
1,4
2,6

-1,8
-3,0
2,1
0,0
0,0
0,0
7,1
8,7

-1,6
0,0
1,9

-0,8
4,4
5,9

-1,5
4,8
0,0
5,9
9,7

-4,2
3,2
0,0

- 1,2
2,8
3,1
4,8
1,7

-1,4
0,4
5,7

-2,8
1,9
5,4
5,7
5,7

- 1,3
3,6
2,8
0,6
4,8

35,2
14,7

832,0
9,8

2.034,2
502,6

21,4
206,4

29,6
27,3
61,4

497,0
72,2
26,9
89,4
26,5
29,6

101,4
654,0

12,7
48,6

119,5
186,6
138,2

35,0
30,0
68,7
17,3

468,3
80,7

2,4
108,2

3,8
342,0
346,1

11,0
361,2

18,0
5/1

91,8
402,3

7,6
188,4
175,3

8,9
28,0
28,8
34,8
10,9

272,4
151,8

11,1
3,2

18,0

5,4
7,2
8,2
5,8
2,8

13,5
7,4
6,9

20,1
6,1
7,5
4,7
6,1
7,1
3,3
3,4
4,8
3,4
5,5

33,3
15,0

9,4
6,0
4,4

3,5

5,5
3,7
6,2

10,0
4,9
5,7
3,8

46,7
3,8
3,8

32,9
4,8
5,5
4,0
5,8
2,8

19,1
5,7
4,6

WIRR 1.447,00 1,6 9.076,0

Próchnik
Rafako
Relpol
Remak

Rolimpex
Ropczyce
Sanok
Softbank
Sokołów
Stalexport
Stalprodukt
Stomil

Swarzędz
Swiecie
Tonsil
Unibud

ns

nk

Rynek wolny

Ampli
Bakoma
Brok
Budopol
Delia
Famot
LZPS
Murawski

'

Odlewnie
Permedia

Suwary
ZEG

Rynek NFI

1,31
55,00
12,00

3,05
1,60
4,15
1,74
3,25
6,65
7,00

11,80
5,55

nk
ns

nk

nk
nk
nk

3,1
0,0
4,3
0,0

- 1,8
2,5

-2,8
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Zlikwidować

Dziś na powierzchni 39
hektarów stoją budynki o

łącznej kubaturze prawie 650

tysięcy metrów sześciennych.
Wyburzy się około 100 lys. m

sześć., ale nowe obiekty będą
miały trzykrotnie większą ku­
baturę. Produkcja papiero­
sów zostanie skomasowana w

jednej olbrzymiej hali, mię­
dzy dwoma starymi magazy­
nami powstanie nowy, w jed­
nym budynku będzie biuro­
wiec administracyjny i zaple­
cze socjalne dla pracowni­
ków. Wszędzie klimatyzacja...

Zakłady Przemysłu Tyto­
niowego Kraków SA miały do
niedawna cztery fabryki:
dwie w Krakowie (Dolnych
Młynów i Czyżyny) oraz w Le­
żajsku i Oświęcimiu. Ta ostat­
nia została zlikwidowana, a

pracownikom zaproponowa­
no zatrudnienie w pozosta­
łych fabrykach lub pomoc w

znalezieniu innej pracy.

Przebudować

Podobne przemiany zacho­
dzą w jednej z dwóch krakow­
skich fabryk — przy ul. Dol­
nych Młynów, skąd na począt­
ku nowego stulecia produkcja
papierosów zostanie przenie­
siona do zakładu w Czyży-
nach. Zanim powstanie nowa

olbrzymia hala produkcyjna,
papierosy będą wytwarzane
tymczasowo w innym, już
prawie gotowym, obiekcie.

Przywieziono już pierwsze

W tej hali, do czasu wybudo­
wania nowej, będzie tymczaso­
wo produkcja papierosów

urządzenia, niebawem nastą-
nastąpi ich rozruch.

W nowej hali z nowych ma­
szyn schodzić będzie w ciągu
jednej minuty 300 tysięcy
sztuk papierosów. Roczna pro­
dukcja wzrośnie dwukrotnie.

Unowocześnić

Pogłębia się dziura w ziemi

między dwoma, czteropiętro­
wymi budynkami starych ma­
gazynów. Będą one częściowo
wyburzone, a w ziemnym wy­
kopie stanie nowy magazyn
krajanki tytoniowej i wyro­
bów gotowych.

Nowy budynek będzie połą­
czony przewiązką z czymś,
czego nie ma w Europie — z

halą produkcji tytoniowej kra­
janki ekspandowanej. To

prawdziwki inwestycyjna pe­
rełka — tak nowczesnej tech­
nologii nie ma na kontynen­
cie. Tylko kilku zagranicz-

nych producentów może po­
szczycić się rozwiązaniami...
nieco starszymi. Ekspandowa­
nie tytoniowej krajanki umoż­
liwi krakowskiemu producen­
towi eksport swych wyrobów.

Krakowski zakład wyrobów
gotowych będzie miał swe za­
plecze w Leżajsku. Tamtejsza
fabryka wyspecjalizuje się w

obróbce wszystkich rodzajów
tytoniu, jakie skupują ZPT
SA. Wybudowana tam nowa

linia żyłowania tytoniowych
liści zastąpi dwie dotychcza­
sowe, a jej wydajność wynie­
sie 20 tysięcy ton rocznie. No­
woczesna obróbka rozpocz-
nie się prawdopodobnie la­
tem 1999 r..

Inwestycje w leżajskiem fa­
bryce uczynią ją najnowocze­
śniejszym tego typu zakła­
dem w kraju, który zaspokoi
rosnące potrzeby nie tylko ro­
dzimego rynku, ale także za­
mówienia na eksport.

Skonsolidować

Nowe inwestycje doprowa­
dzą do konsolidacji produk­
cji, zaś koncentracja działal­
ności w dwóch fabrykach ob­
niży koszty ich utrzymania.

Na placu budowy w Czyży-
nach nie ma generalnego wy­
konawcy — każdy ma swój
front robót: krakowski Mosto­
stal, tnstal, Budostal 2, Po-
rmot, tarnowski Tarbud. Fir­
my doświadczone na dużych
polskich i zagranicznych bu-

zagranicznych budowach.
Elżbieta CEGŁA

NBP

USD - 3,4675 - (0,51); DEM -

2,0525 - (0,37), FRF - 0,6114
(0,80); GBP - 5,7753 - (0,99);
CHF - 2,4896 - (0,14); ECU -

4,0343 - (0,25).

Kantory
KRAKÓW, ,KBX", ul. Kalwaryy

ska 26: USD (100) 341,50 -

347,00, DEM (100) 203,00 -

206,00, ATS (100) 28,80 - 29,20,
FRF (100) 60,50 - 62,50, GBP

(100) 567,00 - 577,00, CHF (100)
245,00-252,00.

ul. Wielopole 3: USD (100)
342,00 - 346,00, DEM (100)
203,00 - 205,00, ATS (100) 28,80
- 29,20, FRF (100) 60,00 - 62,00,
GBP (100) 567,50 - 575,00, CHF

(100) 246,00 - 258,00. (ECe)

NOWY SĄCZ, .Borys": USD

3,42 - 3,49, DEM 2,02 - 2,085,
FRF (100) 60,50- 62,30, ATS (100)
28,75-29,50, CSK (100) 11,20 -

11,80, SKK (100) 9,15-9,60.
STARY SĄCZ, Rynek: USD 3,42

- 3,49, DEM 2,02 - 2,085, FRF

(100) 60,50 - 62,30, ATS (100)
28,75-29,50, CSK (100) 11,20 —

11,80, SSK (100) 9,15-9,60.
NOWY TARG, .U Grubego":

USD 3,42 - 3,49, DEM 2,02 -

2,085, FRF (100) 60,50 - 62,30,
ATS (100) 28,75 - 29,50, CSK

(100) 11,20 - 11,80, SKK (100)
9,15-9,60. KT

TARNÓW, ul. Krakowska 32:

USD 3,400 - 3,430, DEM 2,030 -

2,06, FRF (100) 60,50 - 61,50,
ATS (100) 28,80 - 29,30, GBP

5,63 - 5,70, CHF 2,45 - 2,490.
ul. Wałowa 9: USD 3,420 -

3,410, DEM 2,030 - 2,050, FRF

(100) 60,50 - 61,30, ATS (100)
28,80 - 29,10, GBP 5,67 - 5,70,
CHF 2,46-2,48.

DĘBICA, c' Głowackiego 35:

USD 3,435 - 3,460, DEM 2,030 -

2,070, FRF (100) 60,60 - 62,00,
ATS (100) 28,50 - 29,40, GBP

5,68 - 5,76, CHF 2,470 -

2,510.(ta)

Banki
Kraków PKO BP: skup — 53 zł, sprzedaż — 64 zł

Tarnów PKO BP: skup — 48 zł, sprzedaż — 62 zł

Kantory:
Kraków, „KBX”, ul. Kalwaryjska 26: skup — 60 zł, sprzedaż — 68 zł

Kraków, ul. Wielopole 3: skup — 60 zł, sprzedaż — 70 zł

Nowy Sącz, „Borys": skup — 35 zł, sprzedaż — 72 zł

Nowy Targ, „U Grubego" skup — 35 zł, sprzedaż — 72 zł

Tarnów, ul. Wałowa: skup — 45 zł, sprzedaż — 55 zł

Wartość jednostki Maksymalna
uczestnictwa (w zł) cena zakupu

bieżąca poprzednia

Arka (małych spółek) 8,45 8,32 8,76
Arka (dużych spółek) 8,26 8,05 8,56
Arka (ochrony kapitału) 11,32 11,31 11,49
ABB 1 93,11 92,82 98,01
ABB 2 108,08 108,03 110,29
ABB 3 92,82 92,35 97,71
Atut 1 8,54 8,55 8,54
Atut 2 13,24 13,24 13,24
Atut 3 5,20 5,17 5,20
Atut 4 6,16 6,16 6,16
DWS (zrównoważony) 124,24 122,68 129,21
DWS (dpw) 121,25 121,21 125,49
DWS (akcje) 119,08 116,94 125,03
DWS (prywatyzacji) 78,24 76,78 78,24
Eurofundusz I (A) 111,24 110,84 117,71
Eurofundusz I (B) 109,37 108,98 109,37
Eurofundusz II 71,15 70,57 75,29
Eurofundusz III (A) 131,38 131,31 131,38
Eurofundusz III (B) 130,16 130,10 130,16
Eurofundusz IV (A) 74,99 74,87 79,35
Eurofundusz IV (B) 74,14 74,02 74,14
Fidelia 38,33 38,28 39,72
Forum Dragon (akcji) 7,26 7,23 7,60
Forum Olimp (zrównow.) „ 8,06 7,94 8,44
Forum Sfinks (bezpieczny) 11,67 11,59 11,73
ING BSK (akcje) 73,85 73,31 78,15
ING BSK (zrównoważony) 93,40 92,63 98,84
Korona 1 65,45 65,09 69,26
Korona 2 (obligacje) 68,19 68,16 68,53
Korona 3 (akcje) 33,35 33,01 35,29
Korona (prywatyzacji) 24,18 24,22 25,59
Pioneer 1 75,33 75,15 78,88
Pioneer 2 (obligacje) 18,60 18,59 18,98
Pioneer 3 (akcje) 15,74 15,72 16,48
Pioneer 4 (prywatyzacji) 5,57 5,58 5,83
PKO/CS (wzrostu) 56,36 56,38 56,93
PKO/CS (zrównoważony) 54,78 54,85 55,90
PKO/CS (akcje) 136,03 135,68 138,81
Skarbiec Kasa 122,81 122,76 122,81
Skarbiec Waga 85,51 85,59 90,49
Skarbiec Akcja 68,40 68,20 72,38
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Z notatnika donośnika

Jakoś tak mnie

przewietrzyło
Ostatnio — permanentnie szlachetny mój panie kierowniku — nie

mogę spać po nocach. I nie bardzo wiem jak to sobie wytłumaczyć,
bo sumienie mam czyste jak — nie przymierzając — łza. A tak mówiąc
międzi nami — wyjątkowo dystyngowany mój panie kierowniku — łza

się w oku kręci, gdy wspomni się czasy bez chamstwa i bylejakości.
Ale czy kiedykolwiek były takie czasy?

W każdym razie bywało tak, że

prymitywna, populistyczna kultura
nie panoszyła się tak mocno i zde­
cydowanie. Poza tym częściej sły­
szało się polską szlachetną mowę,
a nie tylko tę rynsztokową.

Chcę więc zapytać — szczególnie
pamiętliwy mój panie kierowniku
— czyjestjakaś szansa na zmianę tej
sytuacji? Zdaję sobie sprawę, iż jest
to pytanie retoryczne, dlatego nie
będęjuż pana męczył.

Wrócę do mojej bezsenności. Gdy
tak przewracam się z boku na bok
licząc barany i owce, nagle przecho­
dzę na liczenie przyjaciół i wrogów.
I tu jest pies pogrzebany! Jeśli już
o psie pogrzebanym mowa, to mu­
szę panu wspomnieć, że mój sąsiad
Jacenty Arkadiusz Szpak zakopał
na naszym wspólnym podwórku
swoją sukę Werę. A przecież suka to

też pies! Zaczęło się wszystko od te­
go, że psina Szpaka często mu ucie­
kała, bo ją nosiło. Raz podobno po­
niosło ją do fabryki konserw mię­
snych i tam zjadła za dużo tego
ścierwa, które ładują do puszek i to

ją wykończyło. Trudno mi wyjaśnić
— niezwykle dociekliwy mój panie
kierowniku — jak tej suce udało się
dostać na teren fabryki konserw,
ale przypuszczam, że strażnik za­
kładowy zdrzemnął się na służbie.
I jaka to jest sprawiedliwość, że

Rodzina

X

Pogrzeb wkrótce

& śp.
U BARTŁOMIEJ
zmarł niespodziewanie na krześle

Pogrążeni w smutku zawiadamiamy,
że drugi raz w tym roku zmarł

EDWARD

pismo nadal TYGODNIK DLA PAKOWAREK
konserwatywne

Pogrążeni w głębokim żalu

zawiadamiamy,
że odszedł od nas wspaniały ojciec,

syn, wnuk, dziadek, szwagier, zięć i ciotka

Pogrzeb odbędzie się na cmentarzu

(aduceasz
Wydanie postniepodległościowe

strażnik śpi na służbie, aja nie mo­
gę zasnąć po służbie! W każdym ra­
zie suka jest pogrzebana na po­
dwórku, a ja się tym denerwuję.

Ale wróćmy do mojej bezsenno­
ści, a właściwie do liczenia bara-
nów i owiec, a później do liczenia

przyjaciół i wrogów. Otóż kiedy li­
czę sobie przyjaciół to jeszcze je­
stem spokojny, ale gdy przecho­
dzę na wrogów, to od razu szlag
mnie trafia. Żeby mnie nie trafił
całkiem muszę wstać z łóżka.
A gdy wstaję z łóżka to tym bar­
dziej nie mogę zasnąć, więc robię
sobie herbatę. A jak sobie zrobię
herbatę, to otwieram okno, bo bra­
kuje mi świeżego powietrza. Pan

zdaje sobie sprawę — zawsze odpo­
wiedzialny mój panie kierowniku
— co to znaczy otworzyć okno w li­
stopadzie. Od razu do pokoju
wchodzi wilgoć, zimno i wiatr.
Ten ostatni nie zawsze, bo tylko
wtedy gdy wieje. A ostatnio strasz­
nie wiało, że mnie przwiało na wy­
lot. Taki przewiany na wylot tym
bardziej nie mogę zasnąć, pusz­
czam więc telewizor, a tam nocny
film grozy i z ekranu wieje stra­
chem. Gdzie ja mam się ukryć —

drogi mój panie kierowniku — py­
ta jak zwykle życzliwy, choć tym
razem bezsenny

Hieronim SŁOWIK

śp.
Mikołaj Dobusiewicz

odszedł nagle z drużyny
bez żadnego powodu

Klub Sportowy
BKK WS Studzienka Głęboka

Krzysztof JANICKI

Satyra

POP MltORZffiM

PERSPEWWA
PUSTE GNIAZDO

NA TLE GÓR WYSOKICH

WCALE NIE JEST SMUTNE

PTAKI ODLECIAŁY

ŚNIEGU JESZCZE NIE MA

NIEMA RADOŚCI
INIE MA SMUTKU

W PUSTYM LESIE

WRESZCIE SPOKÓJ
JERZY HARASYMOWICZ

Przebrzmiały już fanfary i rozwiał się zapach prochu ze swiąteczych ar­
matnich salw. Przebrzmiały dusery, szranki, przepychanki. Jedni się w ta­
kie święto godzą, inni biją w pysk. I tradycji ponoć staje się zadość! Z lewej
i prawej flanki. Jedni czczą Niepodległość z 1918 r., inni z 1945 r. A ci, naj­
głośniejsi dzisiaj, z 1989 r. Pełno tych dat. Pełno tych opcji. Typowe pol­
skie wariactwo. Przepraszam bardzo, ale jako głupek, urodzony w 1945

roku, choć z patriotycznej rodziny, dzieciństwo i młodość spędziłem dość

swobodnie, a dopiero dzisiaj czuję się podległy i uwięziony. Podległy krzy­
kliwym hasłom i uwięziony w jakichś surrealistycznych schematach.

/7 I Tęcza
Białe księgi, czarne marsze

i barw partii tęcza czysta,
aja pytam się nieśmiało:
co ma zrobić daltonista?

Co ma zrobić by uwierzyć,
że w tym kraju da się przeżyć?

ON MÓWI. ONI :

Jerzy Micha! CZARNECKI

Strach! Str

Dziadek opowiadał mi bajki do
snu. Opowieści o strasznym smoku
i zagubionych krasnoludkach mie­
szał z horrorami o Verdunie (tak
Dziadek mówiłJ.Wspomnienia
z młodości przesłaniały mu bitwy
w Karpatach, gdzie prawie dwa lata

spędził w okopach. Dziadek opowia­
dał: „Czekaliśmy Gwiazdki, wyrywa­
liśmy korzenie z rozkopanej ziemi
i na Boże Narodzenie wieszaliśmy
na nich te cholerne strasznie słone

śledzie, którymi ciągle nas karmio-
no.To była nasza choinka”. Nie mo­
głem zrozumieć wtedy, dlaczego nie
można było wyjść z tych jakichś,
chyba wymyślonych przez Dziadka,
ziemianek dla krasnoludków i za­
wiesić na choince, w śniegu gwiaz­
dek, kilka kolorowych bombek
i aniołka. Dzisiaj wiem, że Anioł
Śmierci wisiał i nad moim Dziad­
kiem, i nad każdym jego kolegą
z okopów, nad każdym poległym, za­
marzniętym w mrozie, przynosząc
mu ulgę naturalnego odejścia z tego
świata a nie przerażające rozbryzga­
nie w nicość szrapnelem. Mój Dzia­
dek miał wielkie szczęście. Ranny
trafił po różnych perypetiach do

szpitala wojskowego w Wiśniczu.

Tam, po wyleczeniu, przedekował
się jako sanitariusz do końca tej
Wielkiej Wojny i dzięki temu mia­
łem Dziadka, który mnie wypieścił,
wyopowiadał wszystko i nauczył
myśleć.

TWARZE

jyiuwuw.

W*
Za Wilno, za Katyń, za Kijów, za Lwów odpowie
-.inouiniej Gołota „Dziadek

"
— Piłsudski

—Msaaw

Dziadek przesłużył w Wojsku
Polskim, w 5. Pułku Strzelców
Podhalańskich w Przemyślu jako
zawodowy podoficer do emerytu­
ry w 1935 r. W międzyczasie prze­
szedł wojnę bolszewicką w 1920
roku razem z moim Stryjem, który
wówczas dosłużył się stopnia ma­
jora ułanów i Krzyża Virtuti Mili-
tari. Wujek, syn Dziadka, ukoń­
czył Korpus Kadetów im. J. Piłsud­
skiego we Lwowie i szkołę artyle­
rii w Toruniu, zanim w wieku 20
lat zginął w obronie Warszawy
w 1939 r.

Tradycji patriotycznych, medali,
zasług dla Ojczyzny i ofiar — bo i by­
ły ofiary — w łagrach sowieckich —

jest w mojej rodzinie sporo. Takjak
w każdej polskiej rodzinie.

Ponieważ urodziłem się wtedy,
kiedy urodziłem, ponieważ całe
dzieciństwo, dojrzewanie, studio­
wanie upłynęło mi w PRL-u, ponie­
waż należałem tam, gdzie należa­
łem, śmiało i mnie można plunąć
w twarz, iż jestem postkomuchem.
Podejrzewam jednak, że większość
z tych dzisiejszych działaczy SdRP

urodzonych w latach 50., 60., 70.
znacznie mniej wie o Leninie i Stali­
nie niż zaprzyjaźniony z nami kanc­
lerz Schróder o Marksie. Zapewne
większość z nich wychowała się
w takich samych rodzinach jak mo­
ja i na tych samych legionowych,
antybolszewickich tradycjach Ale

chłopcy urodzeni w latach 70. i 80.
znacznie lepiej od nas wiedzą jak
słusznie można było przeżyć w tam­
tych czasach los narodu. Jak łatwo
rzucać dziś pomówienia, kalumnie,
jak świetnie grać czystych i niewin­
nych. Wybaczam kombatantom —

mają prawo głośno domagać się sa­
tysfakcji i wymachiwać laską przed
ołtarzem i pod pomnikiem, gdy
ktoś zakłóca ich wspomnienia. Nie

wybaczam młodym głupkom, bo
ich wymachiwanie rękami i laska­
mi przypomina mi filmy o między­
wojennych, studenckich korpora­
cjach, które świadczyły o naszej
ciemnocie i nietolerancji

Czy mam siedzieć spokojnie, kie­
dy w telewizorze młodzi ludzie,
w Dzień Niepodległości, 11 listopa­
da 1998 roku, opowiadają o swoich
ideach czystości rasowej, narodowej
niezawisłości i zapiekłej klaustrofo-
bii. Nasi polscy narodowcy! Nasi pol­
scy cudowni neonaziści! Z ich haseł

ułożyłem wierszyk.

Myśmy lepsi, myśmy młodzi
Nam historia nie zaszkodzi.
Hitler głupi był. I git
Bo mu mózg przeżerał Żyd
Dyscyplina z polskiej stali
Niech nam żyje nacjonalizm!
To podobno tylko margines spo­

łeczny. Weterani i politycy nie zwra­
cają na to uwagi, bo i po co, skoro to

margines. Jednak przywódcy tego
marginesu są i oczytani, i bardzo in­
teligentni. Skini z kijami bejsbolo-
wymi w ich rękach to tylko narzę­
dzie. I dlatego bałbym się tego mar­
ginesu bardziej niż nawrotu postko-
muchów.

Wiesław KOLARZ



14—15 listopada 1998 r.
Magazyn Sobota

Gazeta Krakowska Str. 7

Miłość to studnia bez dna, myśli pan Janusz tuląc w ramionach obce niemowlę

Oślepiony błyskiem lampy Fra­
nus marszczy czoło i mruga po­
wiekami. Ale mocno przytulony
zaraz słodko się uśmiecha. Trud­
no nawet zauważyć, że to sied-

miotygodniowe niemowlę ma ze­
spół Downa. — Teraz ciocia zmie­
ni ci pieluszkę — mówi pani Bea­
ta zastępująca Frankowi matkę
od siódmego dnia jego życia. Dla

Pawełka pani Beata była ciociq-
mamq przez 9 miesięcy. Wkrótce

rozstanę się na zawsze.

Chłopcy zostali porzuceni
przez matki. Do rodziny Ję­
drusików trafili prosto ze szpi-

lala. Podobniejak troje innych
niemowląt, po których pozo­
stały w tym domu jedynie
wspomnienia i fotografie. Pa­
wełek będzie kolejnym dziec­
kiem, z któiym przyjdzie się
rozstać. Czekają już na niego
nowi — adopcyjni rodzice. Nie

wiadomo, czy ktoś zechce ad­
optować Frania, dziecko z cho­
robą wypisaną na twarzy.

- Nie oddamy go do domu
dziecka. Jeśli nikt inny go nie

pokocha, my będziemy się
nim dalej zjmować — oświad­
cza pani Beata przytulając
mocno nie swoje niemowlę..

Podzielić się miłością

W Nowym Sączu nigdy nie

było domu małego dziecka.
Porzucone noworodki trafiały
do państwowych placówek
opiekuńczych w Krakowie lub
Tarnowie. Kiedy cztery lata te­
mu kuratoryjny Ośrodek Ad­
opcyjno-Opiekuńczy postano­
wił stworzyć nie znaną dotąd
w Polsce instytucję rodzinne­
go pogotowia opiekuńczego,
kandydatów do opieki nad

niemowlętami szukano w krę­
gach wspólnot katolickich. Z

propozycją zwrócono się m.in.
do działających we wspólnocie
„Odnowa w Duchu Świętym”
Beaty i Janusza Jędrusików.

- Poczuliśmy się wyróżnie­
ni. To był dla nas zaszczyt, że

ktoś chce nam powierzyć dru­
giego człowieka. Lecz nie od
razu zapadła decyzja. Bardzo

Tydzień w dwóch zdaniach

Po wpłaceniu ogromnej kaucji Bogusław Bagsik wyszedł na wolność po 4,5 rocznym pobycie
w areszcie tymczasowym. Abstrahując od samej sprawy i kwestii winy lub niewinności Bagsika
powstaje pytanie: czy można trzymać człowieka w areszcie tymczasowym aż tak długo?

Barbara Mękosa-Stępkow-
ska, rzecznik prasowy Mini­
sterstwa Sprawiedliwości:

— To zależy od konkretnej
sprawy. Ta akurat jest nie­
zwykle złożona i wielowąt­
kową, wymaga wielu dodat­
kowych czynności i to — jak
sądzę — zaważyło o tak dłu­
gim okresie aresztu tymcza­
sowego. Przypominam jed­
nak, że od dłuższego czasu o

zastosowaniu i przedłuże­
niu tego środka zapobiegaw­

dlugo bałam się, że nie pora­
dzę sobie z własnymi emocja­
mi, że nie zniosę rozstania —

wyznaje pani Beata.
Ale jej mąż od początku

uważał, że to wyróżnienie zo-

Dziecko

na chwilę
bowiązuje do podjęcia wy­
zwania.

— Nie myślalem o pożegna­
niach, ale o tym, że niesienie

pomocy porzuconym dzie­
ciom jest naszym obowiąz­
kiem. Miłość to studnia bez

dna, starczyjej dla wszystkich
— twierdzi Janusz Jędrusik.

W województwie nowosądeckim rolę pogotowia opiekuń­
czego pełni 10 rodzin. Choć takiej instytucji nie ma jeszcze
w kodeksie rodzinnym, próby jej stworzenia podejmuje się
już m.in. w Łodzi i Sosnowcu. Przez sądeckie rodzinne pogo­
towia opiekuńcze przewinęło się około 40 dzieci. Teoretycz­
nie, do własnych rodzin — naturalnych, adopcyjnych lub za­
stępczych — powinny trafić przed ukończeniem siódmego
miesiąca życia. Czasem przeciągająca się procedura sądo­
wa przedłuża pobyt w pogotowiu.

Rolę tymczasowej rodziny może pełnić wyłącznie małżeń­
stwo posiadające własne dzieci.

Uczucia jest z kim dzielić.
Do pokoju po cichutku wcho­
dzi mały chłopczyk. Kładzie
na ławie bochenek chleba. Za

chwilę przynosi następny i je­
szcze jeden.

Uprzedzając pytanie pani
Beata wyjaśnia: — To nasz

czego decyduje sąd i to jest
właściwy organ do zadania

tego pytania. Moim zda­
niem areszt powinien cze­
muś służyć. Albo powinien
doprowadzić do wniesienia
aktu oskarżenia, albo trzeba
zastosować inny środek za­
pobiegawczy. Jednak o jego
zastosowaniu i długości
trwania decyduje nie tylko
czyn i osoba sprawcy, lecz
także stopień skomplikowa­
nia sprawy.

najmłodszy syn, półtorarocz­
ny Mateusz. Dla kogo tyle
chleba? Mamy pięcioro wła­
snych dzieci. Najstarsza
Agnieszka skończyła 11 lat.

Kiedy tato z kolan robi zjeż-

dźalnię, ustawia się długa ko­
lejka.

Pożegnania, powitania

Anetka miała miesiąc, gdy
znalazła się w rodzinie Jędru­
sików. Poznali jej matkę w są­
dzie, kiedy zapadała decyzja o

umieszczeniu niemowlęcia w

rodzinnym pogotowiu.
— Staramy się nie myśleć kiy-

tycznie o rodzicach tych dzieci.
Czasem docierają do nas infor­
macje, które w pewnym stop­
niu mogą tłumaczyć ich postę­
powanie. Matce Anetki powie­

Prof. dr hab. Tadeusz Ha-

nausek, Katedra Kryminali­
styki UJ:

— Teoretycznie tak, bo

przepisy na to pozwalają. Ale
moim zdaniem za szybko i

za często stosuje się ten śro­
dek zapobiegawczy. Także

wtedy, gdy — jak w przypad­
ku przestępstw gospodar­
czych — można skutecznie
zastosować inny. Zastosowa­
nie aresztu powinno być
środkiem ostatecznym, a nie

dzieliśmy, że tylko przez jakiś
czas spróbujemy ją zastąpić —

wspomina Janusz Jędrusik.
Anetka wróciła do swej matki.

— Jak przeżyłam pierwsze
rozstanie? Czułam się, jakby
zmarło moje dziecko. Za każ­
dym razem jest taki sam ból.
Ale on mija, bo wiem, że zrobi­
łam dla tych dzieci wszystko,
co mogłam najlepszego. I roz­
stanie jest także dla nich do­
bre. Odchodzą do własnych,
zwykle adopcyjnych rodziców,
gdzie były długo oczekiwane.

Ukojenie przynosi mi modli­
twa — wyznaje pani Beata.

Po Anetce pojawił się Wal­
dek, zaraz polem Monika.

Wymagała rehabilitacji, czę­
stych wizyt u specjalistów.

— I był to jedyny jak dotąd
przypadek, że rodzina, która
zamierzała ją adoptować, roz­
myśliła się przy pierwszym
kontakcie. Obawy o zdrowie
dziecka okazały się silniejsze
od chęci jego posiadania. Ale

kolejnym rodzicom nie zabra­
kło odwagi i z tego, co nam

wiadomo, Monika rozwija się
fantastycznie.

Pawełek wkrótce będzie
mieć nową mamę i tatę. Spę­
dzajuż z nimi każdy świątecz­
ny dzień.

A Franio? Jego sytuacja jest
dość skomplikowana. Ma na­
turalnych rodziców, którzy
po prostu przestraszyli się
wysiłku, jakiego wymaga tro­
ska o rozwój dziecka dotknię­
tego zespołem Downa.

— Jesteśmy przygotowani
na to, że Franio z nami zosta­
nie. Bardzo go kochamy —

oświadczają zgodnie „przy­
szywani” rodzice.

Na razie, co dwa tygodnie
jeżdżą z Franiem do Krakowa
na specjalne ćwiczenia. Pani
Beata jest pielęgniarką, więc
doskonale radzi sobie z nim
także w domu.

Ciocia, wujek i koleżanka

Dzieci państwa Jędrusików
nie pytają „mamusiu, czy ty
mnie kochasz”. Nie mają żad­
nych wątpliwości, że tego
uczucia nigdy im nie zabrak­
nie. Zawsze cieszą się na przy­
bycie nowego dzidziusia. Dom

jest przewracany do góry no­
gami — generalne porządki,
szykowanie wyprawki, łóżecz­
ka. I zawsze długie rozmowy, z

każdym dzieckiem inne.
— W przypadku Franka bali­

śmy się reakcji naszej najstar­
szej córki. Dla niej hasło „Do­
wn” kojarzyło się z przezwi­
skiem, jakim obrzucają się dzie­
ci w szkole. Jednak, kiedy przy­
wieźliśmy Frania, Agnieszka
wpadła w zachwyt. „Mamusiu,
jaki on śliczny”—wspomina pa­
ni Beata.

Rozstania dzieci znoszą le­
piej niż dorośli. Tylko za

pierwszym razem musieli

więcej czasu poświęcić naj­
młodszej z córek.

(Ciąg dalszy na sir. 8)

podstawowym. Oczywiście
inaczej sprawa się ma z cięż­
kimi przestępstwami krymi­
nalnymi, przede wszystkim z

zabójstwem. Wówczas oczy­
wiste względy przemawiają
za jego zastosowaniem. Ale

tylko przy spełnieniu dwóch

przesłanek: dowody muszą

być mocne i musi istnieć

pewność szybkiego załatwie­
nia sprawy. Przecież 4,5 letni

areszt, nazywany tymczaso­
wym, to wprost obraza dlaję­
zyka polskiego. A także obra­
za sprawiedliwości, szczegól­
nie wtedy, gdy okaże się, że

podejrzanego czy oskarżone­
go trzeba uwolnić od winy i

kary, jak to miało miejsce w

sprawie podejrzanych o za­
bójstwo Jaroszewiczów. (jp)

Właśnie dziś...
Wycenianie dzieł sztuki

Postać Ryszarda Kuchar­
skiego zna chyba każdy krako­
wianin. Jako prezes, założone­
go przez siebie w 1977 roku,
Krakowskiego Klubu Kolek­
cjonerajest chodzącą skarbni­
cą wiadomości historycznych
i to nie tylko o naszym mie­
ście ijego dziełach sztuki.

Dziś od rana uczestniczyć
będzie w siedzibie klubu przy

...
•

Wielkie święto
Grażyna Maciejewska mie­

szka w Rabce. Jest założyciel­
ką i prezesem Stowarzysze­
nia Pomocy Dzieciom Cho­
rym na Astmę i Alergię. Jest
też redaktorem naczelnym
specjalistycznych periody­
ków: ogólnodostępnego
dwumiesięcznika „Dziecko
Alergiczne” oraz przeznaczo­
nego dla lekarzy kwartalnika

„Pacjent”.
Ten weekend przeznacza

w całości na uczestnictwo w

wielkim święcie rodzinnym
u kuzyna. Roman Rusnak,
który mieszka w Mszanie

Dolnej urządza chrzciny
swej drugiej już córeczki.
Pierwsza majuż dwa i pól ro­
ku i nosi imię Justynka. Dla

drugiego maleństwa wybra­
no imię Karolina. Grażyna

Wykłady dla studentów

Tadeusz Gardziel, prezes

spółki Big-Pol w Dębicy, dr
nauk humanistycznych:

— Wróciłem po latach prze­
rwy do pracy na uczelni. Dzi­
siaj będę miał zajęcia w Wy­
ższej Szkole Społeczno-Go­
spodarczej w Tyczynie. Wy­
kładam socjologiczne podsta­
wy negocjacji dla studentów
U roku oraz studentów stu­
diów podyplomowych na

Wydziale Organizacji i Zarzą­
dzania. Będę miał dzisiaj 6

godzin zajęć. Poza tym wy­
kładam w Rzeszowie na filii
UMCS w Lublinie.

ul. Siemiradzkiego 13 w pra­
cach Społecznej Komisji Pora­
dnictwa i Wycen KKK. Wybit­
ni znawcy dzieł sztuki po­
mogą krakowianom określić

pochodzenie i wartość zabyt­
kowych przedmiotów.

Dziś w siedzibie Klubu
otwarta będzie ponadto giełda
staroci i wystawa przedauk-
cyjna, na której"zobaczyć moż­
na m. in. malarstwo polskie,
szkło, porcelanę, srebra ijuda­
ika, zabytkowe bibeloty.

— Po południu — mówi pre­
zes Kucharski — zamierzam
odmieszkać płacony czynsz,
czyli spędzić czas w domu, z

rodziną. — Mam nadzieję, że

nadrobię czytelnicze zaległo­
ści. A mam niezwykle ciekawą
książkę — „Kryminalną histo­
rię kościoła katolickiego” Kar­
la Heinza Deischera. (woko)

o
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Maciejewska, która jest psy­
chologiem i pedagogiem dłu­
go zastanawiała się nad wy­
borem stosownego prezentu,
ale już dokonała zakupu. Co
to jest nie zdradza, by wrę­
czanie podarku było praw­
dziwą niespodzianką. (sś)

o
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Bardzo się cieszę z tego

spotkania z młodzieżą. Praca
w firmie zapewnia byt mojej
rodzinie, ale to co najbar­
dziej lubię, to właśnie praca
na uczelni. (aj)
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— Jestem konserwatystą —

stwierdza kategorycznie Kazi­
mierz. — Uważam, że nie ma

takich spraw, dla których war­
to by poświęcić życie rodzinne.
Komu należy dziękować za to,
że tak się nam z Małgosią uda­
ło? Bogu? Losowi? W każdym
razie jeżeli ludzie kochają się i

szanują, żadne trudności nie

są przeszkodą dla trwania

związku.
— Koleżanki z roku zaintry­

gowane pojawieniem się no­
wego asystenta, który parado­
wał w kożuchu i w oficerkach

zobowiązały mnie, żebym się
dowiedziała co to za jeden —

wspomina Małgorzata. — Po­
szłam więc do czytelni, kiedy
miał dyżur i pogawędziliśmy.
Okazało się, że podobnie jak
ja skończył V liceum w Krako­
wie. Kazimierz dobrze pamię­
ta ten dzień: — Pojawiła się
brunetka o ciekawej urodzie.

Porozmawialiśmy i zapropo­
nowałem spotkanie.

Małgorzata prostuje, że

pierwsza randka to jeszcze nie

wtedy. Wkrótce po tamtej roz­
mowie widząc światło w czy­
telni weszła z nadzieją, że bę­
dzie ktoś znajomy i pożyczy
parę brakujących złotych na

prezent. Był tylko Kazimierz.

Skończyło się na tym, że ra­
zem poszli po upominek a po­
tem na kawę do „Kolorowej”.
— Świetnie nam się rozmawia­
ło — mówi Małgorzata. — Z bie­
giem czasu okazywało się, że

coraz więcej mamy wspólnych
tematów i zainteresowań.

«»*

Poznali się w listopadzie, a

już na następne wakacje, ku

zgrozie mamy, która wycho­
wywała Małgorzatę surowo,

wyjechali razem. — Mamę
uspokoiło, żejadą też jego sio­
stry — mówi Małgorzata.
Wkrótce potem zdecydowali
o ślubie. Czekali jedynie na

to, by Małgorzata skończyła
studia. I tak właśnie zbiegło
się to w czasie. W sobotę był
kościelny, w poniedziałek
zdawała egzamin magister­
ski. On czekał na obronę pra­
cy doktorskiej. W tym samym
roku urodziła się Łucja, w sie­
dem lat po niej Andrzej. —

Małgosia ma dobre serce, jest
otwarta, lubi ludzi. Chce być
akceptowana — mówi Kazi­
mierz. — Ja raczej wolę stać z

boku i obserwować. Łucja to

skóra zdarta z Małgosi, a pod
spodem mój charakter: upar­
ty, rogaty. Andrzej odwrotnie.

Zewnęlrzność moja, charak­
ter mamy: miękki, łagodny.

***

Przez pierwszych 16 lat
mieszkali u teściowej. Kazi­
mierz twierdzi, że mama Mał­
gorzaty nie znosiła go od

pierwszej wizyty. — Zbytjeste­
śmy do siebie podobni —

usprawiedliwia ją. — Piekiel­
nie konsekwentni i uparci. To

antagonizuje. Okazało się też,
że obydwoje lubimy twór­
czość Mrożka i na tej pła­
szczyźnie pozwalaliśmy sobie
na pewne słowne żarty i zło­
śliwości. Ale trzymaliśmy po­
ziom.

Małgorzata wspomina, że

te 16 łat to była jedna bezu­
stanna awantura. — W kuchni

powiesiłam hasło „Dzień bez

kłótni, to dzień stracony” —

mówi. — Kaziu też dopisał pa­
rę sentencji w podobnym du­
chu. Dziś, kiedy ich małżeń­
stwo szczęśliwie zmierza do
ćwierćwiecza zięć i teściowa
docenili się nawzajem. Nie że­
by jakiś nagły przypływ
uczuć. Raczej szacunek i

uznanie. Ale, jak mówi Małgo­
rzata, to całkiem wystarczy.

♦♦♦

Kazimierz jako konserwaty­
sta uważa, że stronę material­
ną zapewnić powinien męż­
czyzna. Jednak do głowy by
mu nie wpadło, żeby dzielić

obowiązki domowe. — Życia

Małgorzata i Kazimierz Przybosiowie razem od 24 lat
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rodzinnego nie da się sforma­
lizować — twierdzi kategorycz­
nie. Mimo to, żadnych sporów
co kto ma zrobić raczej nie by­
ło. Zdaniem Kazimierza w do­
mu rządzi Małgosia, on nato­
miast pełni funkcje służebne.
— Kiedy dzieci były małe cho­
dziłem z nimi na spacery,
przewijałem, kąpałem, pra­
łem. Małgosia jest z gatunku
obrzydliwych. Wystarczy, że

spojrzy na pieluchę i już ma

odruch wymiotny.
Na zakupy chętnie chodzą

razem. Decyzje także podej­
mują wspólnie, chociaż czę­
sto do Małgosi należy grun­
towne zbadanie sprawy za­
nim postanowią co zrobić. —

Kasajestjedna, ale wolę, żeby
czuwał nad tym Kazimierz —

mówi. — Ja mam zbyt lekką
rękę.

— Główny trud wychowaw­
czy spoczywa na Małgosi —

mówi Kazimierz. — Nic nie za­
stąpi serca i opieki matki.

— Nie jest na szczęście typo­
wym profesorem, takim co to

gwoździa wbić nie potrafi —

dodaje Małgorzata. — Kuchna
to nie jego domena, ale gdy
musi, radzi sobie. Podobnie

jak z naprawą roweru i wielo­
ma męskimi zajęciami.

***

Ojciec Kazimierza w domu

by! gościem. Profesorstwo po­
chłaniało mu cały czas. — Wy­
chowywali mnie dziadkowie —

wspomina Kazimierz. — Bar­
dzo kochające się małżeństwo.

Jak niebo i ziemia. Babcia była
osobą nieobliczalną, kipiala
energią. Dziadek był cichy i

spokojny. Jak opoka. Patrząc
na nich uczyłem się, co to mi­
łość i odpowiedzialność. I, jak
sądzę, udało nam się zbliżyć do

tego ideału. Po tylu wspólnie
spędzonych łatachjesteśmyjak
jeden organizm; lewa ręka,
prawa ręka. Ale nie umiem po­
wiedzieć, jaka jest na to recep­
ta. Powtarzam studentom, że

jeżeli dojdzie do kofliktu mię­
dzy obowiązkami zawodowy­
mi i obowiązkami wobec rodzi­
ny, wybór jest oczywisty. Ro­
dzina jest wartością nadrzęd­
ną. Jeśli miałaby ucierpieć, nie

zrekompensują tego żadne

osiągnięcia naukowe.

Małgorzata myśli podob­
nie. Niczego tak nie przeży­
wa, jak niepowodzeń męża i

dzieci. — W trudnych sytua­
cjach wszyscy stoimy za sobą
murem — mówi.

***

Kazimierz urodził się we

Lwowie Tuż przed wyzwole­
niem i. idzicom udało się
uciec. Pierwszym miejscem
postoju był Rzeszów, gdzie
mieszkała rodzina ojca. Ale w

1948 r. już był w Krakowie. —

Mówię o tym, bo cale moje ży­
cie było na walizkach, podszy­

te tymczasowością — wspomi­
na. — Dominantą w rodzinie

był zawsze klimat Lwowa.

Kazimierz nie czuje się kra­
kowianinem. Ale też i nie łwo-
wiakiem. — Stąd u mnie silna
i świadoma potrzeba, żeby za­
puścić gdzieś korzenie, mieć

swój własny kąt. Utożsamić

się. Z miejscem, krajobrazem.
Wybór padł na Muszynę,

gdzie od kilkunastu lal spę­
dzają wakacje. Długo szukali i
wreszcie trafił się zabytkowy
dom przy Kościelnej. Do re­
montu. Przestronny, po
przedwojennym notariuszu. I

co szczególnie dla Kazimierza

ważne, z kilkunastoarowym
ogródkiem. Bo kwiaty to jego
miłość. — Ma wspaniałą rękę
do roślin — mówi Małgorzata.
— Kocha je i one to czują. Je­
mu przyj mie się nawet

uschnięty badyl.
***

— W moim przekonaniu mą­
drość nie polega na gromadze­
niu bogactw — mówi Kazi­
mierz. — Raczej na szukaniu
ładu i harmonii, delektowaniu

się chwilą i, choć nie chciał-

bym aby to zabrzmialo preten­
sjonalnie, na szczęściu rodzin­
nym. Także na umiejętności
równorzędnego działania na

kilku płaszczyznach. Praca za­
wodowa, czy tak zwana karie­
ra nie powinny wypełniać ca­
łego życia, stanowić jedynego
celu. Bo wtedyjeśli coś się sta­
nie, wszystko leży w gruzach,
ogarnia nas pustka. Dobrze

więc, jeśli możemy sobie to

czymś skompensować. To taka
umiarkowana pełnia życia.

— Żeniłem się z trzech po­
wodów — dodaje ze swoim

charakterystycznym półu­
śmiechem. — Żeby miał mi

kto robić śniadania, kolacje i

prasować, bo to czynności
których nie znoszę. I choć na

tym polu poniosłem zupełną
klęskę, w ogólnym rachunku

wyszliśmy na plus. Mówię
wyszliśmy, bo w małżeństwie
nie ma stron. Wygrywa się i

przegrywa razem.

Maria ZIEMIANIN

Tajważniejsze w życiu to

1Vjest mieć wszystkich
swoich.

Stwierdzenie zabrzmialo zu­
pełnie poważnie, aja wszakje­
stem od wytyków i prześmie­
wek. To prawda, ale czasem

muszę sobie trochę odpuścić.
Zapowiadam więc, iż do końca

będzie tym razem poważnie i

to bez żadnej litości. Tyle, że na

początku nawet smutno; ale

potem coraz lżej, a na końcu ze

swego worka z niespodzianka­
mi wyjmę diament. Serio.

Wzięło mnie jedno wspo­
mnienie i śmiać mi się w ogóle
nie chce. A bo mam taki feler,
że jestem okropnie sentymen­
talna, tylko trzymam to głębo­
ko schowane. Dodatkowo na

zewnątrz obkładam się kolca­
mi jeża i to mi pozwala prze­
żyć.

P
iszę te słowajedenastego
listopada, kiedy corocz­
nie tracę wszelką odporność i

spadają ze mnie kamuflaże.
Staję się przeźroczysta i każdy
mógłby mnie dżgać w najczul­
sze punkty. Mam ich kilka. Od­
kryję dzisiaj tylkojeden. Jede­
nastego listopada roku trzy­

dziestego ósmego mój ojciec za­
prowadził mnie w Warszawie
na PARADĘ WOJSKOWĄ, wziął
nawet na barana, bym widzia­
ła lepiej. Kochał wojsko. Zapa­
miętałam rytm i grzmot żoł­
nierskich butów, czarne lufy i

zielone mundury. I NASTRÓJ.
Był podniosły, ale podszyty
rozpaczą. Całkiem mali ludzie
mają nieśkażony wiedzą dar

przeczuwania. I fakt. TA PA­
RADA była już ostatnią dla
Polski na wiele lat i zupełnie
ostatnią dla mojego ojca. Ma­

jąc lat dziewiętnaście bił się w

wojnie bolszewickiej jako

Wszyscy swoi
ochotnik. Izwyciężył. Ale poko­
nał go wróg kolejny: zginął
pod Dunkierką.

2
jak tu przejść teraz beza­
waryjnie do zwykłego cza­

su, spraw codziennych, dzisiej­
szych przyjemności, zmar­
twień czy kłopotów? Ano,jak w

życiu: trzeba. Nowa rodzina,
nowi swoi, przyjaciele, miłości,
dzieci. Ktoś za kogoś, proste.

Byle móc pracować saty­
sfakcjonująco, i kochać. Dwie

rzeczy, wystarczą te dwie!

ardzo byłoby miło i ła­
dnie, gdyby wystarczyły

te dwie. Chcąc nie chcąc obra­
sta się w dalsze potrzeby, tak

psychiczne jak materialne: te

w efekcie pączkują niezbędno­
ścią dalszych poczynań i kon­
taktów. I nie ma wyjścia: albo

się aktywność swoją akceptuje

Piórem i szminką
i konsekwentnie prze do przo­
du, godząc się z koniecznością
pokonywania dziesiątek prze­
szkód i kłopotówjakie walą się
nam pod nogi. Można tej, zde­
cydować się na jałową egzy­
stencję nieroba i samotnika,
ale mnie ta postawa nie intere­
suje.

Jesteśmy więcjuż przy kło­
potach, oczywiście. Zaglądam
do mojego worka niespodzian-
kowego:jest obiecany diamen­

cik? Jest! Już lekko wychyla się
jego blask.

IKTadszedł moment, by
1X1 wstępne powiedzonko o

WSZYSTKICH SWOICH rozsze­
rzyć tak dalece, by zmieścił się
w nim ktoś nowy, co do nich
ostatnio dołączył. Jak cudow­
nie mieć nowego człowieka do
lubienia i szanowania!

Więc rozszerzyłam, p. Z. jest
Już w gronie moich przyjaciół.
Bo szczerze mówiąc, nąjpraw-
dziwiej poważam ludzi za ich
stosunek do pracy. Najchętniej
strawestowałabym znane po­
wiedzenie, mówiąc: pokaz mi

wyniki swojej pracy, a powiem
ci, kim jesteś. Pan Z. jest czło­
wiekiem wspaniałym dlatego,
że ma poczucie własnej godno­
ści: każda fuszerka w robocie,
niedokładność, brak umiejęt­

ności uraziłby jego ambicję. I

nawet nie o to chodzi, że wyko­
nuje swój zawód mistrzowsko:
przyznaję, byłam ostatnio i bę­
dę zawszejego klientką, ilekroć

zechcę remontować czy malo­
wać mieszkanie. O cóż więcnąj-
bardziej chodzi? O to natural­
nie, JAK pan Z. traktuje swoją
pracę: poprzez tak szczególny
rodzaj zajęciajak pobyt w czy­
imś domu, pobyt uznany po­
wszechnie za wielce uciążliwy,
obłożony tradycją zaprawioną
alkoholem, odorem papiero­
sów, wybiegami do sklepów,
krzykiem i niechlujstwem —

szczególnie widać CZŁOWIEKA.
Pan Z. swój zawód kocha ijest z

niego dumny. Przychodził do
nas punktualnie do sekundy,
można by zegarek regulować.
Zapomniałam o ubrankach

wiecznie przesiąkłych skorupa­
mifarb! Pan Z. malował w czę­
sto zmienianych niebieskich

spodniach i w BIAŁYCH RĘKA­
WICZKACH. Rękawiczki te zdej­
mował na końcu dnia, gdy brał

się do mycia zabrudzonych
przez siebie parapetów i

podłóg. Wychodził zawsze o sie­
demnastej, by zdążyć... nie, nie
na piwo. Na partię tenisa.

Nowy styl? Europa? Era Wo­
dnika?

T47'e,n "a Pewno’ że V0'
Vr zwalił mi uwierzyć po­

nownie w prawdę, iż praca

jest miarą wartości człowieka.
Ijego kultury, dodani. Otojak
wygląda obiecany Państwu
diament. DZIĘKUJĘ PANU!

Krystyna KLECZKOWSKA

(Ciąg dalszy ze str. 7)
— Kiedy Anetka po wielu

miesiącach wracała do swojej
mamy, nasza Iwonka miała
dwa lata. Nie wiemy dlacze­
go, ale przestraszyła się, że

ona też może zostać komuś
oddana. Jednak dzięki rozmo­
wie, ciągłemu przytulaniu,
trzymaniu w nocy za rękę
szybko pozbyła się lego lęku.

Dziecko
na chwilę

Państwo Jędrusikowie sta­
rają się zawsze pamiętać o

swojej roli. Biorąc na ręce po­
wierzone im niemowlę, mó­
wią „chodź do wujka”, „ciocia
zmieni ci teraz pieluszkę”.

— Te maleństwa nie rozróż­
niają jeszcze pojęć „mama”,
„ciocia”. Robimy więc to ra­
czej dla siebie i dla naszych
dzieci. A kiedy ostatnio roz­
ważaliśmy przyjęcie po roz­
staniu z Pawełkiem kolejnej
dziewczynki, nasza najmłod­
sza córka ucieszyła się:
„świetnie, Franiu będzie miał

koleżankę”.
Pani Beata przyjmując nie­

mowlę zyskuje prawo do urlo­
pu macierzyńskiego. Dlatego
może stale przebywać w domu
z własnymi i cudzymi dzieć­
mi. Rodziny opiekujące się po­
rzuconymi niemowlętami
otrzymują też pomoc finanso­
wą — na każde powierzone
dziecko w wieku do 2 lat — śre­

dnią krajową, czyli obecnie
około 1000 zł. Taką samą kwo­
tę wypłaca się stałym rodzi­
nom zastępczym. I to wszyst­
ko. Nikt nie zwraca kosztów

konsultacji medycznych, wy­
datków na lekarstwa ilp.

Państwo Jędrusikowie
chcieliby założyć rodzinny
dom dziecka. Ale w tym do­
mu przepełnionym miłością,

przeslrzeni nieco za mało —

tylko dwa pokoje z dużą kuch­
nią. Na parterze domku jed­
norodzinnego mieszkają ro­
dzice pani Beaty.

— Zawsze możemy liczyć na

pomoc rodziny. Oczywiście,
na początku wszyscy uważali,
że nawet własnych dzieci ma­
my za dużo. Ale każdy widzi,
jak bardzo te maleństwa po­
trzebują pomocy, jak po przy­

jęciu do rodziny rozkwitają.
Beata i Janusz Jędrusikowie

mają po 32 lata. Mogliby robić

karierę zawodową, walczyć o

lepszy status materialny.
— Przecież to jest nasze bo­

gactwo. Nie tylko my pomaga­
my dzieciom, ale tekże one

nam. Uczą pokory, zaufania.

Tego nie można zrozumieć.
Trzeba uwierzyć i tym żyć —

podkreśla pan Janusz.

Wiara, nadzieja, miłość. Po

prostu szczęście.
Jolanta GRZELAK-HODOR
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Mijają dwa lata od uruchomienia w Krako­
wie pierwszych praktyk lekarza rodzinnego.
Rozpoczęła się wtedy nowa epoka w dziedzi­
nie lecznictwa podstawowego. Groteskowo
rzecz ujmując, to już nie „baba przychodzi
do lekarza", lecz „lekarz do baby".

Lek. med. Wiesław Marcowski jest jednym
z pierwszych specjalistów medycyny rodzin­
nej w Krakowie. Pod swoją opieką ma około
2 tys. osób z gmin Kraków i Zabierzów.

Dotychczas do przychodni zgłaszał się pacjent „anonimowy”.
Mówił o swoich dolegliwościach i znikał z pola widzenia.

W medycynie rodzinnej jest zupełnie inaczej

Przyjaciel pacjenta
— Z tego, co wiem, miał Pan już
za sobq sporo doświadczeń,
zanim został lekarzem rodzin­
nym?

— Jestem chyba jednym z

nielicznych lekarzy, którzy
przeszli wszystkie szczeble

pracy w służbie zdrowia.
Przed studiami pracowałem
jako salowy oraz pielęgniarz.
Jużjako lekarz byłem etatowo

zatrudniony w pogotowiu.
Następnie przez 11 lat praco­
wałem jako asysytent na od­
dziale wewnętrznym. Po tych
doświadczeniach przenio-

Pierwsi lekarze rodzinni,
na remont i wyposażenie
swoich gabinetów otrzymali
pomoc z funduszu PHARE.
Obecnie rozpoczynający
praktykę sami muszą inwe­
stować w swój gabinet. Nie

jest to łatwe, szczególnie dla

młodych lekarzy. Oni kształ­
cą się w medycynie rodzinnej
od zakończenia studiów,
przez kilka lat. Ich starsi ko­
ledzy, interniści lub pediatrzy
zdobywają specjalizację tzw.

„krótką ścieżką” — też muszą

zdać egzamin, ale wszystko
trwa zdecydowanie krócej.

słem się do lecznictwa otwar­
tego i jako jeden z pierwszych
uzyskałem specjalizację z me­
dycyny rodzinnej. Moim zda­
niem, takie przygotowanie
zawodowe jest bardzo dobre,
bo dotknąłem właściwie

wszystkich dziedzin medycy­
ny, począwszy od tych naj­
mniej popularnych.

— W myśl założeń reformato­
rów lecznictwa, lekarz rodzin-

ny jest w stanie zapewnić ok.

80 proc, potrzeb chotych w

podstawowej opiece zdrowot­
nej. Czy lekarze rodzinni, nazy­
wani nieraz w swym środowi­
sku „arystokratami", są spe­
cjalistami od wszystkiego?
— Lekarz rodzinny nie jest

specjalistą we wszystkich
dziedzinach medycyny, a ja
osobiście nie spotkałem się z

takim określeniem. Nie jest

Lekarze podstawowej opieki zdrowotnej etatowo zatru­
dnieni w przychodniach, zarabiają średnio 600-700 zł. Le­
karz rodzinny prowadzący własny gabinet zarabia kilka ra­
zy więcej. Na roczne leczenie każdej osoby na swej liście

otrzymuje 55 zł, jednak nie wszyscy chorują. Z tych pienię­
dzy opłaca badania diagnostyczne, konsultacje specjali­
stów i koszty utrzymania gabinetu. To co uda się zaoszczę­
dzić, jest jego udziałem. Średnio, miesięcznie lekarz rodzin­
ny może zarobić od 2 do 4 tys. zł.

specjalistą od wszystkiego,
bo nie może być! Chciałem

wyraźnie podkreślić, że ża­
den lekarz rodzinny nie zaj­
muje się leczeniem bardziej

skomplikowanych przypad­
ków chorób. Kieruje takich

chorych do specjalistów i

szpitali. Zakres naszego le­
czenia obejmuje medycynę
rodzinną z nieskomplikowa­
nymi przypadkami chorób z

każdej specjalności. Na przy­
kład: starsza osoba skarży się

OJ
W
O

Wiesław Marcowski: — Moje oczekiwania się spełniły. Zawsze ma­
rzyłem, że kiedyś będę wykonywać swój ulubiony zawód tak, jak w

tej chwili

na „pieczenie” oka. Dotych­
czas, wyglądałoby to tak, że

jak boli oko, to zaraz do oku­
listy. Lekarz rodzinny nato­
miast bada pacjenta i jeśli
okazuje się, że jest to zwykłe
zapalenie spojówek, zapisze
lek i jest po kłopocie. Takie

przykłady potwierdzają, że

lekarz rodzinny nie jest
omnibusem. W sytuacji, gdy
widzi się cień wątpliwości,

korzystamy z pomocy kole­
gów specjalistów.

— Czy w związku z tym, że na

leczenie każdego pacjenta

przysługuje określona stawka

pieniędzy, ograniczacie skiero­
wania na drogie porady spe­
cjalistyczne czy badania?

— W gabinecie lekarza ro­
dzinnego nie ma żadnych limi­
tów. Lekarz rodzinny zajmuje
się całością zdrowia swego pa­
cjenta i zapewnia mu to, co w

danej sytuacji jest konieczne.

Nie ma takiej sytuacji, że le­
karz mówi: nie skieruję, bo

mam limit. W naszej praktyce
w ogóle nie funkcjonuje takie

pojęcie. Każdy gabinet zabez­
piecza wszystkie potrzeby cho­
rego. Oczywiście nie zapew­
niamy przeszczepów serca.

Zajmujemy się tym, co obej­
muje opiekę podstawową.

— Co zatem dzieje się, gdyjakiś
pacjent często choruje i wydat-

ki na jego leczenie znacznie

przekraczają zakładaną kwotę?

— Lekarz rodzinny dysponu­
je finansami w skali roku na

każdego pacjenta i zarządza
nimi w zależności od sytuacji.
Oczywiście, jeślijest chory, któ­
ry wymaga intesywnej opieki,
to pieniądze na jego leczenie

szybko się kończą. Nasz system
finansowania, zależy od liczby
wszystkich objętych opieką,
wśród których są chorzy i zdro­
wi. Jest część ludzi, którzy w

tym okresie nie korzystają z po­
rad. Dlatego pieniądze można

wydać na innych. Poza tym,
nie w każdym okresie w ciągu
roku jest dużo zachorowań. Le­
karz rodzinny ma także możli­
wość inwestowania, a więc sta­
le doposażamy swoje gabinety,
po to aby zmniejszyć pacjen­
tom uciążliwość korzystania z

porad specjalistów.

— Jednym z zadań lekarza ro­
dzinnego, jest zapobieganie
chorobom. Jak wygląda w

praktyce realizacja progra­
mów profilaktycznych?

— Lekarz rodzinny nie zaj­
muje się tylko chorym gar­
dłem, czy sercem, ale zajmuje­
my się chorym człowiekiem.

Profilaktyka jest bardzo waż­
ną częścią naszej działalności.

Żeby dobrze działać zapobie­
gawczo, trzeba znać rejon, w

którym pacjenci mieszkają,
wiedzieć jakie mają proble­
my, jakie złe nawyki żywie­
niowe. Dopiero wtedy nasza

praca jest skuteczna, na co

mam dowody. Działania pro­
filaktyczne polegają na zwal­
czaniu chorób układu krąże­
nia przez propagowanie do­
brych nawyków żywienio­
wych. Zdecydowaną walkę
prowadzimy z paleniem tyto­
niu. Organizujemy pogadanki
dla uczniów, ponieważ mój
gabinet- obejmuje także opie­
ką dzieci w szkołach.

— Czy lekarz rodzinny stara się
być przyjacielem swego pa­
cjenta?
— W dotychczasowej opiece

w. przychodniach, zgłaszał się
pacjent anonimowy. Mówił o

swoich dolegliwościach i znikał
z pola widzenia. W medycynie
rodzinnej jest zupełnie inaczej.
Każdy lekarz doskonale zna

swoich pacjentów, ich rodziny,
warunki życia. Wspólnie podej­
mujemy decyzję o leczeniu,
mamy do siebie całkowite zau­
fanie. Praktycznie jesteśmyjak
rodzina. Najlepiej świadczy o

tym fakt, że pacjenci przycho­
dzą do mnie po radę również z

osobistymi problemami.
— Jest Pan zadowolony pracu­
jąc jako lekarz rodzinny?
— Moje oczekiwania się speł­

niły. Zawsze marzyłem, że kie­
dyś dożyję takiego czasu, że

będę wykonywać swój ulubio­
ny zawód tak, jak w tej chwili.

Szczerze mówiąc, nie sądzi­
łem, że doczekam tego mo­
mentu. Zdecydowanie jednak
bardziej ważne i cenniejsze, są

dla mnie odczucia pacjentów,
które są pozytywne. Pacjenci
nie rezygnują z mojej opieki.

— Czy zatem poleciłby Pan ta­
ką formę praktyki swoim kole­
gom lekarzom, którzy nieraz z

dużym niepokojem patrzą w

przyszłość?
— Gorąco namawiam każ­

dego lekarza na taką pracę.

Daje ona dużo zadowolenia,
satysfkcji i możliwości „wyży­
cia” się w zawodzie. Szczegó-
nie dla tych kolegów, którzy
chcą się opiekować chorym
jako całością, nie tylko cho­
rym ciałem, lecz i duchem.

— A satysfakcja finansowa?

— Jest oczywiście prawdą,
że zarabiamy więcej niż leka­
rze pracujący na etacie. Nie są
to wielkie pieniądze, jednak
nie mogę powiedzieć ile zara­
biam, gdyż zabraniają mi te­
go warunki kontraktu. Należy
pamiętać, jaki jest zakres na­
szej pracy. Nie jesteśmy tylko
lekarzami, ale księgową, zao­
patrzeniowcem itd. Lekarz

rodzinny pracuje od 8 do 18,
a nawet dłużej. Zadaniem me­
dycyny rodzinnej jest 100-

procentowa dostępność. Nie
ma odmów i terminów.

Rozmawiał: Marcin MIKOS

Sytuacja ta — w dobie gospodarki rynkowej — wydaje
się mało prawdopodobna. A jednak ma miejsce. Pra­
cownicy oświęcimskiego pogotowia ratunkowego wła­
snoręcznie przeprowadzają remont swej siedziby.

Doktor Mirosław Biela, szef Oddziału Pomocy Doraźnej
ZZOZ, czyli pogotowia myśli, że nie w entuzjazmie do pracy
rzecz, ale w zmęczeniu ciągłym mówieniem o potrzebie re­
montu i odkładaniem go z powodu braku środków.

Od 15 lat pomieszczenia oświęcimskiego pogotowia nie by­
ły malowane. Z brudnych ścian płatami odpadała farba i la­
kier. Drzwi do pomieszczeń miały uszkodzone futryny, wokół

których odpadał tynk. Estetyka pomieszczeń — mówiąc oglę­
dnie — wiele pozostawiała do życzenia. W dodatku instalacja
wodno-kanalizacyjna była skorodowana i miejscami prowizo­
rycznie łączona. Sanepid już od 1992 roku zalecał doprowa­
dzenie pomieszczeń pogotowia do porządku.

Tymczasem budżet, jakim dysponowało pogotowie, starczał

jedynie na płace dla personelu i pokrycie najpilniejszych po­
trzeb. Dyrekcja ZZOZ z morza potrzeb wyławiała te najważ­
niejsze, czyli dotyczące bezpośrednio pacjenta. A prośby o fi­
nanse na remont pomieszczeń pogotowia, gdzie pacjent bez­
pośrednio nie trafia, były odkładane na lepsze czasy. Gdyby
nie awaria układu wodno-kanalizacyjnego, pewnie do dziś po­
gotowie nie dostałoby grosza na remont. Lecz po usunięciu
awarii okazało się, że jakieś dziury trzeba jednak zalepić. Do­
stało więc pogotowie ok. 20 tys. zł na remont. Z góry było wia­
domo, że kwota ta starczy na odnowienie tylko kilku pomie­
szczeń. I wtedy właśnie pracownicy postanowili włączyć się w

Pogotowie
ratunkowo-remontowe

Pielęgniarka oddziałowa Lucyna
Bęgziak: — Tak wygląda pokój sani­
tariuszy

prace remontowe prowa­
dzone przez fachową fir­
mę.

A mogli zadeklarować
nie tylko dobre chęci, ale i

konkretne umiejętności.
Niskie płace zmuszają bo­
wiem średni i pomocniczy
personel medyczny do wy­
konywania, dodatkowo,
innego zawodu. Andrzej
Czerw położył więc 180 m.

kw. płytek. A stolarz Ma­
rian Maciąga (w pogoto­
wiu sanitariusz) wykonał
liczne prace stolarskie, a i

przekazał biurko, przy

którym pracują dyspozy-
torki. Materiały kupowano
w najtańszych hurtow­
niach. Pielęgniarki wzięły
na siebie wszelkie prace

porządkowe. Sanitariusze
zostali na czas remontu

pomocnikami malarzy.
Doktor Mirosław Biela

ocenia, że pracownicy pogotowia wypracowali mniej więcej
taką samą kwotę, jaką dostali z ZZOZ na remont. A nie bez

znaczenia jest fakt, że na prace remontowe poświęcili swój
prywatny czas. Udało się wyremontować sanitariaty, kuchnię
i część pomieszczeń pierwszego piętra. Lecz pozostałe straszą
dziurami w podłodze i liszajami na ścianach. I brak nawet

obietnic przekazania pieniędzy na kontynuację remontu.

Zwłaszcza w sytuacji zawieszenia, w jakim znajduje się pogo­
towie w przeddzień reformy służby zdrowia. Mówi się o wyłą­
czeniu pogotowia z ZZOZ i utworzeniu odrębnych służb szyb­
kiego reagowania. W tej sytuacji trudno liczyć na pieniądze od

ZZOZ, na dokończenie remontu. Cała nadzieja w sponsorach.
— Pogotowie to uboższe dziecko służby zdrowia. Szpitale ła­

twiej pozyskują sponsorów — uważa dr Biela. Pewnie nie bez

racji, bo wiele próśb oświęcimskiego pogotowia o wsparcie,
pozostaje bez odpowiedzi. Rozesłali na przykład bankom i fir­
mom ubezpieczeniowym ofertę reklamowania firmy na ka­
retkach, w zamian za pieniądze na zakup sprzętu medyczne­
go. „Mamy nadzieję, że przy podejmowaniu ostatecznej decy­
zji weźmiecie Państwo pod uwagę fakt, iż zdrowie w życiujest
najważniejsze” — pisali do potencjalnych sponsorów. Lecz ci

chyba tego nie wzięli pod uwagę.
— A reklama na naszych karetkach ma wymiar ponadlokal-

ny — dodaje Lucyna Bęgziak, siostra oddziałowa na pogoto­
wiu. Oświęcimskie karetki „zabezpieczają medycznie” wszel­
kie uroczystości państwowe organizowane na terenie obozu

Auschwitz-Birkenau. Zatem wielu ludzi mogłoby zobaczyć lo­
go sponsora.

Najskuteczniejszym sposobem pozyskania darczyńców oka­
zują się rozmowy prowadzone w zdewastowanych pomie­
szczeniach pogotowia. Gdy goście widzą, w jakich warunkach

pracownicy pogotowia czekają na wezwania do chorych, wyj­
mują portfel. Od oświęcimskich hurtowni dostali na remont

270 kg kleju i 25 kg masy fugowej. Czekają na kolejnych spo­
nsorów, by wreszcie ukończyć remont.

Taka inicjatywa jest możliwa, bo w oświęcimskim pogoto­
wiu panuje dobra, koleżeńska atmosfera. Gdy 17 września

zdarzył się wypadek w Chełmku, pomocy poszkodowanym
udzielały obie zmiany pogotowia. Dla pracowników było oczy­
wiste, że muszą zostać po godzinach.

Małgorzata ISKRA
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• BARAN (21 Hl-20 IV)

W bursie przy
ul. Skarbowej
w Krakowie

ksiądz Mieczysław
Kuznowicz

wychował kilka tysięcy
chłopców.
Biedacy żyli tu

jak jas'nie państwo.
Wielu z nich porobiło
s'wiatowe kariery

Związki rozpo­
częte w najbliż­
szym czasie nie bę­
dą miały „letniej”
temperatury, jeśli
dawno nie widzia­
łeś się z ukochaną
osobą, powinieneś wymyślić dla niej niespo­
dziankę. W niedzielę i poniedziałek mogą
pojawić się drobne przeszkody i nieporozu­
mienia. Najważniejsze sprawy masz szansę
załatwić i we wtorek i środę. Zwiększy się
Twoja żywotność, zdrowie i odporność.

• BYK (21 IV-21 V)
Harmonijny

wpływ Marsa

zwiększy Twoją
energię, która w

połączeniu z inteli­
gencją pozwoli Ci

pokonać wiele
trudności. Dzięki łatwemu uzewnętrznie­
niu się Twojej wewnętrznej natury zaczną
otaczać Cię ludzie, którzy rozumieją dokła­
dnie zadania, jakie stoją przed Tobą. We

wtorek, jeśli pojawią się przeszkody, nie

wpadaj w panikę. Czwartek i piątek przy­
niosą zrównoważenie psychiczne i możli­
wość pozytywnej samokreacji.

• BLIŹNIĘTA (22 V-21 VI)

Dom przy ulicy Skarbowej 2/4
w Krakowie był siedzibą Związku
Młodzieży Rękodzielniczej i Prze­
mysłowej z bursą pod wezwa­
niem św. Stanisława Kostki, zwa­
nąjednak w Krakowie bursą księ­
dza Kuznowicza. Potężny i ele­
gancki gmach był imponujący, a

prezydent Krakowa dr Juliusz
Leo mówił o nim, że jego mury i

mieszkańcy, to największa duma
i nadzieja miasta!

Wyposażenie domu było wspa­
niałe. Sale ogromne, pałacowe,
rozświetlone witrażami okien. Sa­
le gier, zabaw; gimnastyczne, ta­
neczne, siłownie, czytelnia, sale

cichej pracy i nauki, sale zebrań,
wypoczynku, kaplica, pięć biblio­
tek; ogromnajadalnia, wielka pię­
trowa sala teatralna, wówczas

piękniejsza od niejednego ze sto­
łecznych teatrów. Piętrowa rotun­
da sali koncertowej i pokoje. Każ­
dy inny. Ornamentowane, malo­
wane wjasne, wesołe kolory, u gó­
ry i na dole... bramowane naj­
prawdziwszym złotem! Cuda!

Do tego własny park ,Juvenia”,
kilka domów wypoczynkowych w

górach i nad morzem, kilka klu­
bów sportowych, dwa darowane

majątki ziemskie w Ostrowie i Łę­
kawicy, piękny ogród kwiatowy,
park i sad w Krakowie, kilka pa­
radnych kamienic itd., itd.

A gdyby tego wszystkiego było
mało, dodajmy... własną orkiestrę
symfoniczną i dętą, kwartet kame­
ralny, teatr domowy, własne gazety,
liczne stowarzyszenia i fundacje.

Wychowankowie i przyjaciele
Bezdomni, biedni, sieroty, bez

marzeń i bez nadziei, ale dzięki
księdzu, z wielkimi planami na ży­
cie, porobili światowe kariery. Nie

było takich, którzy nie osiągnęliby
w życiu nic! Wymieńmy chociaż
kilku najsławniejszych chłopców i

wiernych przyjaciół bursy.
Witold Rowicki — światowej sła­

wy muzyk, dyrygent, chłopiec od
Kuznowicza. Trafił do bursy przy­
padkiem. Studia muzyczne były
bardzo kosztowne. Ksiądz Kuzno­
wicz oczywiście pomógł, o nic nie

pytając W Konserwatorium, na

koszt Ojca, szlifował umiejętno­
ści. Potem zdobył najwyższe lau-

ry i uznanie.

Bursa
Profesor Wacław Krzyżanow­

ski — entuzjasta księdza Kuzno­
wicza i jego idei wychowaw­
czych. To właśnie on, za darmo,
opracował projekt architekto­
niczny domu Związku Młodzieży
i bursy.

Karol Hubert Roztworowski -

poeta, pisarz, dramaturg. Nazwał

swój dom WAWELEM DUCHA.

Henryk Jordan — lekarz, pio­
nier wychowania fizycznego w

Polsce, założyciel parku, wielki

przyjaciel bursy.
Wacław Anczyc — znakomity

drukarz i wydawca. Dzięki jego
pomocy wydawano książki i gaze­
ty w bursie. Nauczył wielu chłop­
ców zawodu.

Mieczysław Jabłoński — współ­
twórca teatru w bursie. Później
ksiądz Kuznowicz namówił go na

studia w szkole aktorskiej. Skoń­
czył ją z wyróżnieniem i został ak­
torem Teatru Powszechnego w

Krakowie. N
Tadeusz Surowa — wychowa­

nek. Potem znany aktor.
Stanisław Drabik — twórca tea­

tru domowego, potem wybitny,
utalentowany scenograf świato­
wej sławy. Itd. Itd.

No cóż, że jezuita!
— mówił o nim prezydent Kra­

kowa Juliusz Leo — Ja bym tego jer
zuity na żadnego nie zamienił!

Ksiądz Kuznowicz — tolerancyj­
ny, otwarty, wszechstronny, eru-

dyta, ciekawy świata i ludzi, ko­
chający sztukę, muzykę, literatu­
rę, wyrozumiały, szanujący na­
wet smarkaczy.

Ksiądz Kuznowicz wybudował
dom związkowy z bursą przy uli­
cy Skarbowej 2/4, przeznaczając
go dla biednej, bezdomnej i osie­
roconej młodzieży terminator-

skiej. To dla niej powołał także
do życia 15 listopada 1906 roku

Związek Młodzieży Przemysło­
wej i Rękodzielniczej w Krako­
wie. Cel przejrzysty. Zapewnić:
dom, pomoc finansową, wyży­
wienie, wykształcenie, miłość,
opiekę, przyjaźń i wszechstron­
ny rozwój intelektualny i fizycz­
ny.

Wszystko zrobili sami

Budowę domu rozpoczęło w

1912 roku i zakończono własny­
mi siłami i kosztem 3 milionów

złotych (wówczas były to straszne

pieniądze!). Tę wielką kwotę uzy­
skano wyłącznic z datków, daro­
wizn i własnej pracy. Zarabiały
na siebie warsztaty, własne go­
spodarstwa rolne, szwalnia, pral­
nia, inlroligalornie, gazety, a na­
wet orkiestra dęta i teatr. Pomoc­
ne okazały się również długoter­
minowe pożyczki państwowe,
które dla „synów” Kuznowicza

Uran otwiera
nadal przed Tobą
wciąż nowe możli­
wości, stymuluje
napęd i zapewnia
realizację ambicji.
Pojawić się może

niebezpieczeństwo postępowania zbyt im­
pulsywnego. W miarę możliwości wykorzy­
staj twórczo dzień dzisiejszy. Wystrzegaj się
sytuacji, w których w wyniku własnego po­
stępowania nie ma wyjścia. Postaraj się do

środy zrobićjak najwięcej, gdyż w czwartek i

piątek może nastąpić zahamowanie energii.
• RAK (22 VI-22 VII)

Uzewnętrznisz
swoje uczucia w

sposób niezwykle
subtelny. Poznasz

nowych ludzi, któ­
rzy rozumieć będą
poruszenia Twojej

duszy. Zegar kosmiczny zaczął odmierzać

początek pozytywnych wpływów. W nie­
dzielę i poniedziałek Twój umysł olwoizy
się na „muzykę sfer”. Sprawy zawodowe i fi­
nansowe otrzymają nowy impuls. Do końca

tygodnia sukcesy dzięki spokojnemu i roz­
ważnemu działaniu. Połączysz się z uniwer­
salnymi silami życiowymi.

Pogoda a zdrowie

— Wystarczy zziębnąć, przemo­
czyć nogi, ochłodzić plecy i nasz

nos pierwszy uprzedzi nas o choro­
bie. Powinniśmy częściej słuchać...

swojego nosa — cierpliwie tłuma­
czy mój lekarz domowy. Z nosa

można wywróżyć także pogodę, o

czym nie wiemy, choć reaguje on

na wszelkie zmiany atmosferyczne
bezbłędnie, tak jak barometr.

Nos to także najlepszy filtr po­
wietrza jakie wdychamy; zatrzy­
muje wszystkie brudy i szkodliwe
dla naszego organizmu substancje
czy toksyny na rzęskach śluzówki i
śluzie. Jeśli nie może sam z tym so­
bie poradzić, pojawia się katar.

Katar to sygnał obronny wysy­
łany do nas przez nasz organizm,
dlatego nie lekceważmy go.

Przede wszystkim należy usu­
nąć wszystkie przyczyny, które go

wywołały, a to może zatrzymać
rozwój innych chorób i infekcji.
Jeśli mamy zbyt długo katar nasz

nos jest zatkany i oddychamy bu­
zią. Powietrze jakie wydychamy
jest zbyt schłodzone, za mało

ogrzane, a przy tym okropnie za­
nieczyszczone. Do naszych płuc,

Źle jest również dotlenione ser­
ce, dlatego słabszajestjego wydaj­
ność, gorzej pracuje. A przy tym
mamy kłopoty z zasypianiem. Je­
steśmy rozdrażnieni i nadpobu­
dliwi.

Przewlekłe katary, infekcje wi­
rusowe, grypy, zwykłe przyziębie-

Katar znaczy kłopot
(kiedy oddychamy ustami) trafia

ponadto za mała, ilość tlenu.

Kiedy mamy kłopoty z oddy­
chaniem przez nos możemy mieć
silne bóle głowy, nawet kłopoty z

układem trawiennym i zaburze­
nia w pracy układu krążenia.
Szybko męczymy się. Najlepiej
możemy to zaobserwować bie­
gnąc do autobusu czy wspinając
się po schodach.

nia osłabiają nasz zmysł powonie­
nia. Wielu lekarzy uważa, że osła­
biony węch to brak apetytu. Obe­
cnie coraz ostrożniej stosuje się
różne krople do nosa, rezygnuje z

podawania antybiotyków (w po­
staci maści do nosa) jeżeli jest to

* zwykły katar, a nie np. katar rop­
ny.

Jeżeli już lekarz zaleci nam

stosowanie kropli do nosa po­

winniśmy pamiętać, aby nie

używać ich dłużej niż 5 — 6 dni.

Najlepiej, w ogóle z nich zrezy­
gnować, ponieważ krople uszka­
dzają błonę śluzową nosa i na­
czynia krwionośne. Zawsze za­
krapiamy tylko jedną komorę
nosa. Drugą dopiero po czterech

godzinach i tak na zmianę. W

aptekach jest wiele leków home­
opatycznych do inhalacji i ma­
ści do nosa (stosuje się je rów­
nież przy masażu nosa), które
nie mają ubocznych skutków i
nie podrażniają np. błony śluzo­
wej.

Pamiętajmy, aby regularnie na­
wilżać mieszkania, tam gdzie są
one ogrzewane przez kaloryfery.
Najlepsze są elektryczne nawilża­
cze powietrza, do których może­
my wlać zioła, olejek eukaliptuso­
wy i inne środki, które pomogą
naszemu nosowi działać znako­
micie.

Grażyna NOWAK

• LEW (23 VII-22 VIII)
Pozytywny

wpływ Plutona i
Saturna daje Ci

wciąż szansę na

zrealizowanie na­
wet najbardziej
ambitnych pla­
nów. Warto kontaktować się zjak największą
ilością ludzi, którzy poszukują nowych dróg
rozwiązań. Pojawi się szansa na pozytywne
propagowanie swoich idei z możliwością
podróży do dalekich krajów. Nowy impuls do
działania otrzymasz we wtorek i w środę. Wy­
zwolisz się z krępujących Cię sytuacji.

Na przemy­
cie alkoholu za­
robił już ten i
ów. Nawet
szkoda przypo­
minać tzw.

„złoty okres” w

nielegalnym
handlu kiedy
alkohol przy­
wożono do nas

cysternami ko­
rzystając z wy-

1997 roku, zawarł z Białostockim „Polmo- go i sprzedał go nabywcom, zarabiając 15
sem” kontrakt na zakup 100 tys. litrowych tys. zł., ale narażając Skarb Państwa na utra-

bulelek spirytusu, po cenie 2

dolary za litr. Spirytus miał
rzekomo wyeksportować do

Słowacji. W trzeciej dekadzie

listopada, realizując zawarty
kontrakt, zabrał 14400 butelek

spirytusu, wartości 28 800 do­
larów, odprawił go w Urzędzie
Celnym w Białymstoku i ru-

997
tę dalszych 321 tys. zł.

Oczywiście nie działał

sam, więc zasiądzie na ławie

oskarżonych w towarzy­
stwie. Obok niego odpowie
Zenon O., który będąc odpo­
wiedzialnym za konwój wio­
zący z Białegostoku za grani­
cę ponad 14 tys. litrów spiry-

• PANNA (23 VIII-22 IX)

jątkowego liberalizmu polskich przepisów.
Paru ludzi z tzw. szczytów ówcze­
snej władzy posadzono na ławie

oskarżonych, po czym nic im się nie
stało. Tak, niejedna fortuna po\vsta- .

la dzięki zamiłowaniu rodaków dp
mocnych trunków. I niejedna je­
szcze powstanie. Tylko sposoby zdobywania

szył za granicę. Konkretnie za granicę Białe­
gostoku. W miejscowości Stegna wyładował,
co wiózł, a do Urzędu Celnego w Białymsto-

tusu, wypiął się na obowiązki, dzięki czemu

konwój dotarł tylko do Stegny. Konwojent

Papierowy żonglerRozpoczyna się
czas utrwalania

zdobytych pozycji.
Pojawi się możli­
wość wyrażenia
siebie bardziej
wszechstronnie i

kompletnie niż to

było możliwe dotychczas. Dzięki koncen­
tracji uda Ci się praktycznie wykorzystać
swoją wiedzę. We wtorek i środę rozpocz-
nie się nowy cykl kosmiczny. Dzięki we­
wnętrznemu spokojowi i aktywności dzia­
łania uporządkujesz ważne sprawy w swo­
im życiu.

pieniędzy stają się coraz bardziej finezyjne.
Zależy jaką kto ma głowę do interesów i na

ile bezczelnie potrafi posługiwać się fałszy­
wymi dokumentami.

Andrzejowi W. białostoczaninowi, nie bra­
kowało ani jednego, ani drugiego. Najpierw
podrobił upoważnienie stając się w ten spo­
sób przedstawicielem Przedsiębiorstwa Za­
granicznego „Slowcrak” spółka z o. o i na

podstawie lego papierka, w październiku

ku doręczył opatrzone podrobionymi pieczę­
ciami Urzędu Celnego w Chyżnem i Nowym
Targu dokumenty stwierdzające wywóz spi­
rytusu za granicę. W tym momencie „Po­
lmos” w Białymstoku musiał zapłacić VAT,
podatek dochodowy i akcyzowy, w sumie

1 188 546 zł.
Ale Andrzej W. nie gardził także drobniej­

szymi zarobkami. W sierpniu kupił w Sej­
nach wyprodukowane poza ewidencją, czyli
na lewo, 6 tys. litrów spirytusu gorzelniane-

przedłożyl w „Polmosie” podrobioną kartę
konwoju z fałszywymi
pieczęciami Urzędu Cel­
nego w Nowym Targu i

Chyżnem.
Odpowie także Andrzej

Z., któiy dostarczył An­
drzejowi W. dokumenty Przedsiębiorstwa
„Slowcrac”, doskonale wiedząc, że posłużą one

do oszustwa, ułatwił zdobycie podrobionych
pieczęci Urzędu Celnego w Nowym Targu i

Chyżnem len ostatni miałjuż doświadczenie w

podobnych przekrętach. Do oskarżonych dołą­
czą dwaj Ukraińcy i kolejni dwaj Polacy.

Przez jakiś czas, choćby chciełi, nie zoba­
czą alkoholu. Żonglerka papierami źle się
dla nich skończyła.

Konstanty MIGDAŁ
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jak pałac

Budynek bursy współcześnie

wywalczył prezydent Leo i znani
krakowianie.

W domu mieszkało od 300 do
400 wychowanków rocznie, ale

liczby nie zawsze potwierdzały
stan faktyczny. Przyjmowano
każdego chętnego do nauki; bez

rodziny, albo bez domu i pienię­
dzy. Bez względu na światopo­
gląd, wyznanie. Biedacy żyli tu

jakjaśnie państwo, a dzięki zdo­
bytemu wykształceniu, rozwojo­
wi talentów i kształceniu licz­
nych umiejętności mogli potem
rozpoczynać dorosłe życie bez

kompleksów, samodzielnie i z

Nadwrażliwość na PESEL
Rozmowa z dr Ewą Kuleszą, generalnym inspektorem ochrony
danych osobowych

— W październiku minęło pół roku

od uchwalenia ustawy o ochronie

danych osobowych. Co jej wprowa­
dzenie oznacza dla przeciętnego
Polaka?

— Po raz pierwszy w Polsce

przepisy uprawniły obywatela do

tego, żeby nie udostępniał swoich

danych, jeżeli nie musi. Możnaje
wykorzystywać wyłącznie wtedy,
gdy wymagają tego przepisy pra­
wa lub zainteresowany wyraził
na to zgodę. Przysługuje nam

również prawo do żądania usu­
nięcia danych, jeżeli te warunki
nie zostały dotrzymane.

— Ile mamy w Polsce baz danych i

kto nimi administruje?
— Ustawowy termin rejestracji

zbiorów mija z końcem paździer­
nika przyszłego roku. Dopiero po­
tem będzie można ocenić, ile ich

jest. Na razie wpłynęło dwadzie­
ścia wniosków. Wydaliśmy też
dwie pierwsze decyzje, odmawia­
jące zgody na rejestrację zbioru da­
nych. Część podań musi zostać

uzupełniona. Wnioski składają się
z wielu punktów. Nie możemy po­
chopnie odmawiać rejestracji,
gdyż wiąże się to z nakazem usu­
nięcia danych. Administratorami
baz danych są między innymi gmi­
ny, urzędy skarbowe, uczelnie...

— Ile osób zgłasza się do biura ge­
neralnego inspektora i z jakiego ty­
pu skargami?
— Przeciętnie mamy dwie, trzy

pisemne skargi dziennie i kilkana­
ście ustnych zgłoszeń. Były na

przykład zastrzeżenia co do ankiet

telewizji kablowych, które wyma­
gały podawania zawodu od swo­
ich przyszłych abonentów. Zdąży­
liśmy zakończyć już pięćdziesiąt
postępowań w sprawie narusze­
nia przepisów. Większość z nich

nadzieją, że wszystko jest możli­
we!

Darczyńcy
— Bogaty, a umie się dzielić —

mówił z uznaniem ksiądz Kuzno-
wicz i zjednywał dla bursy wielu

darczyńców. Oddawali na rzecz

domu swoje majątki ziemskie, ka­
mienice, ogrody, lasy (rodziny:
Szołayskich, Tyszkiewiczów, Po­
tockich). Tworzono nawet małe

szpitale dla wychowanków, sana­
toria, domy wczasowe. Fundowa­
no stypendia naukowe i to w naj­
lepszych uniwersytetach Europy!

wynikało z niewiedzy osób groma­
dzących dane. Jednak w wielu

przypadkach skargi były wyrazem
nadwrażliwości zgłaszających,
którzy nie chcieli na przykład udo­
stępniać urzędom swojego nume­
ru identyfikacyjnego PESEL. Zda­
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rzyła nam się również sprawa, w

której osoba niepełnosprawna
protestowała przeciwko żądaniom
pracodawcy, wymagającego infor­
macji o stanie zdrowia. Tymcza­
sem miejsce pracy niepełnospraw­
nego musi być dostosowane do je­
go konkretnych potrzeb.

— Czy Polacy czujq potrzebę ochro­
ny swojej intymności?
— Często mylimy ochronę da­

nych osobowych z ochroną dóbr

osobistych. Podanie do publicznej
wiadomości informacji, że Kowal­
ski jest złodziejem, dotyczy tego
drugiego przypadku, a nie pierw­
szego. Polacy łatwo popadają w

skrajności. Kiedyś do głowy by
nam nie przyszło, że można odmó­
wić udzielenia informacji. Teraz

przesadnie chronimy swoje dane.
W Niemczech, które jako pierwszy

Hrabina Tyszkiewicz np. co roku

przyznawała kilkanaście stypen­
diów zagranicznych. Organizo­
wano półkolonie w pałacach i

prywatnych majątkach.
A hrabina Potocka tak polubiła

wspólne wieczory w kuchni domu

wychowanków księdza, że zapisała
im ogród na Olszy, aby tam mogli
uprawiać zdrowe warzywa i owoce.

Karol Uznański oddał im w pre­
zencie 17 warsztatów ślusarskich
w pełni wyposażonych. W ten

sposób powstała firma, która za­
rabiała na siebie — „Zemper”, a

na cześć darczyńcy nazwano ją
imieniem Karola Uznańskiego.

Dom chłopców i sam Związek
Młodzieży posiadał wiele szkół

zawodowych, fundacji samopo­
mocy, nawet Kasy Oszczędnościo­
we i Kasy Chorych. Byli samowy­
starczalni.

Woj’na i początek końca...

Dla wszystkich lata wojny były
tragiczne. Dla chłopców także. We
wrześniu 1939 roku dom przy uli­
cy Skarbowej przejęto na szpital.

' 14 X 1939 ks. Mieczysław Ku-
znowicz został osadzony w wię­
zieniu na Montelupich. Przyjacie­
le, po wielu staraniach, uzyskali
jego zwolnienie, ale do końca woj­
ny musiał się ukrywać w okoli­
cach Nowego Sącza i Limanowej.

Później był w domu szpital dla

jeńców polskich, a po jego likwi­
dacji, biurowiec Generalnej Gu-
bernii.

Znowu dla wszystkich
Wyzwolenie. Styczeń 1945 ro­

ku. Dom księdza Kuznowicza
znowu zasiedlają ludzie bezdo­
mni. Repatrianci. Więźniowie
obozów, sieroty, wdowy, dzieci.

Dzicy lokatorzy, z życiem spako­
wanym wjeden tobołek.

kraj europejski wprowadziły
podobną ochronę, zatrudniony
podaje do wiadomości pracodawcy
wyznanie, bo to on płaci w jego
imieniu podatek kościelny. Infor­
muje również o stanie rodzinnym,
gdyż wysokość wynagrodzenia

pracowników państwowych jest
uzależniona od posiadania niepra­
cującej żony i liczby dzieci, a także

podaje numer rejestracyjny samo­
chodu, gdyż inaczej pracodawca
nie może wykupić dla niego miej­
sca parkingowego.

— W skrzynkach pocztowych i na

klatkach schodowych przynajmniej
kilka razy w miesiącu znajdujemy
oferty firm marketingowych, które

proponują nam udział w konkur­
sach lub informują o możliwości wy­
grania znaczącej kwoty pieniędzy,
pod warunkiem, że kupimy wełnia­
ny pled lub elektryczny czajnik. Nie

chcemy, żeby nasze nazwisko i ad­
res były wykorzystywane do takich

celów. Jak możemy zaprotestować?
— Wystarczy wysłać pod adre­

sem firmy oświadczenie, że nie

wyrażamy zgody na wykorzysty­

Potem zadecydowano, aby umie­
ścić w kamienicy Izbę Skarbową i

Urząd Repatriacyjny. Jednak Zwią­
zek Młodzieży Rękodzielniczej i

Przemysłowej reaktywuje się.
Tymczasem prezesem Związku

zostaje ksiądz R. Moskała. Dzięki
jego zabiegom znowu działa bur­
sa, a jej wychowankowie mają
gdzie spać, co jeść i mogą uczyć
się zawodu.

W marcu umiera na serce

ksiądz Mieczysław Kuznowicz.
— Trzeba walczyć o prawo do

życia i przyszłości dla tych, którzy
takiej pomocy potrzebują. Życie
musi trwać — mówił ksiądz Mo­
skała i przyjmował coraz to no­
wych wychowanków. Zaczyna
znowu działać teatr, orkiestra dę­
ta i symfoniczna, 6 klubów spo­
rtowych, park ,Juvenia”, czytel­
nie, biblioteki, warsztaty.

Sława bursy i jej dobra passa
nie podoba się władzom państwo­
wym. W 1950 roku zostaje rozwią­
zany Związek Młodzieży Ręko­
dzielniczej i Przemysłowej w Kra­
kowie i bursa. Majątek i wszystkie
dobra przejmuje skarb państwa.

1 kwietnia 1950 roku władze

aresztują księdza Moskałę pod za­
rzutem nielegalnego przechowy­
wania broni. Znaleziono ją w sza­
fie pancernej wjednej z piwnic.

Wyrok — 10 lat więzienia.
Ksiądz Moskała zostaje osadzony
w Rawiczu, a później we Wron­
kach. Zwolniono go po pięciu la­
tach. Niedługo potem zmarł w

Krakowie na atak serca. Wszystko
wskazywało na to, że to koniec

bursy i Związku, że chłopcy już
nigdy nie wrócą do swojego do­
mu przy ulicy Skarbowej.

Stało się inaczej, ale to już cał­
kiem inna, współczesna opo­
wieść. Bursa znowu żyje.

Grażyna NOWAK

wanie naszych danych i podpisać
się. Można to zrobić listem poleco­
nym, ale wystarczy zwykły. Jeżeli

protest nie zostanie uwzględniony
i oferty nadal będą napływały, na­
leży zwrócić się do nas ze skargą.
W postępowaniu ustalamy, skąd
zostały wzięte dane i czy skarżący
wcześniej nie wyraził zgody na ich

wykorzystanie. Gdy przedsiębior­
stwo podaje tylko numer skrytki
pocztowej, lepiej od razu skontak­
tować się z biurem generalnego in­
spektora. Można wówczas domnie­
mywać, że firma „chowa się”, a

urząd ma większe możliwości do­
tarcia do takiej firmy niż obywatel.

— Ale zdarza się, że wyraziliśmy
zgodę na wykorzystanie naszych
danych firmie X, a tymczasem
otrzymujemy ofertę od firmy Y, któ­
rej nawet nie znamy. Co wówczas

powinniśmy zrobić?

— Ustawa nie zakazuje sprzeda­
ży danych, ale nakłada na kupują­
cego określone obowiązki. Firma

Y, która odkupiła bazę danych od

firmy X ma obowiązek zawiado­
mić nas o tym fakcie i ponownie
starać się o zgodę na wykorzysta­
nie naszego nazwiska czy adresu.
W podobnych sprawach wydali­
śmy już kilka decyzji z żądaniem
usunięcia ze zbiorów danych osób,
które sobie nie życzyły, aby ich da­
ne wykorzystywane były przez fir­
mę prywatną. Dotyczyło to firm

kosmetycznych i handlujących
przepisami kulinarnymi. Ostatnio
dotarła do nas skarga lekarza, któ­
ry nie zgodził się na wgląd w doku­
mentację medyczną pływalnych
firm ubezpieczeniowych. Obowią­
zujące prawo wyraźnie wskazuje
komu i na jakiej podstawie należy
udostępniać dokumentację me­
dyczną. Prywatne firmy ubezpie­
czeniowe do tych podmiotów nie

należą. W tym wypadku firma
chciała zajrzeć do dokumentacji
przed podpisaniem umowy, aby
zmniejszyć własne ryzyko. Nikt
nie stawiałby przeszkód, gdyby
ubezpieczany wyraził zgodę na ta­
kie postępowanie. Każdy sam po­
winien decydować, jak wykorzy­
stać przysługujące mu prawa.

Rozmawiała:
Marzena KOROSTEŃSKA

Horoskop
Księgi
Przemian

• WAGA (23 IX-23 X)

Regenerujący
wpływ Urana obu­
dził w Tobie ukryte
energie, szczegól­
nie jeśli urodziłeś

sięwIiIIdeka­
dzie. Jeśli zostało
coś ważnego do zrobienia, nie poddawaj się
i wykorzystaj na działanie dzień dzisiejszy.
Nie przerywaj kontaktu z ważną dla Ciebie

osobą. Niedziela i poniedziałek mogą przy­
nieść drobne przeszkody. Nie przywiązuj
zbytniej wagi do rzeczy zewnętrznych. Wia­
ra w siebie i swoje możliwości pomoże Ci
nadrobić straty z pozytywnym skutkiem.

• SKORPION (24 X-22 XI)
Ryzyko, które

podjąłeś, może w

znacznym stopniu
spowodować za­
mieszanie w Two­
im życiu. Działaj
zdecydowanie,

gdyż oto nadchodzi czas realizacji spraw,
nad którymi pracowałeś wiele miesięcy.
Droga, którą podążasz, jest zbyt oryginalna,
aby mogła być zaakceptowana w pełni przez
innych. Musisz wziąć to pod uwagę i mieć

więcej wyrozumiałości dla ludzi zapatrzo­
nych zbyt silnie w swoje „ja”.

•STRZELEC (23X1-21 XII)
Twój ogólny po­

gląd na świat może

się zmienić. Nie

spiesz się zbytnio z

wydawaniem są­
dów, gdyż nowe

idee wymagać mo­
gą jeszcze weryfikacji. Warto tak rozplano­
wać czas, aby we wtorek i w środę zrealizo­
wać najważniejsze dla Ciebie sprawy. Mo­
żesz spotkać ciekawych ludzi, ale nie
wchodź z nimi w zbyt intensywne interak­
cje... Urodzeni w I dekadzie mają nadal wiel­
ką możliwość przemiany wewnętrznej.

• KOZIOROŻEC (22 XII-20 I)

Intensywne do­
świadczenia emo­
cjonalne mogą za­
cząć wynosić Twoją
energię na po­
wierzchnię z naj­
głębszych warstw

Twojego wnętrza. Sprawy uczuciowe mają
szansę znaleźć pozytywne rozwiązanie.
Masz sansę wprowadzić w życie projekty o

wartości ponadosobowej. We czwartek i pią­
tek opanujesz w pełni chwilową destabiliza­
cję emocjonalną, która może pojawić się w

niedzielę i poniedziałek.
•WODNIK (21 1-1911)

Trudne do prze­
widzenia efekty
mogą dać układy
planetarne, w któ­
rych się znalazłeś.
Jesteś w okresie in­
tensywnych prze­
mian, które ogarnąć mogą Twoje ciało i du­
szę. Będą Cię przyciągać nowe filozoficzne
idee i nowe sposoby patrzenia na świat. Wy­
korzystaj jeszcze dzisiaj działanie pozytyw­
nych impulsów, których wpływ będzie się
rozprzestrzeniał jeszcze na dzisiaj. Jeśli we

wtorek i środę pojawią się napięcia, postaraj
się znaleźć dystans do świata.

• RYBY (20 11-20 III)
Płyniesz na fali

energii pobudze­
nia. Staraj się dzia­
łać „drogą środka”.
Wielka praca, któ­
ra została wykona­
na, może zaowoco­
wać dużymi pie­

niędzmi. Nie poddawaj się stresowi, gdyż je­
go powodem mogą być nie rzeczy zewnętrz­
ne, ale schematy zachowania z przeszłości.
Może się okazać, że dla Twojej miłości na­
stał czas próby. Dzisiaj i jutro masz szansę
zrealizować swoje plany partnerskie.
Czwartek i piątek może przynieść napięcia.

Andrzej JAMRÓZ
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Uczyć się samorządności
Z Tomaszem Szczypińskim, prezydentem Izby Przemysłowo- Handlowej
w Krakowie rozmawia Konstanty Migdał

— Izby przemysłowo-handlowe to „wymysł"
kapitalizmu, w wersji z końca dziewiętna­
stego wieku. Jest odpowiedni czas na ich

funkcjonowanie?

— Najodpowiedniejszy. Ówczesna filo­
zofia działalności izb pasuje i do dnia

dzisiejszego. Izba nie jest bowiem związ­
kiem pracodawców lecz podmiotów go­
spodarczych. Jesteśmy samorządem go­
spodarczym, który ma się zajmować my­
śleniem strategicznym o gospodarce re­
gionalnej nie zaś reprezentowaniem
pracodawców w sporach zbiorowych.

— Nie jesteście więc przeciwwagą dla

związków zawodowych?
— W żadnym przypadku. Są różne for­

my współdziałania ze związkami, nawet

w formie instytucjonalnej, zwłaszcza w

Europie Zachodniej gdzie izby funkcjo­
nują nieprzerwanie od założenia do dzi­
siaj. U nas. w 1950 roku, po stu latach ist­
nienia, działalność izb przemysłowo-
handlowych, jak orzekły władze, stała

się zbędna. Majątek przekazano związ­
kowi czy zrzeszeniu drobnej wytwórczo­
ści. Kilkudziesięcioletnia luka w naszej
działalności ma swoje ujemne strony.
Sprawiła, że niejako od nowa, uczymy
się swoich praw i obowiązków.

— Macie je głównie wobec pracodawców?
— Oczywiście, że reprezentujemy

przede wszystkim interesy członków Izby.
W różnych państwach jest to realizowane

inaczej, w zależności od tego czy izba jest
organizacją publiczno-prawną, i występu­
je wtedy w imieniu wszystkich prowadzą­
cych działalność gospodarczą, czy też jest
prywatną organizacją pewnej grupy człon­
kowskiej. My jesteśmy w dziwnej sytuacji.
W myśl obowiązującej ustawy nazywa się
Izby organami samorządu gospodarczego,
ajednocześnie członkostwo w nichjest do­
browolne. Trudny wybór czym być.

— I zdecydowaliście się na...

—

.. . obronę interesów przedsiębior­
ców, ułatwiania im możliwości funkcjo­
nowania, rozwoju, ale też chcemy mieć
coś do powiedzenia w sprawach dotyczą­
cych generalnie działalności gospodar­
czej i rynku. Mamy dość komfortową sy­
tuację, bo Izba jest jedyną działającą in­
stytucją samorządności gospodarczej.
Przez 9 lat, od momentu reaktywacji, w

Krakowie, wyrobiliśmy sobie pozycję
partnera, który ma coś do powiedzenia

w sprawach dziejących się w mieście czy

województwie. Nie ma wprawdzie jasne­
go określenia co i w jakim trybie mamy
konsultować i na ile nasza opinia jest
wiąźąca. To w dużej mierze zależy od do­
brej woli ludzi tworzących określone

programy gospodarczego rozwoju. W
Krakowie w każdym razie w tym proce­
sie uczestniczymy.

— Nie było was 50 lat, straciliście nie tylko
czas, ale i spory majątek.
— Rzeczywiście, straciliśmy np. Dom pod

Globusem przy ul. Długiej, który został wy­
budowany ze składek członkowskich z

przeznaczeniem na siedzibę Izby. Globus

był symbolem wolności handlu i przemy­
słu. Sądzę, że gdy skończy się dyskusja o

kształcie samorządu przemysłowego, gdy
już zostanie powołane coś na kształt sejmi­
ku gospodarczego wojewódzkiego, czy też

Izby, o innym nieco usytuowaniu ustawo­
wym, być może wróci do nas ten dom z

określoną tradycją. Ale i bez niego staramy
się podtrzymać przedwojenne tradycje
mocnego samorządu gospodarczego. Wte­
dy bardzo mocnego. To przecież Izba zaini­
cjowała budowę kolei Kraków — Zakopane,
bo ta inwestycja także zwiększała szanse

rozwoju regionu. Nie bez przyczyny fran­
cuskie izby są właścicielami niemal wszyst­
kich lotnisk poza centralnymi, paryskimi.
Po to m. in. powoływano te organizacje, by
przyspieszały i promowały rozwój w każ­
dej dozwolonej formie.

— Co możecie i czym dysponujecie?

— Możemy ułatwiać i nawiązywać kon­
takty zagraniczne, kojarzyć firmy ze so­
bą, tworzymy bazy danych dla firm z in­
nych miast czy krajów, zainteresowa­
nych nawiązywaniem współpracy z fir­
mami krakowskimi. U nas można zasię­
gnąć opinii o zwyczajach handlowo-

przemysłowych w dowolnym kraju na

świecie, prowadzimy wywiadownię go­
spodarczą. Można także dowiedzieć się,
czy proponowane przedsięwzięcie jest
zgodne z prawem danego kraju i stoso­
waną tam praktyką. Trzeba też pamię­
tać, że Izba jest takim miejscem, do któ­
rego przychodzi każdy racica handlowy
ambasady, delegacja, chcąca nawiązać
kontakty gospodarcze z Krakowem, każ­
da misja handlowa. Prowadzimy także
szkolenie zawodowe.

— Jak wyszkolić przedsiębiorcę?
— Nie przedsiębiorcę, pracowników

różnego szczebla. Przechodzą u nas

szkolenia specjalistyczne, uczestniczą w

seminariach z zakresu prawa pracy, cel­
nego, podatków.

— Ilu członków zrzesza krakowska Izba?

— Około 330 firm zatrudniających po­
nad 100 tys. pracowników. W związku z

reformą administracyjną kraju i zmianą
granic województwa potencjalna baza

się rozszerzy. Na razie prawdopodobnie
nie nastąpi połączenie izby nowosądec­
kiej i tarnowskiej z krakowską. Za to z

pewnością wykorzystamy ich rozwiąza­
nia, oferując w zamian swoje. Wspólnie
możemy przygotować pewne programy
dotyczące Małopolski. Potem — zobaczy­
my. Wiadomo np., że tzw. środki pomo­
cowe na rozwój danego regionu, zgo­
dnie z dyrektywami Komisji Wspólnej
muszą być opiniowane przez instytucje
samorządu gospodarczego. Musi więc
być mocny, reprezentatywny i rzeczywi­
ście opiniotwórczy.

— Od 5 lat jest Pan prezydentem Izby. Te­
raz został pan członkiem Zarządu Miasta.
Z samorządu gospodarczego do samorzą­
du terytorialnego. To można pbłączyć?
— Formalnych przeszkód nie ma, ale

sprawę rozstrzygnie sama Izba. Sądzę,
'

że można wykorzystać przemyślenia i

programy środowisk gospodarczych w

przygotowywanych planach rozwoju
miasta.

Gorąco polecam Państwu
ten film. Jest niezwykły. Choć
na początku wyglądał odrobi­
nę tak, jakby przez moment

chciał być dramatem science-
fiction. Ale nie, to tylko złu­
dzenie. To po prostu gigan­
tyczna kopuła nieskończenie

wielkiego studia telewizyjne­
go, „jednej z dwóch na świe­
cie budowli, która jest wi­
doczna z kosmosu” (drugą,
lub raczej pierwszą jest mur

chiński) wprowadziła nas w

ten błąd. Ale przecież szybko
o tej kopule zapominamy,

PETER WEIR — niezwykły
reżyser australijski, od lat pra­
cujący już w Stanach, niegdy­
siejszy autor najbardziej ma­
gicznego filmu świata, czyli
„Pikniku pod Wiszącą Skalą”
— zrobił i tym razem film nie­
pokojący. Jakiś „niewygod­
ny”, „uwierający”, taki, z któ­
rego coraz wyraźniej chcemy
się wydostać, jeszcze nie do
końca nawet wiedząc, w co zo­
staliśmy wplątani. W sposób
prawdziwie mistrzowski stop­
niuje Weir ten niepokój. Bawi

się nim. Zrzuca raz za razem

podejrzenie na swojego boha­
tera, któremu może sięjednak
coś wydaje? Może ma jakąś
manię prześladowczą, gdy
ucieka, czując, że jest obser­
wowany? Zdumiewająco deli­
katnie został ten bohater na­
rysowany, ale też zupełnie wy­
jątkowo głęboko i przejmują­
co została ta postać zagrana
przez aktora. A zaskoczenie i

zachwyt są tym większe, że

przecież jest to aktor dotych-

Truman Show
czas całkowicie jednoznacz­
ny. To przecież JIM CARREY,
sympatyczny wesołek, wyłącz­
nie błaznujący, znany ze swo­
jego „tysiąca min”, zawsze

zwłaszcza, że „pod kopulą”
po prostu trwa „normalne”
życie. A złudzenie życia, złu­
dzenie świata, sympatyczne
miasteczko pełne miłych lu-
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dzi, złudzenie przyjaźni i mi­
łości, ba, odczucie przyrody, a

więc nawet owych wschodów
i zachodów słońca jest tak

ogromne, że trudno wyobra­
zić sobie, aby nie było praw­
dziwe. Zresztą o to chodzi,
aby wszystko było prawdą i

tylko prawdą. Na początku fil­
mu pokazano nam przecież i

kopułę studia i nawet pojawił
się dziwny „reżyser”, a więc
kreator opowieści, którą bę­
dziemy za chwilę oglądać, po­
jawił się po to tylko, by nas

przygotować, a więc, by uza­
sadnić, że właściwe już dla

wszystkich „znudzenie fik­
cją” można zastąpić ogląda­
niem zwyczajnego życia,
przeżywanego przez zwyczaj­
nego człowieka — czyli tą je­
dyną, naprawdę wartą zainte­
resowania — „fabułą”. To bę­
dzie właśnie ów tytułowy
„show” młodego człowieka o

imieniu — Truman. I w jakiś,
psychologicznie uzasadniony
sposób — godzimy się na to.

Wchodzimy w tę „zwyczaj­
ność”. Dopiero w trakcie
trwania filmu — narasta jakiś
niewyraźny niepokój. Aż do
finału... Tym bardziej, że

„kreator” przestaje ukrywać
swoją funkcję. (W roli owego
kreatora wystąpił ED HAR­
RIS, aktor specjalnie u nas po­
pularny, od czasu, gdy zagrał
w filmie Angieszki Holland —

„Zabić księdza”).

„głupi” lub „głupszy”, a prze­
cież, jak się okazało — artysta,
który chyba pierwszy raz do­
stał szansę, świetnie wykorzy­
staną, by w sposób brawuro­
wy zaistnieć, jako człowiek:

Sympatyczny, naiwny, podda­
ny bez udziału własnej woli
tak gigantycznemu osaczeniu,
że podglądanie tego procesu —

przeżywamy niczym akt wła­
snej bezradności. Uczestniczy­
my bowiem oto w procesie
perfidnego zniewolenia jed­
nostki, której całe życie, każda

chwila, cala prywatność —

wszystko zostało sprzedane
dla potrzeb mediów. Albo mo­
że raczej dla potrzeb innych
ludzi, którzy podglądając czy­
jeś „całe życie”, będą w nim

„zastępczo uczestniczyć”.
Niezwykły jest ten film, po­

nieważ na naszych oczach

staje się alegorią ludzkiego lo­
su. Tego współczesnego losu.

Jednostki, poddanej ciśnieniu

mediów, ale i czegoś więcej:
wypranej z własnej woli, po­
zbawionej jakiejkolwiek wła­
snej reakcji, jakiejkolwiek
prywatności. Jest wielkim, gi­
gantycznym „wołaniem o

wolność”.
Aż trudno uwierzyć, że tyle

emocji i refleksji niemal zasa­
dniczych — można odnaleźć
w jednym, jedynym filmie.
Ale tak jest rzeczywiście, dla­
tego proszę to koniecznie zo­
baczyć. Bardzo, bardzo warto.
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prowadzą: mistrz światajuniorów
Kamil Mitoń

ijego trener Włodzimierz Szyszkin

Panoramiczna
nr 104

Wiosną 1859 roku, wraca­
jąc do Ameryki, Morphy za­
trzymał się na miesiąc w Lon­
dynie, gdzie jeszcze raz, te­
raz już ostatecznie przeko­
nał się, że Staunton nie ma

zamiaru rozegrać meczu.

Swój pobyt w Londynie wyko­
rzystał więc na rozegranie
kilku partii z angielskimi mi­
strzami, w tym ze swoim sta­
rym partnerem, Ldwentha-
lem. Było to ich ostatnie spo­
tkanie.

Jednak największe wrażenie
na szachistach całego świata,
wywarły jego symultany. W

klubie Saint James, Morphy
wygrywa (+2, -1, =2) symultanę
gry jednoczesnej na 5 sza­
chownicach, ze swoimi czoło­
wymi rywalami. Jednak naj­
większym zainteresowaniem

cieszyły się jego seanse na 8

szachownicach rozgrywane
„na ślepo".

Będąc jeszcze w Paryżu,
podczas przerwy w meczu z

Harrwitzem, Morphy rozgromił
(nie patrząc na szachownicę)
drużynę kawiarni „La Regen-
ce", z wynikiem (+6, =2,)! Poni­
żej zademonstrujemy jedną z

partii z tego niecodziennego
widowiska.

Partia Morphy — Pautier,
Obrona Rosyjska:

1.e4, e5; 2. Sf3, Sf6; 3. Gc4,

Morphy często stosował ten

gambit, częściej jednak grywa

się 3. Sxe5,lub 3. d4,
3...., Sxe4; 4. Sc3, Sf6;
Po czwartym posunięciu

czarnych 4. ..., Sxc3;, 5. dc, f6;
(5. ..., d6; 6. Hd5l, ...;); 6. Sh4,
...; z ideą 7. Hh5,...; białe miały
by za piona groźną inicjatywę.

5. Sxe5, d5; 6. Gb3, Ge7; 7.

d4, c6; 8. 0-0, Sbd7; 9. f4, Sb6;
10. Hf3, h5?;

Bezpieczniejsze było wyko­
nanie rozszady, ale Poutier

„sieje wiatr* ze „ślepym* Mor-

phy'm.
11. f5I, Hc7; 12. Gf4, Gd6;

13. Wae1, Kf8; 14. Hg3!, h4?;
15. Sg6+I, ...; („zbiera burzę*);
15...., Kg8;

Do tego samego prowadziło
15...., fg; 16. Gxd6+, Kg8; 17.

W

8

7

6

5

4

3

2

Gxc7, ...;.
16. Gd6, hg; 17. Gxc7, fg;

ABCDEFGH

Diagram nr 40, Morphy —

Lówenthal, Londyn 1859

Białe zaczynają i wygrywają

18. fg, gh+; 19. Kh1, Gg4; 20.

We7I, Sbd7; 21. Ge5, Kf8; 22.

Wf7+, Kg 8; 23. Sxd5l, cd; 24.

Gxd5, Sb6;
Na posunięcie czarnych 24.

..., Sxd5; białe mogą odpowie­
dzieć 25. Wxg7+, ...;, a na 24.

..., Sxe5; 25. W7xf6+, Sf7; 26.

Wxf7,...; również z matem.

25. Gb3,...; i w związku z nie­
uchronnym matem czarne pod­
dały się.

Jeszcze wcześniej (przed wy­
jazdem do Paryża) 27 sierpnia
1858 roku, Morphy dał podob­
ną symultanę w klubie szacho­
wym w Bringham. Skład tej
drużyny był silniejszy niż „La
Regence". Jednym z przeciwni­
ków Morphy'ego był prezydent
Brytyjskiej Asocjacji Szacho­
wej, lord Littiton.

Partia Morphy — Littiton,
Gambit Królewski: 1. e4, e5; 2.

f4, ef; 3. Sf3, g5; 4. h4, g4; 5.

Se5, d6; (współczesna teoria
Gambitu Kieseritzky'ego pole­
ca 5. ..., Sf6;); 6. Sxg4, Ge7; 7.

d4, Gxh4+; 8. Sf2, Gxf2+; (lep­
sze było 8...., Hg5; 9. Hf3, Gg3;
10. Sc3, Sf6;); 9. Kxf2, Sf6; 10.

Sc3, He7; 11. Gxf4, Sxe4?;
(przeciwnik Morph/ego błę­
dnie uważa, że może bezkarnie

zbić centralnego piona, jednak
pozycja czarnych jest już bar­
dzo zła); 12. Sxe4, Hxe4; 13.

Gb5+I, Kf8; (jedyne, zasłonić

się przed szachem już nie moż­
na—14.We1, ...;ana13....,
Kd8; decyduje 14. Gg5+, ...;);
14. Gh6+, Kg8; 15. Wh5, Gf5;
16. Hd2, Gg6; 17. Wae1, ...;

(jak zwykle wszystkie figury
Morphy'ego są w akcji). Czar­
ne poddały się.

Symultana trwała tylko cztery
i pół godziny. Amerykanin wy­
grał 6 partii, jedną przegrał a

jedną zremisował. Żartując pod­
czas składania gratulacji prze­

ciwnikowi, lord Littiton wyraził
opinię, że bez względu na wspa­
niałe zwycięstwa i genialną grę,
Morphy nie ma szans na wygra­
nie meczu ze Stauntonem. Być
może lord miał rację, przecież
nie można wygrać meczu z czło­
wiekiem unikającym gry.

13 kwietnia Morphy wygrał
(+2, =6) mocno obsadzoną sy­
multanę („no ślepo") w Lon­
dyńskim Klubie Szachowym. W

tydzień później, wygrał 5 partii
(przy 3 remisach), grając prze­
ciwko jeszcze silniejszym rywa­
lom, wśród których znajdował
się trzech uczestników Turnie­
ju Międzynarodowego. Z koń­
cem kwietnia Paul Morphy
opuścił Europę i powrócił do

Ameryki.
Proponuje do rozwiązania

pozycję z jednej z partii krót­
kiego meczu Morphy’ego z

Lówenthalem (diagram 40).
Włodzimierz Szyszkin

& Kamil Mitoń
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Litery w polach z liczbami od 1 do 29 utworzą aforyzm Wiesława Trzaskalskiego. Wystarczy
podać jego treść. Wśród Czytelników, którzy do 20 listopada 1998 r. pod adresem: Redakcja „Ga­
zety Krakowskiej", skr. pocztowa 402, 30-960 Kraków 1 (z dopiskiem „Krzyżówka panoramiczna
nr 104”) nadeślą prawidłowe odpowiedzi — zostaną rozlosowane nagrody książkowe.

Rozwiązanie krzyżówki panoramicznej nr 100:

„Żyjemy w wielkich czasach, lecz czasu coraz mniej”.
Książki otrzymują: P. Szawul — Kraków, B. Pałka — Tymbark. Nagrody prześlemy pocztą.

Kontynuujemy rozpoczęte
przed tygodniem rozważania o

przypadkach, w których szko­
dliwe jest przedwczesne ścią­
ganie atutów. A przynajmniej
zgrywanie ich do końca.
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gramy wówczas, gdy
trzy atuty ma len z

przeciwników, który
równocześnie posia­
da więcej kart w klu­
czowym bocznym ko­
lorze (w opisywanym
tu rozdaniu — w tre­
flach).

Należy w tego typu
rozdaniach zagrać w

atu tylko dwukrotnie

(pozbawiając możli­
wości przebijania
jednego z obrońców),
a potem trzy razy za­
grać w boczny kolor.

Niczego nie tracimy. Jeśli .rech w nich kart miał dłuższe

Grasz z ręki W kontrakt 4

kiery, a przeciwnicy ściągnęli
trzy razy piki, po czym wyszli
w króla karo. Bijesz, oczywi­
ście, asem i smętnie pięcio­
krotnie ściągasz atuty modląc
się albo o podział trefli 3:3, al­
bo o to, że na któregoś z prze­
ciwników spłynie „pomrocz-
ność jasna” i wyrzuci czwarte­
go trefla. Nie wyrzucił i wpa-
dleś bez jednej, choć jak ci po­
lem partner wytknął podnie­
sionym głosem (w końcu grali­
ście na pieniądze) „nawet cio­
cia Żula by to wygrała, choć od
czasów Cułbertsona nie prze­
czytała ani słówka na temat

brydża”. Wjaki sposób? Dzięki
manewrowi Guiłlemarda.

Onże zauważył, że w

podobnej sytuacji ratuje nas

nie tylko głupota przeciwni­
ków lub równy podział bocz­
nego koloru. Także łatwo wy­

dzielił się on (u nas — trefle) atuty, nie mógł więc przebi-
3:3, jeszcze zdążymy ściągnąć jać, co pozwoliło na skradze-

Manewr

POZIOMO: 7. sala wykła­
dowa, też koncertowa, 8. Wę­
gier, 9. obornik, 11. uraza,

niechęć, 13. twarz z boku, 15.

uchybienie, zniewaga, 17. po­
gląd odrzucający wiarę, 19.

bufon, 22. kulbaka, 25. fabry­
ka desek, 27. siedlisko, 28. re­
zultat, 29. miasteczko w Ka-

towickiem, nad Wartą, 30.

cenna, duża ryba atlantycka,
31. szef stanu USA.

PIONOWO: 1. obłęd, 2. lok,
3. uliczna studzienka, 4. od­
pustowy handlarz, 5. rekwi­
zyt matadora, 6. mistrzyni
igły, 10. włoska, narodowa

potrawa, 12. zapis szybkiego
pisma, 14. najazd, 16. dykte­
ryjka, żart, 17. ogłoszenie, 18.

nazwa, tytuł, 20. zawody
olimpijskie, 21. wysoki sąd,
23. skała osadowa, 24. strzęp
tkaniny, 26. klująca roślina,
27. słone jezioro w Kalifornii.

Krzyżówka
nr 44

PIONOWO: 1. połonina, 2.

cząber, 3. prefekt, 4. szranki,
5. belfer, 6. taternik, 10.

uśmieszek, 12. książnica, 14.

energia, 16. elekcja, 17. sy­
fon, 18. kitel, 20. sielanka, 21.

gazdówka, 23. Andrzej, 24.

Antibes, 26. namiot, 27. mao-

izm.

Nagrody wylosowali

Za prawidłowe rozwiąza­
nie zadań w krzyżówce nr 40,
z 17,18.10.19981-., książki
otrzymują: K. Tumidajska —

Gorlice, R. Nieuważny — Kra­
ków.

Nagrody prześlemy pocztą.

Guiłlemarda
przeciwnikom ostatnie atu, a

dziesiątą lewą będzie forta
treflowa. Jeśli trefle dzieliły
się 4:2, a posiadacz dubletona
w nich miał ostatnie atu i

przebił, kontraktu nie dało

się wygrać, ale nie wpadnie-
my więcej niż ci, którzy przed
sprawdzeniem podziału trefli
zabrali wszystkie atu obroń­
com: ostatnim atutem w stole

przebijemy niebiorącą blotkę
trefl. Dosyć często to jednak
my będziemy górą: trefle co

prawda podzieliły się nieko­
rzystnie, ale posiadacz czte-

nie lewy przebitkowej w

dziadku, gdzie zostawiliśmy
sobie blotkę kier.

Manewr Guiłlemarda jest,
jak widać, prosty, choć nie za­
wsze jest szansa go zastoso­
wać. Czasami zresztą przy
podobnych rozdaniach ła­
twiej o sukces przy grze „na

odwróconą rękę”, ale w poda­
nym rozkładzie brakuje nam

dojść do stołu, by wypróbo­
wać ten sposób rozgrywki.
Zresztą więcej na jego temat
— za tydzień.

Roberek

Rozwiązania prosimy nad­
syłać w terminie do 20 listo­
pada 1998 r. (decyduje data

stempla pocztowego) z dopi­
skiem na kopercie: „Krzy­
żówka nr 44”. Wśród Czytel­
ników, którzy nadeślą prawi­
dłowe odpowiedzi, redakcja
rozlosuje nagrody książko­
we.

Rozwiązanie krzyżówki nr 40

POZIOMO: 7. czarnoziem,
8. rostbef, 9. alfabet, 11.

Eden, 13. Świder, 15. Rennes,
17. stanik, 19. profilaktyka,
22. narwal, 25. Erewan, 27.

marzec, 28. dukt, 29. Ka­
szmir, 30. inochód, 31. Poje­
zierze.
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kilku latach wąchania pefumiarzowi
zi choroba zawodowa: wyschnięte

śluzówki i „zboczenie
” zawodowe:

w domu z przyzwyczajenia wącha się
wszystko: od chleba po kartkę papieru

Królowa Belgii zamawia w fa­
bryce kosmetyków „Guerlain"
butelkę ponoć najtrwalszych na

świecie perfum Samsara, a sze­
jk z Emiratów Arabskich niezli­
czone ilości Shalimar, które

podobno najsilniej działajq na

mężczyznę. Perfumowanie się
jest sztukq, ale jeszcze większq
jest tworzenie kompozycji zapa­
chowych. Specjaliści ze zna­
nych firm perfumeryjnych opra-
cowywujq je latami.

W słynnych na świecie fir­
mach perfumeryjnych zatru­
dniani są perfumiarze czyli
tzw. nosy. Najpierw ludzie ci

muszą ukończyć co najmniej
2-letnie studia z zakresu ko-

smetologii, potem przecho­
dzą skomplikowane testy,
które mają na celu zbadanie
ich wrodzonych predyspozy­
cji. Wreszcie po latach prakty­
ki stają się naczelnymi perfu-
miarzami firmy.

Nos dba o nos

Ludzie-nosy muszą dbać o

swoje narzędzie pracy czyli
o nos, zachowując specjalną
dietę. W Polsce nie ma stu­
diów z zakresu kosmetologii
ani nawet takiego przedmio­
tu. Panie-nosy zatrudnione
w firmach produkujących
perfumy są przeważnie far-
maceutkami lub chemiczka-

mi, a wprawny nos to kwe­
stia doświadczenia i wrodzo­
nych predyspozycji. Na spe­
cjalnych kursach, prowadzo­
nych przez osoby wcześniej
szkolone we Francji kandy­
daci na perfumiarzy prze­
chodzą specjalne testy, np.
na zapamiętywanie zapa­
chu. W ponumerowanych
buteleczkach są pewne typy
zapachów, które trzeba
określić własnymi słowami.

Opisy woni są bardzo pla­
styczne np. ciepły zapach

jachtu, woń przytulności,
świeżych owoców lub za­
pach cyprysu na tle ambrii i
drzewa sandałowego. Nato­
miast test na próg węchowy
polega na rozpoznaniu jed­
nego z pięciu stężeń danego
zapachu.

Po kilku latach wąchania
pefumiarzowi grozi choroba
zawodowa: wyschnięte ślu­
zówki i „zboczenie

” zawodo­
we polegające na tym, że w

domu z przyzwyczajenia wą­
cha się wszystko: od chleba

po kartkę papieru.

Spór o to, kto użytkował bę­
dzie wędkarsko rzekę Ruda-
wę pozostaje nierozstrzygnię­
ty. Odbyła się już wprawdzie
kolejna rozprawa wodno-pra­
wna, ale podczas niej zarów­
no propozycje Polskiego
Związku Wędkarskiego jak i

Krakowskiego Towarzystwa
Wędkarstwa Sportowego uzy­
skały pozytywne opinie.
Urząd Wojewódzki, który ma

podjąć wiążącą decyzję, zna­
lazł się więc w kłopocie. Czy
przyznać Ruadawę PZW — 14

tys. członków, czy KTWS — 36
członków? Urząd zapropono-

Bezpłciowe perfumy

Nazwa perfumy pochodzi
od łacińskiego per fumum i
oznacza palenie wonności na

ołtarzu w ofierze bogom. Dzi­
siaj esencje zapachowe po­
chodzą najczęściej ze świata

zwierząt i roślin. Ambra to

wydzielina kaszalota, piżmo
— „sekret męskich piżmow­
ców”, paczula — to suche list­
ki indyjskiego krzewu.

Nuty zapachowe damskie

mogą być zmysłowe, mocne i
śmiałe lub o delikatnym aro­
macie róży i wanilii. Męskie
zapachy powinny kojarzyć się
z siłą i dynamizmem. Ale tak

naprawdę perfumy nie mają
płci. Różnica polega jedynie
na stężeniu substancji zapa-
chowych w roztworze alkoho­
lu. Wody męskie zawierają go
przeważnie mniej (8 — 10

proc), damskie więcej (14 —

18 proc).
Wielcy producenci zapa­

chowych kompozycji w

Niemczech opracowali spe­
cjalne zestawy zapachowe z

nutami damskimi i męskimi,
obrazujące najnowsze i naj­
modniejsze trendy. Panie

obowiązuje obecnie nuta

kwiatowo-owocowa, świeżo-

zielono-kwiatowa, cytrynowa
i szyprowa. Dla panów propo­
nuje się zapach szyprowo-
skórzany, zielono-świeży i pa­
prociowy. We Francji preferu­
ją natomiast zapach morski.

Zapachy, zapachy

Polskie firmy opierają się
głównie na gotowych kompo­
zycjach zapachowych, spro­
wadzanych najczęściej z

Francji lub Niemiec. W labo­
ratorium krakowskiej fabryki
„Miraculum” stoi kilkadzie­
siąt gotowych kompozycji za­
mkniętych w pudelkach.
Mniej lub bardziej znana fir­
ma francuska czy niemiecka
dostarcza gotową kompozycję

Zrybąnaty
wał rozsądne wyjście. Chce,
by zwaśnione strony zasiadły
do stołu rokowań i zawarły
porozumienie. Do 23 bm. ma­
ją poinformować, czy udało

się osiągnąć consensus. Roz­
mowy odbędą się w najbliż­
szy wtorek. Moim zdaniem
waśnie i spory wśród wędka­
rzy przyczyniają więcej szkód
niż pożytków. Może warto się
dogadać?

— jest to składnik wyjściowy
do produkcji perfum, wód to­
aletowych, dezodorantów, a

także płynów, toników, kre­
mów, lakierów. Każda kom­
pozycja ma atest IFRY czyli
Międzynarodowego Stowa­
rzyszenia Zapachowego z sie­
dzibą w Genewie. Oznacza to,
że dany produkt jest przeba­
dany i nie powoduje uczuleń

(większość uczuleń np. po
kremach powodują właśnie

substancje zapachowe).
Panie z laboratorium spo­

rządzają tzw. nastawy czyli
łączą poszczególne kompozy­
cje zapachowe, następnie w

roztworch alkoholowych ma­
czają specjalne bibułki. W cią­
gu kilku tygodni przewąchują
około 100 takich nastawów.
Nos szybko się męczy, w cią­
gu dnia można powąchać 6-7
takich papierków. Notując
wrażenia należy zaufać swo­
jemu nosowi lub nosom kole­
żanek.

Perfumy jak wino

Perfumyjak dobre wino po­
winny leżakować. Odbywa się
to w specjalnych pomieszcze­
niach — piwnicach lub bun­
krach, w temperaturze 0 stop­
ni C. Buteleczki z perfumami
ułożone są w wielkich ka­
mionkach. Jest to konieczne,
ponieważ kompozycja zapa­
chowa musi się przetrawić ze

spirytusem i wodą. Codzien­
nie przez 5 minut miesza się
te produkty. Potem perfumy
są filtrowane w specjalnych
prasach. Na końcu sprawdza
się, czy wonności spełniają
określoną normę: perfumy
powinny pachnieć przez 48

godzin, wody toaletowe przez
24 godziny, a wody kolońskie

przez 10 godzin.

Zapach z kolorem

Każdemu zapachowi moż­
na przyporządkować kolor.

Firmy z Francji czy Niemiec

przysyłają całe, palety barw,
gdzie każdemu kolorowi

przypisany jest zapach. I tak

np. fioletowi — zapach orien-

talny, niebieskiemu — lawen­
dy, szaremu — zapach piżma.

Kolor opakowania perfum
jest dostosowany do rodzaju
zapachu. Ciemnofioletowa
barwa flakonu znanych per­
fum „Poisson” ma działać na

wyobraźnię i sugerować woń

orientalną. Nad buteleczką
perfum „Dune” — przeboju
ostatnich lat firmy Dior, styli­
ści pracowali aż 5 lat. Kształt i
kolor opakowania podobnie
jak zapach ma kojarzyć się ze

słońcem, ciepłym oceanem i

powiewem wiatru. Buteleczki

francuskiej firmy Guerlain to

małe arcydzieła projektowa­
ne przez znanych rzeźbiarzy.
Perfumy „Vol de nuit” za­
mknięte są w flakonie w ksz­
tałcie Śmigla na cześć pisarza
— lotnika Antoine'a de Saint

Exupery.
Zapachu nie należy lekce­

ważyć. Perfumy nie tylko ksz­
tałtują nasz nastrój, ale także

wyrażają osobowość. Podob­
nie jak klejnot podkreślają
urodę. Od setek lat są rów­
nież symbolem bogactwa i

prestiżu.
Anna LUBERTOWICZ-SZTORC

Cena spokoju

Marzenia o tym, by oprócz
tzw. opłat okręgowych za węd­
kowanie można było w swoim

okręgu uiścić takżejedną opła­
tę za prawo wędkowania na

wszystkich wodach krajowch,
pojawiają się już od dawna.

Niestety w przyszłym roku

nadal, nim siądziemy nad wo­
dą, trzeba się będzie się sporo
nabiegać, by uniknąć konflik­
tów z miejscowymi właścicie­
lami wód. Wielka szkoda, bo
nie brakuje ludzi gotowych za­
płacić spore nawet pieniądze
za święty spokój. (mik)

O stałych mieszkańcach
Lasu Wolskiego, zwierzętach
z zoo opowiada dr Józef

Skotnicki, dyrektor Ogrodu
Zoologicznego w Krakowie.

Jeleń milu zwany jest rów­
nież jeleniem Dawida. W
krakowskim zoo hodowlę te­
go gatunku rozpoczęto w

1981 roku, kiedy to w formie
daru otrzymaliśmy parę jele­
ni z zoo w Norymberdze.
Wartość tych zwierząt wów­
czas była dość znaczna, po­
nieważ liczebność jeleni mi­
lu na świecie wynosiła zale­
dwie — około 1 tys. sztuk.

Są to bardzo ciekawe zwie­
rzęta. W naturze wyginęły w

III wieku naszej ery. Zamie­
szkiwały wówczas położone w

pobliżu rzek, bagniste tereny
środkowych i północnych
Chin. Gatunek uratowano

dzięki hodowli półwolnościo­
wej w parku cesarza chińskie­
go kolo Pekinu. Park otoczony
był murem o długości 72 km,
pilnie go strzeżono i nikt z

osób postronnych nie miał

prawa wejść do środka. Przy-
rodnicy nie wiedzieli nic o ist­
nieniu tego zwierzęcia. Od­
krycia dokonał przybyły w

1865 roku do Chin francuski

misjonarz i przyrodnik ojciec
Armand David. Dowiedział

się on przypadkowo, że w par-

ku cesarskim żyją dziwaczne
zwierzaki nazywane przez
chińczyków „ssu-pu-ksiang”
co oznacza „do nikogo nie

podobny”. Dociekliwy ojciec
David przekupił straże, wspiął
się na mur otaczający park i w

świetle księżyca zobaczył coś
co przypominało jelenia o no­
gach wołu, ogonie osła, krę-
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pej, masywnej budowie, wą­
skiej czaszce, krótkich, ruchli­
wych uszach, dużych oczach.

Ojciec David kupił dwie skóry
i kilka poroży tego nieznane­
go przyrodnikom zwierzęcia i

wysłał je do Francji. Tam zoo­
log Milne-Edwards w 1866 ro­
ku opisał nowy gatunek nazy­
wając gojeleniem milu. W na­

Jeleń milu
stępnych latach sprowadzono
do Europy kilkanaście jeleni
milu i to uratowało je od cał­
kowitej zagłady, bowiem w

1895 roku wylała w Chinach
rzeka Huang-Ho niszcząc

część parku cesarskiego i

większość żyjących tam zwie­
rząt. Ostatnie stada jeleni mi­
lu wyginęły całkowicie w cza­
sie Powstania Bokserów w

1900 roku. Przyrodnicy euro­
pejscy mając świadomość za­
grożenia dla tego ginącego ga­
tunku sprowadzili do Anglii
18 sztuk jeleni milu i rozpo­

częli intensywną ich hodowlę.
Stado rozmnażało się i już w

1914 roku liczyło 90 zwierząt.
Dzięki tym zabiegom, a szcze­
gólnie dzięki wysiłkom księ­
cia Bedforda w Anglii jelenie
milu żyją dzisiaj w wielu ogro­
dach zoologicznych i parkach.

Według stanu z 1991 roku
na całym świecie żyło 1452

jeleni milu.
Krakowskie zoo posiada

aktualnie stado złożone z 5
sztuk: 1 samca i 4 samic.
Pierwsze młode — samczyk
przyszedł na świat w Krako­
wie 7 kwietnia 1982 roku.

Łącznie w naszym zoo uro­
dziły się 24jelenie milu z cze­
go 3 odchowaliśmy sztucz­
nie, karmiąc małe butelką.

Jelenie milu są ostrożne,
trzymają się zwykle w pewnej
odległości od ogrodzenia i

zwiedzających. Racice rozchy­
lają się szeroko, co im umożli­
wia swobodne poruszanie się
po mokrym, bagnistym tere­

nie. Przy stąpaniu szerokie ko­
pyta wydają charakterystycz­
ny dźwięk. Pewnie poruszają
się również po zaśnieżonym i

oblodzonym terenie. W zimie
w czasie największych mro­
zów przebywają na zewnątrz
pomieszczeń. Chroni je zimą
gęsta okrywa koloru szarego,
latem zmieniają kolor uma-

szczenia na czerwono-brunat-

ny. Porożejeleni milujest ina­
czej zbudowane niż u innych
gatunków jeleniowatych. Fa­
chowcy mówią, że jest to tzw.

„odwrócone poroże”, ponie­
waż dobrze rozwinięte, rozga­
łęzione są tylne odnogi. Sa­
miec zrzuca poroże w okresie
od listopada do stycznia. No­
we poroża odrastają bardzo

szybko i już około maja rozpo­
czyna się ruja. Ciąża u milu
trwa 10 miesięcy. Młode rodzą
się w marcu i kwietniu. Cha­
rakterystycznym dla tych jele­
ni są przerwy, nawet kilkulet­
nie, w rozmnażaniu się, a po­
nieważ zwierzęta te żyją około
18 lat, samica na przestrzeni
swojego życia rodzi zaledwie
kilka młodych.

dr Józef Skotnicki
Fot. Jadwiga Rubiś
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mień się

Kobiety lubią czasem

zmiany, zwłaszcza jeżeli
dotyczą one wyglqdu. Swój
wizerunek też postanowiła
nieznacznie odmienić pani
Małgorzata — właścicielka

niewielkiej, ale sympatycz­
nej restauracji. Kiedyś mia­
ła być lekarzem, ale musia-
ła zmienić swoje plany. Na

szczęście gastronomia
okazała się tym, co jej bar­
dzo odpowiada.

Mimo że pracuje i wycho­
wuje dwoje dzieci, zawsze

znajduje czas na ciekawq
lekturę i sport. Latem jest
to jazda na rowerze, zimq
łyżwiarstwo

Relaks i pielęgnacje

Wizyta w gabinecie ko­
smetycznym była miłym
relaksem połączonym z

zieloną, zamykającą roz­
szerzone pory i białą, do­
tleniającą pod oczy.

Linia brwi została deli­
katnie wydepilowana, a

ich kolor wzmocniła szara

henna.

Niewielka korekta fryzury

Ładne, duże zielono-brą-
zowe oczy, podkreśliły cie­
nie: rest bronze, bisque
frost, wild shine geen, swe­
et peacu frost, zgaszony ło­
soś i szarość. Szarobrązo-
wy cień lekko zarysował
dolne powieki i kąciki ze­

wnętrzne. Rzęsy pogrubiła
i zagęściła warstwa brązo­
wego tuszu, położona trzy­
krotnie. Policzki wymode­
lował róż opalowy. Kształt­
ne usta ożywiły pomadki:
orzechowa, terracotta i

błyszczyk bursztynowy.

Moda

Opieka kosmetyczna — Monika Pietrzak

Makijaż przy współpracy Studio S — Beata Kabaj —

Studio Kosmetyczne Betty Style pl. Mariacki 3

Fryzurę wykonano w Salonie Fryzjerskim LAURENT ul.

Długa 21.

Ubioru użyczył Salon Mody „Ewa" ul. Floriańska 26

Opracowanie i stylizacja całości — Saba PIETKIE­
WICZ

pielęgnacją twarzy. Cera
mieszana z tendencją do

lekkiego przesuszenia nie­
których partii została pod­

Pani Małgosia przyszła
do nas już z krótkimi wło­
sami, dlatego pole do po­
pisu było raczej małe, ale
nie niemożliwe.

Najpierwjednak fryzjer­
ka zrobiła balayage o dwa

tony jaśniejszy od włosów
i całość wyrównała mie-

dziano-kasztanowym ko­
lorem, dzięki temu uzy­
skałyśmy ładny melanż.

Następnie włosy zostały
wycieniowane tak, aby
nadać im lekkości, a fryzu­
ra ułożona w luźnym sty­
lu. Grzywka dodała twa­
rzy świeżości i zupełnie
innego wyrazu.

Elegancka kobieta zawsze

jest „ubrana" w delikatny
makijaż

Przed nałożeniem ma­
kijażu trzeba zwilżyć
twarz tonikiem i wklepać

Pięknie,
piękniej

Makijaż twarzy został

wykończony i utrwalony
ciepłym pudrem transpa-
rentnym.

Ciepło i wygodnie

Pani Małgosia dobrze się
czuje w niezobowiązują­
cym, wygodnym, a przy
tym modnym i odpowie­
dnim do poruszania się po
mieście w słotne dni kom­
plecie, złożonym z wełnia­
nego golfa, klasycznych
spodni i ciepłej wełnianej
kurtki 3/4 — wszystko w od­
cieniach modnych szarości.

Słotną „jesienio-zimą" ocieplany
prochowiec może okazać się nieza­
stąpiony. Możemy go nosić przy róż­
nych okazjach i zmiennej aurze.

Płaszcz ten jest niezależny od aktu­
alnej mody i zawsze nawiązuje do do­
brej, angielskiej klasyki. Choć liczy so­
bie prawie sto lat, nadal trzyma się
świetnie. I pomyśleć, że ta niezwykła i

imponująca kariera zaczęła się od

niepozornego uniformu.

Jego autorem był pewien włók­
niarz, Thomas Burberry (1835-
1926), który wynalazł tkaninę od­
porną na działanie czynników atmo­
sferycznych — nieprzemakalną, wy­
godną w noszeniu i pielęgnacji. Ga­
bardyna okazała się do tego stopnia
idealnym materiałem na płaszcze
męskie, że podczas I wojny świato­
wej stały się one częścią umunduro-
wania brytyjskich ofi­
cerów (stąd
zresztą
I'"

Wszystkie kobiety mogą wyglądać pięknie i wszyst­
kie mogą — jeśli tylko zechcą — wyglądać inaczej. Wy­
starczy zdobyć się na odwagę i przysłać na adres re­
dakcji („Gazeta Krakowska", 31-548-Kraków, Al. Po­
koju 3 ) swoje zgłoszenie zawierające informację o

sobie, nr telefonu i dwa aktualne kolorowe zdjęcia le­
gitymacyjne. Udział w naszych metamorfozach jest
zupełnie bezpłatny.

dana zabiegowi oczyszcze­
nia, odżywienia i odświe­
żenia. Jako maseczki rege­
nerujące zastosowano

m.in. kolorowe glinki —

odpowiedni krem. Lekko

opalony podkład okazał

się odpowiedni do oliw­
kowej karnacji pani Mał­
gosi.

W makijażu na jesień i zimę
98/99 obowiązuje kilka tenden­
cji. Jedno jest wspólne. Kobieta

ma być piękna i tajemnicza, z

mocniej podkreślonymi albo

oczami, albo ustami.

Barwy tlącego się ogniska,
kolor dymu, ciepłe beże, brąz
liści, palona kawa, rdza, doj­
rzała jarzębina, burgund, wi­
śnia, fiolet śliwek, miedź i złoto
— to paleta kolorów modnego
makijażu jesienno-zimowego.

Max Factor — proponuje
twarz jasną i matową, oczy

Makijaż Max Factor Makijaż Diora
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do połyskującego złota. Usta i

paznokcie w tonacji brązu.
Bouijois proponuje połysk.

Odpowiedni makijaż na kar­
nawał. Na twarz i dekolt na­
kłada się specjalny krem

nadający skórze złotawy re­
fleks. Oczy podkreśla się pur­
purowym, albo złotym cie­
niem. Oba cienie można też

łączyć ze sobą. W tym makija­
żu również pomadki do ust są
w kolorach cieni do powiek. I

podkreśla cieniem Iśniąco-ró-
żowym, kredką do brwi i tu­
szem do rzęs. W tym makijażu
najważniejszy jest rysunek
ust — perfekcyjnie zaznaczo­
ny kształt i kolor — intensyw­
nej czerwieni, czekoladowy,
albo brązowo-pomarańczowy.
Paznokcie w kolorze szminki.

Twarz kobiety u Diora jest
jasna, ma wyraźnie pomalo­
wane oczy i usta. Paleta do

makijażu zawiera cień otoczo­
ny 4 kolorami perłowymi. W

makijażu oczu, jak i ust domi­
nują kolory nasycone, od głę­
bokiego brązu, poprzez szaro­
ści, zgaszoną śliwkę i zieleń

*

L'Oreal

le osób pozostaje wiernym przez ca­
łe życie (podstawowy kanon tego
okrycia pozostaje niezmienny).

Skórzana torba na ramię, parasol­
ka i szalik w szkocką kratę, buty na

płaskim obcasie z zabudowanym
przodem — to ów styl, który bardzo

cenią sobie eleganckie, aktywne ko­
biety, lubiące tradycyjną klasykę.

W wersji zimowej burberry wy­
kończony jest od wewnątrz wełnia­
ną podszewką w beżowo-czerwono-

czarną kratkę wzorowaną na słyn­
nym szkockim tortanie. Z wełny w

ten motyw robi się też spódnice,
czapki, szaliki. Charakterystyczne
detale — stebnówki, szylkretowe gu­
ziki i klamerki, pagony, doszywany
karczek, patki przy rękawach, pasek
— przypominają i dzisiaj o jego woj­
skowym rodowodzie.

Prawdziwe produkty firmy zało­
żonej przez Thomasa Burberry nie

schodzą poniżej 1000 dolarów.
Ostatnio obserwujemy, że szacow­

ne firmy odzieżowe wspomniany
styl trencza przenoszą

na płaszcze
wełnia­

ne—

cho­
dzi na­
zwa „trench
(ang.) — okopy”).

Później trencz wkroczył porzebo-
jem do mody męskiej (w latach 40-50)
za sprawą filmu „Casablanca” z Hum-

phreyem Bogartem, który nosił wła­
śnie taki płaszcz na planie filmowym.

Dziś jest ulubionym okryciem pań
i panów ceniących sobie wygodę,
sportową elegancję i prowadzących
aktywny tryb życia.

Zresztą tradycyjny, męski trencz

doskonale przystaje do potrzeb two­
rzącej się u nas klasy ludzi interesu,
którzy wyglądem „english look”

chcieliby zaznaczyć zdobytą pozycję
społeczną. Nie tylko przecież dobry
garnitur, ale i dobry płaszcz ubiera

mężczyznę. Noszony z dpowiednio
dobranymi dodatkami — wełnianym
szalikiem, sznurowanymi klasycz­
nymi półbutami nadaje ponadczaso­
wy elegancki wygląd tzw. „old En-

gland”.
Trencz — burberry to jednocze­

śnie styl w ubieraniu, któremu wie-

cu-

. downie
lekkie i cie­

płe, przeważnie w ko­
lorze płowym lub beżowym. Ale po­
jawiają się i inne wersje kolorystycz­
ne, nie mniej efektowne — szare,

granatowe, brązowe, czarne, zgniło-
zielone — o prostym raglanowym
kroju, z krytym zapięciem i kiesze­
niami przeciętymi pionowo, wykoń­
czonymi patką. Nic dodać, nic ująć —

elegancja rzeczy naprawdę pięk­
nych polega na prostocie.

Szkoda więc, że w naszych skle­
pach nie widzimy rewelacyjnych,
ocieplanych trenczy z gabardyn i in­
nych prostych płaszczy zbliżonych
do nich fasonem, w szlachetnych
zgaszonych kolorach, z doskonałych
materiałów.

Taki praktyczny i pożyteczny
płaszcz powinien znaleźć się w każ­
dej szafie, zajmuje niewiele miejsca,
a przydaje się zadziwiająco często.
Będzie też na pewno dobrą inwesty­
cją na parę lat.

(S)

tutaj dla wzmocnienia efektu
oba kolory można mieszać.

Wyrazisty makijaż L’Orśal
— Minerał Jungle łączy kolory
— różowego łososiowego be­
żu, szarości z blaskiem złota i

drapieżną czerwienią.
U Margaret Astor są dwa

makijaże city i simply chic.

Makijaż miejski subtelnie

podkreśla kobiecą urodę,
akcentując mocniej oczy
(zwłaszcza kąciki zewnętrz­
ne), paletę beży i brązów,
zgaszonej śliwki, z domie­
szką szarości. Za to usta są

tylko muśnięte naturalnym,
błyszczącym odcieniem be­
żu. Lakier do paznokci w ko­
lorze szminki.

Simply chic — to makijaż z

wyraźnym akcentem na ma­
towe wiśniowo-fioletowe
usta. Za to tutaj oczy są tylko

Margaret Astor — makijaż city Margaret Astor — simply chic

Bourjois

demonicznie rozświetlone

chłodnym beżem.

Propozycje takie jednak nie

wszystkim paniom mogą od­
powiadać. Dlatego zawsze

bezpieczniej jest trzymać się
naturalnej tonacji przy ewen­
tualnym uwzględnieniu je­
siennej gamy barw. W ele­
ganckim makijażu zawsze ak­
centuje się mocniej albo oczy,
albo usta. Nigdy i to i to. Naj­
lepiej więc przyjrzeć się swo­
jej twarzy uważnie i wyekspo­
nować to, co w niej najła­
dniejsze. Jeżeli wolimy bar­
dziej podkreślić oczy, wtedy
usta powinny być delikatniej­
sze.

Uwzględniając kolory je­
siennego makijażu, można na

powieki nałożyć cień beżowy
i ciemniejszy cień modelują­
cy np. brązowy. Usta mogą
być orzechowe, beżowo-mie-

dziane. Róż na policzkach po­
winien harmonizować ze

szminką.
Przy makijażu akcentują­

cym usta, oczy podkreślamy
delikatnie, zaznaczając rzęsy
tuszem dobranym do karna­
cji, koloru oczu i włosów (brą­
zowy, szary, śliwkowy, ewen­
tualnie czarny dla brunetek).

Wargi mogą być tutaj bły­
szczące i wyraziste. Proponuje
się szminki ciemnoczerwone,
brązowe, fioletowe. Ale uwaga
— intensywne kolory na

ustach wyostrzają rysy i posta­
rzają. Dlatego dojrzałe panie z

tym kolorów powinny zrezy­
gnować. Pamiętajmy również,
że kobiety o jaśniejszej cerze i

włosach, lepiej wyglądają w

delikatnej tonacji makijażu.
Mimo różnych makijażo-

wych ekstrawagancji zawsze

na miejscu jest umiar. (S)
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PŁATNE

1.PRACA

J1DAKI PRACĘ
1.2.P0SZUKUJĘ PRACY

2JIAUKA

^MOTORYZACJA ..AUT^BnATKA’

3.1. SAMOCHODY OSOBOWE

A - sprzedaż
B - kupno
C-wynajem
o - zamiana

3.2. MOTOCYKLE

A - sprzedaż
B - kupno
C - wynajem
0 - zamiana

3.3. INNE POJAZDY

A-sprzedaż
B- kupno
C - wynajem
0 ■zamiana

3.4.USŁUGI

3.5. CZĘŚCI
A-sprzedaż
8- kupno

3.6. CIĘŻAROWE
A- sprzedaż
B - kupno
C - wynajem
D - zamiana

UIEROCHOMOŚCI
4.1. MIESZKANIA

A-sprzedaż
B- kupno
C - wynajem
0-zamiana

4.2. DOMY

A-sprzedaż
B- kupno
C - wynajem
0 - zamiana

4.3. DZIAŁKI

A-sprzedaż
B- kupno
C - wynajem

• 0 ■zamiana

4.4. GARAŻE

A-sprzedaż
B- kupno

I i C-wynajem
D - zamiana

4.5. LOKALE

M A-sprzedaż

8- kupno
S C - wynajem

D - zamiana

5HHAD0MU ..WOKÓŁ DOMU'

8.1. WYPOSAŻENIE

|I| A • sprzedaż
B ■kupno
E- usługi

8.2. BUDOWLANE

A-sprzedaż
8- kupno
E - usługi

8.3. NARZĘDZIA-MASZYNY
A - sprzedaż
B - kupno
E - usługi

5JDLAD0IHU

8.4. RTV,AGD, FOTO

III A-sprzedaż

8- kupno
E - usługi

8.5. KOMPUTERY

A-sprzedaż
8- kupno
E -'usługi

8.6. FAUNA, FLORA

A - sprzedaż
B - kupno
E - usługi

6. INNE

6UDR0WIE

6.2. TURYSTYKA, SPORT

^MATRYMONIALNE

^TOWARZYSKIE

6OIZNES

6£K0MUNIKATY

6.7. ŻYCZENIA szukaj w HYDE PARK

6.8. RÓŻNE

6.9H0BBY

7. HYDE PARK

7.1 My, wy, oni

12 Między łanami

miblc do kibica

7.4 Spotkajmy się

DAM PRACĘ
KRYNICA GÓRSKA. Za pomoc

przy drobnych pracach re­

mont. - dam pokój na wczasy

dla rodziny (dostępna kuch­

nia). (0-18) 471-34-80

POSZUKUJĘ
PRACY

2 dziewczyny poszukują pracy:

pomoc domowa, ekspedientka
w sklepie. (0-18) 441-39-77

ABSOLWENCI Politechniki Kra­

kowskiej specjalność inżynie­
ria komunalna szukają pracy.

(0-18) 44-22-889, 0/601855-

089.

ABSOLWENTKA AE staż w księ­
gowości może być na 1/2 eta-

tu. (0-12) 657-79-22

DOŚWIADCZONY radca prawny po-

szukuje pracy.(0-14) 21-53-40.

EMERYT gl. księgowy poprowa­
dzi księgowość w programie
FK (0-12) 413-48-56

GŁ.KSIĘGOWY poprowadzi petną

księgowość w programach FK

(0-12) 413-48-56____________

INFORMATYK wykszt. wyższe,

NOVEL, WINDOWS, NT UNIC,

LOTUS NOTES, (0-18) 441-55-

88, 0601 465-265
_

INFORMATYK - sieci komputero­
we, instalacje, administracja,
nadzór. (0-18) 441 5588

KIEROWCA rencista - poszukuje

pracy. (0-18) 441-63 -54

KIEROWCA z Ford Transit-szu­

ka pracy - zawiozę wszędzie.

0602 57-08-3J
_

KIEROWCA mechanik kat. B, C,

T szuka pracy na 2/3 etatu. (0-

12) 389-91-83

KIEROWCA - wszystkie katego­
rie, rencista poszukuje pracy.

(0-18) 441-63-54

KRAWCOWA podejmie pracę cha­

łupniczą posiada stebnówkę,

oyerlock. (0-14) 74-54-96

KSIĘGOWA poszukuje pracy na

pól etatu. (0-18) 443-65-27 po

19.

MALARZ bud. poszukuje pracy

w woj.nowosądeckim, posiada

prawo jazdy kat.B . (0-18) 444-

97-32

MŁODA, uczciwa, matura, pod­
stawy znajomości komputera -

przyjmie uczciwą pracę na tere­

nie woj. nowsądeckiego, tar­

nowskiego. (0-14) 68-42 -466

MŁODY poszukuje pilnie pracy

fizycznej na 1 zmianę. Dejwór,

Brończyce 6, 32-090 Słomni­

ki, woj.krakowskie

MŁODY rencista poszukuje pra­
cy jako dozorca. (0-18) 441-

6354.

PODEJMĘ pracę-wszelkie prace

wykończeniowe. (0-14) 26 54

72.

PODEJMĘ pracę, siostra PCK,

rencistka, zaopiekuje się star-

szą osobą. (0-14) 22 46 83.

PODEJMĘ się sprzątania (dom,

biuro, apteka itp.) w godzinach

popołudniowych. (0-12) 266-

89-27 do 22.00

POSZUKUJĘ pracy: pomoc domo­

wa, opieka nad dzieckiem, star-

szą osobą. (0-18) 441 -39 -77 .

PRAWNIK z dużą praktyką: spe­
cjalizacja prawo cywilne, p.pra-

cy, p.gospodarcze, spółki - po­
dejmie pracę-zleconą lub stałą.

(0-12) 412-39-50

PRZYJMĘ zlecenie robót ślusar-

skich (0-14) 26 73 93.

PRZYJMĘ chałupnictwo. (0-12)
656-35-87

PRZYJMĘ chałupnictwo w meta­

lu na tokarki, frezarkę, prasy,

strugarkę i inne. 090^209-074

RENCISTKA poszukuje pracy:

sprzątanie biura lub domu. (0-

14)i21_88_64.

RENCISTA poszukuje pracy

w charakterze dozorcy. (0-18)

441-63-54

RENCISTA wykształcenie wyż­
sze humanistyczne, szuka pra-

cy. (0-12)557-79-22

SEKRETARKA młoda, ładna, dys­
pozycyjna, j. niemiecki, kom­

puter, szuka pracy w biurze lub

sekretariacie. (0-12 657-60-79

STUDIUJĘ zaocznie administra­

cję. Szukam pracy biurowej.

Mam doświadczenie. (0-18)

353-63-80

SZUKAM pracy w marketingu

lub reklamie. Mam doświad­

czenie. (0-18) 353-63 -80

SZYCIE lub inne chałupnictwo

bez ubezpieczenia przyjmę. (0-

14) 78 40 00.

TANKI poprowadzę książkę

przychodów i rozchodów, reje­
stry VAT i inne rozliczenia. (O-

18) 442-31-68

WYŻSZE wykształcenie, j.rosyj-

ski, doświadczenie handlowe,

podejmę stalą pracę. (0-14)

275-465^

ZAOPIEKUJĘ się starszą osobą,

chorą lub do sprzątania miesz­

kania lub biur. (0-14) 21 32

45.

ZAOPIEKUJĘsię starszą osobą

i poprowadzę dom. (0-14) 21-

32-45.

ZAOPIEKUJĘ się dzieckiem od lat

3. (0-12) 423-36-76

CHEMIA - lekcje na każdym po­
ziomie.. (0-12) 413-55-40 wie­

czorem

J.POLSKI. N .Huta. tel. 425-79-

60

NAUCZYCIELKA udziela lekcji j.

angielskiegoJO-18) 444-19-11

STUDENT I rokufolitechniki Kra­

kowskiej udzieli korepetyji
z matematyki i fizyki. (0-12)

63-7-55-66 pokój 307

WYPOSAŻENIE

SPRZEDAŻ
6 stolików średn. 80cm, 24

krzesłą, 4 hokery - „RADOM­
SKO". (0-12) 415-29-8

BIBLIOTECZKA 10Ózł, maszyna

nożna Łucznik 50 zł, zegar

z kukułką (współczesny)
150zł. (0-12)637-96-91^

BUTLĘ gazową używaną pro­
pan-butan, kupię, (0-18) 443-

86-44 .

DRZWI aluminiowe, niemieckie

wejściowe, wysokiej klasy-pro-
fil z wkładką termoizolacyjną,

sprzedam (0-14) 22 12 28.

FORTEPIAN PETROF, mechanika

półangielska 3.500 zł. (0-12)

41172-79

GRZEJNIKI aluminiowe używane

szt. 70 tanio (0-18) 445-91-34

KOMINEK ozdobny oraz lampę
i kinkiet z mosiądzu sprzedam

tanio. (0-14) 22-03-87.

KOMPLET wypoczynkowy kana­

pa + 2 fotele, krzesła biurko­

we, obrotowe, (0-18) 443-99 -

13,0-602-53-08-10

KREDENS pokojowy, szafa kal-

waryjska i wersalka, tanio. (0-

14) 21 53 40.

KUCHNIĘ gazową, nową z pie-

karnkie. (0-14) 22 19 88.

MEBLE kuchenne używane, tap­
czan używany, 2 fotele używa-

ne. (0-12) 272-07-54.

LODÓWKA używana 898x55x

54, 30 zł. (0-12)654-5572

ŁÓŻKO wodne w obudowie

ciemny mahoń z kompletnym

wyposażeniem, stan bdb, ta­

nio, (0-18) 443-99 -13, 0-602-

53-08 -10
____

MEBLOŚCIANKĘ z wysuwanym

tapczanem (wysoki połysk),

komodę i szafkę pod RTV (0-

18) 442-28-83

NAROŻNIK BOLERO z „Krzyżów­
ki szczęścia" (0-14) 42-35 -93

PIANINO „Calisia" 2.000zł,

N.Sącz, (0-18) 444-18-21
_

PIEC akumulacyjny OA 2

220V 50Hz, 1800V, 280 zł.

(0-12) 272-07-54
_____

PIEC grzewczy gazowy, pokojo­
wy, „Cieszyn". (014) 27-21-73.

PIECYK gazowy blaszany, uży­
wany-tanio sprzedam. (0-14)

21-92-69._______________

PÓŁKO-TACZAN jasny tanio sprze-

dam. (0-12) 423-45-66

SPRZEDAM piec gazowy, nieuży­
wany i 25 grzejników, tanio,

(0-18) 44105-05^

SPRZEDAM segment pokojowy,

dł.4,70m, (0-18) 443-71 -74

STOLIK, łóżko, nakastlik, kwiet­

nik, drewniane, stan dobry, ta­

nio. (0-12 414-25-42
_

UMYWALKI porcelitowe, nowe,

tanio. (0-12) 414-25-42

WANNĘ akrylową, narożną,

1,50x1 m, białą, nową angiel-

ską-sprzedam, 550zł. (0602)

522 185.

WYPOSAŻENIE małego sklepu -

półki, lady, kosze na obuwie.

(012) 655-90-12 po 18.00

ZLEWOZMYWAK stalowy 1-komo-

rowy z ociekaczem. (0-18)
44354-64 do 15.

ŻEBERKA żeliwne 200 sztuk,

używane - sprzedam. (0-14)
26-86-96.

KUPNO
KRZESEŁKO dziecięce składane

- do karmienia oraz fotelik sa­

mochodowy do 37kg. (0-12)
649-09-00

________

STÓŁ bilardowy kupię. (0-18)

44-64-022 po 20.

USŁUGI
MARKUS, żaluzje. (014) 24-17 -

60, 8 -17.

BUDOWLANE

SPRZEDAŻ
BETONIARKA 150 I, stan bdb,

1000 zł. (0-18)44163-19 po 17

BIAŁY cement, biały i czarny

grys, mączka marmurowa. (0-

18') 35101-62

BRAMA garażowa dębowa z ka­

setonów, nowa, kolor palisan­
der szer. 282, wys,222cm. (0-

12) 281-26-94

BRAMY garażowe klepkowe
z ramą + duża brama dębowa.

(0-12) 415-6162

DRZWI garażowe drewniane

220x 233 sprzedam, tel. (014)

22-07-70.

FOSZTY bukowe suche, 7cm. (0-

18) 3515193

FOSZTY sosnowe 70mm, 3,5m!;

ok. 550 zł. (0-12) 272-22-13

FOSZTY sosnowe 6cm 5 letnie,

dł. 5m (0-18) 44194-88

GRZEJNIKI aluminiowe tanio

sprzedam. JO-18) 441-46-71.

GRZEJNIKI aluminiowe, nowe.

(0-18) 44144-71

PIEC gazowy c.o. 2,5, mało uży­
wany, typ ELKA. (0-14) 250-

570.
_______

PIEC grzewczy-gazowy-pokojo-

wy, produkcja firmy Cieszyn,
bardzo tanio, oraz reduktory

do gazu ziemnego. (0-14) 27

2H3.___________

SILOS na cement 20t. (0-18)
445-93-96 wieczorem.

SPRZEDAM łanio używany eter­

nit falisty, dzwonić wieczorem.

(0-14) 45 12 88.____________

STEMPLE budowlane 2,6m, szt.

150, tanio. (0-18) 444-83 -43.

SUCHE deski sosnowe i suche

dębowe. (0-14) 6855552

TARCICĘ sosnową suchą. (0-18)

442-84-81.

WYSOKIEJ klasy niemieckie drzwi

aluminowe wejściowe - brąz

metalik, profil z wkładką termo­

izolacyjną. (0-14) 22-12-28.

KUPNO
50 szt. stempli budowlanych,

wys. 2,5m. (0-12)41106-84

USŁUGI
KOMPLEKSOWE remonty miesz­

kań - kraj, zagranica. (0-12)

274-15-21 wieczorem

NARZĘDZIA
MASZYNY

SPRZEDAŻ
BETONIARKA 150L, stan bdb,

1000 zł. (0-18) 441-63 -19 po

17_____ ____________________

BĘBEN do czyszczenia wyro­
bów metalowych i drewnia-

nych 640 zł. (0-12) 276-10-83

CHŁODNIA stacjonarna, 4x3m,

używana. (0-14) 677-94-17,

0602 764-122^
_

CHŁODZIARKĘ na 2 bańki mleka.

(0-14) 265-720

CZOPIARKA gąsienicowa do pro­
dukcji drzwi okien EURO. (0-

18) 331-1127 wieczorem

DZIELARKOZAOKRAGLARKĘ do bu­

łek, ok. 5.500 zł. (0-35) 623-

30-68

HAFCIARKA 4 głowicowa z oprzy­
rządowaniem. (0-18) 268-12-

70 wieczorem

KOMBAJN niemiecki GLASS Ma­

tador stan b.db. (0-12)415-61

62,

KOMBAJN CLASS szer. 2,70 m;

16.700zł. Skrzydlna tel. 80, (0-

12) 271-45-82

KOMBAJN CLASS Consul szer.

kosy 2,8m i 3,Om, cena do

uzgodnienia. JO-14) 665-42-24

MAGIEL prasowalnica Kraków -

Krowodrza. (0-12) 419-26-25

po 20.00

MAGIEL elektryczny MG 3E/A

stan dobry, 2.000 zł. (0-14)

663-16-53

MASZYNY krawieckie szybko

sprzedam. (0-14) 22-05-92.

MASZYNY szwalnicze overlocki,

prasowalnica, stoły, stołki, do­

datki szwalnicze. (0-12) 415-

61-62

MASZYNY masarskie mieszałka

2501, kocioł elektryczny. (0-

12) 278-45-00 w. 189

MASZYNA 2 ściegowa elektr.

SINGER mała 250 zł; drukarka

EPSON LX 800 200zl. 0602

714-422

MASZYNY do szycia MINERVA,

ELECTRA, stan dobry, tanio.

(0-12) 41125-42

MASZYNY do ściągania opon

i cięcia betonu oraz asfaltu. (0-

14) 676-05-31

MASZYNY ślusarskie (0-14) 26-

17-92

MASZYNA do falowania blachy,
duża wydajność. (0-18) 267-

75-29, 267-72-08 po 16.00

MASZYNA do szycia futer, kożu­

chów, 1.200 zł. do szycia skór

700 zł. (0-12) 276-19-83

MASZYNY młyńskie, przedwojen-
ne. (0-14) 265-720

MYJKA butelek, rozlewaczka,

saturator, kapslownica, etykie-

ciarka, - komplet + części (0-

12) 278-37-85

MASZYNY do obróbki metali no­

wej używane. (0-14) 26-34-19

NARZĘDZIA do produkcji portmo­
netek skórzanych. 900 zł. (0-

12) 276-19-83_______________

NOWA pompa wirnikowa do wo­

dy P-1A wydajność 40 m’/h.

(0-35) 62-319-34

PISTOLET do kołków Hilt DX

450, cena 1100zł. (0-14) 74

70 09._________________

PRASOWALNICA nieckowa PE 3,

1991r, szer. wałka 1,8m; stan

b.db. cena do uzgodnienia.

(061) 283-40-43

PROSTOWNIK do galwanizerii

300AJ0-14) 26-17-92

REDUKTOR do gazu ziemnego.

(014) 27-21 -73.

ROZRZUTNIK obornika 1-osiowy
do remontu. (0-18) 444-62-92.

STOŁY prasowalnicze, wytwor­
nica pary „Sussman", pół ce­

ny. (0-18) 442-29-06 (7-14),
0/60152-65-77.

_

STRUGARKA wieloczynnościowa

pilarka - czopiarka. (0-14)

795-132 wieczorem.

SZLIFIERKA walcowa do drewna

40cm. (0-18) 351-61-93

ŚRUTOWNIK bijakowy Bąk lub

robiony (bez silnika). (0-14)

43-5123___________________

TAŚMA stalowa T 3 SX 10x1,5

ok. 2 t - 2zł/kg. (0-33) 771-

696_____________

TOKARKA uniwersalna, dł.tocze-

nia 2m, c.do uzgodnienia, (0-

18H44-85-34_____

TOKARKĘ do drewna bez napę­
du, dl. toczenia 1,2m. (0-18)
443-54-64 do 15.

TOKARKA do drewna, fabryczna,

używana. (0-18) 361-6193

TOKARKA mała, 1.200 zł, noży­
ce rolkowe małe 500 zł. (0-12)
276-19-83

TOKARKA zegamistrzowska bez

suportu - 800 zł. Prasa balan­

sowa 3t - 800 zl. 0-12 276-

19-83

WIBRATOR + silnik + 2 formy na

pustaki - 500 zl. (0-14) 797-

643

WIDŁAK elektryczny, udźwig

1250kg, wysięg 3m. (0-18)

445-70-04.

WTRYSKARKA hydrauliczna tło­

kowa 60 g. TANIO. (0-12) 278-

45-00 w.293

WYCIĄG budowlany WBT. (0-18)

442-94-84.

WYKRAWARKA walcowa do

prod. kartonów. 90 -14) 670-

20-28

WYKRYWACZE metali z rozróżnie­

niem lub bez, zasięg 3m. (0-

18) 353-11 -49

WYKRYWACZE metali z rozróżnia­

niem metali lub bez, zasięg 3 m,

gwarancja. (0-18J 353-1149

WYWAŻARKA komputerowa oraz

montażownica. (0-18) 267-66 -

86

KUPNO
AGREGAT prądotwórczy do 30

kW, stan b.db, z dostawą na

miejsce KUPIĘ. (0-18) 207-73-

68

ŁAMPOKAR laryngologiczny lub

okulistyczny w dobrym stanie

technicznym kupię. (0-18)
44103-62.

MASZYNĘ do wypieku wafli. (0-

14) 613-70-23

MŁOT kowalski kupię. (0-18)

444-7113, 0/601-852015.

RTV, AGD,
FOTO

SPRZEDAŻ
ANTENA sterowana pilotem po­
kojowa 150 zł. słuchawki bez-

przewoowe PHILIPS 100 zł.

0602 714-422

CD technics SL-PG 370A. (0-

18) 445-93-96 wieczorem.

CHŁODZIARKO-ZAMRAŻARKA, no-

wa, tanio. (0-14) 423=593

DISCMAN AIWA Elektronie, anti-

shock sytem, 250 zł + torba

50 zł. (0-18) 285-13-12

DUŻA wieża Technics, tuner ST-

Z450, wzmacniacz SU-Z100,

magnetofon RS-D250 +orygi-

nalna szafka, (0-18) 443-99-13

FRYTKOWNICA elektryczna (4

porcje) 100 zł. lub zamienię na

cokolwiekJ0J_4) 685-45-07

GITARA elektr. stan dobry,

sprzedam. (0-18) 44144-79.

KAMERA „Sony" stan idealny
z osprzętem, statyw, torba, ła­

dowarka itp, tanio, (0-18) 441

44-38

KOLUMNY głośnikowe Philips

2x70W Bass reflex 3-drzwio-

we. (0-18) 443-54-64 do 15.

KUCHENKI mikrofalowe, używa­
ne, stan bdb, tanio, (0-18)443-

99-13,0-602-53 -08-10

MAGNETOWID Telefunken, ste-

reo-hi fi, nicam, stan bdb, ta­

nio, (0-18) 443-99 -13, 0-602-

53-08-10
________

MAGNETOWID PHILIPS VR 171/

58 - nowy, zamienię na felgi

aluminiowe i roletę bagażnika
do Eskorta. (0-14) 22-34-98.

MAGNETOWID AKI WS-G 405,

multisystem, PRO-Gx4. (0-14)

251241,(0-601) 54-60-78.

MAGNETOWID PANASONIC VHS

NVS 65 HQ Hi-Fi stereo (insert
+ auto-dubing). (0-14) 251

241, 0601 54-60-78

MIKER i światła dyskotekowe.

(0-12) 647-2479.

MIKER, lasery, światła - na dys­
kotekę (z gwarancją) (0-12)

64-24-79

PRALKA wirnikowa „Frania", od­

kurzacz „Zelmer", kuchenka

gazowa 2-palnikowa, tanio, (0-

18) 444-22-45

PRALKA automatyczna, używa­
na, stan b.db. (0-12) 278-45-

00 w. 189

RADIOODTWARZACZ „Sony", ma­

ło używany, RDS, panel, 600zl,

(0-18) 443-86 -44

SONY Hi8 kamera video TR

3300 EPAL Hi-Fi stereo + mo­

nitor LCD kolor. (0-14) 251-

241, 0601 54-60-78

SONY Hi8 magnetowid EVC

500E PAL Hi-Fi stereo. (0-14)

251241, 0601 54-60-78

SPRZEDAM tanio kamerę „Sony"
8mm z osprzętem, pilnie, (0-

18) 441-44-38

TANIO Sony 19 cali, satelitę,

wieżę Philips. N.Sącz 0/601

866-242.

TELEFON komórkowy Siemens

S6 Power na gwarancji sprze­
dam, cena do uzgodnienia. (0-

18) 44144-79,0/602-864-107.

TELEFON komórkowy „Motoro­
la" 0160,. futerał, ładowarka,

instrukcja, mało używany, 270

zł. 0603 205 028

TELELWIZOR kolor Orion 28", 3

letni, 850 zł. (0-12) 0602 882-

696

TELEWIZOR kolorowy ELEMIS

21“ pilot, telegazeta, 300zł. (0-

18)442-7163

ZMYWARKA do naczyń POLAR 4

funkcje, NOVA. (0-14) 42-35-93

KUPNO
TELEWIZOR, mały czarno-biały.

(0-14) 22 07 38.

URZĄDZENIA chłodnicze, regały
- spożywcze, kupię, (0-18)

443-42-00

KOMPUTERY

SPRZEDAŻ
486, CD, monitor 460 zł. (0-12)

411-72-79
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komputery
SPRZEDAŻ

AMIGA 500 ♦ monitor kolorowy,

drukarka, dużo dodatków.800

zl. (0-18H42-8905

AMIGA 500 1MB RAM z osprzę­
tem. DĘbicaJO-14) 670-38-93

AMIGA 600 + dyskietki + joy­
stick. Mało używany, cena do

uzgodnienia. (0-12) 386-18-02

DRUKARKA Panasonic KX-P21

30 24 igły, obcja kolor, tanio

sprzedam. (0-12) 658-32-74

IBM-baza monitor kpi. COMO-

DORE kpi. drukarka EPSON LX

800 - tanio. 0602 714-422

KOMPUTER COMPAO - Pentium

2,M0MHz. (0-14)21-01-53.

KOMPUTER Pentium 200, moni­

tor 15" color, 1.900 zł. (0604)

86-43-81.___________________

MONITOR kolor cyfrowy 2 letni,

250 zl. (0-14) 423-520.

PAMIĘĆ RAM 2x8 MB - 60 zl

oraz Scaner Primax color -

250 zl. (0-14) 222-039 .

PENTIUM 75 cena do uzgodn.

(012)657-84-84 po 18.00

PENTIUM 233 MMX BOX, płyta
HOT 569TX; 32MB RAM, FDD

1.44 Samsuro; HDD 4.3 Sam­

sung; kieszeń karta graliczna,

TRIO VIR GE DX 4MB CD ROM

24, karta muzyczna AWE 64

Sound Blaster; Goldstar 14" -

2.700 zl. (0-18) 332-61-51

TONERY do drukarek lasero­

wych Hawlett Packard. (0-18)

441-42 -07
_________________

TUSZE do HP 690 HP400 kolor

czarny 1 szt 60zł. drukarka HP

400 uszkodzona 80 zl. 0603

205-028
_ _______

XEROX 5017 bardzo mało uży­
wana, stan b.db. 1 .800 zł. (0-

18) 332-61-51

FAUNA, FLORA

SPRZEDAŻ
3 małe śliczne kociątka oddam

wdobre ręce. (Ó-12) 285-06-82

MOPSY, szczenięta, chińskie

grzywacze szczenięta bezwło­

se i owłosione, rodowodowe.

(0-18)444-26-39.

TUJE szpalerowe na żywopłoty
i osłony (plikata olbrzymia) od

1-3 m. (0-12) 282-34-90 .

OFERTY

Z KATOWIC
TEL. KIER. 0-32
,HENS‘- doskonalą, suchą bel­

gijską karmę dla psów i kotów,

za atrakcyjną cenę, poleca re­

nomowana hodowla. Szczegó­
łowe informacje pod nr. tel.

032/ 225-03 -91, 0601-52-13-

MpoJ7.00. ______

AGA pośrednictwo kynologicz-

ne, 032/ 264-04-31.

ALASKAN Malamute 8-tygodnio-

we, przepiękne suczki o wil­

czym omaszczeniu bez rodo­
wodu tanio sprzedam, 032/

291-09-28 po 16.00.

BASSET Hound, szczenięta, re­

prezentacyjne dla dzieci, rodzi­

ny, osób starszych. Tel. 034/

314-61-48,

BERNARDYNY. 0-602-33-00-90 .

BICHON frise- miniaturowe ma­

skotki. Tel. 032/ 225-03-91,

0601-52^3-98.________

BOKSEREK 3-miesięczny, ciem­

ny, pręgowany, po szczepie­
niach. Tel. 032/ 219-22-72 .

CHART rosyjski, reprezentacyj­
ny, przyjaciel, szczenięta -

sprzedam. Tel. 0 -90/ 66-28-

49,0-12/ 278-51-58._____

COCKEB spaniele 032/211-04-02

DALMATYŃCZYKI szczeniaki bia­

ło- czarne po championach,

sprzedam. Odbiór szczeniąt
początek listopada. Żory, tel.

036/ 43-45-003.____________

DALMATYŃCZYKA- suczkę sprze-

dam, tel. 036/ 451-31-88 .___

DALMATYŃCZYKI 032/264-04-31.

DOBERMANY czarne po wyso­
kich rodzicach super tanio. Tel.

0601-473-423.______________

DOBERMAN, suczka, 3 miesięcz­
na, czarna podpalana, po cham-

pionie. Tel. 032/ 597-014.

FOKSTERIERKI 032/ 264-04-31.

GADY i płazy sprzedam. Tel. 0-

602-312-512.

GOLDEN Retriever wybitne

szczenię z zagranicznego kry-

cia. (032) 761-13-74.

KAUKAZY- szczenięta. 0-60151-

56-73.______________________

KAUKAZY- szczenięta, dorosłe-

sprzedam, 032/ 226-30 -53,

23-55-895.__________________

KOCIĘTA perskie tanio sprze-

dam, 0501-412 -857.

KRÓLIKA miniaturkę z klatką

sprzedam. Tel. 032/ 267-37-57.

KRÓLIK miniaturka (czarny) +

nieduża klatka - 50 zł. Tel.

0604-213-297.
______

KUPIĘ jamnika szorstkowłose­

go, bez rodowodu. Tel. 0 -32/

238-35-01.__________________

KUPIĘ Masziffa bez rodowodu.

(032) 299-62-62.
____

KWIAT doniczkowy kroton 2,15

m, piękny- sprzedam, Będzin

032/ 267-17-47.

LIGUSTR - na żywopłoty tanio

sprzedam. (033) 45-39-24.

MALTAŃCZYKI. (032) 230-24-69.

MAŁA terierka niemiecka, czeka

na nowego właściciela. Tel.

077/ 31-33-59 po 20.00.

MASTINO Napoletano- szczenię­
ta, bez rodowodu, suczki. Tar­

nowskie Góry, ul. Kolejowa 15.

MOPSIKI szczenięta, małych

gładkowłosych piesków, beżo­

we, czarna płaska mordeczka.

Zabawne, komunikatywne, nie-

szczekające, uwielbiają dzieci,

bez agresji, rodowodowe. Tel.

012/ 278-69-89._________

MOPSY- szczenięta rodowodo­

we, po doskonałych rodzicach.

Tel. 032/ 225-04-50. 1

ODDAM na warunach hodowla­

nych Charta afgańskiego (6-

miesięcznego), 036/ 4-512-

384.
_ ______

ODDAM psa w dobre ręce. Ty­
chy, Dębowa 1 / 29.

OWCZAREK niemiecki, roczna su­

ka - sprzedam. Tel. 032/ 762-

62-30 .

OWCZAREK francuski btiard, rodo­

wodowy. Tel. 0 -18/ 471-25-17 .

OWCZARKA niemieckiego z rodo­

wodem sukę 3-letnią oddam za

darmo w dobre ręce, 036/ 42-

46-332^0601-47 -71 -04.

OWCZARKI podhalańskie szcze­

nięta z rodowodem, 10 tygo­
dniowe. Tel. 090 -251-890.

OWCZARKI niemieckie 3-mie-

sięczne, rodowodowe po

championach- sprzedam, 032/

202-65-75.__________________

OWCZARKI niemieckie, rottweile-

ry po rodzicach rodowodo­

wych- sprzedam. Kajstura Ta­

deusz, Zablocie k/ Strumienia,

ul.Bielska 56,033/ 570-317.

OWCZARKI niemieckie pozarodo-

wodowe. Czeladź Legionów 6/

7 po 1O.XI . Tel. 032/ 763-47 -

03.

OWCZARKI niemieckie z rodowo­

dem 3-miesięczne po champio­
nach- sprzedam, 032/ 202-65-

75.________ ______________

OWCZARKI niemieckie z rodowo­

dem, 12- tygodniowe, tel. 0-

501-406-351.
___ ____________

OWCZARKI niemieckie- szczenia­

ki oraz starsze po rodzicach

użytkowych i championach,

032/ 225-63-24.

PAPUGI nimfy białe, młode, oka­

zyjnie sprzedam. Tel. 032/

263-32-23.__________________

PAWIE- sprzedam, Myszków k/

Częstochowy, 034/ 313-95-97.

PERS- 3 miesiące, czarny z bia­

łymi dodatkami, szczepiony-

sprzedam. 0-602-892-102.

PERSIĄTKA czarne (7 tygodni)

z rodowodem, rodzice po te­

stach na białaczkę, prawdziwe

pieszczochy, wychowane przy

dzieciach, nauczone czystości,
cena od 350 do 450 zł. Tel. 0-

32/ 2260-697.

PERSKIE kocury, 2-letnie, za

symboliczną kwotę sprzedam.

0-602-892-102.______________

PERSKIE kocury do sprzedania

za symboliczną cenę, tel.

0603-261-038.

PERSY, 032/ 22-60-697.

PIESEK jamniczka miniaturowa,

zaszczepiona. Tel. 032/ 232-

54-96 .

PIĘKNE kocięta perskie, z rodo­

wodem, w dobre ręce - tanio.

Tel. 032/ 217-38-54.

PUDELKI srebrne, miniaturowe

rodowodowe sprzedam. Tel.

032/ 265-43-74.

ROTTWEILERY rodowodowe- bar­

dzo tanio. Sosnowiec Niwka,

Modrzewskiego_L

SHIH Tzu- szczeniaki sprzedam,

0-71/.31-494-37,____________

SPRZEDAM rocznego doberma­

na, (032) 284-78-28.

SPRZEDAM jamniki, pudla minia­

turowego i taniego czteromie­

sięcznego rodowodowego

owczarka niemieckiego, tel. O -

501-410-362.
_

SPRZEDAM szczeniaki cocker-

spaniele i foksterriery szorst­

kowłose. Tel. 0 -71/ 31-494-

37.

SPRZEDAM Shih-Tzu szczeniaki,

0-71/31-11-283.

SPRZEDAM persa czarnego po

wystawach. Tel. 034/314-61-48

SPRZEDAM kocięta Perskie, bez

rodowodu- tanio. Tel. 0-32/

264-30-35.

SPRZEDAM dwie kotki- Persy, 3

lata, oraz kota repreduktora (li­
kwidacja hodowli). Cena do

uzgodnienia. Tel. 22-15-792 po

18.00/2____________________

SPRZEDAM za 100 złotych białą

koteczkę perską, 8-miesięcy.

Jaworzno-Ciężkowice, ul.

Mroczka 112.
_____

SPRZEDAM dalmatyńczyka rocz­

nego- tanio. Tel. 288-78-29, 0-

602-89-05 -21 .

SPRZEDAM szczeniaki cocker-

spaniele i foksterriery szorst­

kowłose. 0-71/ 31-494-37.
_

SPRZEDAM Staffordshire - Buli

terrier czarne (pieski) najlepsze

dla całej rodziny, łatwy w utrzy­
maniu i pielęgnacji, świetny
stróż oddany do końca. Tel.

0602-618-807 Gliwice.

SZNAUCERY tanio sprzedam. Tel.

0-34/ 313-38-81.

SZNAUCER olbrzym, pieprz i sól,

szczenięta 3 miesięczne. Tel.

033/ 61-74-46.

ŚLIMAKI sprzedam. Tel. 034/

3534)0-27 ._ _____________

ŚWIERKI srebrne, sosny czarne

i inne sadzonki sprzedam.

(033)^45-39-24 .

YORKSHIRETERRIER reproduktor
z rodowodem (krycia bezrodo-

wodowe), 036/ 435-23-56.

YORKSHIRETERRIER- sprzedam,

032/ 270-40-42.

ZAPEWNIĘ najlepsze warunki na

świecie wymarzonemu KOTKO­

WI PERSKIEMU. Niestety ze

względu na to, że jestem stu­

dentką (zootechniki) nie mam

na niego pieniędzy. Ewentual­

nie raty, bądź warunek hodow­

lany. A.Strzoda, Siemianowice,

ul. Korfantego 16b/ 30.

ZDROWIE
ELEKTRYCZNA maszynka do

Celulitis oraz urządzenie

(elektr) przeciw zmarszcz­

kom, mało używane, (0-18)

443-42-93

LAMPOKAR laryngologiczny lub

okulistyczny w dobrym stanie

technicznym kupię. (0-18)

441-03-62^

PIANINO BELARUS, ciemne

wys. połysk, stan b.db . 2 .200

zł. (0-18) 352-27-25 .. !

SUKNIA ślubna cena do uzgod­
nienia (0-18) 443-91-65 lub

443-91-70 wieczorem

TURYSTYKA,
SPORT

BIAŁKA Tatrzańska wczasy

świąteczne, ferie zimowe, sieć

wyciągów. (0-18) 265-42-06

BESKID Sądecki pokoje 3,4-po-

kojowe, kuchnia do dyspozycji,

łazienka, parking, osobo-doba

17 zł. (048) 33-23-140 ■

BIAŁKA Tatrzańska - pokoje z

łazienkami, domowe jedzenie,

możliwość przyjęcia grup auto-

karowych. (0-18) 265-42-05

BUTY narciarskie NORDICA Nr

41, biały, stan b.db, 200 zł. (0-

12) 634-30-37
_

FERIE zimowe w KRYNICY G.

Pokoje 2,3 - osobowe, Rezer­

wacja pokoi. Cena dostępna.

(0-18) 471-34-47____

GORCE tanie weekendy, święta,

sylwester i ferie, wyciągi, lodo­

wiska, wyżywienie. (0-18)

331-7648
_________

KRYNICA. Do wynajęcia miesz­

kanie dla wczasowiczów. Go­

rzów Wielkopolski - (0-95)

732-16-75 po południu.

KRYNICA GÓRSKA. 2-, 3-, 4-oso-

bowe pokoje. Przyjmę grupy do

25 osób na sylwestra, ferie zi­

mowe. (0-18) 471-45-39 8.00-

14.00, 471-50-63 po 16.00

KRYNICA GÓRSKA-centrum. Ta­

nie noclegi 1, 2, 3 osob. poko­
je. Domowa atmoslera. (0-18)

471-53 -02
_________

NARTY Rossignol RG4, dł.2m,

fabrycznie nowe, cena do

uzgodnienia. (0-18) 441-03-62.

NARTY Atomie ARC1, dł.1,95m,

fabrycznie nowe, cena do

uzgodnienia. (0-18) 441-03-62.

NARTY „Lena", bez wiązadeł,
bardzo tanio. (0-14) 21-92-69.

PANCZENY (buty z łyżwami) Nr

44 mało używane, czarne. (0-

12) 636-56-49 wieczorem

RABKA! Wczasy świąteczno-no-
woroczne. (0-18) 267-63 -00

RABKA. Sylwester, ferie. (0-18)

268-42-57

ROWER górski giant „terrago",

stan b. dobry, rama luli cro-mo

4130 duble butted, shimano

stx-rc, lx, cena ok. 1300zl. (0-

14) 23 21 35._______________

ROWER super „Giant", roz-

miarx24, cena 400zł, (w skle-

pie 900zł). (0-14) 27 57 67.

SZCZAWNICA. Domki góralskie,

pokoje z łazienkami, TV, par­
king przed domem - całorocz­

nie. (0-18) 26-211-11.

SZCZAWNICA pokoje 2,3,4-oso -

bowe łazienka, kuchnia, blisko

wyiągi, piękna okolica. Tanio.

Rezerwacja. (0-8) 262-12-79.

SZCZAWNICA. Pokoje. 2 -, 3-, 4-

osobowe, wyciągi, trasy tury­
styczne, piękna okolica. Tanio.

Rezerwacja. (018) 262-12 -79

ŚWIĘTA, sylwester, ferie w gó­
rach, w pięknie położonym

pensjonacie. Rezerwacja. (0-

18) 207-73-68

TYLICZ wczasy świąteczno-no-

woroczne - 35 zł, lerie - 30 zł

(z wyżywieniem), blisko wyciągi

narciarskie. (0-18) 471-13-08 .

TYLICZ k/Krynicy Górskiej. Po­

koje do wynajęcia. Sylwester,
ferie - tanio, miło. (0-18) 471-

11-06

WYCIECZKA indywidualna 15 li­

stopada Kraków PKS godz.

6.55 - ZAWOJA „Lajkonik" -

Markowe.

ZAKOPANE. Pokoje gościnne,

wyżywienie. Zapraszamy na

okres świąteczny od 22.12.br.

(0-18) 201-18-35.

WYPOCZYNEK połączony z sylwe­
strem na ORAWIE. (0-18) 265-

24-93

ZAWOJA. Dom wycieczkowy
u podnóża Babiej Góry zapra­
sza wycieczki szkolne, zielone

kolonie. Nocleg 10 zł, obiad

8zł. (0-33) 77-56-24

OFERTY
Z INNYCH

WOJEWÓDZTW

WYPOCZYNEK
ACHI Sylwester, ferie. „Rysy"

032/ 253-78-57.____________

BABIA Góra - Zawoja - Pensjo­
nat oferuje pokoje 2,3,4 oso­

bowe. Zapraszamy wycieczki

szkolne, zielone kolonie, grupy

zorganizowane, nocleg -10 zl.

Opiekunowie gratis. (033) 77-

56-24.__________

WCZASY oczyszczająco-odchu-

dzające. Darłowo, tel. 094/

314-36-57, tel. kom., 0-602-

220-437.________

WISŁA, pokoje 9-13 zł, spokój,

cisza, las, dostęp do kuchni,

szlaki, grzyby, grupy do 25

osób. Tel. 033/ 52-71 -01.

SPRZĘT
AMATOROWI - samochód cam­

pingowy - 3 m. sypialne

sprzedam. (032) 271-50-97.

BAGAŻNIK na 4 lub 5 par nart fir­

my Fapa kupię, 032/206-5245

ŁODZIE, silniki spalinowe, elek­

tryczne, części, akcesoria,

sprzedaż, naprawy - remonty.
P.U.H. „Marinę Service“ ul. Że­

liwna 41, Katowice tel. (032)

517-976 lub 0601-44-82-48.

ŁÓDŹ kabinowo-żaglową sprze-

dam. (033) 4618-99.

NARTY i buty zjazdowe dziecię­
ce lub młodzieżowe - zdecy­
dowanie kupię, 032/ 206-52-

45.

NARTY Polsport 175 cm nowe

tanio sprzedam - 200 zł. +

narty 120 cm nowe gratis.

(032) 265-36-30.

NARTY z wiązaniami „Fiszer",

używane, stan db. niedrogo. Tel.

227-58-96/0 -603-260491.

PARALOTNIĘ rekreacyjną prod.

zachodniej waga pilota 60 -

90 kg, stan bdb, pilnie sprze-

dam. (033) 170-399. -

PRZYCZEPĘ kempingową N-

126E, 1984, z przedsionkiem,
w bdb stanie sprzedam. Tel.

0602-484-989 .

ROLKI K-2 sprzedam tanio. Tel.

0-603-24-50 -10.

ROWER górski, mało używany,

ok. 300 zl. Tel. 032/ 282-40-

24, wieczorem.

ROWER górski młodzieżowy,

prawie nie używany sprzedam

za 200 zł. lub zamienię na mo-

torower. (032) 262-57-32.

ROWER górski Autor 26 cali,

stan bdb- sprzedam, 032/

209-77-12.

ROWERY używane, niemieckie

(małe, średnie, duże)- tanio!

032/ 249-64-86.

SPRZEDAM rower górski Whe-

eler na gwarancji, cena 400 zł.

Tel. 0-32/ 225-25-29.

SPRZEDAM sprzęt do ćwiczeń

kulturystycznych, stan bdb, ta-

nioJeL 263-64-64.

SPRZEDAM rower górski (kupio­
ny w Niemczech - Shimano

300 IX, 21 przełożeń, licznik

itd. Tel. 249-64-86 .

SPRZEDAM narty zjazdowe i bie-

go we, stan dobry. Tel. 032/

249-64-86.
___________

TANIO sprzedam narty 185 cm,

buty rozmiar 44, tel. 032/

2461-029.

MATRYMONIALNE
71-LETNI wdowiec, emeryt woj­
skowy, b/nałogów pozna uczci­

wą panią. Oferty: 48/T Staro­

wiślna 10, Kraków, Gazeta Kra­

kowska.

EMERYT po 60-ce poszukuje od­

powiedniej pani. 33 -302 Nowy

Sącz 4, skr. poczt. 62

TOWARZYSKIE
KOZIOROŻEC 37/176. wolny, wy­
kształcenie średnie. Pozna ko­

bietę miłą, z temperamentem.

Cel towarzysko-matrymonial-

ny. (042) 632-19-14.

LUBIĄCA turystykę emerytka

szuka kulturalnej Krakowianki

- współuczestniczki samoloto­

wej wycieczki zagranicznej. (0-

71) 364-08-07

SYMPATYCZNY 33 latek 170 cm

pozna miłą pannę. Tomasz W.

skr. 43,31-816 Kraków.

BIZNES
KAWIARNIA z wyposażeniem

dyskoteki przy trasie N.Sącz-

Zakopane - atrakcyjna cena.

(018) 444-70-29 po 16.00

ODSTĄPIĘ miejsce na reklamę

wolnostojącą N.Sącz - Gry­
bów (w Piątkowej). (0-18) 443-

65-78.

PODEJMĘ przedstwicielstwo na

rynki WNP. Poważne propozy-

cje na fax: (014) 274-734

PRZYJMĘ reklamę samochód

osobowy lub na działkę z do­

brą lokalizacją. (0-18) 441-55-

88, 0601 465-265—

PRZYJMĘ chałupnictwo w meta­

lu, na tokarki, frezarkę, prasy,

strugarkę, inne. 090 209-074

SPRZEDAM. Mały pensjonat

k/Krynicy. Atrakcyjny teren,

pod budowę eletrowni. (0-18)

471-47-28

KOMUNIKATY
ZNALEZIONO ratlerka, ok. 2 let­

niego w Laskowej. (0-18) 333-

31-30.

RÓŻNE
ALTANA ogrodowa nowa. Wł .

Gubała, Lubień 579, (0-18)

268-20-73

ANTYKI - stare meble, sprze-

dam, (0-18) 441-47-78

ANTYRADAR sprzedam. (0-12)

429-24-21
_________

ATRAKCYJNĄ suknię ślubną, na

szczupłą wzrost 168 - sprze-

dam. (0-12) 649-95-23

BAR kawiarniany, drewniany,

brązowy z gablotą, kafelkami.

(042) 415-29-48

DAM łóżeczko dziecinne (nieod-

płatnie). (0-14) 21-25-60.

BECZKA nierdzewna kontener

2.000I, 2000 zl sprzedam. (0-

12) 648-26-94

BUTLĘ gazową używaną, pro­
pan-butan, kupię, (0-18) 443-

8644

DRZWI wejściowe, nowe z mo­

drzewia, 210x100. (0-12) 282-

34-90.________________

DRZWI wewnętrzne 80 cm,

z dużą szybą, nowe. (0-12)

282-34-90

DUŻE kawałki materiału skóro­

podobnego - bardzo tanio. (0-

12 415-42 -87
____________

DWA nowe kożuchy damskie,

długie. (0-18) 332-30-28

DZIENNIK Ustaw, Monitor Polski

twarda oprawa od 1973 do

czerwca 1997.1 .000 zl. sprze­
dam. (014) 21-12-19.

ENCYKLOPEDIA PWN 13 tomów,

150 zł sprzedam lub zamienię

na coś użytecznego. (0-14)

685-45-07
_____________

FIS HARMONIA prod. francuskiej,

antyk, ok. 80 lat, stan bdb,

sprzedam. (0-18) 332-55-20

po 20.

FLIPERY - gry TV dla młodzieży

tanio sprzedam. Tel. (014) 21-

19-65, 21-87-92.____________

FORD Aerostar sport 3,0; 1993,

128.000km, pefne wyposaże-

nieL32.000zł. 0601 41-27-99

FORTEPIAN krótki mechanika

angielska, stan bdb. (0-18)

442-7544.
_______

FOTEL kubełkowy do CC, 126p,

czarny, stan bdb. (0-14) 79-83-

76.________________________

FOTELIK samochodowy Reno-

ulux do 20 kg, mało używany,

wózek spacerowy. (0-12) 637-

33-31_______________________

GITARY solo i bas, flet, wzmac­

niacz z kamerą pogłosową,

statywy, tanio sprzedam, (0-

18) 442-63-03 ..

INSTRUMENT klawiszowy (key­
board), pięć oktaw, klawiatura

dynamiczna - kupno. Tuchów

(0-14) 52-47-75.

HECO Turbo Daily 35-10 1990,

blaszak, wysoki, „bliźniaki"

31.000 zł. 0601 41-27-99 po

18.00

KAMERA video japońska sylwa-

nia na duże kasety, pełny

osprzęt, tranio.(0-14) 21 19 54.

KAMERA pogłosowa cyfrowa do

gitary <■ efekt sustainer. (0-18)

446-95-12_________________

KIOSK typu Uno 55m!, bez loka-

lizacji. (0-18) 443-03-85.

KLASER z kartami telefoniczny­
mi, ponad 500 gatunków,
1.500 zł - sprzedam. (0-14)

26-17-62.

KOCIOŁ do szklarni 25 m!, mia-

łowy z wodnym rusztem, uży­
wany 1 rok. (0-12) 282-34-

90.

KOŻUCH damski długi b. ładny,

brązowy, nowy, rozm. średni.

(0-12) 648-21-88____________

KUCHNIA połowa 4-kotłowa

z osprzętem. (0-18) 352-27-25

KUPIĘ przetrząsaczo-zgrabiarkę

pasową. (0-14) 27-21 -73.

KUPIĘ używany garaż blaszak.

N.Sącz 0602 112-406

KURTKA skórzana damska,

czarna, stan bdb, 400zł,

N.Sącz, (0-18) 444-18-21

KURTKA z lisa, kożuch damski,

rozm. średni. (0-14) 42-33-82

KURTKĘ skórzaną brązową mę­
ską sprzedam. (0-18) 443-54-

64_doJ5.

MARYNARKA skórzana nowa mło­

dzieżowa. (0-12) 648-21-88

MONETY, srebro stołowe - OKA­

ZYJNIE SPRZEDAM. (0-12)

266-96-13

NOWA tylna szyba ogrzewana

do samochodu liat 125 i inne

części blacharskie - sprze­
dam. (0-14) 22-22-76.

____

ORGANY „Casio" 1000 nowe. (0-

18) 443-14-06 po 18.

ORGANY elektroniczne YAMAHA

PSR 210 5 oktawowe,mało

używane. Sprzedam (0-14)

672-13-50
____________

ORGANY TS 68A 5 oktaw, kla­

wiatura duża, 20 rytmów, 70

barw, 420 zl. Sprzedam. (0-

12) 272-2243.

PAMIĘĆ RAM 2x8 MB - 60zł,

Scaner Primax Color - 250zł.

(0-14) 22-20-39.

PIANINO taniom sprzedam. (0-

18) 446-33-76.
___

PIANINO sprzedam. (0-18) 444-

18-21^

PIANINO „Calisia", 2.000zł,

sprzedam, N.Sącz, (0-18) 444-

18-21

PIANINO Calisia zamienię na

126p, (0-18) 443-76-71

PLANDEKA kilka elememtów ca­

łość ok. 240m’ dla dyskoteki,

gastronomii itp. SPrzedam lub

zamienię. (0-18) 262-33 -98

wieczorem

PŁASZCZ czarny wełniany, futro

białe długie sprzedam. (0-18)

441-08-22.______

PŁASZCZ skórzany czarny nowy,

b. ładny rozm. średni okacja.

(0-12) 648-21-88

PŁYTY gramofonowe z muzyką

poważną, rockową, jazzową.

(0-12) 423-45-65

POGOTOWIE i usługi ślusarskie.

(0-14) 26 73 93.

POMPA z silnikiem do hydrofo­
ru, nowa oraz 2 piece łazienko­

we gazowe używane - sprze-

dam. (0-14) 22-22-76.

PRANDOTY. Dwa miejsca w no­

wy grobowcu granitowym. Li­

sty: Żabski, Kraków, Chopina

.. 20/13.

PROCESOR pentium 133, dysk 8

RAM 812 MB, sprzedam. (0-

14) 27 57 67._______________

PRZYJMĘ reklamę na samochód

Polonez Caro.(O-14) 68-61-544.

RAKOWICE. Grobowiec na 5

miejsc. Sprzedam. (0-12) 415-

37-86
____________

RAKOWICE. Sprzedam część ład­

nego rodzinnego grobowca.

Wiad. Stankiewicz ul. Strzelec-

ka 2, 47-161 Szymiszów.

RAPITOGRAFY kreślarskie, au-

stiackie, nowe - kompletów
od 0,35-1 mm, tanio sprzedam.

(044) 26 70 58.

SIŁOWNIK do obrotu anteny sa­

telitarnej 12 cali, okazynie. (0-

14) 22 11 08.

bezpłatny kupon uprawniający do jednego ogłoszenia
drobnego w środowym dodatku ogłoszeniowym

wykaz skrótów: AA-autoalarm, AF-aluminiowe felgi, AS-aut. skrzynia,

BS-blokada skrzyni, CZ-centralny zamek, EL-el. lusterka, ES-el. szyby,

EW-el. wtrysk, H-hak, K-klimatyzacja, KT-katalizator, R-radiomag.,

S-szyberdach, SP-spojler, WS-wspomaganie

MARKA MODEL POJ.SILNIKA

ROK PROD. PRZEBIEG CENA KOLOR
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RÓŻNE
SKÓRY z nutri sprzedam poszu­
kuję pracowni futer chętnych
do współpracy. (0-68) 374-96-

94 wieczorem_______________

SKUPUJĘ harleqiny stare i nowe

-każdą ilość. (0-35) 62-362-89

SOLARIUM Sunaklima, 40 lamp,
4 ekrany, idalny stan, cena

9.000zł.tel(658) 664-17-63 .

SPRZEDAM magiel elekt, duży,

(0-18^442-74 -61

SPRZEDAM pianino Calisia, stan

bdb lub zamienię na tańsze, (0-

18) 443-30-96 po 19________

SPRZEDAM suknię ślubną - pe­
leryna, kapelusz, (0-18) 443-

7174

SPRZEDAM kożuch nowy duży,

brązowy z kapturem, długi,

damski, tanio. (0-14) 79 13 94.

SPRZEDAM wózek dziecięcy głę­
boki stan b. dobry, cena 140zl.

(0-14) 22 18 87.

SPRZEDAM obrabiarkę nową do

drewna, dyma-8. (0-14) 22 19

88.

SPRZEDAM-karta grafiki 0,5 vga-

20zł, płyta dźwiękowa „Nana-

Father“-35zl, dyskietki 1,44

MB 3,5 cala, programy pod

PC286, 1zł/szt i 0,8 zł/szt;

cartrige do pegiausa“Termina-

tor 3“-15zl. (0-14) 21 32 74.

SPRZEDAM notebook Compaq,

266MMX, 32 RAM, 4.0 GB

twardy, 24X CD-ROM, 56k mo­

dem, ekran 12.“,aktywna ma­

tryca, karta muzyczna, torba

skórzana. (0-18) 441 19 97,

SPRZEDAM nowe kolumny
150/200 W. (0601) 983 083.

SPRZEDAM strugarkę, wykona­
nie amatorskie szerokość 350

mm, cena 750zł. (0-14) 611

16_34wieczorem.

SPRZEDAM wózek ręczny na ko­

łach motocyklowych, cena 80

zł. (0-14) 611 16 34 wieczorem.

SPRZEDAM tanio kompresor ,0r-

lik". (0-14) 61 16 797.

SPRZEDAM stół bilardowy, stan

barzdo dobry, niemiecki „Pio­
nier", cena 2 800zł, do uzgod-

nienia. (0-14) 41 41 93.

SPRZEDAM „Świat Wiedzy* od

1411,400 zł. (0-14) 792-167

SPRZEDAM suknię ślubną bar­

dzo ładną tanio. (0-12) 282-

05-58______________________

SPRZEDAM suknię ślubną góra

gipiura dół atłas, roz.35. (0-18)

333-33-60___________

SPRZEDAM komplet nowych po­
krowców do 126p, 50 zł. (0-

12) 421-08-86______________

STÓE bilardowy kupię. (0-18)

4464-022 po 20.

STRUGARKA wieloczynnościowa,

pilarka-czopiarka-tokarka.fO-

14) 79-52-67._______________

STRUGARKA wieloczynnościowa,

pilarka-czopiarka-tokarka. (0-

14) 79 52 67,_______________

SUKNIA ślubna długa rozm. 36 -

38, góra gipiura, dół - tafta,

300 zł. Sprzedam; (0-18) 443-

64-00
_________________

SUKNIA ślubna angielska na wy­
soką, długi rękaw koronkowy.

(0-18) 332-30 -28

SUKNIA ślubna 100 zł. niemiec-

ka nowa. Myślenice 274-19-72

SZCZĘKI tanio sprzedam. (0-12)

278-66-31___________________

SZKLARNIĘ - inspekt wym.3x9

m, tanio sprzedam. (0-14) 22-

47-45._________________

TOKARKĘ rewolwerową CCCP,

szlifierka do wałków, automat

BPU16-sprzedam. (0-14)24-

06-69.____________________

TUNELE foliowe ocynkowane
*

CO, 30 x 7m. (0-12) 282-34-

90.
__________________

TWARDY dysk 2,1 GB-segrate,

gwarancja. (0-14) 21 32 74.

WANNA 170cm, nowa. (0-12)

282-34-90.______________ ___

WIRÓWKA używana do prania -

sprzedam. (0-14) 22-22-76.

WÓZEK inwalidzki tanio sprze-

dam. (0-18) 441-26-86.

WÓZEK dziecięcy 2-funkcyjny

dla bliźniaków, 150 zł-sprze-

dam. (0-14) 2640-83 .

WYKRYWACZE metali z rozróż­

nianiem lub bez, zasięg 3m,

z gwarancją. (0-18) 353-11 -

49_______________________

WZMACNIACZ - mikser zamienię

na keyboard lub saksofon, (0-

18) 442-63 -03

ZEGAREK dla osób niewido­

mych, nowy, niedrogo sprze-

dam. (0-18) 353-63-80

ZDECYDOWANIE kupię stare i no­

we zegary, zegarki, aparaty fo­

tograficzne, optykę i starocie.

(0-14) 26-53 -12.

HOBBY
10 lub 20 marek w zlocie, lata

1871-1915 zdecydowanie ku-

pię, tel. 032/ 241-29-86 .

DROBNE monety niemieckie

z lat 1800- 1848r-kupię, 032/

515-754._______________

JESTEŚ młodym i zdolnym basi­

stą, czyjącym rock, funky
i jazz???? Dołącz do nas! Tel.

228-27-19.

KAMERA noktowizyjna prod.

USRR, nowa, 250 zł. Tel. 0-

501426550.

KOLEKCJONER kupi polskie od­

znaki i odznaczenia sportowe

do 1945 oraz odznaki pułkowe
i odznaczenia wstążkowe do

1945 roku z'całej Europy.

(032) 284-26-54 wieczorem.

KSIĄŻKI z serii „Naprawa samo­

chodów". Tel. 032/ 28-67-80 .

KSIĄŻKI niemieckie- „Heidi"

1933 rok, „Henz Vogelsang"

1908 rok, „Koch ABC", „Der

Kampf im Westen" i inne-

sprzedam. Tel. 515-513.

KUPIĘ etykiety piwne: Brahma,

Antarctca (obraz). Kirin (Jap.)

Coors (USA szt/ 0,61 zl. lub za­

mienię na Faxe, Ceres, Kronen-

bourg. Jacek Pogoda, 44-119

Gliwice 19 ul. Jesienna 23/ 4,

KUPIĘ książki motoryzacyjne

(historia, opisy, rajdy, wyścigi,

żużel, inne). Tel. 0-602-324-

284, po 18.00 .

KUPIĘ przedwojenne: rzeźbę,

malarstwo, grafikę. Tel. 032/

230-23-30.

KUPIĘ stare polskie i niemieckie

książki, mapy, widokówki, ga­
zety, odznaczenia, foto, doku­

menty, zegary, żyrandole, pa­
miątki wojenne z „lagrów"
i niemieckich obozów koncen­

tracyjnych. 40-163 Katowice

28, skr. 3630, tel. 203-42-83.

MONETY, kupię- 0602243933,

032/ 217-04-90.
______

NIEMIECKIE odznaczenia woj­
skowe, kordziki, bagnety, czę­
ści umundurowania, pamiętniki
i książki o tematyce wojennej

zdecydowanie kupię. (032)

286-74-73,
____________

NOWY katalog monet polskich

(XIX. i XX w), wyd. 1998r. -ta­

nio sprzedam. Tel. 0-602-324-

284jo 18.06________

POSZUKUJĘ roczników gazety

lilmowej „Magazyn Filmowy
z lat 1967- 1970. (032) 384-

69-92.________________

POSZUKUJĘ zdjęć, fotosów z fil­

mów o Winnetou wg książek

Karola Maya (seria indiańska)
i z serialu Bonanza. (032) 384-

69-92._________________

POSZUKUJĘ książki Jana Pawia

II pt. „Dar i tajemnica" Tel.'

032/264-11 -68, Dąbrowa Gór-

nicza. Z góry dziękuję!_____

POSZUKUJĘ książki Jana Pawia

II pt. „Dar i tajemnica". Tel.

032/ 264-11 -68 .

ROCZNIKI czasopism „Radioelek­
tronik" 1973-1988, cena przy­
stępna. Tel. 032/ 28-67-80 .

SPRZEDAM przedwojenne leksy­
kony niemieckie. 1 . Knaurs Le-

xikon - 20 zl. 2. Der Volks -

Brockhaus - 30 zl. Stanisław

Sobiecki, 44-240 Żory, skr.

poczt. 123. Tel. 0604-271 -052.

SPRZEDAM poroże Renilera.

(032) 256-74-61.____________

SPRZEDAM 2 albumy z olimpia­
dy w Berlinie rok 1936. (034)

313-11-49._____ ___________

SPRZEDAM poroże renifera.

(032) 256-74-61.

SPRZEDAM miesięczniki „Ty
i Ja" ok. 60-73. Grodziec 42-

506, ul. Kempy 30.__________

STARE monety, złote, srebrne,

niklowe chętnie kupię, tel.

032/ 241-29-86.____________

STARE widokówki, monety, ku­

fle, zegary, oznaczenia oraz in­

ne starocie- kupię. 032/ 2412-

986,0601-8659-20.

UCZCIWIE kupię ziole, srebrne

monety, medale, odznaczenia,

zegarki, 032/ 516754.

ZBIÓR znaczków Polski 1966 -

1998 i Austrii 1973 - 1998.

Tel. 035/ 616-16-65._____

ZDECYDOWANIE kupię złotą 20,

10-dolarówkę, 032/515-754.

ZNACZKI PRL 1944-1979 dodat­

kowo stemplowane. Tel. 032/

271-1667.

MY, WY, ONI
„RAZ, dwa trzy, czuję tutaj za­

pach krwi" Czy mnie słyszysz?

Rozpaczliwie poszukuję Nosfe-

ratu księcia nocy wśród licz­

nych i rozmaitych nieśmiertel­

nych, poszukuję wielbicieli

wampirze) twórczości Annę Ri-

ce. IZYDA.

1. Kitana fajna ksywa, lubię

sport, wędkarstwo, muzykę
RMF FM, mam ciemne oczy

i włosy...

2.... oczy i włosy, jestem skor­

pionem (10.11). BywaszwGor-
licach. Pozdrawiam wszystkich
i redakcję. Inka

CHŁOPCZYCAI Świetnie było Cię

poznać, mam nadzieję, że

wkrótce zobaczymy się u Cie­

bie. Dzięki za urodzinowe ży­
czenia. Łączę górę gorących

całusów, Tarel_____________

CZEŚĆ Anka! Pozdrawiam Cię

i dzięki za pozdrowienia. Może­

my sobie pogratkować.... na-

pisz coś o sobie: zainteresowa­

nia itp. o mnie - mam 19 lat,

chodzę do PSMIR w Krakowie,

mieszkam w okolicach Rabki,

słucham Techno i Dance. To na

tyle. Predator. PS. Pozdrawiam

redakcję._

D.J.GAHAN dzięki za pozdrowie­
nia to lakt, że się nie znamy.

Coś o mnie: mam 19 lat cho­

dzę do szkoły w Krakowie, je­
stem z okolic Rabki. Aion - ży-

jesz??? Pilocie 0’Persie - jak

to robisz, że Twoje teksty są

takie długie??? Pozdrowienia

dla wszystkich. Predator

DO Kate.Nie musi się wierzyć
w to, że miłość istnieje (po pro­
stu tak jest), należy natimiast

do niej dojrzeć. Tak sądzę.

Kwestią pozostaje to w jaki

sposób „dotyka" ona nas sa­

mych. Swoją drogą, interesuje

mnie dlaczego tak myślisz.

Zgadzasz się na rozmowę przy

kawie? Życie.

DROGA-MAŁGORZATA K. z ZSM

w Tarnowie z Ha LO. Szkoda,

że jakoś tak dziwnie i głupio

wyszlo-myslałem. Niepotrzeb­
nie robiłem sobie nadzieję.
Z resztą która chciałaby mieć

takiego jak ja?!!-Nekroskop.

DUM8 - Dokładnie to gdzie! SA-

MAELA Zawsze możesz

przyjść do mnie!! Weronika-za-

dzwoń - gdzieś mi, Twój tele­

fon się podział!!! RUCH-Widzew

2-1!! ULTRAS NIEBIESCYHLKS

Czarnovia-KING! - Pozdrawiam

b. gorąco - CZARNĄ-co u cie­

bie!! NEKR0SK0P(ExLobo) _

GYPSY-myślę, że jeszcze tu kie­

dyś wrócisz! Pozdrawiam Kita-

nę, Aka, Kate, Mlota-mi też tu

brakuje Lu i Graphi! Jesienne

dziewczyny-jeśli lubicie chłopa­
ków z długimi włosami to na-

piszcie! KS Ruch Chorzów Apa-

tor Toruń, ZKS Unia Tarnów,

TS Wisla-ok! - Nekroskop.

JEREMY jestem Skorpionem

(10.11). Popieram Twoją pro­
pozycję. Skrobnij coś INKA (IN-

CIA)________________________

KITANA - zadzwoń patrz (Ross)

To dowiesz się wszystkiego

o mnie pozdrawiam Inka (lo­
cja)_________________________

KOCHAINEKI! Chciałabym Cię po­
znać, więc spotkajmy się

18.11 .98 (środa) obok budki

telefonicznej na Plantach

o godz.16.00. Duży buziaczek!

Simone. P.S. Uważaj z tymi bu­

ziakami, bo pewnego dnia

umrę z przedawkowania słody-

czy Twoich buziaków.________

KOCHAM Kamilę K. - napisał Ar-

tur P. z Czarnej._________
KUBUSIU P. Wrzaskaczku! ~Nie

szalej tak! Wszystkiego dobre­

go, -cichego i spokojnego. Ko-

cham Cię. Mama.

LECZ zanim usłyszycie przesła­
nie miłości, Litwy w siebie

wlejta, aby umysł rozjaśnić
a Ci co słuchać będą już leżą

nieprzytomnif...) gdy przy

dźwiękach muzyki zaśpiewać
wam o Raju....-nawzajem! Ne-

kroskop.____________________

MAŁA nie smuć się ok? Simone

czemu jesteś taka tajemnicza?

Przyjmę darowizny w postaci

kuponików! Czy w HP interesu-

je się ktoś komputerami? Amok

NIKT w to nie wątpi, że Czarno­

wie w okręgu Dębickim Rzą­
dzi!! Dzieci z Gryfu do domów!

Zobaczymy znów za rok! HKS

Ruch Chorzów! pnly Niebiescy!
Niebieska Siła Śląska!!-Czarno-
wia"Black“ Power! Nekroskop.

OGRODNIK! Dzięki, że się ode­

zwałeś. Ciekawa jestem jaki

obrałeś kierunek studiów. Po­

mimo tego, że jesteś bardzo

zajęty, mam nadzieję, źe bę­
dziesz się czasem odzywał.

Przesyłam dla Ciebie specjalne

pozdrowienia od Tiflani. A ode

mnie całuski, cukiereczki, cia­

steczka (słodkie aż do bólu).
Simone.

ROSS - spotkajmy się. Mój tel.

352-12-92. Zadzwoń jak naj­
szybciej całuski Inka (Incia)

.ROZŁĄKA osłabia mierne uczu­

cia a wzbogaca wielkie, jaki

wiatr gasi świecę a rozpala

ogień." /E. de La Rochefo-

ucauld/. Różyczka Holender­

ska________________________

ABSTA - właśnie postrzeganie
świata i szczęścia nie jest ni­

czym dziwnym. Nie ma w tym

nic złego. Pod warunkiem

oczywiście że nie krzywdzi się

innych. Kominiarz. PS. Szafę

mam pełną, bo jestem już po

kilku przeszczepach.

ABSTA. Tak! Spróbuję jak Ty nie

dać satysfakcji nikomu. Często

myślisz o z.... się? Też mam ta­

kie napady wprawdzie nie za

często, ale jak już mnie chwyci

to szok! Czego mam Ci ży­
czyć? Chyba tylko tego co so­

bie: siły!!! Pozdrawiam. Struna.

ACHIA! Już odpocząłem i to bez

ćwiczeń. Lenistwo na całe3go.
Bandi. ż

AICHA. Dzięki za kuponik i Two­

je pozdrowienia na TOP-ie.

A co do sylwestra to pewnie
bardzo wiele osób będzie go

urządzało. Ja prawdopodobnie

tego roku spędzę na Rynku.

Warlock.

AICHA. Dziękuję za mile popołu­
dnie spędzone w Twoim towa­

rzystwie i ciekawą rozmowę.

To do następnego spotkania.
Powodzenia na studiach. Po-

zdrawiam. Purplowiec.

AICHA. Jest wiele łilmów, które

utkwiły mi w pamięci „Lista

Schindlera", „Angielski Pa­

cjent". Głównie interesują mnie

filmy z okresu li-wojny świato­

wej, ale nie tylko. Bardzo lubię

filmy dokumentalne. Może kie­

dyś się spotkamy? Pa! Anasta-

zja- __________________

AICHA. Może gdybym nie był
świadkiem tak wielu „odejść"

wtedy powiedziałbym iż euta­

nazja jest barbarzyństwem. Te­

raz ją akceptuję^Saracen.__

ALASKA! Teraz już naprawdę nie

wiem co napisać, może tylko

tyle, że na zawsze pozosta­
niesz w moim sercu. Mam ci­

chą nadzieję, że Ty także mnie

zapamiętasz. Darkman.

ALASKAI Obcisłe spodnie, czy­
ste buty - no, no niezłe upodo­
bania. Co do tych spodni to'

chyba nie wszyscy lubią lub

mogą je nosić. Pozdrawiam.

Prodi.______ ___________

ALEKSANDRA. Cieszę się, że do

mnie napisałaś. Teraz siedzę
w chacie i jestem bez pracy.

Ratuj! Na szczęście mam zasi­

łek. Tak jak Ty, lubię góry
i książki. Napisz jakie czytasz?
Pozdrawiam. Michałek z Żor.

ALE się porobiło. Korzystając ze

słonecznej pogody zabrałem

maluchy na pierwszy spacer.

Ale było radości i pisków. Nie

wiedziałem, że takie małe kur-

dupie mogą tak szybko biegać,
ledwo za nimi nadążyłem. Dog.

AUAI Witam siostrę na gorą­
cych piaskach fremeńskiej pu­
styni! Muad’dib.

AMY. Oczywiście, że się kiedyś
razem wybierzemy do „Siekie-

rezady", tylko kiedy? Ja jestem

Skorpionem. Co porabiam?
W piątki szaleję, w soboty od­

sypiam, a w niedzielę staram

się uczyć. Poza tym szkoła.

A co u Ciebie? Third Eye.

ANASTAZJA. Tak, moja droga

zgadłaś - pracuję w każdą so­

botę (straszne!). Ale nie narze­

kam, przynajmniej nie mam

zbyt dużo czasu na niepotrzeb­
ne rozmyślania. Pozdrawiam.

Warlock. PS. Jestem szarym

człowiekiem w tym szarym

święcie.___________

ANASTAZJO. Na pytanie: czymże

jest przyjaciel? Odpowiadał:

jedną duszą w dwóch ciałach

mieszkającą. (Arystoteles). PS.

Dziękuję za miłą pogawędkę.

Było bardzo ciekawie! Pa. Two­

ja Ramona.

ANASTAZJO. To dopiero początek

kursu. Nie wszyscy są tak do­

brzy jak Ty. Z każdymi zajęcia­
mi będzie trudniej. Masz rację -

kto chciałby dawać mi kwiaty,

więc muszę Ci wierzyć na sło­

wo. Pozdrawiam. Purplowiec.

ANDROID. Słucham prawie

wszystkiego, oprócz disco-polo
- mam na to alergię! To, źe

mamy podobne zainteresowa­

nia jest prawdą. Pozdrawiam.

Jenny.______________________

ANNO Tysiąca Nocy - źle mnie

zrozumiałaś. To nie ja - to ob­

raz i chęć podświadomie tro­

chę się z nim utożsamiam, to

jednak tylko obraz. Lubisz słu­

chać opowieści o snach? Może

kiedyś Ci opowiem, albo nie -

sama się upomnij kiedy mnie

odwiedzisz. Liczysz nasze no-

ce? Kominiarz.______________

-ANNO Tysiąca Nocy - przez

krótki czas, miałem opiekuna

snu, a właściwie opiekunkę.

Spała zwinięta przy moim uchu

i czasami delikatnie Go dotyka­
ła. Była Albinosem, jakieś 160

cm, ale musiałem ją oddać, bo

tak naprawdę nie była moją,

a szkoda. Kominiarza.

ANNO Tysiąca Nocy! Zakocha­

łem się w Tobie i pozostaję nie­

zmienny w tym uczuciu jnuź

prawie rok. Pan X,___________

ANOWIl Apropo Twojego „letnie­
go" pytania, to odpowiadam,

że zła nie jest chyba, ale za to

dość szybko się złoszczę.

Ostatnio staram się oduczyć.
Coś nie bardzo mi to wychodzi.

Do Sonny’ego napiszę jeśli tyl­
ko coś wymyślę. Pozdrawiam

słonecznie. Złośnica.

ANOWI! Dziękujemy, będziemy

na to pracować. Żałujemy, że

Ciebie nie było. Ika i Bielinek

Kapustnik. PS. Ale na następ­
nym naszym ślubie chyba bę­
dziesz?_____________________

ANOWI. Fajnie było. A wiesz, że

mały zaraził grą w kółko i krzy­
żyk - wszystkich chłopaków
i teraz grają zapamiętale.
A Szymek usłyszał tylko jedno

słowo - żałuj. Pozdrawiam.

Cześć. Wrzos.

ANTYFANKO M! Ja chcę wie­

dzieć. Przydało by się też ja­
kieś uzasadnienie, nie sądzisz?
I może odważysz się ujawnić?

Gallegher.

APEJRON. Tak dawno do siebie

nie pisaliśmy. Przepraszam.

Może kiedyś następne spo-

tkanko? Mało Cię ostatnio

w „G“. Dziękuję za wsparcie.

Co u Ciebie nowego, starego?
Młoda. PS. Zasyłam pozdro­
wienia i gorący pocałunek

(zimno ostatnio).

APEJRON. W życiu nie podoba
mi się to, źe niektórzy ludzie

nie rozumią drugich ludzi! A co

Ci się nie podoba? Spice Alex

- spotkanie - cool! A odpo­
wiada Ci Zabrze? Jeśli tak, to

super, bo po tej operacji bar­

dzo mnie boli i mogłabym nie

dojechać do Katowic. PS. Z bó­

lu nie śpię, niekiedy po no­

cach! Rozumiesz mnie? Co?

Furure Girl.

ARMAR - ciekawe kto robi

z Ciebie jaja i wypisuje te bred-

pie. Milusia przestań z tymi

głupotami. Nikt w to nie uwie­

rzy. Maxxi._________________

ARMAR - nie bądź taki smutny,

to co ma być to będzie. Pamię­
taj, źe zawsze możesz na mnie

liczyć. W myślach i w sercu je­
stem z Tobą, Twoja Milusia.

Ściskam i całuję.____

ARMAR! Ja i moja mama z całą

rodzinką dziękujemy Ci za po­
zdrowienia. Jesteś chłopakiem
ekstra! Pozdrówka dla Ciebie

i Twojej rodzinki ode mnie

i mojej rodzinki. Wenus.

ARMAR! Koniec świata miał być
w czwartek i był! Najpierw by­
ły to żarty lecz od rana dla

mnie skończył się świat, nie­

stety... Pozdrawiam. Dzięki za

telefon. Pscółka.____________

ASKJAIW ostatniej „G“ zobaczy­
łam Twój kupon... Nie mam zie­

lonego pojęcia kim jesteś... czy

chodzisz do I LO? Pojaw się na

dzisiejszym zlocie w Olkuszu

o 14.00 pod pomnikiem na ryn­
ku, bo bardzo jestem ciekawa

Twojej osoby. Buźka. Xena.

ATOMOWY mężczyzno! Ten dzień

już poza nami, kolejna cyferka
stała się faktem. Bardzo gorą­
co Cię pozdrawiam, przesyłam

niezliczoną ilość buziaczków -

tak niesamowitych jak Ty. Two-

ja „ostra" dziewczyna.________

AUREEN. Niestety nie wiem

gdzie można nabyć tą książkę,

ponieważ dostałam ją. Pole­

cam Ci również „Człowieku je­
steś mi bliski" - P. Bosmansa.

Warta przeczytania. Chętnie Ci

je pożyczę. Z tych „wartościo­
wych" książek mogę Ci wiele

polecić. Pa!Anastazja.

BESTIA. Marsz do domu na

obiad. Piękna.

AYALDN. Tracąc starych przyja­
ciół, zyskujemy nowych i to

bardziej wartościowych. Pod­

nieś się! Anowi,

AYALON-jeden rok miłości jest

wart więcej niż cale życie w sa­

motności. Ciesz się tym co

miałaś. Wokół pełno jesl ludzi,

którzy nawet tego nie doświad­

czyli. Jeśli boli - znaczy ży-

jesz. Kominiarz.

A w mojej chorej głowie od nie­

dzieli pozbrzmiewa „War en-

samble". Kruk.

BANDU Nie przemęczaj się tak

na tych praktykach. One Cię

wykończą! A tak w ogóle: Kto

Ci każę 12 godzin się uczyć?

Takiego gościa tylko zamknąć
w Toszku.... Pozdrawiam górą-

co i odręźająco. Achia.

BARBII Obojętnie z jakich, byle

były to kobiety. Pozdrawiam

gorąco. Fabio.

BARDZO dziękuję Redakcji za le­

gitymację. Szukam swoich są-

siadóew mój numer - 680 .

Bryza.

BARDZO serdecznie i gorąco po­
zdrawiam moją drugą połowę!

Kufel. P .S . Dzięki za super za­

bawę, dawno się tak nie bawi­

łem._______________________

BARMANKO. Czytasz w moich

myślach. Co się tyczy Mega to

miałem dług wdzięczności

względem pewnej gratkowicz-
kii Pozdrawiam. Strzelec

z S-ca.

BARTKA! Jesteś spoko! Myślę,
że się jeszcze zobaczymy! Osa-

Chan - ja też jestem z Pysko­
wic! (Napisz). Ekipo z Zabrza

fajnie się bawiłam z Wami

w Mega! Gliwiczanie - was nie

było? (10.10.) Rogal spoko

z Ciebie gościu! Pozdrawiam:

Warlocka, Pumę, Paulę. Wróż­

kę M i S.K .A .T.E. Nu-Tanga no

i oczywiście Rogala! Medium!

BARTKA i Puma. Zgłaszam kan­

dydaturę do Klubu Wielbicieli

Hip-Hopu. Bartka dzięki za po­
zdrowienia, byłaś ostatnio

u Rogala? Do 31 w Mega!

S.K.A.T.E.___________________

BARTKO! Też mam takie kole­

żanki, które nie raz przechodzą

same siebie w ocenianiu wy­
glądu chłopaka... szkoda pi­
sać. Na szczęście są one

w mniejszości. Lew. PS. Żół­

tym się nie martw, przestanie,

tak myślę. Lew.

BASTEK. Dzięki za odwiedzinki.

Nie zauważyłeś u Pinka zmian

po „ściereczce"? Pozdrawiam

mocno i całą redakcję. Tadek.

BECIAI Twoje włosy z pewno­
ścią muszą być niesamowite.

To za sprawą koloru, czy ja­
kiejś oryginalnej fryzurki?Sko-
ro mieszkamy niedaleko siebie

może się kiedyś spotkamy?
Całuski. Biba z Ochojca. PS.

Mój chłopak jest z Ligoty.

BECIU. Ostatnio odezwał się żół­

ty. Jeżeli czytasz ten kuponik

to znaczy, że za drugim razem

przegrał. Bardzo dziękuję za

miłe słowa. Sądzę, że się polu­
bimy. Gdzie mieszkasz? Do na­

stępnego tygodnia! Mały Troi.

BESTIA. Dzięki że przywiozłeś

wszystkich. W niedzielę byłem

ale Metalika mnie nie wpu­
ściła. Pozdrawiam Cię oraz re-

dakcję. Tadek.
________

BESTIA! Pinek! Spider! Dziękuje­
my. A zostaniecie gratkowymi

wujkami? (to wiąże się z obo­

wiązkami). Ika i Bielinek Ka-

puslnik. PS. Ale było fajnie.

BESTIA. Nawet nie wiesz jak
bardzo poprawiłeś mi mój hu­

mor swoją niedzielną wizytą.

DziękujęCizato!Acoztąmo­
ją karą? Może jednak mi ją da­

rujesz? A jeśli nie to bardzo

proszę, aby nie była surowa.

Jakie będzie wynagrodzenie za

szkolenie? Złośnica.
_

BESTIO! Safona przeprasza a Cy­
ber - pomimo wszystkich rad

- chyba się schowa w najciem­
niejszy kąt wszechświata. Może

tam będzie spokój... Cyber.

BIBO z Ochojca! Chyba Cię roz­

czaruje. U mnie też nie dzieje

się nic ciekawego. Niestety nie

byłam na Mega Gratkowej im­

prezie z przyczyn „technicz­
nych". A Ty byłaś? Myka.

BIEDRONA i Myszą! Dzięki za ku­

ponik. Już się nie mogę docze­

kać „Czad-Giełdy". Kurcze -

fajnie by było mieć więcej pla­
styki w tygodniu -miło jest nic

nie robić! Biedna Sylwia - zu­

pełnie nie wie o co w tym cho-

dzi. Pozdrawiam. Zombie.

BODY. Może w najbliższym cza­

sie pojedziemy do Mysłowic?
Już napisałam list Oeszcze tyl­
ko wysłać). Gerda.

BIELINKU & Iko. Wszystkiego

najlepszego na nowej drodze

życia - szczerze życzy Impre­
sja. PS. Przepraszam, że tak

późno ale informacje docho­

dzą do mnie z opóźnieniem,

gdyż wycofałam się z życia

gratkowego. Trzymajcie się

gorąco. Impresja.____________

BLUE Girl. Kochana po pierw­
sze jestem płcią piękną, po

drugie moja ksywa brzmi

Astarte. A po trzecie mimo

wszystko fajnie, źe napisałaś.

Czy znasz osobiście Di Mateo?

Fajny facet! Czekam na odzew

z Twojej strony. Pozdrawiam.

Astarte.________________

BLUE Moon! Jeśli przeczytasz

to raz jeszcze i zastanowisz

się nad tym chwilkę, będziesz

wiedzieć. Po oczach widać ja­
ka dziewczyna naprawdę jest.

Dlatego nie przed wszystkimi

można udawać1E]yis1

BŁAZEN! To fantastycznie, że

planujesz zająć się czymś po­
rządnym. Ja z kotem planuję
zabrać się za kuchnię, coś po-

smażyć... Może zostaniesz za­

proszony a może nie - hi, hi!

Pozdrawiam Ciebie i Kominia­

rza! Madziara.

BŁAZEN. Zgoda, może być.

Strange Man.______________

BŁAZEN. Chyba zaszła pomyłka

bo nie miałam przyjemności

Cię poznać chyba że mam

sklerozę. Raz kumpel wskazał

mi Twoje plecy i powiedział „to

błazen" ot i koniec bajki. Mimo

to dziękuję za miłe słowa. Ser­

decznie pozdrawiam. Wielbi­

cielka Norwegii - Luna.

BŁAŻNIE! Tu po dłuższej prze­
rwie milczenia. Walkiria. Mam

pytanie ile Ty masz lat? Bar­

dzo chciałabym wiedzieć bo

pewna sprawa nie daje mi spo­
koje. PS. Gorące pozdrowienia

dla Redakcji „Gratki".

BŁAŻNIE! Nie dam spokoju two­

jej duszy, dopóki nie odgad­
niesz i spełnisz mojego życze­
nia. Będę Cię nawiedzać w no­

cy, pozbawiając Cię snu. Gru­

by Czarny Kot.

BŁAŻNIE. Myślę, że się na mnie

jeszcze nie obraziłeś za Ś ?

Co o tym myślisz: „życie jest

piękne! powiedział prosiaczek
i rzucił się ze skały". Thanatos.

PS. Cytat dla wszystkich, nie

tylko dla Błazna. Thanatos.

BŁAŻNIE. Na początek cierpli­
wość. Kirdan. PS. Gallegher -

warto żyć dla śmierci? Jak to

rozumiesz?______________

BŁAŻNIE. Jak idzie powieść?

Może potrzebujesz aniołka?

Zawsze chętna do pomocy Im­

presja. Kominiarzu - co z tym

wynalazkiem Bella? Czarny
Kocie - chętnie wybrałabym

się na soczek! Impresja.

BŁAŻNIE! Znudziło mi się, więc

nie będę Ci już prawił złośliwo­

ści. Z waszą ideą nie mogę się

jednak zgodzić - zbyt przypo­
mina mi polowanie z nagonką.
Wilk Stepowy.

BŁAŻNIE! Nie mam pytań do

Ciebie. A po przeglądzie Two­

ich ripost znam odpowiedzi.

Masz kulinarne wzloty ale to

jeszcze nie lot. Maniuś.__

BOBEKI A jednak nie pozwolili.

Sorry, że tak długo nie pisa­
łam. Zaproponuj temat to popi-

szemy. Mary Jane.

BODY i Izmayo oraz debiutanci

z ,G“. Napiszcie coś o sobie to

się zobaczy co dalej. Pozdra­

wiam wszystkich bez wyjątków,

wspólnie z moim kotem, który
również macha łapką. Trzymaj­
cie się ciepło i jak macie ochotę

to piszcie do mnie. Szajbus.

BODKER! Niestety mieszkam na

Bytomskiej i autobusy stają

przy moim bloku. Na zloty już

nie jeżdżę, ale Twój telefon bę­
dę miała i może zadzwonię,

tylko nie wiem kiedy. Złośnica

- nie martw się Ja sobie z nim

porozmawiam, jak spotkam

Go. Antośka.________________

BODKER T. Jak miło, że o mnie

pamiętałeś. Zadzwonię. Po­

zdrawiam. Dżulia.
_

BORÓWKA! Sama musisz ocenić

czy jestem bogaty duchowo.

Pod jakim względem Mega-

Gratka była dla Ciebie rozczaro­

waniem? Ja byłem na wielu im­

prezach ale lepszego D.J-a niż

ten nie widziałem. Spodobałaś

mi się. Pozdrawiam. Di Mateo.

BRYZA - ja zechciałam. Ginger.
Źródło - jak tam Twoja samot-

ność. Ginger.________________

JESTEM zadżemiony! Nikt się

do mnie nie zbliża. Nawet na

odległość wyciągniętej ręki.

Afrykanin.

BRYZA. Cześć. Jestem zwario­

waną osobą o dużym poczuciu

humoru. Lubię dobrą muzykę
i zabawę. A jak z Tobą stoi?

Może pogratkujemy? Pozdra-

wiam. Ziła.__________________

BRZOSKWINKO. Zostałaś~óbda-

rzona sercem które jest siedli­

skiem uczuć. Kochaj i ciesz się

moim sercem, albowiem nie

ma nic piękniejszego nad mi­

łość! PS. Kocham Cię jak sza­

leniec i proszę postaraj się
w sobotę. Twój Pomarańczuś.

BUM bum bum - niedługo po­
wrócę. Cieszcie się!!!__

BUNNY - kocham The Prodigy
i podzielam resztę Twoich zain­

teresowań, mam 16 lat i je­
stem z Zabrza, a Ty skąd je­
steś. Skrobnij - Ginger.

BUNNY witaj! Z pierwszych

słów jakie przelałeś na kupon

wynika, że mamy podobne za­

interesowania. Pozdrawiam!

D.J. Deady.

BZYC2KU. Którą kasetę lubię

najbardziej? Trudno powie­
dzieć. Bo nie znam ich wszyst­
kich. Ale bardzo bym chciała

i muszę przyznać, że zaczęłam

je kompletować. Poradzisz mi,

na które powinnam zwrócić

uwagę w pierwszej kolejności?
Pa! Cyntia.

BZYCZKU. Napisz coś konkret­

nego o sobie (ile masz lat,

gdzie się uczysz i miesz­

kasz?). Jeśli masz ochotę to

możemy się spotkać i przeko­
nać czy się znamy (gdzieś
w okolicach Goczałkowic). Po­

zdrawiany Afrodyta. _____

BŻDZIÓŁKA. Nie załamuj się. To-

meczek jest cool. Jak tam ką­
piel? Pozdrawiam. Rodez.

CALYADOS. Przepraszam za

brak wiadomości, ale to nie

moja wina. Ja pisałam.... Mam

nadzieję, że nadal lubisz wrzo­

sy. Jaki jest ten Twój kot, któ­

ry zjadł wrzos? Chyba strasz­

ny żarłok. Uśmiecham się do

Ciebie. Wrzos.

CALYADOS. Dobrze, że łatwo nie

rezygnujesz. Depresję zwal­

czyłam ucząc się radości z rze­

czy małych. Sensem stało się

coś, co przedtem wydawało

się małe. Dziś jestem szczęśli­
wa i zapomniałam o tamtym.

A małe stało się duże. Anowi.

CALYADOS - rozumiem drobna

pomyłkę. Czym mnie teraz za­

skoczysz? Nastrój jesienny,
a przecież winniśmy ożwyić

naszą własną nadzieję (ks. Ti-

schner). Pozdrawiam. Casey.

CANDY. Chyba się nie docze­

kam. Lepsze to niż nic. Pozdra-

wiam. Dżulia._______________

CANDYI Pjrzyjmij ode mnie naj­
serdeczniejsze, najwspanial­
sze, najgorętsze życzenia imie­

ninowe, żyj 100 lat, a może

i dłużej. Gabi! wielgarne po­
dziękowania za pozdrowienia.

Pozdrawiam. Bobek._______

CASEYI Nie przepraszaj. Walcz

i wiedz, że choć nie może już

nigdy być jak kiedyś, może

być inaczej a kto wie czy nie

lepiej. Maniuś.

CHUBUSIU KupOatku! Cieszę

się, że jesteście szczęśliwi.
U mnie różnie z tym bywa, ale

to nieważne, szkoda, że nie do­

tarliście do Mega, bo chętnie

bym Was poznała. Pozdra­

wiam bardzo, bardzo serdecz­

nie . Kapi.

JESTEM Bibza, sierota, niedo­

rajda życiowa, której nikt nie

kocha. Nie mam przyjaciół, je­
stem okropna, brzydka
i w ogóle do kitu. Tutaj też ni­

kogo nie znalazłam - bratniej

duszy. Nic już dla mnie się nie

liczy. Po co żyję? Bibza.

JiMKAłWitam Cię w HP. Prze­

praszam, że robię to dopiero

teraz, ale przez pewien czas

nie było mnie na łamach. Ma­

my podobne zainteresowania,

oprócz tego, że ja nie studiuję

fizyki! Pozdrawiam. Hipisówa.

JIMKOI Dziękuję za przywita­
nie. Mam nadzieję, że sobie

trochę pogratkujemy. Co jest

powodem Twojego zdołowa-

nia? Czy fizyka? Jeśli chodzi

o mnie to potrafi mi ona sku­

tecznie popsuć dobry humor.

Pozdrawiam. Rozynka.

JIMKD i Rodzynko. Ja też uwiel­

biam czekoladę. Pa, pa! Nie­

zrównoważona.

JIM Sinner! Znajdziesz czas by

się ze mną spotkać? Kiedyś
z mojej winy nic nie wyszło
z naszego zaplanowanego

spotkania (miałam chandrę

i wołałam nie...). Czekam na

odpowiedź. Oktawia. PS. Sorry

jeśli się narzucam.

JOANCHA 2. Teraz wiem, że naj­
gorszą rzeczą jaką może się
mi zdarzyć to stracić Cię bez-

powrotnie. Wiem też czego się

obawiasz i dlatego Twoje nie­

które wypowiedzi zajmują

miejsce po środku. Chciałbym

bardzo abyś była bardzo wy.

trwała, mimo przeszkód które

są przed nami. Daniel.

JOANCHAI Ty to masz szczę­
ście. Jak byś wybrała (czego

nie zrobiłaś) liczbę parzystą to

byś mogła mnie już nie zoba­

czyć. Dobrze, że masz taką mi.

lutką siostrę. Powiem szczerze

- nie lubię środka! Flash.

JDANCHAII Ja nie jestem kłam-

czuszkiem, tekst noszę już

trzy tygodnie, a Ciebie na zlo-

tach nie ma. Co do szufladko­

wania to Ciebie wsadziłem do

najgłębszej, najciemniejszej

i w dodatku na samo dno. Po­

zdrawiam. kary Koń.

JDANCHO i Delfin Girl. Dowcip

był bardzo przyzwoity. Było

dużo śmiechu, nie ucierpiało

w nim żadne żywe stworzenie,

a w tej chwili powstają na jego

temat legendy. Niestety

skromne łamy ,G“ nie mogły

objąć gowcałośópog.

JDANCHO. Droga przyjaciółko.

Dziękuję, że w niedzielę w tym

deszczu latałaś ze mną po

mieście w poszukiwaniu....

Wiesz, że przez Twoje głupie

pytanie pewien skejt myśli źe

interesuje mnie jego gardero­
ba? Ale narobiłaś. Delfin-Girl.

JOHNY Bravo! Byłam w Mega

ale b. krótko. Z boyem układa

się różnie. W sumie to nie

wiem czy chcę żeby chodzi!

jak zegarek (to byłoby chyba

nudne). Dzięki za całusy i prze­
syłam swoje. Prima.

JOHNY Bravo! Ale jesteś milut­

ki! Skrobnij coś o sobie, bo

zbyt dużo o Tobie wiem. Jak

było na Mega-imprezie? Ja,

niestety, nie byłam. Pozdro-

wionka śle Radka!

JUSTI. Chyba zacznę korespon­
dować z Tobą. Jestem cieka­

wy Twojej osoby. Flash. PS.

Bardzo się boję tego co Asia

pisze do mnie, bo jak to czy­
tam to skręca mnie od we­

wnątrz. ____________________

JUTA-nareszcie! A już myśla-

łam, że z Twojego debiutu ni­
ci-ale jesteś!!! Candy! Życzę
Ci powodzenia z., i miłej zaba­

wy na następnej imprezie.

Dżudi.______________________

JUTA! Serdecznie Cię witam na

łamach „Gratki", ostatnio pisa­
łam do Cię, nawet żółty

oszczędził mnie, lecz wpadl

mały wirus i moje wypociny

napisane pod Julitą więc zerk­

nij tam. Dzięki Tobie i Dżuli za

pozdrowienia. Pozdrawiam.

Bobek.

KACZUSZKO! Lubię przebywać
wśród ludzi, a jednocześnie ce­

nię sobie ciszę i spokój - po

prostu obcowanie z przyrodą.

Ponadto kocham Kraków, pla­
że i ścieżki górskie. Pozdra­

wiam. Aicha.

KACZUSZKO! Dzięki za kuponik.

U mnie też wszystko po stare-

mujlałuski! Orki.____

KAMELEONIE! Dużo o Tobie sły­
szałam. Jestem tu od niedaw­

na ale znam już trochę ludzi.

Napisz coś o sobie. Pozdrowie-

nia - Cofli,_________________

KAMELEON! Trochę o Tobie sły­
szałam i chciałabym Cię po­
znać bliżej. Jeśli masz ochotę

to napisz kilka słów. Nikita.

KAMELEON. Nawet nie próbuj my­
śleć o odejściu. Co z Tobą? Ani

się waż! Pozdrawiam. Dżulia.

KAMELEONKA - moje pseudo

pochodzi z nazwy Pabu w któ­

rym często przebywam. Przy­
jeżdżasz na zloty. Maxxi.

KAMELEONKA! Jestem z Kato­

wic. Słucham muzyki dyskote­
kowej. Jestem Strzelcem

(a Ty?). Ksywka pochodzi od

imienia (Grzegorz). Za kuponik

dzięki! Esiu.
____

KAMELEON - też Cię pozdra­
wiam bardzo gorąco. Co do ku­

poników to nie ma sprawy, bo

wiem jak to bywa gdy są bra­

ki. Skrobnij coś o sobie co po­
rabiasz. ■Jeszcze raz pozdra-

wiam Cię gorąco. Nieśmiała.

KAMELEON. Powiedziałem, że

napiszę więc proszę. No, ale

co ja mam Ci napisać. O mnie

wiesz już prawie wszystko.

Więc na razie pozdrowienia

dla Ciebie i tych trzech dziew­

czyn, które stały z Tobą na zlo­

cie oraz Farby i Klarisy. Krysia.
PS. Achia - po co dzwoniłaś

do mnie w sobotę? Krysia.
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_______ i___ . ,

my, wy, oni

KIPI. Mam nadzieję, że już

masz lepszy humor. Co do

Twojej decyzji to bardzo się

cieszę. Czekam na kolejną pro­
pozycję spotkania. Poz.dra-

wianiRamona._____

.

mm Koniu. Dzięki za życzon-

ka To nie droga - to autostra­
da życia, a my będziemy je­
chać bardzo ostrożnie. Ika

i Bielinek Kapustnik.

KARY Koniu! Nie mogę, bo by

się wydało. Pozwól się jeszcze

traszkę pomolestować - Dłu­

gowłosy nie zawsze spięty.

Zjawa.

KASANDRO! Czekam na więcej

szczegółów o Tobie, o ile Cię

nie zanudziłam. Chciałabym

jeszcze dodać, że mam psa

i brata - uwielbiam to porów­
nanie, choć nie jest aż tak źle.

Poztfrówka. Scrafy.

KATELBAH! Moja ksywa pocho­
dzi z j. ang.i znaczy — jeszcze,

cichy, spokojny. Cichy i spo­
kojny byłem gdy zaczynałem

pisać do ,G“. Niektórzy twier­

dzą, że to niemożliwe, albo że

się zmieniłem, ale czasami

jeszcze taki jestem. A Twoja

ksywa? Still.

W Bardzo fajnie było Cię po­
znać w Mega. Jak łódka w pę­
dzie niech trwa przyszłość bę­
dzie. Natan.

KAYA! Dorwałam Martę - chy­
ba przekazała Ci pozdrowie­
nia? Może spotkamy się na ko­

lejnym zlocie? Ja na tym

w Chorzowie bawiłam się bo-

sko! 101 pozdrowień! Ultra.

KEŁASIA. W redakcji czeka na

Ciebie liścik.

WSIĄ! Fajnie, że należę do

takich ludzi (chyba?). A co są­
dzisz o Tych, którzy tego celu

nie osiągnę? CzyTy już znasz

swój cel? Pozdrawiam ciepło,

cieplej, gorąco, tano^ _.

KEL-ASIU. Czekam na Twoją de­

cyzję co do naszego spotka­
nia. Zostawiłem dla Ciebie wi­

zytówkę w redakcji. Pozdra­

wiam. Purplowiec.

KESSI! W moim przypadku on

nawet na takie rozwiązanie nie

miał odwagi. Ale zerwanie nie

jest przywilejem chłopaków,

więc... Mój uśmiech powoli po­
wraca. Cieplutko pozdrawiam!

Pogralkujemy? Marsjanka.

KICI! Kicia! Kiciu! Ale Ty je­
steś tajemniczy(a). Kim wła­

ściwie jesteś? Może się zde-

i maskujesz choć troszkę?'
Trzeba zapomnieć i już! Go­

rzej jeśli Ci na tym kimś nadal

zależy! Uważałam go za przy­
jaciela, a on bawił się mną

jak marionetką. PS. Żółty się

uparł. Dżodla.

KIRDAN. Skoro Ci na tym zależy

-trutkę na komary też dosta­

niesz. U mnie wszystko po sta­

remu - mam dwie ręce, dwie

nogi i parę innych rzeczy. Cału­

ję! Jenny. PS. Jestem ciekawa

jaka szkoła ma zaszczyt na-

uczać przyszłego ministra?

KLEINA. Jak się czujesz. Myślę,
że teraz będzie lepiej. Ja nie­

stety muszę się ograniczyć.
Wiesz dlaczego. Ale zobaczy­
my jak to się ułoży. Pozdra­
wiam Cię. Siemanko po nasze­

mu. Orion.

MAKII Walczyłem z „żółtym"

a,e on jest chyba niezwyciężo­
ny. Może więć Ty coś napę

szesz? Całuski dla Ciebie i dla

Doga. Tup-Tuś.

KOCHANA Kameleonko. Nie my­
ślę, że jesteś samotna, ale

smutna w sercu. Czym jest ro­

mantyk sama ocenisz. Jak

mieszkasz w Sosnowcu, to

może się spotkamy? Podaj ter-

gjn i miejsce. Dr Robert.

KOCHANA redakcjo. Bardzo, bar­

dzo, bardzo dziękuję za koszul­

kę. Nie mogę przeżalować, że

nie byłem na imprezie. Przesy­
łam moc uścisków i milion ca­

łusków dla całej redakcji.

Wasz Tadek.

KOCHANI Tomku! To nic, że je­
steś w wojsku. Nieważne, że

spędzisz w nim jeszcze hektar

czasu. Kocham Cię! Czekam!

Czas nie ma znaczenia! Twoja

Dagusia.

KOLEJNA noc w łóżku samotno­

ści opieram głowę na podusz­
ce bólu a ciężka kołdra smut­
ku utrudnia oddech. Kolejna

noc bez nadzieji, że jeszcze
Ciebie zobaczę. Avalon.

KOMINIARZU Popatrz co się

dzieje - znowu sie komuś

śnisz. Nie igraj z kobiecą wy­
obraźnią, bo to bardzo niebez­

pieczne stworzenie zdolne na­

kłonić nas do szalonych, nie­

przemyślanych czynów. Co bę­
dzie gdy mnie zabraknie? Twój

zwariowany anioł stróż - Si-

ster Moon.

KOMINIARZUI Byłam w galerii
Zdzisława Beksińskiego w Sa­

noku. Wyobraź sobie jednak

moją rozpacz - nawet tam nie

można dostać albumów z jego

twórczością! Musiałam zado­

wolić się skromnym folderem.

Ach Anna Tysiąca Nocy.

PS. Co teraz malujesz?

KOMINIARZUI Dlaczego Wam

facetom - tak trudno przy­
znać, że wygląd dziewczyn

ma dla was znaczenie. Za­

wsze zaprzeczasie, twier­

dząc, że liczy się osobowoś,

poczucie humoru, ale... wa­

sze zachowanie czasami mó­

wi coś zupełnie innego! Po­

zdrawiam Delfin-Girl.

KOMINIARZOWI na pocieszenie.:

„Widziałem cień stangreta,

który cieniem szczotki czyścił
cień karety." /Dostojewski/.
Wilk Stepowy.

KONKWISTADOR! Wszystko co

napisałeś dotyczy i mnie

(oprócz wzrostu - jestem niż­

sza ale i tak wszystko widzę).
Z czym wiąże się Twoja ksy­
wa? Całuski! Explorer.

KORNICZKU. Cieszę się, że przy­
pasował Ci mój pomysł. Pro­

blem może być z chatą. Myślą-
łam o terminie „andrzejko-

wym". Może zwerbujemy Agę.
Co Ty na to? Całuski. Święta
Matka Iwona z PS. Pozdra­

wiam redakcję. Całuski dla Ju­

lii i Damaris.

KOZUBSOFT! Cnoty techniczne

zachowane na najwyższym

poziomie - egzamin zdany. Na

zlocie tydzień temu nie mo­

głem być, gdyż byłem w tere­

nie. Pozdrawiam. Bobek. PS.

Muszę wpaść do Ciebie po kil-

ka gier,___________________

KOZUBSOFT! Nie ma za co dzię­
kować. Należy to chyba po­
wtórzyć... Cyber.

KRISTOF! Moja kara na telefon

nigdy nie minie, więc może się

spotkamy (poniedziałek, śro­

da, czwartek odpadają). Albo

pojedźmy razem na zlot (auto­
bus lub pociąg - Ty decyduj).

Alkę.________________

KROPECZKA. Bardzo dziękuję za

wszystko. Było ekstra. Dwu-

kropko i cala reszta, myślę, że

dotarliście do domciu. Ta mu­

zyka gitarowa z rana była nie­

złą pobudką. Macham łapkami
i pozdrawiam. Trebor.

KRYSIA - moje kuponiki do Cie­

bie bardzo smakują żółtemu.

Zadajesz za dużo pytań, ale ja

będę tak miła i odpowiem Ci

na wszystkie: widziałam Cię

gdzieś i na pewno byłeś ubra­

ny (gwarantuję). A osądzam

Cię o to że jesteś miły (czy to

źle?), bo masz miłą twarz i za­

bierasz np. Delfin Girl do Me-

ga Pozdrawiam Koks.

KRYSIA. I ciesz się, że go nie

znasz. Naprawdę nie ma czego

żałować. Co do szczerości -

masz rację! Tym razem to ja
musiałam się na nią zdobyć.
Ale przynajmniej mam to już

za sobą. A on - mam nadzieję,

że nieprędko go zobaczę. PS.

Czy Twój świat nabrał znów ró­

żowych kolorów? Trzymam

kciuki! Marsjanka.

KRYSIA. Jesteś naprawdę bar­

dzo sympatyczna. Szkoda, że

nie mieliśmy okazji dłużej po­
rozmawiać. może następnym

razem? Jak wypadła premiera

sztuki? Mam nadzieję, że

wkrótce rozwiążą się Twoje

problemy i będziesz miał wię­
cej czasu dla siebie. Tego Ci

życzy - Delfin Girl.

KRYSIU. Wiem, że to nie jest

proste. Człowiek ma ochotę

krzyczeć, ale milczy. Zaufaj ko­

muś, porozmawiaj, będzie Ci

lżej i wszystko znowu nabierze

kolorów. Rób wszystko tylko

nie zamykaj się w sobie. Wal­

ka o siebie samego jest naj­
trudniejsza, ale gdy się wy­
gra.... Zresztą sam zobaczysz.

Dziewczyna Kwiatów.

KUBA. Nie bądź naiwny, nie pę­
kłam. Chciałbyś tego prawda?

Podejrzewam, że nawet bar­

dzo. Niestety mam opinię oso­

by, którą można uderzyć ale

nie pokonać. Musisz zacząć

bardziej elastycznie traktować

pojęcie zwycięstwa. Struna.

MAGA. Bez komentarza. Po­

zdrawiam. Dżulia.

KURA! Nie wiem czy będę na

zlocie. A jeśli już będę to na

pewno nie będę miał gitary

(jest za zimno). Still.

KUBA. Przepraszam, wysyłam

kuponiki ale.... Sorry. Kiedy to

urodzinki? Dzięki za pozdro­
wienia. Vredny.

LENA. I co? Odjechałaś w koń­

cu do domu? Tak jak obieca­

łem piszę i liczę, że mi odpi-

szesz. Kufel.

LEONARDKO. Blues to podstawa

muzyki. Mam kilku wykonaw­
ców, których lubię słuchać.

Oprócz piłki lubię koszykówkę,

siatkówkę, sporty zimowe. Po­

zdrawiam. Purplowiec.

LEONARDKO! Podziwiam Cię, że

interesujesz się informatyką.

Ja się boję komputera i mate­

matyki. Ostatnio zarobiłam

„pałę" ze sprawdzianu (pech).

Ale prawo jazdy mam bez żad­

nego problemu. Robinka.

LEWKU. Jeśli nie masz nic prze­
ciwko pogawędce z pewną

dziewczyną, to bardzo chciała­

bym Cię poznać. Proponuję
14.11 . pod Wyspiańskim o go­
dzinie 16.00. Co o tym są-

dzisz? Pa! Anastazja.

LUCKY & Magik! To co? Kiedy

ślub? Gdyby nie Ja to byście

się nie poznali! Funny Girl -

czemu nie przyszłaś? Czeka­

łem na Ciebie pół godziny. Bie-

drona i Myszą! - bądźcie jutro
w radiu R o 15.00 to wtedy

zwrócicie mi tę książkę! Gan­

dalf.

LUCKY! Nigdy się nie spotkałam
z drugą taką ksywką. Kumpel

ją wymyślił pod wpływem

chwili. I tak już zostało. Teraz

wykorzystałam ją tu, a to

przez moje włosy. Słucham Ni-

7vanę, Guano, Apes, a ostatnio

Acid Drinkers. Grzmiąca.

LUDZIE!!! Napiszcie coś do

mnie!!! Pedra.
_________

LUKRECJO droga! Po pierwsze
źle zrozumiałaś moje kuponiki

do niej! A poza tym ja już ją

przeprosiłem. Po drugie kultu­

ra wymaga, że jak się z kimś

idzie na dyskotekę to się z tą

osobą tańczy przynajmniej kil­

ka utworów a nie przez cały

czasz.inną! Gandalf.

LWIE! Jestem w trakcie pisania

pracy dyplomowej (licencja).

Do mgr to mi jeszcze daleko

i niestety w tym wieku już nie

zdążę. A co u Ciebie! Pozdra­

wiam gorąco. Dzika Orchidea.

LWIE. Przed kilkoma dniami

pewna osoba zadała mi ból

(zresztą robi to regularnie).

Dlaczego słowa tak bardzo ra­

nią? PS. Czego chciałbyś się

o mnie dowiedzieć? Pozdra­

wiam i gratuluję roczku w „G“.

Muszelka.

LUCJA 97. Bardzo mi milo. Na

Manhattanie bywam od czasu

do czasu (mieszkasz tam?).

Lucja 97 - a może Cicha Wiel­

bicielka. Cyber! W czym pokła­
dam nadzieję, może wspólny

spacer, może wyjście do kina,

i co Ty na to! Pozdrawiam

Johnny Bravo.

ŁUSKA. Napisz gdzie się

uczysz, jakiej słuchasz muzy­
ki? Jak Ci idzie w szkole, bo

u mnie same sprawdziany. Po­

zdrawiam. PS. Wpadnij kiedyś
na zlot. Foxy.__

MAGA. 0 jejku. Miałem przestać

pisać, ale jeszcze coś mnie

ciągnie. U mnie dobrze. Stale

się śmieję. Hi, hi. hi. Dziewczy­
ny, tradycyjnie nie mam, ale to

już chyba normalne. Ach masz

pozdrowienia od Kuby. Co

u Ciebie? Strange Man.

MAGAI Wprawdzie te pozdro­
wienia miały być do kogo inne­

go, ale nie mam nic przeciwko

naszemu gratkowaniu. Coś

o mnie? Mam prawie 17 lat.

Moje imię rozpoczyna się na K.

Ostatnio moje życie zaczyna

się sypać, ale to inna historia.

Teraz Twoja kolej. Buźka! Ku­

ba. PS. Wbrew pozorom je­
stem kobietą.

MAGIK. Dziękuję za kuponik,

nie spodziewałam się pisząc

o koleżance z klasy. Masz na

myśli Dżulię? Pozdrawiam. Od­

pisz. Foxy.

MAGIKI Jak się nie zapniesz to

zmarzniesz, przeziębisz się
i w końcu nie będziesz miał si­

ły pisać kuponów, tak więc za­

stanów się! Pozdrowienia.

Wróżka M.

MAJA. Dobrze, że masz oparcie

u przyjaciół, to bardzo ważne!

Jestem od Ciebie starszy

i gust muzyczny też mam

troszkę inny. Myślę, że to nam

nie przeszkodzi w gratkowa­
niu. Nieznajomy.

MAJA! Przepraszam ale... Może

Ty wybierzesz termin (oprócz

sobót)? Pozdrowienia serdecz­

ne! Masia.

MAJU! Też bym chciała tam po­
jechać. Jeśli nie masz nic prze­
ciwko, to chciałabym Ci towa­

rzyszyć. Podaj tylko miejsce.

Dagny Juel.

MAŁA Mi - chętnie z Tobą po-

gratkuję, wiem że moje myśli

nie są moje, ale bardzo podo­
bają się, a dlatego bo „życie

jest jak ulica jednokierunkowa.

Pozdrawiam i proszę o odzew.

Nieśmiała.
__________

MAŁA Mi. Wiem, że nie o to cho­

dziło. Chciałem właśnie do

przekazać. Aby przestać być

samotnym wpierw należy wy­
rzucić samotność z serca. Wte­

dy nawet brak drugiej osoby

wprawi w samotność. Bo jej

nie ma. Strange Man._______

MALAG Mi. Ksywa: ładniejsza
i bardziej tajemnicza jest Ka-

sjopea (gwiazdy?). Czy nale­

żysz do jakiejś subkultury? Do

której budy chodzisz? Zga­
dzam się z Twoją sentencją
i ze Strange Manem (przeży­
łam kiedyś samotność wśród

ludzi). Mam zamiar poznać

Bursę i Themersona (dam Ci

znać). Dalejlama.____________

MAŁY Książę! Gdzie jesteś?
Jest tyle pytań na które szu­

kam odpowiedzi. Jeśli jesteś

tym Małym Księciem powinie-
: ńeś je znać.... FlyiTT

MAMA W. Dzięki, że do mnie

napisałaś. Bardzo chętnie zo­

stanę Twoją gratkową kumpel­
ką. Co do Mega, to ja również

nie byłam z tego powodu co

Ty. Wiem, że jesteś szczęśliwą

mamusią. Pozdrawiam. Kalała.

MAM za dużo kuponików. Chęt­
nie się podzielę. Impresja.

MANIUŚ. Przyganiał kocio) garn­
kowi. Munky.

MANIUŚ. Cieszę się, że w „G“

jest ktoś kto tak jak ja kocha

zwierzęta a zwłaszcza psy!

Mam ich aktualnie w domu 5!

Dwie Saluki, owczarka nie­

mieckiego, bullteriera i kundel­

ka. Gaja.

MANIUŚ. Ja też kocham zwie­

rzęta. Niestety nim nie jestem.

Sweetie. Antoś - przykro mi

bardzo. Jak mogę Ci pomóc?

Napisz coś o sobie. Co robisz,

jakie masz hobby? Macham do

Ciebie łapką. Całuję. Sweetie.

MANIUŚ. Pięknie napisałeś

o zwierzętach (piesach). Nic

dodać, nic ująć. Bardzo mnie

to wzruszyło. Widzę, że masz

bardzo ciekawe i pouczające

poglądy na ten temat. Napisz
mi coś więcej o sobie. Jestem

ciekawa Twojej osobowości -

jeśli mogę tak to ująć. Pozdra­

wiam Cię bardzo serdecznie.

Pa! Elza.

MAPET. Dzięki za odwiedziny.
W niedzielę byłem w szoku,

kiedy zobaczyłem ten tłum

przed „Tyskim" - nie przeci­
snąłem się. Pozdrawiam Cię -

Tadek.

MAPET! Pisałam ostatnio, ale...

sama nie wiem o czym napi­
sać, no ale chciałam napisać
do Ciebie ten kupon. Ostatnio

w sobotę (chyba po 20.00)

słyszałyśmy Ciebie z Tweety
w Top-ie. Czekałyśmy na po­
zdrowienia. No ale...! Gorąco

pozdrawiam. Ismena.

MARSJANKO, Narcyzo. Ten chło­

pak uciekł i nie zanosi się na to

żeby szybko wrócił. Od ostat­

niego spotkania z wami wiele

się wydarzyło. Zmieniłem

punkt widzenia na wiele

spraw. Nie wiem czy słusznie,

myślę jednak że w najbliższym
czasie wszystko się wyjaśni.
Pozdrawiam. Krysia.

MARY Jane. Witam! Piszę, piszę
i nie ma żadnego kuponu, żół­

ty to on, nie Ja, to nie moja wi­

na. Co do pytania to lubię.

Vredny.

MASIAI My to się chyba nigdy

nie spotkamy. Może w tygo­
dniu Ci pasuje? Ja uczę się
w TZN-ie, kończę ok. 15.00.

Jeśli Ci pasuje to odpisz. Maja.

MASZKA!E no, chyba nie jest aż

tak źle! Jeśli Twa odmowa wy­
pływa z twego wyglądu to nie

masz niczym się przejmować.
Ja też nie mam super wyglądu
i nie mam z tego powodu kom­

pleksów! To Co? Spotkasz się

ze mną? Proszę! Gandalf.

MAKI Jazz! Masz rację co do HP

- też mogę coś na ten temat

powiedzieć. Może napiszesz
coś o sobie, co porabiasz
i w ogóle - oczywiście jeśli
chcesz? PS. Byłeś na Mega

Gratce? Buźka. Zkręcona Adi.

MAKKI. Bardzo się cieszę, że od­

pisałeś. Jeśli chodzi o zloty
w Katowicach, to wciąż jakiś

zły duszek przeszkadza mi

tam dotrzeć, ale nie tracę na­

dziei, że się tam w końcu zja­
wię. Czy klub miłośników hor­

rorów nadal istnieje? Pozdra­

wiam. Afrodyta.

MAKKI. Ksywkę zapożyczyłam

od mojej ulubionej kapeli -

Moonlight. Tak poza tym, to

słucham E.Bartosiewicz, Ko­

walskiej, Skunk Anansie. Na­

pisz coś o sobie. Merenre.

MAKKI! W których wieżow­

cach? Na Kn czy Sk. A może

na 9-cio? Ja mieszkam w blo­

kach na przeciwko autostrady

czyli na RUT. gdzie się uczysz?

Grzmiąca.

MAYBE! Jestem w „G" zaledwie

kilka tygodni (nr - 00633).

Mam 19 lat, kocham muzykę,

spacery. Jestem romantykiem.

Napisz - czekam. Mac Gyver.

MB 109! Nie ma za co dzięko­
wać. Po to są przyjaciele.

.Wiesz, kobieta popełnia wielki

błąd, może największy w ży­
ciu... Pozdrawiam gorąco!

Strzałeczka.

MB 109. A ja piszę, piszę, piszę

i mam nadzieję, że żółty jest

już najedzony i mój kuponik uj­
rzy światło dzienne. Dziękuję

za informację. W takim razie

przesyłam nieco spóźnione ca­

łuski urodzinowe! Jenny.__

MB 109. Nie dziękuj. Najważ­
niejsze abyś znalazł sobie zaję­
cie i nie myślal o tym, a choro­

ba szybko zniknie. Zapamiętaj

ją, bo daje Ci ona dobrą lekcję.

Władca Dusz. PS. Powodzenia.

MB 109! Na Mega nie byłam,

gdyż bawiłam się w innym

miejscu, gdzie nie było aż tak

super jak w Mega. Nie wiem

dlaczego, ale Twoje kupony za­

wsze zauważam na ostatnią

chwilę, 19(albo powie mi kum-

pela, że napisałeś). Jakoś

ostatnio nie mam czasu na

czytanie „G“. Pozdrawiam.

Ismena.

MEGI. Wygląd nie ma dla mnie

wielkiego znaczenia. Jak wy-

■glądam? Może kiedyś przeko­
nasz się naocznie. O sobie po­
wiem jeszcze, że umiem słu­

chać innych i można ze mną

porozmawiać na każdy temet.

Nieznajomy.
'

MEGI. Zawsze jestem zaskoczo­

ny jak ktoś tak mówi i myśli,
bo jestem bardzo samokry-

tyczny. Wiedziały i nic nie zro­

biły (co tu jest grane). Złośnica

pokazała mi zdjęcia z półmet­
ku, ale nie powiedziała, na któ­

rym jesteś Ty. Bestia.

MELISSO. Wystarczy jeśli napi­
szesz mi o sobie to co chciala-

byś żebym wiedziała - ile

masz lat, gdzie mieszkasz, co

lubisz. Muszelka. PS. Dziękuję

za powitanie mnie w „G“.

MEKK - ale było czarno. W koń­

cu byłaś świadkiem fajnej roz­

róby. Pozdrowienia dla Ciebie

i Vicky. PS. Chyba mówiłem,

że jesteś fantastyczna. Maxxi.

MGIEŁKO! Napisz do mnie. Może

kiedyś jeszcze potańczymy.
Ross.

__________

MGIEŁKO (1). Na początek dzię­
kuję że odpisałaś. Byłem bar­

dzo mile zaskoczony. Pytasz,

skąd taka ksywka - Mac Gy-
ver? To mój filmowy idol (nie

przegapiłem chyba żadnego

odcinka serialu) Mac Gyyer.

MGIEŁKO (2). Najważniejsze jest

jednak to, że on zawsze potra­
fi wybrnąć z kłopotów i zawsze

trzyma się własnych zasad. To

mi naprawdę imponuje. Pytasz

też co mnie interesuje oprócz

muzyki Mac Gyver.

MGIEŁKO (3). A więc: parapsy­
chologia, speleologia, turysty­
ka, dobry teatr i kino i krymi­
nalistyka. Coś więcej? Studiuję

prawo, mam młodszą sio­

strę Mac Gyver.

MILUSIAI Tu znajdzie się miej­
sce również do Ciebie ale mu­

sisz napisać coś więcej o so­

bie. Skąd ta ksywka. Duży bu­

ziak! Odpisz! Esiu.

MILUSIAI Masz tak delikatny

pseudonim, że ja też obciął­
bym się z Tobą zapoznać. Lu­

bię literaturę i wędrówki szla­

kami turystycznymi. Pozdra­

wiam! Geist.

MILUSIAI Ciesze się, że jesteś
wśród nas (w pewnym sensie).

Mam nadzieję, że Ci się tu

spodoba. Ja też dziękuje Ci za

miłe chwile. Pozdrawiam całą

Twoją rodzinę a mamie życzę

wszystkiego co najlepsze. Ar­

mat.

MIŁECZKO. Mam nadzieję, że

przyjmiesz jeszcze ode mnie

życzonka urodzinowe. Lepiej

późno niż wcale. Przy okazji -

sprawdź czy Ci klisza jeszcze

nie pękła (ta z Mega). Tylko se­

rio. ThePesl____

MISTRZU! Tamte dziesięć stron

to była najpiękniejsza proza ja­
ka czytałam w całym moim ży­
ciu. Z.niecierpliwością oczeku­

ję dalszych. Kochająca Małgo­
rzata.

MŁODA (2). Po prostu mam wra­

żenie, że bierzesz mnie pod

włos. Spadłabym z krzesła po­
wiadasz hmmmm, chciałabym

się o tym przekonać. Na wszel­

ki wypadek mocno chwycę za

oparcie. Co Ty na to? Struna.

SZOSA! Moje bóstwo.... w końcu

spełniam Twoja prośbę i piszę

do Ciebie kuponik? Fajnie że od­

wiedziłaś mnie ze swoja siostrą

i Karusiem! Pozdrów Złośnicę
i Przemka! Zadzwoń. Gaja.

SZUMI. Jest mi bardzo przykro,

że nie możesz mnie zastać,

dzwonisz o złej porze! Na im­

prezie niestety nie byłam i bar­

dzo żałuję, ale cieszę się, że Ty

odważyłeś się iść! Robisz po­
stępu, ale teraz znowu wróci­

łam do korzeni. To wyszło mi

chyba na dobre, chociaż szko­

da, że obudziłam się dopiero

teraz. Cóż taka już jestem. Po­

zdrawiam. Hipsówa.

SZWECJA. Uwielbiam Skandyna­
wię, byłam tam w tegoroczne

wakacje. Jest prześlicznie, mo­

ją faworytką jest Norwegia -

Fiordy, inne krajobrazy. Wy­
bacz Szwecja jest czyściutka

ale dalego jej do urokliwej są­
siadki. Luna.

ŚMIERCI Następnym razem to

wszyscy będą płakali nad mo­

giłą swoich bliskich. Ty bę­
dziesz wtedy miała jeden dzień

wolny od pracy (to tylko pra­
wie taka fantazja). U mnie jest

szara, ale nie najgorzej. Jak so­

bie pomyślę co będzie przede

mną to strasznie blednę. Flash.

ŚMIERĆ. Ale mi teraz mrówki

przeszły. To tylko buda, którą
trzeba przeżyć. A doły to od­

ruch warunkowy. Teraz się

z tego śmieję jak i z jutrzejszej.

Dzięki. Cobra.

ŚMIERĆ. Dzięki za kuponik i sło­

wa otuchy. Do żółtego już nie

mam siły - chyba powinnam

się nazwać owieczką, bo

wszystkie moje kupony znika­

ją w jego paszczy! Gorące uści­

ski dla Ciebie, Coli, Sowy, Han­

nibala, Lobo i redakcji! Dźodła.

TADEK! Dzięki za ciastka i kawę
i Twój dobry humor! Głowa do

góry! Nigdy o Tobie nie zapomi­
namy! Twoja imprezowa pacz­
ka, ze Strzałeczką na czele.

TASHIA! Dzięki za pocieszenie,

jakoś będzie. Pogratkujemy na

jakiś ambitny temat? Jeżyk.

TASHIA! Dzięki za pozdrowienia
- odwzajemniam. Czy jesteś

„ciekawym ludziem" mogę

zdecydować ale muszę wie­

dzieć coś więcej o Tobie. Może

spokanie? Amper.

TAZIO! Ja pewnie też Cię widzę

w drodze do szkoły. Oczywi­
ście będzie mi miło jeśli mnie

zawołasz. Do zobaczenia na

zlocie w Olkuszu! Robinka.

THIRD Eye! Mam jednak pecha,

żółty.. Jakiej muzyki słuchasz,

gdzie chodzisz na imprezy, do

jakiej szkoły chodzisz. Dark-

man.

THORGALU mój kochany!!! Wiesz,

że bardzo się boję tego, co ma

dopiero nadejść. Szczerze - to

jestem przerażona. Potrzebuję

Twojego wsparcia, Twojego

optymizmy, całego Ciebie, to

dla mnie jest bardzo ważne, zro­

zum, kocham. Aaricia.

TOLA! Jak tam Mnich? Dzwoni­

łaś do niego? Imprezę musia­

łam odchorować - przemo­
kłam po drodze, ale już w po­
rządku. A co u Ciebie? Borów­

ka! O co chodzi???? Ingrid.

TOLA. Po imprezie mam uczucia

mieszane. Mam nadzieję, że

dostałaś mój list. Czekam na

odpowiedź. Pozdrawiam. Pur­

plowiec.

TOM. Siedzę na lekcji niemiec­

kiego - nudy! I nic nie przy-,

chodzi do głowy. Może w przy­
szłym tygodniu coś spłodzę,

jeśli podasz temat. Na razie

macham łapką. Lena.

TON-A! Miałaś rację, przegląda­
łem Metal Hammery, ona na­

prawdę była na Dynamo, te

wywiady i w ogóle. Dla mnie to

szok! Pozdrawiam. Nierealny.

PS. Czy Ty też masz coś w za­

nadrzu, bo chyba już mni4e nic

nie zdziwi!

TOSTER! Dzięki za b. długi list

(takie lubię). Czekaj na odpis,

jestem w trakcie pisania li-

stu-giganta. Pozdrawiam. Nie­

realny.______________ _______

TREBOR. Nie wiem co to będzie,

bo ja też nie mam telefonu. Po

prostu kiedy będę wreszcie

miała czas zaproponuję spo­
tkanie. Czytałam, że jesteś kie­

rowcą (taxi?). Gdzie jeździsz?
Pozdrawiam. Jutrzenka.

TREBOR. To moje odczucia prze­
lane na papier. Najgorsze jest

szczęście o którym nie można

komuś powiedzieć i smutek

z którym jesteśmy sami. A do­

okoła wszyscy krzyczą o przy­
jaźni. Zabawne prawda?

Dziewczyna Kwiatów._

WŁOCHATA - fajnie, że też słu­

chasz Punka. Masz Irokeza?

Lori Twój czołg zamieniam na

karabin. Statua Wolności - to

Ty żyjesz? A ja myślalam, że

jesteś pięknym pomnikiem! Co

słuchać w USA? Grunia - ja

też jestem z B. Skrobnij coś

"o sobie. Madzia.

W moją minioną,, miłą rocznicę

gratkowania pozdrawiam mo­

ich pierwszych koresponden­
tów: Irlandię, 777, Rozwódkę
i Denię. Zawsze o was pamię­
tam. Pozdrawiam też uroczą

redakcję. Anowi.

WODA. Czym sobie zasłużyłem

na tak słodkie pozdrowienia za

które Tobie bardzo dziękuję.

Napisz mi coś więcej o sobie,

o swoich zainteresowaniach.

Jeżeli chodzi o mnie, to nie

mam zbyt wiele czasu dla sie­

bie (nie mówiąc o innych). Pra­

ca - kino odpada. Całusy. Na-

utilus.

WOYTAS Ty lizusie. D. Mok. PS.

Czy Twoi kumple stchórzyli, że

nie przychodzą na zloty?
D.M.K.

WRÓŻKA M. Ciekawe co było

w tym kremie, że zając zidio­

ciał. Ty byś widziała 2-tygo-

dnie temu na zlocie. Wybie­
głam z namiotu, bo.... Foxy.

WRÓŻKO M! Nie wiedziałem, że

masz mnie za takiego smarka

ale trudno. I tak miło mi się
z Tobą gadało. Mam nadal

kompleks wyższości i chyba

tak już zostanie. Pozdrawiam.

Warpłanin.

WRZOS. Jasne, że znam to miej­
sce i milo wspominam. Gdy ja

tam bywałam nigdy nie było

smutno, ani nawet usypiająco.

Pamiętam radość ze wspólne­
go przebywania, śmiech, nie­

kończące się rozmowy i różne

powroty. Pozdrów to Anowi.

WRZOS. Mamy nadzieje, ze Two­

je słowa niczym wyrocznia wy­
pełnią nasze życie. Jeszcze raz

wielkie dzięki. Ika i Bielinek

Kapustnik.

KENA II. A ja wymyśliłbym To­

bie jakąś ksywkę. Tylko mu-

siałbym chwilę pogadać z To­

bą. Flash. PS. Może przedwo-

nię do Ciebie.

KENA II! Jak widzisz Twoje

pseudo zrobiło już małe zamie­

szanie... Jeden z kuponów

w poprzedniej „G" pisanych

przez moją kumpelę Kubę do

Xeny był do Ciebie - dwójka

przy pseudonimie nie ukazała

się....Zmien pseudo. Xena.

KENAI Już wybrałam sobie inne

pseudo. Mam prośbę - mogła­
byś wytrzymać do końca ro­

ku? Wówczas wszystko będzie

łatwiej załatwić. Postaraj się

mnie zrozumieć. Dziękuję z gó-

ry. Powodzenia! Xena II.

KENO. Dziękuję za kuponik pod

moim adresem. Przepraszam,

że nie ukazał się mój, to nie mo­

ja wina. Zresztą moje kupony

cieszą się ogromnym wzięciem

u żółtych żarłocznych skrzy­
nek. Myślę, że się nie gnie­
wasz? Pozdrawiam. Jarre-Fan.

YENNO. To nie wariactwo, gdy­
bym miała czas na czytanie
dla przyjemności to też niejed-

ną książkę przeczytałabym kil­

ka razy. Niestety brak mi tego

czasu. A spotkamy się na pew­
no jeszcze nieraz. Z cieplutkimi

pozdrowieniami - Walkiria.

ZAGUBIONA! Przepraszam, że

nie pisałem, ale coś otatnio

żółty... Jakiś temat o zjawi­
skach paranormalnych, proszę

bardzo, co sądzisz o Ufo?

A z tym związne o kosmitach,

latających spodkacjh ich kata­

strofach, porwaniach! Gandalf.

ZBIOROWO. Lucas - czemu nie

odpisujesz? Misia - uśmiech­

nij się! Nastka i Nicole - pa­
miętacie mnie jeszcze??? Tre­

bor - czemu nie piszesz? Mi-

chael - napisz coś. Pozdra­

wiam. Nusia.

ZBIOROWO: Armar, Szajbus, ży-

jecie? Ross co u Ciebie i Ra­

chel? Marco chętnie z Tobą po-

gratkuję. Gwiazdeczka - jedy­
ne, czym mogę się chwalić to

zdobycie Giewontu i łażenie po

Tatrach Słowackich. Madzia.

ZB10RÓWKA Nastji: Bartka - faj­
nie było Cię poznać. Saga -

dzięki za spotkanko, Rappy -

nie pisz więcej kuponów bo do

końca lekcji jeszcze 12 minut,

Still - jak tam pisanie kon­

spektów, mapet - karta na

Ciebie czeka, Rodez - pozdra­
wiam Cię gorąco!

MIĘDZY
FANAMI

ATOMEKII co? Listy 17.10. słu­

chałam, zagłosowałam i po­
zdrawiam na kartce, którą do

Ciebie wysłałam. A tu co? Nic.

No właśnie. Informatorzy do­

nieśli mi, że jej nie przyczyta-

leś. Sorry, ale.... bez komenta­

rza. Joancha.

AFRODYTA I Maybe! Fajnie, że

słuchacie Myslovitz. Jak długo

jesteście z nimi? Ja już 3 lata.

Podobno w grudniu nowa płyta

(już się nie mogę doczekać!).
Pozdrawiam w rytmie „Peggy

Brown"! Android.

AUREEN! Ja piszę od sierpnia

97. Nie zgadzam się z Claudel

- wolę muzykę od ciszy.

Uwielbiam muzykę lat 80 i 90

(głównie zagraniczną). Ciepłe

pozdrowienia. MB 109. -

AUREENI Słucham ich od mo­

mentu, gdy u chrzestnego włą­
czyłam magnetofon, a Tu pole­
ciało sobie coś tak pięknego

jak „The Wonderer". Płyty te

same. A „Love is Blindness"

czy „With or Without You" po

prostu zabijają. Ultra.

BARTKA! Ja słucham el-muzyki.

Lubię piłkę nożną. Interesuje się

informatyką. Jeśli chcesz wie­

dzieć więcej - napisz. Amper.

BUNNY witaj! Zdążyłam zauwa­

żyć, że mamy pokrewnwe zain­

teresowania, szczególnie mi­

łość do Prodigy. Też uwielbiam

się doskonale bawić. Szkoda,

że Cię nie było w Mega, na „ro­

dzinnej" imprezie. Klimat był

odjazdowy! Pewnie z czasem

to nadrobisz. Pa! Iguana.

CZARNA! Masz już bilet na swo­
je kochane Kelly Family? Ży­

czymy wspanialej zabawy!

Skrobnij do nas! Prodi &

Chmielu.

CZY ktoś z Was interesuje się

muzyką na komputerze PC?

Napiszcie jeśli tak. Ender.

DARKNES! Już po Slayerze. By­
łem pod Spodkiem - piękny

widok: masa starej gwardii.

Idziesz na Dickinsona? Ja idę

obowiązkowo. Cmoki! Hairy.

FANKO-MAANAMKOI Klub musi

być niesamowity. Ja raczej się

nie zapiszę, musiałabym zmie­

nić swój charakter (a to raczej
nie jest możliwe). Wiesz, czyta­
łam w „Graffiti", że R. Gawliń­

ski zagrał E. Stachurę w filmie

Majewskiego. Może wiesz coś

więcej na ten temat? Ściskam!

Julia.

GALLEGHER! „Życie żartem jest,

co przez śmiech wyciska łzy,

nie oszczędza serc, uczy nas

jak silnym być. Gdy czujesz, że

już przestajesz czuć, kiedy gu­
bisz gdzieś sensu zloty klucz,

przeszłość z ramion zrzuć, za-

cznij wszystko jeszcze raz."

/Anita Lipnicka/. Blue Moon.

GINGERT Dzięki za kuponik. Co

do żółtego to też mam z nim

kłopoty! Lubię Rap i Techno,

a Ty czego słuchasz? Pozdra­

wiam. RappOy. PS. Jestem

dziewczyną!!!

IRENA! Witamy naszą modelkę!

Oto obiecany kuponik! Teraz

Ty musisz się zrewanżować.

Idziesz z Czarną na Kelly Fami­
ly? Udanej zabawy! Żawsze

piękni i młodzi - Prodi &

Chmielu.

KTO. był na „Gaudę Fes!"

w Spodku? Ja byłam i świetnie

się bawiłam. Całusy dla redka-

cji i „żółtego"! Prosiaczek.

KTO wybiera się na „Odjazdy"?

Explorer.

NOTHINGMANI Piszę do Ciebie,

ponieważ poprosiła mnie o to

Twoja koleżanka na Mega-

Gratce. Ja też słucham Pearl

Jam. Sitek.

HCTHINGMAN! Podczas Mega-

Gratki podeszła do mnie dziew­

czyna i powiedziała mi, żebym

do Ciebie napisał, bo oboje słu­

chamy Pearl Jam. Tylko tyle.

Sitek.'

NULA! Wakacje były udane,

mimo pogody do kitu. Jakiej

muzyki słuchasz? Cieplutkie

pozdrowienia mimo jesieni.

Wowo.

POLLY witaj! Słucham czasami:

Nirvany, The Doors, Led Zeppe­
lin. Ale najbardziej lubię Myslo-

vitz (może słuchasz?). Napisz
o sobie. Pozdrawiam. Body.

POZDRAWIAM gorąco Trebora

(dzięki) i tych, którzy tydzień
temu świętowali w Olkuszu!

Pozdrawiam Ic. Blenderma-

nów. 22 .11 .98r. mija rok od po­
wstania naszego fc. Z tej oka­

zji coś się stanie... Kto ma

ochotę w tym uczestniczyć?

Gwarancja dobrej funkowej za­

bawy! Spice Alex.

SPICE Alex - żółty...więc po­
wtarzam, nie wiem dlaczego

uważasz, ze chciałama wstą­
pić do fan-clubu, by w nim tyl­
ko być. Intuicja Cię zawiodła,

przepadam za Blendersami,

ale odechciało mi się należeć

do Twojego FC. Masz mnie

przynajmniej z głowy - Casey.

ŻYCZENIA
BY się z wiatrem nie rozwiało,

wiele wspomnień z tamtych

dni, że Cię wciąż tak bardzo

kocham dzisiaj w Gratce piszę

Ci. Najcudowniejszemu faceto­

wi na ziemi czyli mojemu ADA­

SIOWI-ANKA.
_______

KOCHAM Cię Elusia za to, że je­
steś zemną^Robert.

KOCHANEMU Adasiowi „wszyst­
kie najczulsze wyrazy, wiosna

na ziemi i niebie, morza i gór

krajobrazy dla Ciebie." Twoja

kochająca Anka.

MOJEMU jedynemu i Najuko­
chańszemu Adasiowi z okazji

wspólnego Roczku samych

szczęśliwych dni (takich jak te

365) życzy ANKA.

WSZYSTKIEGO naj, naj, naj...

Maćkowi M. z okazji urodzin

życzy Kasia.
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• PRZETARGI • PRZETARGI • PRZETARGI • PRZETARGI •

GMINA RABA WYŻNA
34-721 Raba Wyżna 41, tel. (0-18) 267-11 -43

ogłasza przetarg nieograniczony

NA WYKONANIE

DOKUMENTACJI PROJEKTOWEJ

SIECI WODOCIĄGOWEJ
w Rabie Wyżnej

z ujęcia wodnego „Kosiczne”

Oferty należy składać w sekretariacie Urzędu Gminy do dnia

27.11.1998 r. do godziny 11.

Otwarcie ofert nastąpi w Urzędzie Gminy w sali nr 16 dnia

27.11.1998 r. o godzinie 11.15.

Specyfikację istotnych warunków zamówienia można pobrać
w Urzędzie Gminy Raba Wyżna za odpłatnością 10 zł.

Pożądany termin realizacji zamówienia 31.03.1999 r.

0 zamówienie mogą ubiegać się Oferenci, którzy spełniają na­

stępujące warunki:
- są uprawnieni do występowania w obrocie prawnym, zgod­

nie z wymaganiami ustawowymi,
- posiadają uprawnienia niezbędne do wykonania określo­

nych prac lub czynności, jeżeli ustawy nadkładają obowią­
zek posiadania takich uprawnień,

- posiadają niezbędną wiedzę i doświadczenie, potencjał eko­
nomiczny i techniczny, a także pracowników zdolnych do

wykonania zamówienia,
- znajdują się w sytuacji finansowej zapewniającej wykonanie

zamówienia,
-nie podlegają wykluczeniu z postępowania na podstawie

ort. 19 ustawy o zamówieniach publicznych,
-zrealizowali w ostatnich dwóch latach minimum dwa zamó­

wienia o podobnym zakresie i charakterze.

Bliższe informacje na temat przetargu można uzyskać w sie­
dzibie Urzędu Gminy, pok. 16, tel. 267-11 -43; 267-10-06 .

BRZESKIE ZAKŁADY KOMUNALNE
Spółka z o. o.

W BRZESKU

plac Kazimierza Wielkiego 3,32-800 Brzesko

ogłasza

pisemny przetarg ofertowy nieograniczony

NA SPRZEDAŻ NIERUCHOMOŚCI

położonej
w Brzesku przy ulicy Przemysłowej,

w skład której wchodzą:
-działka gruntu o powierzchni 0,1078 ha

-znajdujący się na działce lokal magazynowy nr 2

o powierzchni 342 m2

Cena wywoławcza wynosi 57.000 zł (słownie: pięćdziesiąt siedem

tysięcy złotych) w tym za grunt 6.500 zł.

Nieruchomość posiada nr działki 1336/8 oraz ma urządzoną w Są­
dzie Rejonowym w Brzesku Księgę Wieczystą - KW Nr 25831.

Spółka B. Z. K. jest ujawniona w księgach wieczystych jako właści­
ciel budynku - lokalu oraz wieczysty użytkownik gruntu.
Warunkiem przystąpienia do przetargu jest:
2. Założenie do 14 dni od ukazania się ogłoszenia - pisemnej ofer­

ty (w zamkniętej kopercie) w sekretariacie spółki.
3. Wpłacenie wadium w wysokości 8.550 zł na konto spółki w PKO

BPwBrzesku-nrkonta10204984-54625-270-1 lubwka­
sie spółki do 13 dnia od daty ukazania się niniejszego ogłoszenia.

4. Podpisanie oświadczenia, że oferent zapoznał się z regulaminem
i warunkami przetargu i przyjmuje te warunki bez zastrzeżeń.

Sprzedający zastrzega sobie prawo swobodnego wyboru oferty,
unieważnienia przetargu bez podania przyczyny, jak również pro­
wadzenia dodatkowych negocjacji z oferentami.

Bliższych informacji o przedmiocie przetargu udziela Prezes Zarzą­
du Spółki pod nr. telefonu: 0-14/ 68-625-35 lub 663-05-63.

WOJEWÓDZKA KOLUMNA

TRANSPORTU SANITARNEGO

w Tarnowie

ogłasza, że w drodze

I nieograniczonego przetargu publicznego

SPRZEDA:

1. FSO LO nr rej. TAM 2395, nr ew. 652,
rok produkcji 1987

cena wywoławcza 1.100 zł

2. FSO LO nr rej. TNA 0205, nr ew. 553,
rok produkcji 1986

cena wywoławcza 1.100 zł.

3. Polonez osobowy nr rej. TND 9275, nr ew. 661,
rok produkcji 1988

cena wywoławcza 1.400 zł

4. Fiat sanit. nr rej. TAO 7436, nr ew. 655,
rok produkcji 1988

cena wywoławcza 1.200 zł

5. Nysa 522 sanit. „R” nr rej. TAO 4992, nr ew. 690,
rok produkcji 1989

cena 'wywoławcza 1.000 zł

6. FSO 1500 sanit. nr rej. TNB 2454, nr ew. 603,
rok produkcji 1987

cena wywoławcza 1.100 zł

7. RAF Łotwija „R” sanit. nr rej. TAM 1344, nr ew. 747,
rok produkcji 1992

cena wywoławcza 2.000 zł

8. FSO 1500 sanit. nr rej. TAD 2178, nr ew. 700,
rok produkcji 1989

cena wywoławcza 1.200 zł

9. Nysa 522 Towos nr rej. TAD 2204, nr ew. 620,
rok produkcji 1988

cena wywoławcza 1.000 zł

10. FSO 1500 sanit. nr rej. TAO 9271, nr ew. 617

rok produkcji 1988

cena wywoławcza 1.200 z)
11. RAF Lofwija sanit. nr rej. TNA 0141, nr ew. 706,

rok produkcji 1990

cena wywoławcza 1.600 zł

12. RAF Łotwija sanit. nr rej. TAL 7675, nr ew. 745,
rok produkcji 1992

cena wywoławcza 2.000 zł

13. Do sprzedaży blacharka samochodu

marki Wołga - Gaz-24 i sam. marki RAF Łotwija.

Przetarg odbędzie się w dniu 25 listopada 1998 r. o godz. 9.00

w WKTS - Tarnów ul. Chyszowska 10.

Warunkiem uczestnictwa w przetargu jest zgłoszenie ofert

w zaklejonych kopertach w sekretariacie WKTS - Tarnów

w dniu 25 listopada 1998 r. do godz. 9.00 .

Samochody można oglądać dwie godziny przed przetar­
giem w WKTS — Tarnów ul. Chyszowska 10.

W razie niedojścia do sprzedaży w I przetargu, drugi prze­
targ odbędzie się w dniu 26 listopada 1998 r. o godz. 9.00 na

tych samych zasadach.

Zastrzega się prawo unieważnienia przetargu bez obowiąz­
ku podania przyczyn.

DO SPRZEDANIA

NIERUCHOMOŚĆ BUDYNKOWA

z lokalami użytkowymi i mieszkalnymi
w centrum Tarnowa przy Rynku nr 15

Oferty zgłaszać:
Kraków, telefon 0-12/411-46-78 w godz. od 8.00 do 22.00 .

Informacje:
Tarnów, tel. 0-14/22-25-49 w godz. od 8.00 do ló.OO. W3M]

KOMUNIKAT

Poszukują świadków kradzieży
samochodu marki HONDA CRX

o nr rejestracyjnym NOV 8430, kolor czerwony

Samochód skradziono spod giełdy w Krakowie
w Balicach dnia 15 marca (sobota) 1997 roku.

Kontakt telefoniczny (0-18) 44-47-114 S827/NS.

w*1

DAM PRACĘ
.SANTA" poszukuje osób do pracy w domu.

Umowy. Info - gratis, koperta + znaczek.

Firma Usługowo-Handlowa W.P. Skryt­
ka pocztowa 32-066 Alwernia, z dopis­
kiem F.S.

A! Pracowałeś legalnie w Niemczech

1996/7/8, odbierz niemiecki podatek. Tel.

(012) 269-00-23.
________

ABC „AGENTA CELNEGO". Kurs. Licencja

państwowa. Praca. Solidnie! Zapisy - Pro­

mocja! „Adviser“ - Kraków, budynek Ml-

STiA, Szlak 73a, wtorki, środy. (022) 629-

37-83, (022) 628-70-56 .

AGENCJA ubezpieczeniowa zatrudni pra­
cowników jako przedstawicieli tereno­

wych. tel. 0/602-490-216.

AKTUALNA praca domowa, dodatkowa (mon­
taż sakiewek, biżuterii). Do 1900zł miesięcz­
nie. Firma Marketingowa „PRACA" skrytka
27 33-300 Nowy Sącz (znaczek) .

AKWIZYTOROM usług medycznych. (012) 423-

08-32, 425-14-50

CHAŁUPNICTWO. Tel. (012) 648-88-25 643.

63-84.
_ _________

CHAŁUPNICTWO korespondencyjne - biurowe

zarobki tygodniowo 770 zl. Grażyna Kurek

33-104 Tarnów 6, skr. poczt, 79.

CHCESZ zarobić zadzwoń. (0-14) 79-28-41(8
- 12).

FIRMA budowlana zatrudni: główną księ­
gową, kierownika budowy, kosztory-
santkę. (012) 637-10-70

FIRMA zagraniczna przyjmie młodych,

dyspozycyjnych, z samochodem.

N.Sącz (0-18) 444-26-91 (9-16).

FIRMA zatrudni malarzy, fliziarzy. (0-18) 262-

29-07.

HURTOWNIA przyjmie młodych na różne
stanowiska. N.Śącz (0-18) 444-26-91

(9-16).

LONDYN - praca - szkoła.

Tel. 00447957253918 godz: 12-14

AMPLICO Life przeszkoli i zatrudni agen­
tów ubezpieczeń na życie. Wynagro­
dzenie miesięczne 2000 PLN oraz pro­
fesjonalne szkolenia: spotkanie infor­

macyjne 16.11.1998 godz.18.00 Agen­
cja Amplico Life, Nowy Sącz, ul.Ko-

ściuszki 26, tel.444-2-666 .

AVON Cosmetics - poszukuje konsultantek.

(0-14) 21-56 -17.
__________________________

BIURO Ochrony zatrudni - Agentów Ochrony

(kobiety i mężczyzn). Wymagania: niekaral­

ność, kultura osobista, sprawność fizyczna,
mile widziane wykształcenie średnie. (0-14)
21-60-12, (0601) 540-839.

PILNIE przyjmę hydraulików.' Praca w War­

szawie. Zbigniew Dyrek (060) 286-35-07.

POSZUKUJĘ osób uczciwych i ambitnych do

współpracy - konsultant BARBARA UNIE-

JEWSKA. 0601-45-43-13.
_______

PRACA w Grecji - transport, informacja -

Kraków ul. Batorego 1 (od 9:00 do 11:00)

PRACA jest wszędzie, trzeba tylko chcieć pra­
cować - napisz, nie będziesz żałował. K. Se-

rednicka skr. poczt. 42, 32-800 Brzesko*

koperta zwrotna.

PRZYJMĘ opiekunkę do dzieci na 5 godzin
dziennie. (0-14) 23-22-58.

„PŁYWALNIA NAD KAMIENICĄ”
Sp. z 0.0.

ogłasza przetarg ofertowy
NA WYNAJEM

LOKALU UŻYTKOWEGO

tj. sali gimnastycznej o pow. 135 m2

w budynku krytej pływalni

Oferta powinna zawierać:
— propozycję ceny za 1 m2
— opis koncepcji prowadzenia działalności

Ostateczny termin składania ofert upływa 20.11.98r.

o godz.15.
Warunkiem przystąpienia do przetargu jest wniesie­
nie wadium w wysokości 500,00 zł w kasie Pływalni,
ul.Nadbrzeżna 34, 33-300 Nowy Sącz, do dnia

20.11.98r. do godz.13.00.
Otwarcie ofert nastąpi 23.11.98r. o godz.11.00.

Oferty w formie pisemnej należy składać pod ad­
resem: „Pływalnia nad Kamienicą" Sp. z o.o. ul.Nad-

brzeżna 34, 33-300 Nowy Sącz.

Oferty, które wpłyną po oznaczonym terminie, nie

będą rozpatrywane.

Ogłaszający zastrzega sobie prawo unieważnienia

przetargu bez podania przyczyn.

DAEWOO

autosalon akropol
Podziękowanie

Serdecznie dziękujemy za odwiedzenie naszego stoiska na targach
motoryzacyjnych. Wysoka frekwencja i życzliwe uwagi państwa są
dla nas ogromnie satysfakcjonujące. Wszystkich pragnących zapo­
znać się z naszą pełną ofertą zapraszamy do salonu.

Wdniachod9do15XI

nadzwyczajna promocja !!!

Szczegóły w salonie

przyjdź: Kraków, ul. Balicka 117

zadzwoń: tel. 638-00 -20, 637-92-74
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HOZSYLANIE druków reklam: Niepodległości
14/17 32-500 Chrzanów. Koperta zwrotna

ZftTRUDNIMY firmy lub brygady: murarzy,

tynkarzy, dekarzy, cieśli, zbrojarzy.

(012) 637-10-70

ZATRUDNIMY księgową - wykształcenie
ekonomiczne w kierunku księgowości
+kurs rachunkowości. Tel.(0-18) 441-

00-49, (0601) 824-427

ZATRUDNIĘ księgową ze znajomością

prowadzenia exportu na pól lub na

ćwierć etatu, (może być rencista lub

emeryt). Tel. (014) 21-51-30, (0049)

171-79-76-907.

ZATRUDNIĘ rencistę do myjni samocho­

dowej oraz młodą osobę ze znajomo­
ścią obsługi komputera.Dębica, tel.

(014) 682-64-34.

fHIJ zatrudni do współpracy pośredników
i przedstawicieli handlowych. (0-14) 26-

73-37

POSZUKUJĘ PRACY
ABSOLWENTKA Wyższej Szkoły Biznesu -

marketing i zarządzanie, język angielski,

komputer - podejmie pracę. Tel. (0-14) 42-

33-12.

KSIĘGOWA poszukuje pracy na pół etatu. (0-

18) 443-65-27 po 19.
_ _______

PODEJMĘ stałą pracę w handlu. Dobra znajo­
mość branży spożywczej i meblowej, kom­

puter, prawo jazdy. Tel. (0-14) 21-87-13

(wieczorem).____ '______________________

POSZUKUJĘ pracy: pomoc domowa, opieka
nad dzieckiem, starsza osobą. (0-18) 441-

39-77.

PRZYJMĘ chałupnictwo w metalu (090) 20-

90-74
____________

SPRZĄTANIE mieszkań, mycia okien. N.Sącz
tel.441-66-45.

STOMATOLOG - protetyk, rencista przyjmie

współpracę lub umożliwi otwarcie gabinetu.
Tel. (012) 422-88-95

.A R MA - NAUKA JAZDY ABCE (012) 632-70-

___________

ANGIELSKI, Business English. SOPHIS: (012)

412-7642_______________ ______________

BHP - szkolenia, usługi. (0-14) 42-26-37.

INSTRUKTOR NAUKI JAZDY. Kurs rozpoczyna­
my! ZDZ Kraków, Dietla 38. (012) 422-31-

02.

MOSTOBI©
Liceum Medyczne

Nowy Sącz, ul. Jagiellońska 61

ZAWODOWE KURSY MASAŻU:

I klasycznego
■ akupresury

1 odchudzającego
Kurs kończy się dyplomem ukończenia

Studium Niekonwencjonalnych

Metod Leczeniu.

Tel. (0602)522-720, (0-18)443-70-93

KOREPETYCJE matematyka przygotowanie do

egzaminu do szkół średnich, staż pracy 16

lat. Tel. (0-14) 417-655.

KOREPETYCJE matematyka, fizyka. Tarnów,

(044) 26-96-58.________________

KURS PEDAGOGICZNY (uprawnienia) dla

osób szkolących uczniów, Dietla 38. (012)
422-85-69, ___________________________

KURS tańca towarzyskiego i nowoczesnego

(0)2)634-44-25 od 7.00-22.00

MATEMATYKA u ucznia. Tel. 0604-820-595.

MATEMATYKA - korepetycje. Przygotowanie
do egzaminu do szkól średnich. Tel. (0-14)
22£7Z8.

NAUKA JAZDY - ART-MOT. (012) 645-31-

19.

EWO jazdy. Cena promocyjna kursu

(minus 50 zl). Młodzież ucząca się -

materiały dydaktyczne gratis. Możli­
wość organizacji zajęć dopołudnio-

wych. Czas trwania około 5 tygodni.
OSK „Auto Kurs", Tarnów, ul. Koperni­
ka 7/17, (0-14) 22-42-43.

TANIEC towarzyski, kursy, klub taneczny dla

dzieci, młodzieży, dorosłych. 0602-72-70-

UPRAWNIENIA BUDOWLANE przygotowujemy
do egzaminu! ZDZ, Dietla 38. (012) 422-85-

69.

MOTORYZACJA

SAM. OSOBOWE

SPRZEDAŻ
AUDI 80, 1986 - pilnie sprzedam. (0-14)
663-24-31 lub (0601) 469-105.

BMW 3181, 1991, model 92-98, 1800ccm3,

central-zamek, szyberdach, autoalarm, opo­
ny zimowe, wiśnia, stan bdb. cena do

uzgodnienia, możliwa zamiana (tańsze). (0-

18) 442-84-71____ _____

CC-700, 1995, szary metalik, mul-lok, bloka­
da skrzyni biegów, bezwypadkowy, zadba­

ny, pełna dokumentacja. (0-18) 441-03-10

po 15.___________________________________

FELICIA 1600 GLX, 1997, 8500 km, czerwo-

na. (012) 647-07-55__________ _____

FIAT 126p 1983, po remoncie kapitalnym,
alternator, przystępna cena (0-18) 443-03-

05.______________________________________

FIAT 125p, kombi, 1985 - sprzedam okazyj­
nie, tanio. Tel. (044) 628-058.____________

FIAT 126p, rok. prod. 85 - sprzedam, teł.

(012) 415-59 -41
_ ____________________

FIAT 126p, 1992 r. 68.000 km. 5.500 zł. Dę -

bica (014) 670-32-15_____________________

FORD Fiesta 1,1,1993, składak, stan bardzo

dobry. (0-14) 24-00-71.
___________

FS0-1500,1985, instalacja gazowa, silnik po

remoncie. (014) 68-60-829

HONDA Civic - osobowy, 1993, poj. silnika

1500, przebieg 100tys., felgi aluminiowe,

wspomaganie kierownicy (0-18) 445-85-91.

LAGUNA 1,8, 1994, kupiony w kraju, bezwy­
padkowy, srebrny, 28.500 zł. lub zamienię.

(041) 383-16-35, 090-68-44-33___________

ŁADA 2107, 1988. Tel.(0-18) 441-28-32 (8-

16), 443-51-97 po 17.____________________

ŁADA 2107, 1985, tanio sprzedam. Grybów,

JakubowskiegoJ 5/4.__________________

ŁADA 2107, 1989, 65tys.(2) 60 tys.km, be­

żowy, stan dobry, woj.N .Sącz (0-18) 441-

94-33

MERCEDES 609D, maxi, 1994, 20.000

km, cena: 73.000zł, faktura VAT (0-18)

446-11-42, (0602) 702-624.

MERCEDES 207D 79/80r silnik po remoncie

i inne (0-18) 443-72-49, (0604) 296-885.

MERCEDES 250 D. Tel. 0602-34-78-74 sprze­
dam

__________

OPEL Astra 1.4 1994, 67.000km, cena:

23.500zł (0-18) 446-11-42, (0602) 702-

624,_______ ____________________

OPEL Astra 1,7D, 1994 - sprzedam. (0-14)

21-50-98.________________________________

OPEL Astra 1,7D, 1994, cena 2.400 - sprze­
dam. (044) 24-11-98.___________________

OPEL Kadet 1300, 5-drzwiowy, 1985,

7;500zł. (0-18) 443-99-32.

PEUGEOT 305, kombi sprzedam lub zamienię
na 126p. Tel.(0-14) 52-63-69.

PEUGEOT 405 Combi GLD, rok prod.
1988, tel. (0-14) 6125450 od 8 do 16.

POLONEZ Caro 1.6 GLE, 1993, po wypadku.

0/604-801615, (0-18) 441-61-67.

POLONEZ Caro Plus 1.5, 1992, 8.600zl, raty.

(0-18) 333-63-66 .

POLONEZ 1,6 GLE1994, gaz, pierwszy właści-

ciel (0-18) 441-26-91

POLONEZ 1600 GLI, listopad 1995, cena do

uzgodnienia. Tarnów, ul. Krakowska 4, tel.

(0-14) 26-29-24, (0-14) 22-19-59.

POLONEZ caro, 1994, bordo, sprzedam tanio.

(014) 66-33-193 wieczorem.______________

RENAULT 19 1.7, 1991, biały, lub zamienię
nam mniejszy. (0-18) 441-18-99 .

RENAULT 19 1990, 1.4, bezwypadkowy
15.400 zł. Tel. (014) 784-445.

SKODA 105, 1978, silnik do remontu. 1000

zł. Sprzedam. (014) 6760-100

SPRZEDAM lub zamienię AUD1100, 2.0,1991

r., przebieg 132.000 km., bogate wyposa-

rżenie, cena 30.000 zl. (012) 658-90 -27

SPRZEDAM cinąuecento 700, rok. prod.
1994/95 - dużo dodatków. Tel. (018) 26-

673-63______________________________

SPRZEDAM seat cordoba 1.9 D. Czerwony,
1994 rok* dodatki. Cena 26 tys. zł. Tel:

(012) 28-16-559.________________________

TAWRIA, 1992, przebieg 46 tys. km, stan bar­
dzo dobry, garażowany - sprzedam. (0-14)

23-15-36.________________________________

VW Golf GTD Turbo Diesel, 1990, intercooler,

biały, bezwypadkowy, 16.900zł. (0-18) 443-

41-93 .

VW Passat 1.9 diesel, 1990 - sprzedam

pilnie, tanio. Tel. (014) 27-49-42.

VW Polo 1994, składak, 61.000km, cena do

uzgodnienia (048) 442-13-86_____ ______

VW Polo kombi, 1043 cm3,1985 r. Cena do

uzgodnienia, możliwa zamiana. Tel. (014)
67-74-111

ŻUK A-11, lub zamienię na 126p, ok.6000 zł.

Luzem izoterma obudowana biała do Żuka,

1500 zł. (0-18) 446-61-46.
_______________

FORD Scorpio, 1991, 2.9 L, 4x4, wszystkie
dodatki. (0-12) 421-73-07

KUPNO
AUTA powypadkowe, zniszczone, skorodo­
wane do remontu - kupię. 090-26-72-38

ZDECYDOWANIE kupię auta powypadkowe, do

remontu. 090-354-003

SKUP samochodów powypadkowych,

uszkodzonych (płacę gotówką) 090-

615-163

PILNIE kupię auta powypadkowe, osobowe,

dostawcze. 0601-64-62-74

ABSOLUTNIE wszystkie auta powypadkowe,
zniszczone, rozbite, uszkodzone - kupię.
0601-61-72-79

PILNIE kupię auta rozbite, zniszczone,

skorodowane, do remontu. 090-24 -

16-32

A.AUTA powypadkowe zdecydowanie - ku-

pię. 012/645-03 -72 .______ _______________

AUTA powypadkowe zdecydowanie kupię

(012) 647-58-04, 0602-59-90-92_________

AUTA powypadkowe, osobowe, dostawcze,

zagraniczne, krajowe, 1991 - 1998 KUPIĘ.

(012) 415-23-38 .________________________

AUTA powypadkowe, uszkodzone kupię. Tel.

(012) 645-02-85, (012) 647-13-64

INNE POJAZDY

SPRZEDAŻ
C-360, 1984, i maszyny rolnicze tanio.

N.Sącz 0/601-511-978.
______________

CIĄGŁA sprzedaż na raty ciągników rolni­

czych, prasy, przyczepy 1-, 2-osiowe z ki-

prem, ładowacze, rozrzutniki, kosiarki, kom­

bajny, kopaczki oraz inne maszyny rolnicze.

K. Michniak.Łapczyca 33 (014) 61-275-48,

0602-517-684___________________________

CIĄGNIKI: „C-328", „C-330", pług, kabiny,

sprzedam: Piaszczak, Łętownia 375. (018)

26-75-673.__________ __________________

CIĄGNIK (własna konstrukcja, zarejestrowa­
ny), przyczepa, osprzęt do prac polowych.

(0-18) 44-612-38.

CIĄGNIK Ursus O 330, tel. (0-14)
6125450 od 8 do 16.

CIĄGNIK U1614, 1987, silnik 6-cylindrowy,
turbo, przedni napęd._(014) 68-59-637

KOMBAJNY: „Class" 3,7m; ziemniaczany „An­
na"; beczkowóz 3000 I. (014) 6760-982.

KOMBAJN zbożowy Massey Ferguson,
szer. 3 m. Mały Wiśnicz 8. (014) 68-

56-614

NA raty: C-330, 0-328, T-25A, 0-360, C-

3603P, Ferguson - 255, pługi, brony. Wa-

stag Bronisław Librantowa, 33-300 Nowy

Sącz, (0-18) 441-79-52___________________

PRZYCZEPA SAM 300kg, 1992, zarejestrowa-
na. 0/604-801614, (0-18) 441-61-67.

SKŁADAM ciągniki „Sam" na zamówienie. (0-

18) 332-81-16.__________________________

SKUTER śnieżny Polaris Indy Limited XLT,

1997, przebieg 380km. 0/601-82-44-48.

SPRZEDAM kombajn Bizon Super Z-056,

1990 r. prod. 1985 r. prod. (014) 61-

275-48, 0602-517-684

SPRZEDAM ciągniki: 0-330 C-328, 0-

360, C-360 3P, Zetor 7211, przyczepy

6i4,5 t wywrotki, pługi 2-, 3-skibowe,

rozrzutnik 2-osiowy. Jacek Migdal, Łap-

czyca 125. (014) 68-576-22

URSUS C-330 . (0-18) 441-28-32 (8-16), 443-

51-97 po 17._____

URSUS silnik 360, cena do uzgodnienia (0-

18) 337-67-63
_______________________

WIDŁAK elektryczny, udźwig 1250kg, wy­
sięg 3m, stan dobry, 3.500zł. (0-18) 445-

70-04.

USŁUGI
AUTOALARMY, centralne zamki, immobilizery,
radioodtwarzacze. Tel. (014) 250-277,

(0602) 522-362. Tanio!____________"

AUTO transport kraj zagranica, pomoc w za­

kupie, w załatwianiu formalności celnych.
0/601-46-74-62.

________________

BLACHARSTWO.LAKIERNICTWO, mechanika, po­
wypadkowa płyta, holowanie. Kraków

Bursztynowa 6 (012) 415-26-52,__________

CZYSZCZENIE tapicerek samochodowych, dy­
wanów i wykładzin. Zbylitowska Góra 73.

(0-14) 743-180.

MYJNIA samochodowa „CARCHER" Dę­
bica - Wielopolska 53. (014) 682-64-

34 codziennie 8-20.

PRZEPROWADZKA - fachowo. (012) 643-46-

83.
_____________

TRANSIT-BUS; przewozy - wesela, przysięgi,
lotnisko, przeprowadzki, inne. (014) 67-21-

652, 0602/57-93-89

TRANSPORT 6,5t, cały kraj, chętnie nawiąże

stały kontakt. Tel. (018) 267-56-73. -

TRANSPORT (do 1,5 t.) Tel. (012) 649-96-80

TRANSPORT Star 642t, plandeka. 0/602-17-

17-93.

TRANSPORT - Jelcz, kryty 8t. (0-18) 441-25-

37.

TRANSPORT do 1,5t - Ford Transit. Nowy

Sącz, (0601) 526-584.

TRANSPORT - Kontener 8 ton, samozaładow-

czy, przyczepa 6 ton. (0-14) 22-26-24,

(0602) 157-581.
_________

TRANSPORT Transit - tanio, solidnie, kraj, za-

granica.(0-14) 241-869, (0603) 276-703.

USŁUGI transportowe, izoterma 3 tony. (012)
65-90-218.

CZĘŚCI
SPRZEDAŻ

MULTICAR: silnik kpi. sprzedam. (0-18) 443-

37-65 po 16.____________________________

SPRZEDAM nowe, używane części do każdego

typu Mazdy. (018) 27-526-14 wieczorem.

CIĘŻAROWE
SPRZEDAŻ

„LUBLIN" - skrzyniowy 1996 r., cena do

uzgodnienia. Tel. (014)67-68445^

FORD Transit maxi 2,5 TD, 1996. Tel. (0-14)
26-78-69 .______________ __________

JELCZ 317-3W oryginalna wywrotka, 1986.

N.Sącz 0/90-26-93-98.___________________

JELCZ 315 samowyładowczy, stan bdb. (0-

18) 442-36-27

JELCZ samowyładowczy długi, rok prod.
1984, tel. (0-14) 6125450 od 8 do 16.

LIAZ zespół oplandekowany, 1990, lub zamie­

nię na duży kiper. N.Sącz 0/90-26-93-98 .

RENAULT 340 ciągnik siodłowy, rok prod.
1989, stan bdb, cena 33.000 zł, lub zamia­
na na dostawczy lub osobowy. 0/601-46-

74-62.___________________________________

ROBUR kontener, rocznik 1981, sprawny, za­

rejestrowany, cena do uzgodnienia. (014)
611-11 -83

STAR 200 '1988, fabryczny, I właściciel,

plandeka, stan bdb, pilnie tanio (0-18) 44-

26-014.__________ _______________

ZIŁ 555,1979r., sprzedam. (0-14) 65-14-192.

ZIŁ dłużyca 6x6 oraz Star wywrotka 3 stro­

ny. (0-14) 43-51-71.

ZAMIANA
LIAZ zespół oplandekowany, 1990, zamienię
na duży kiper, lub sprzedam. N.Sącz 0/90-

26-93-98.

MIESZKANIA

SPRZEDAŻ
A.MERITUM kupi - sprzeda domy, dziatki,

mieszkania. N .Sącz, ul.Jagiellońska 38 (0-

18) 442-04-68

BIURO Pośrednictwa i Handlu Nierucho­
mościami. Rzeczoznawstwo majątko­
we. N .Sącz tel.(0-18 ) 443-84-74 .

DĘBICA - Tuwima: mieszkanie 33m2, dwupo-

kojowe, I piętro, komfort. (014) 677-87-35 .

DĘBICA - Głowackiego: mieszkanie 37,3 m2,

dwupokojowe. (014) 68-16-684 po 15.

DĘBICA - Głowackiego: mieszkanie 37,3 m2,

dwupokojowe (014) 68-16-684 po 15.

N.SĄCZ, Broniewskiego: mieszkanie 63m!,

IVp, sprzedam. (0-18) 441-29-44, 0/602-

796-208.

N.SĄCZ: mieszkanie 3-pokojowe 57,5m!, IVp.

(0-18) 44-11-767, 0/601-283730.

NOWY TARG. Sprzedam mieszkanie M-4

komfortowe z meblami. (018) 26-673-63

SZCZAWNICA - mieszkanie komfortowe 65

m2, l-piętro, umeblowane - telefon. Tel.

(018) 262-29-19

TARNÓW. Mieszkanie, pow. 73 m2 - pilnie

sprzedam. Tel. (0-14) 22-15-96.

TARNÓW, oś Zielone. Mieszkanie, 49 m!, 65

tys. zl.(0-14) 269-069 .

TARNÓW. Mieszkanie 39 nY-sprzedam.

(0602) 100-834.

KUPNO
MIESZKANIE do 35.000zł w Nowym Sączu

kupię (0-55)233-81-39

WYNAJEM
DO wynajęcia pokój dla niepalącego Pana.

Tel. (012) 422-66-47

00 wynajęcia samodzielny pokój w domku

(os. Kliny) dla sudentki. Tel. (012) 262-22-

04___
'

N.SĄCZ: do wynajęcia samodzielne pokoje.

(0-18) 443-08-78 po 17.

N.SĄCZ, Długosza: mieszkanie do wynajęcia.

(0-18) 443-99-07._

N.SĄCZ (centrum): garsonierę studentowi wy-

najmę. 0/604-269-938 .

~

N.SĄCZ, do wynajęcia mieszkanie 40m!

(0602) 556-131, (0-18) 446-43-20

POSZUKUJĘ garsoniery lub małego mieszka­
nia w centrum Dębicy - do wynajęcia, tel.

(014) 670-38-11

TARNÓW. Mieszkanie 3 pokojowe - do wyna-

jęciajel. (0-14) 25-09-53.

TARNÓW - wynajmę pokój pracującym pa­
niom, dobre warunki, tanio. (0-12) 425-80-

35, grzecznościowy ___ _

ZAMIANA

ZAMIENIĘ jednopokojowe, kwaterunkowe

28,24 m2 na większe. (012) 645-96-66

DOMY

SPRZEDAŻ
BISKUPICE Radłowskie 123 dom drewniany,

woda, gaz, sprzedam. (0-14) 79-70-06 wew.

549.___________________________________

BRZEŹNICA 243: dom murowany i drewniany*

budynki gospodarskie, na działce 73 a (ca­
łość ok. 57.000 zł.) Tel. (014) 677-35-41

DĘBICA: dom jednorodzinny, piętrowy, blisko

centrum, cena: 195.000 zł. (014) 670-23-67

DOBCZYCE - dom nowy, wykończony - sprze-

dam. Tel. (012) 27-11 -855

JANOWIEC. Dom drewniany, 1,20 ha, las -

sprzedam. (0-17) 582-74-61.
______________

KRYNICA Tylicz: dom 200m3, 180.000zł. (0-

18) 445-21-14, 0/90-301-422.____________

LIBERTÓW - sprzedam, nowy dom, bardzo

starannie wykończony. (012) 656-03 -11 .

N.SĄCZ: dom jednorodzinny 112m!, działka

5,85a, 140.000zł. (0-18) 441-19-74 po 15.

N.SĄCZ: dom 160m3 piętrowy. (0-18) 44-331-

69.
______________________________

N.SĄCZ Ubiad: dom 2-poziomowy 162m’,

stan surowy zamknięty, dz.9a. (0-18) 440-

96-61.
___________ ____________________

N.SĄCZ Korzenna: stary dom, 2ha działki,

35-OOOzł. (0-18) 445-21-14, 0/90-301-422.

NOWOSĄDECKIE Grybów: dom nowy 200m3,

125.000 zł. (0-18) 445-21-14,0/90-301-422 .

NOWY Targ - sprzedam dom do remontu. Tel.

(018) 26-643-06, (012) 423-31-82

OKOCIM! kolo Brzeska, atrakcyjnie położony,
dom drewniany, podpiwniczony, światło,

gaz, woda, wyposażony, ogrodzony, działka

46 ar* budynek gospodarczy murowany.

(014) 66-307-53

POSZUKUJĘ do wynajęcia domu lub mieszka­
nia - Nowy Sącz, (090) 307-344, (0602)
685-741

SPRZEDAM dom piętrowy z zabudowaniami

gospodarczymi, gospodarstwem i lasem -

Lachowice k/Suchej Beskidzkiej. Tel. (033)
74-80-57

KUPNO
KRYNICA, N.Sącz, Grybów: kupię dom do

120.000 zl. (0-18) 445-21-14, 0/90-301-

422.

WYNAJEM
DĘBICA - centrum: mieszkanie 2-pokojowe,
i piętro, umeblowane z telefonem do wyna­
jęcia dla pracowników firmy lub osobie sa­

motnej. TeŁ (014) 6778-230
__________

N.SĄCZ ul.Krakowska: do wynajęcia dom,

działka 10a (możliwa działalność). (0-18)
441-61-76.

DZIAŁKI

SPRZEDAŻ
DĘBICA - budowlane 10,13 arów. Uzbrojone,

atrakcyjna lokalizacja. (014) 670-57-53 po

17.
__________________

DĘBICA - działka rekreacyjna 28a, atrakcyj­
na widokowo - gaz, prąd (blisko) 014/670-

57-53^_________________________

DZIAŁKI budowlane, jezioro, las, sprzedam

(0-18) 440-97-23, (0-22) 633-21-37___ ___

DZIAŁKĘ budowlaną 10 lub 12arów w Dąbro-

wej sprzedam (0-18) 443-21-26.

DZIAŁKI budowlane, uzbrojone - pow. (9-10

arów) 200 m od trasy A-4. Dębica - Pilzno.

TelJ014)67-21 -442 .

LIMANOWA, dziatki budowlane przy drodze

głównej: 16 i 14 arów (cena - 2 tyś. za ar).

(018) 33-74-4 8 3
_______________________

N.SĄCZ: 1 ha w Dąbrowej przy trasie, 0,9 ha

Gorzków przemysłowa, 10a Długoszowskie­
go budowlane. Pośrednictwo tel. 0/602-

812-454.

N.SĄCZ, Wielogłowy: działka budowlana 8 do

10a. 0/601-511-978.

NOWY Sącz, przy ul.Zdrojowe - 72ar gruntu

ornego wraz z placem budowlanym (0-18)
441-44-02

RZUCHOWA. Działkę 28 arów budowlaną, te­
ren uzbrojony - sprzedam. (0-14) 240-

716._

SPRZEDAM działkę budowlaną, uzbrojoną
w Nowym Targu. Tel. grzecz: (018) 27-547-

64.

STARY Sącz: 25,8a budowlane, zbrojone,
4000/a. (0-17) 623-607.

SZCZUCIN, ul. 1 Maja. Działka 9 arów, koło

targowicy. (0-14) 43-61-19.

TARNOWIEC. Działka usługowo - budowlana,

33 ary. Tel. (0-14) 52-58-75 lub (0-90) 314-

919.

KUPNO

KUPIĘ działkę w Nowym Sączu na dzia­
łalność handlową (0-18) 445-85-91

GARAŻE

SPRZEDAŻ
GARAŻE, wiaty, kioski. NowySącz, Bielowicka

35 (0601)49-53-33

GARAŻE blaszaki, drzwi uchylne. Niskie

ceny. Tel. (014) 790-912, (0602) 792-

375.

GARAŻE, wiaty, usługi ślusarskie najtaniej
w Polsce. Promocja garaży ocynkowanych

(3x5) 1.250.00. (018) 332-10-52, (012)

65547-29, 090-38-98-58 .

TARNÓW, Rolnicza. Garaż murowany -

sprzedam. Tel. (0-14) 26-04-52.

WYNAJEM
GARAŻ do wynajęcia, N.Sącz, Millenium. (0-

18) 444-16-89 .

LOKALE

SPRZEDAŻ
N.SĄCZ: bufet - mała gastronomia. (0-18)
444-28-45 po 19.________________________

PL. Targowy Mościce, sprzedam lub wynaj­
mę kiosk handlowy. (0-14) 33-18-99, po 17.

TRZY budki gastronomiczne „Kurczak z roż­
na" z pełnym wyposażeniem i lokalizacją

(1-dna w Dębicy i 2-wie w Tarnowie) -

sprzedam. TeŁ (014) 670-57-28 wieczo­

rem.

WYNAJEM

DĘBICA, ul. Kolejowa: dwa biura o pow.

20 i 25 m2 do wynajęcia. Tel. (014)
676-08-00.

GORZKÓW 2x100m3, każdy rodzaj dzia­

łalności, dogodna lokalizacja z parkin­
giem. (0-18) 442-66-02.

LOKALE handlowe i biurowe w centrum

Bochni wynajmę, tel. (0-14) 6125450.

ŁADNA przy E-4. Obiekt 80 m! z przeznacze­
niem na bar, handel, usługi itp. do wydzier­
żawienia. TeŁ (0-14 ) 22-48-80, (0601) 742-

920.______________________

N.SĄCZ centrum: 70m3, Ip, 25zł/m!, wielolet­
ni wynajem, do remontu, możliwość odlicze­
nia nakładów. (0-18) 443-83-51 (10-17).__

N.SĄCZ, centrum: sklep 26m! do wynajęcia.

(0-18) 442-29-06 (7-14), 0/601-52-65-77.

N.SĄCZ, Nawojowska 60: do wynajęcia
35m! z parkingiem. (0-18) 443-63-16,

444-23-12.

N.SĄCZ: lokal 40m3, działalność, biuro, han­

del. (048)443-92-83. ___________________

N.SĄCZ, centrum: 600m! +piwnica 300m3 do

wynajęcia. (0-18) 442-07-53, 442-15-08 .

NOWY Sącz - lokal do wynajęcia na działal­
ność gospodarczą (0-18) 443-86-98

TARNÓW. Lokal na biuro, gabinety, han­
del 78 m2 atrakcyjna lokalizacja do

wynajęcia (014) 21-59-58 po 16.00.

TARNÓW. Poszukuję lokalu pow. ok. 150 m3

do wynajęcia. Tel. (014) 22-42-44.

TARNÓW. Lokal 100 m2 do wynajęcia. Tel.

21-57-78.
_________

TUCHÓW Zielona 11, do wynajęcia lokal na biu­

ro lub gabinet. (0-14) 52-49-62, 52-65-15.

WYNAJMĘ Bar z salonem gier. Nowy Sącz,
Centrum. 0 -601-50-42-99.

WYPOSAŻENIE
SPRZEDAŻ

ALARMY, domofony, autoalarmy, urzą­
dzenia elektroniczne. Montaż, serwis.

PHU „Czes-Pol" (0-18) 442-37-72.

KOMINKI francuskie, norweskie, kanadyjskie
+ bogate akcesoria. Scandinavia. Kraków,

Zamojskiego 41

LADA chłodnicza, zmywarka, podgrzewacz

talerzy. N.Sącz 0/601-407633(34).

PARKIET, boazeria, produkcja, szeroki wybór,

ceny konkurencyjne, VAT, usługi. (012)

38842-84, 090-37-98-01

SAUNY fińskie importowane, krajowe* boga­
te akcesoria. Scandinavia. Kraków, Zamoj­
skiego 41.

USŁUG!
ANTYWŁAMANIOWE zabezpieczenie drzwi, bla­

cha, blokady, tapicerka, zamki, kolki, Płatek

- (012) 415-42-87. ś

CZYSZCZENIE dywanów, wykładzin, tapicerki,

samochodów, żaluzji, PCV, układanie wykła-
dzin (012) 412-72-58

CZYSZCZENIE- ekologiczne, bezpyłowe, dy­
wanów, wykładzin, tapicerek, amerykań­
skim urządzeniem „RAINB0W". (012) 411-

54-53

DĘBICA - Profesjonalne czyszczenie dy­
wanów, tapicerki, dojazd do kilenta

bezpłatnie. (014) 682-64-34.
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DEKORACYJNA zabudowa wnętrz, malo­
wanie, tapetowanie, flizowanie, szpa­
chlowanie, regipsy, sufity podwieszane,

wielosystemowe ścianki działowe. Fir­
ma „ALFAWIL". Tel. (018) 26-70-070,

0604-238-711

DĘBICA - usługi ślusarskie: bramy, kraty,

ogrodzenia. Tel. (014) 6772-121.

DOMOFONY - naprawa. (012) 423-59-97

SCHODY
• PARKIETY •

Produkcja
montaż

0-14/45-12-20
T/Y/33O4

PARKIET „Jarząbek" produkcja, sprzedaż,

montaż, zakład. Tel. (012) 272-19-96 . Sklep

Firmowy al. 29 Listopada 103a. Tel. (012)
413-47-83, kleje, lakiery, akcesoria hurt -

detal.

USŁUGI tapicerskie u klienta. Tel. (012) 657-

24-81

ŻALUZJE, rolety, producent, hurt - detal, ver-

tikale niepalne od 30zł/m! - Promocja. No­
wość - vertikale firankowe. Tarnowskie, no­

wosądeckie - dojazd, pomiar - gratis, gwa­
rancja. (0602) 289-864, N.Sącz, ul.Piotra

Skargi 9 (0-18) 442-07-31, Limanowa (0-

18)_337-14-31_

ŻALUZJE poziome-pionowe, najtańsze ceny.

Nowy Sącz, ul. Lwowska 74 a, tel. (0-18)
441-28-83 wew. 27, 0602 899 847.

BUDOWLANE

SPRZEDAŻ
BEZSPOINOWE pokrycia dachowe „EKO-SYS-

TEM" Posezonowa obniżka cen. NOWOFER

Nowy Sącz, (0-18) 441-33-45, Gorlice (0-

18) 353-68-00 wew.43

BLATY szalunkowe sprzedam (0601)
824-427 .

DĄB 200m3, jodła 50m3 lub cały las. (0-18)

445-71-22^po 18.

DESKI jodłowe, gr. 7 cm - sprzedam. Tel. (0-

14) 65-14-192.

DĘSKI dębowe 3-letnie, 4-2m3 i 7-1 m3 - tanio

sprzedam. Polany 9, 33-385 Berest.

DREWNO kominkowe, produkcja - hurt,

ceny promocyjne (0-18) 352-21-26

GRAB, buk, dąb do wycięcia sprzedam (0-18)
440-97-23, (0-22) 633-21-37

KAMIENICA do rozbiórki w zamian za mate-

riał. N .Sącz 0/601-407633(34).

PAKAMERY, altanki, garaże, kontenery biuro-

we.^12/J44-62-97______

PAKAMERY, altanki, garaże, kontenery biuro-

we. 012/644-62-97______________________

PAPY termozgrzewalne nawierzchniowe pod­
kładowe „W.Ouandt" Akcesoria dachowe,

palniki, płyty styropianowe laminowane. Po­
sezonowa obniżka cen. N0W OFER Nowy

Sącz, (0-18) 441-33-45, Gorlice (0-18) 353-

68-00 wew.43

PARAPETY (sztuczny marmur) promocja
160 zł/m2 „POLI-MARMUR". (014) 68-

14-212.

POLIWĘGLANY komorowe „LEXAN“, „MAR-

LON“. Płyty trapezowe PCV, materiały hy-
droizolacyjne „IŹOHAN". Dodatki uszczelnia­

jące beton i zaprawę; FARBY. NOW OFER

Nowy Sącz (0-18) 441-33-45, Gorlice (0-18)
353-68-00 wew.43

SIATKA ogrodzeniowa, ocynkowana, powle­
kana PCW „Bekaert". Bramy wjazdowe. Pro­
ducent (012) 271-15-26

SPRZEDAM konstrukcje 4 tuneli folio­

wych, ogrzewanych. Tel. (0-14) 612-

54-50 od 8 do 16.

SUCHE drewno dachowe, foszty jodłowe

sprzedam (0-18) 445-70-45 wieczorem.

TARCICĘ sosnową suchą sprzedam. (0-18)
442-84-81.

KUPNO
DACHÓWKĘ z Biegonic używaną - kupię. Tel.

(014) 6721-421

USŁUGI

ADAPTACJE pomieszczeń, suche tynki,
ścianki działowe, sufity podwieszane,

(0-18) 443-42-93, (0602) 695-174

BOAZERIE świerk modrzew, obicia, listwy,

schody, transport. (0-18) 440-11-87, 0/90-

36-12-32.

DAVI: podłogi, boazerie, schody panelowe,

kosztorys, transport gratis. (0-18) 441-02-

82.

ELEKTROINSTALACJE - instalacje elektryczne,

przyłącza, pomiary, odgromy, ogrzewanie,

remonty, awarie. (012) 282-49-74.

FIRMA profesjonalna: remonty, adapta­
cje, dekarstwo, ocieplanie, flizy. 0601-

410-365, wieczorem (012) 284-24-88 .

FLIZOWANIE. (012) 658-76-66 .

FLIZOWANIE - panele. (012) 269-15-74

FLIZOWANIE, malowanie, tapetowanie, suche

tynki (0-18) 441-79-30

FLIZOWANIE. tanio, solidnie. 0/601-50-51-03.

FLIZOWANIE, wykładziny - duże powierzch-
nie. .012/543-51-18

___________

FLIZY, regipsy, vat - praktyka na zachodzie.

Tel. 0604-213-594.

HYDRAULIKA - profesjonalnie, tanio, rach.

VAT. 0602-891-279.

INSTALACJE elektryczne, projekty, po­
miary, serwis. (0-14) 745-153.

KOWALSTWO wykona: bramy, ogrodze­
nia, meble kute w metalu. (0-18) 44-47-

113, 0/601-852015.

MALOWANIE, tapetowanie, flizowanie i inne re­

monty (012)_657-51-70, 0501-92-0099

MALOWANIE, gładź, tapetowanie, flizowanie,

wylewki, paneTe, suche tynki, hydraulika.

(012) 658-34-35 .

MALOWANIE, tapetowanie, gładź, opalanie
okien. Tel. 0501-434-138.

MALOWANIE natryskowe wnętrz, malo­
wanie tradycyjne, gładź gipsowa. Firma

„Aspro" (0-18) 443-06-80 .

OCIEPLANIE domów wtryskowe. (0-14)
23-27-66, (041) 311-70-34.

OGRODZENIA, budowy, remonty. (012)
429-63-92 wieczorem.

OKNA - uszczelnianie metodą „Euro-Strip“,

dopasowywanie, wymiana zamków. (0-14)
78-46-15.

OKNA: USZCZELNIANIE, dopasowywanie,

zaczepy, naprawy zamków. (012) 654-56 -

77._________ _______ _____

OSUSZANIE, odgrzybianie, izolacje pionowe
i pozime metodą termoiniekcji tel-fax (012)
654-50-73

PARKIET (maszyny bezpyłowe), flizy, panele

podłogowe. (0-18) 262-42-74, 446-13-41 .

PODŁOGI, boazeria, ocieplanie, regipsy, malo­

wanie, tapety, flizy, adaptacja poddaszy (0-

18) 443-97-08 .

PRZEDSIĘBIORSTWO Inżynieryjne wykona

przepychy pod drogami, nasypami ko­

lejowymi o średnicy od 100 -

1600mm tel. (012) 262-16-17, (012)
262-14-41, (012) 262-15-22

REMONTY. Tel. 0602-505-821.

REMONTY, malowanie, płytki, podłogi pływa-

jące. (0-18) 443-03-85 .

REMONTY mieszkań, flizy, malowanie, tapeto­
wanie, regipsy, ocieplanie (0-18) 337-83-11

wew. 338 wieczorem.

ROLETY wewnętrzne - tekstyine-zewnętrzne

oryginał niemieckiej firmy Heroal. Nowy

Sącz, ul. Lwowska 74 a, tel. (0-18) 441-28-

83 wew. 27, 0602 899 847

RYGIPS - sufity podwieszane, ścianki działo­
we - montaż boazeri, podłóg, okien (0-18)
441-77-02.___

STUDNIE odwiercam, lokalizuję „IZWIERT"

Nowy Sącz - sądeckie, tarnowskie, (0-18)
44-11 -644 (0601) 53-66-11.

SUCHE tynki, sufity, poddasza, gładź gipso­
wa, tapetowanie, malowanie. (0-14) 21-87-

25.
_____________________

TAPICERKI, zabezpieczenia drzwi, montaż

zamków i żaluzji. (012) 421-83-06.

TAPICERKI drzwiowe-tłoczone nowość na ryn­
ku. Nowy SĄcz, ul. Lwowska 74 a, tel. (0-

18) 441-28-83 wew. 27 0602 899 847.

UKŁADANIE parkietów, podłóg, posadzek, cy-

klinowanie oraz kompleksowe remonty
mieszkań. (0-18) 44-22 -440.

USŁUGI dźwigowe (033) 76-14-66 wew. 18

USŁUGI budowlane - więźby dachowe, tynki,

flizy, suche tynki. Tel. (018) 27-526-58

WIĘŹBY dachowe, remonty mieszkań, suche

tynki, wylewki. (0-18) 444-70-16 po 18.

WYKAŃCZANIE wnętrz: flizy, boazerie, panele,

podłogi, meble. Tarnów, tel. (0604) 256-

374.____________ ___

WYKONUJĘ pokrycia dachowe wszelkim

rodzajami blach oraz krycie dachówką oraz

ciesielkę. (0-14) 273-058.

WYRÓB mozaik oraz schodów i parkietów

wraz z montażem. (0-18) 445-21-86 .

ŻALUZJE, rolety tanio. (0-18) 446-04-95 (8-

17, sob. do 13).

ŻALUZJE, rolety, producent, hurt - detal, ver-

tikale niepalne od 30zł/m: - Promocja. No­
wość *- vertikale firankowe. Tarnowskie, No­

wosądeckie - dojazd, pomiar - gratis, gwa­
rancja. (0602) 289-864, N.Sącz, ul. Piotra

Skargi 9 (0-18) 442-07-31, Limanowa (0-
18) 337-14-31

ŻALUZJE, markizy, rolety - produkcja, usługi.

Tarnów, Strusińska 10. (0-14) 21-50-98, (0-

14) 26-46-30.

NARZĘDZIA ■ MASZYNY

SPRZEDAŻ
AUTOMATY tokarskie BPU-20,2 sztuki,, AWA-

10, szlifierka, magnesówka Jotes, prasa

mimośrodowa 15 t, sprzedam. (012) 270-

41-57

BETONIARKĘ BMK-500, stoły wibracyjne,

formy na obrzeża, silosy na cement po

25t szt.2 . N.Sącz (0-18) 443-94-30.

KOMBAJNY zbożowe i prasy do słomy
zachodnie, duży wybór, możliwy transport.

(0-34) 3628-681, (0-36) 43550-63, (0-33)
754-506 .

MASZYNY stolarskie fabryczne, naczepy

z dźwigiem HIAB. (012) 27-47-915

MASZYNY stolarskie z odlewów żeliwnych:

grubościówki, wyrówniarki, frezarki, wiertar­
ki poziome, piły regulowane, stabilne, nie-

drogo.. Zborówek 7 koło Pacanowa.

NOŻYCE gilotynowe ręczne, nożyce siłowe,

maszyna do wycinania palnikiem. (012)
274-33-78

______

OGRZEWANIE, Nagrzewnice, Dmuchawy, Kotły
c.o. Piece na olej przepracowany (012) 644-

23-28

OYERLOCKI, stębnówki, maszyny wielo­

czynnościowe, urządzenia prasowalni­
cze. Sklep: (012) 656-34-65

SPRZEDAM maszyny do chrupek kukurydzia­
nych., Tel. (018) 27-526-58

STOŁY prasowalnicze, wytwornica pary „Sus-

sman", pół ceny. (0-18) 442-29-06 (7-14),
0/601-52-65-77.

STRUGARKĘ, frezarkę, cerkulatkę. (014)
611-83-72 .

TOKARKĘ rewolwerową CCCP, model 1341,

szlifierka do wałków kłowa, podzielnica fre-

zerska, piła ramowa - sprzedam. (0-14) 24-

06-69.
_

TRAK taśmowy i szlifierka do pił taśmowych,

cenadouzgodnienia(0-18) 337-67-63

WCIĄGARKA linowa duża 70 m lina, piła
tarczowa chłodzona. (012) 274-33-78 .

WYBÓWNIARKO-grubościówka, nowa, własnej

konstrukcji: 400 x1900 x230. (018) 33-21 -

274 wieczorem.

MASZYNA Kis do dorabiania kluczy. (0-12)
267-08-06 od 11

KUPNO
MŁOT kowalski kupię. (0-18) 44-47-113,

- 0/601-852015.

SPAWARKĘ transformatorową .kupię. Tel.

(014) 613-61-61

RTV, AGD, FOTO

USŁUGI
NAPRAWA domowa RTV Samsung, Funai,

Elemis, Myama, dojazd gratis. (012) 285-

92-75.

NAPRAWA profesjonalna telewizorów: krajo­
wych, zagranicznych. (012) 633-51-17,

0602-28-35-70.
________________

NAPRAWA piecyków. Usuwanie awarii hydrau­
licznych. Elektroniczna kontrola szczelności

gazu. (012) 419-22-63

FAUNA, FLORA

SPRZEDAŻ
BOKSERKI, Collie, Pekińczyki, Spanielki,

Sznaucery inne szczeniaki, oferuje Hodowla

Psów Borys, atrakcyjne ceny.(0-14) 42-43-

29, do 16, (0-14) 42-42-59, po 20.

DALMATYŃCZYKI szczenięta sprzedam. (0-18)

333-64-77 w.31.

MOPSY - rodowodowe małe pieski, pozba­
wione agresji, wesołe kochające dzieci.

(012) 655-99-29
____

OWCZARKI niemieckie, suczki i białe persy

kocurki. 0501-938-675

OWCZARKI niemieckie. 0501406-208 ~

OWCZARKI niemieckie rodowodowe -

szczeniaki 3,5-miesięczne, młodzież, suki

hodowlane - Bobowa (090) 69-15-29.

OWCZARKI niemieckie, 3-miesięczne, ro­

dowodowe, doskonałe pochodzenie.

(014) 61-172-60 .

ROTTWAILER 1,5 roku sprzedam. Tel. (014)
798-343 wieczorem.

ROTTWEILERY - szczenięta. (0-14) 41-50-62,

wieczorem.

ROTTWEILERY szczeniaki, rodowodowe, wyso­
kiej klasy. (012) 654-72-95

SYBERIAN HUSKY. (012) 637-72-77, (033)
15-79-69

■■...
iIMNE

ZDROWIE
0-601-428-158 GINEKOLOGIA - zabiegi - ta-

nio

090-367-503, 060145-47-47. Zabiegi gineko-

logiczne, najtaniej. Kraków.

090-657-975 GINEKOLOGIA

FILIPIŃSCY uzdrowiciele w Dębicy. Zapisy.

Tel. (014) 670-20-29 godz: 8-19.

GABINET Stomatologiczny DENTAL -

Wojniczu, Rynek 28, Ip (nad PKO) za­

prasza: poniedziałki, środy, piątki godz.

9-13, i 15-19, tel. (014) 790-088 .

Protezy - 10 % zniżki. Przyjmuje lek.

storn. Jarosław Latała.

GINEKOLOGIA - Tanio 090-690482 Kraków_

GINEKOLOGIA. Tel. 0601-867-539.

GINEKOLOG - leczenie, zabiegi. Łódź 0-

602335083.

REHABILITACJA ruchowa, masaż, refleksotera­

pia. Wizyty tylko u pacjentów. (0-18) 44-

606-52.

TURYSTYKA, SPORT
AGROTURYSTYKA - urlopy, wekendy, całorocz­
nie - grupy 20 osób - tanio. Orawka. (018)
26-522-43

KRYNICA: święta, wypoczynek, wczasy. Do­
mowa kuchnia. Rodzinna atmosfera. (0-18)
471-56-42 .

'

SYLWESTER i święta w Zakopanem (tanio)
0602-492-263

WCZASY, kolonie, zielone szkoły,. wycieczki,
ferie. OW „Czercz" Piwniczna, (0-18) 44-64-

185.

BIZNES
AGENCJA „LIDER”, odzysk zadłużeń, wywiad

gospodarczy, detektywistyczne, ochrona.

(012) 633-58-36.

AGENCJA „PROKURA" pomaga odzyskać dłu­

gi, wywiadownia gospodarcza, detektywi­
styczne. (012) 421-93-18, 0501-161-970.

AKTUALNIE najlepsza odzież używana -

niesort i sort. Bezpośredni importer
z Niemiec i Holandii. (0602) 773413,

(0602) 608-757, (0-14) 22-03-13.

BEZPOŚREDNI Importer Niemieckiej

Odzieży Używanej oferuje „mix sorto­

wany" oraz niesortowany, czyściwo ba­

wełniane, cena 1,80 zł/kg. Brzesko, ul.

Piastowska 15, tel. (014) 66-323-82

od 9.00 - 17.00, Filia Osieczany 106

„Diamsil" 2 km od Myślenic, tel. 0601-

524-783.

BIURO Rachunkowe posiadające kwalifikacje
Ministerstwa Finansów poprowadzi księgi

handlowe, książki przychodów i rozchodów,

pełna obslugaJO-18) 442-29-61 po 16.

BIURO Rachunkowe poprowadzi książki

przychodów i rozchodów. (0-18) 443-65-27

po 18.

BIURO Ogłoszeń Prasowych - wszystkie

gazety. Kraków, os. Handlowe 9. 012/644-

52-37._____ _____________________

BIURO Ogłoszeń Prasowych - wszystkie ga­
zety. Kraków, ul. Jerzmanowskiego 14.

(012) 658-74-29.

BLACHY dachówkowe i trapezowe PRODU­
CENT. Rabka - Ponice 216A (018) 26-85 -

200. Filia - Warszawa, Sekocin, Al. Krakow-

ska 42 (022) 720-27-58

DARMOWE informacje gdzie możesz kupić

produkty najtaniej na świecie - wprost od

producentów. Kilkadziesiąt tysięcy
adresów w kilkunastu krajach. George
Lancos PO. B0X 6614 Fort Myers Beach,

FL 33932

DORADCA Podatkowy licencja Min. Finansów.

Obsługa prawno - podatkowa, książki

podatkowe, VAT, kadry. Tarnów, ul. Nowy
Świat 37, parter. (0602) 600-676.

DYSKOTEKA - aktualnie funkcjonująca w oko­

licy Dębicy, z pełnym wyposażeniem, w loka­
lu dzierżawionym (ubezpieczonym) odsprze-
dam.Tel. (014) 6700-385 (8-10) i (18-20)

ODLEWNIA żeliwa przyjmuje zlecenia.

(014) 792-298.

PORADY prawne, zakładanie firm, umowy,

długi - odzyskiwanie. Kancelaria. 0501-

161-970.
___________

POSIADAM lokale handlowe w centrum Nowe­

go Sącza, oczekuję propozycji (współpraca,

przedstawicielstwo). „Lokal" skr.poczt. nr

10, 33-303 Nowy Sącz 5.

PRODUKCJĘ narzędzi z metalu z maszy­
nami - sprzedam. (0-14) 24-06-69 .

TANIO mięsa produkcyjne wołowe. (0-18)
4457-552.

WYNAJEM lub współpraca - magazyn: 200

m2, (blisko E7) na hurtownię lub filię. Tel.

(033) 76-32-14

KOMUNIKATY
ZAGINĘŁY dwa duże psy rude rasy seter ir­

landzki. Na znalazcę czeka wysoka nagro­
da. (014) 66-38439, (014) 68-64-360 .'

NAGRODA za zwrot pamiątkowego zegar­
ka skradzionego 9 listopada przy Ogro­
dowej. (0-18) 44-34-186

UNIEWAŻNA SIĘ
PIECZĄTKI

o treści:

Przedsiębiorstwo

Usługowo-Handlowe

motozbyt

mgr inż. Jerzy Węgrzyn
ul. Al. Wolności 12-14

33-200 Dgbrowa Tarnowska -

fax/tel. 0-14/42-24-03,42-26-40

Identyfikator 850350130

P.U . H. motozbyt

mgr inż. Jerzy Węgrzyn
ul. Al. Wolności 12-14

33-200 Dgbrowa Tarnowska

fax/tel. 0-14/42-24-03,42-26-40

BOSCH

Autoryzowana Baza Akumulatorowa

NrtlOl

Akwizytor Janusz Behounek
T/V/3Z49

RÓŻNE
BEZPOŚREDNI Importer odzieży używanej sor­

towanej w Niemczech nawiąże kontakty
handlowe. Tel. 00491712776011, 062

7852608.

CHŁODNICZĄ ladę dl.4 m - sprzedam.

(014) 68-61-795.

DEZYNSEKCJA, deratyzacja, osuszanie, od­

grzybianie tel/fax (012) 654-50-73 Izolacje

poziomemetodą termoiniekcji.

DO sprzedania: meble pokojowe, dywany,

urządzenia techniczne i gospodarcze, „Ro-

senthal" serwis. Tel. 0601467-822

DREWNO opałowe nadające się również do

kominka, sprzedam. (012) 271-6140

FPH „Kejd" s.c . oferuje w sprzedaży
choinki sztuczne (hurt - detal), szero­
ka gama rozmiarów i kolorów. Boguci­
ce 34 k/ Bochni. (014) 612-09-79

FUTRO z norek całych - popielate, sprzedam.
0601467-822

_________ _____

FUTRO z norek, nowe, okazyjnie sprzedam,

Tarnów, (0-14) 21-15-26.

KIOSK typu Uno 55m!, bez lokalizacji sprze­
dam. (0-18) 443-03-85 .

______________

KOMPLET wypoczynkowy: wersalkę, 2 fotele,

stan dobry, tanio sprzedam. (012) 415-23-

38
_________________

KONSOLA „ Super Nitendo", sześć gier -

sprzedamjaniojel.(0-14) 21-10-26.

KRZESŁO obiadowe dziecinne, fotelik samo­

chodowy, telefon, (0-14) 33-2148, lub 21-

47-27.
_________________________________

KUPIĘ znaczki, stare pocztówki, monety. Fila­

telistykąSławkowska 12 (012) 422-88-44

KUPIĘ używany PIEC do centralnego ogrze-

wania na koks, węgiel. (012) 422-62-66

STAŁA OFERTA!
__________________________ GAZETY_________________________

KRAKOWSKIEJ

RZECZPOSPOLITA

wydrukuje Państwa ogłoszenia i reklamy
za pośrednictwem naszych Biur Ogłoszeń

w Krakowie,
Nowym Sączu, Nowym Targu

Dębicy i Tarnowie

KUPIĘ antyki: stare obrazy, meble, sre­

bra, inne (012) 632-71-97, (012) 647.

80-50

LADY chłodnicze, rok prod. 1996, dł. 130- .

2 szt. Zamrażarka szulladowa wys. 160

Chłodziarki przeszklone - 2 szt. Tel. (0-14,

21-57-65, (16-20).________________

OBIERACZKĘ do ziemniaków 2-komorową „

sprzedam. (014)^12-54-23

OKNA weneckie w bardzo dobrym stanie oraz

piec kaflowy sprzedam. (012) 422-66-47

ORGANY „Casio" 1000 nowe sprzedam.^

18) 443-14-06 po 18.

PIANINO sprzedam. (0-18) 444-18-21 1

POSZUKAJ pieniędzy w klaserach! Kupię
znaczki CHIN LUDOWYCH lata 1960-70. R .

latelistyka, Sławkowska 12, Kraków (012)

422-88-44, wieczorem (012) 637-99 -33

SAMOTNA wdowa pozna samodzielnego Pana

(bez nałogów) od lat 70. Oferty: Kraków,

Starov/iślna10. Nr 7

SŁOMĘ prasowaną twardą 1zł/szt.Pszenicę,

pszenżyto, jęczmień, około 60 ton - sprze-

dam. Tel. (0-14) 52-58-78.
_

SOLARIA (0-58) 621-76-63.

SPRZEDAM czyściwo po atrakcyjnej cenie (0-

18) 442-60-60 .

SPRZEDAŻ hurtowa jaj - stała współpraca.

Tel. (0-62) 7302302 (8-15) po 20 (0-62)
7302830.

STÓŁ bilardowy kupię. (0-18) 44-64-022 po

20.

STÓŁ bilardowy sześciostopowy, niemiecki

„Pionier", stan idealny sprzedam. Tarnów,

tel. (014)4141-93.

STRUGARKĘ - wyrówniarkę - sprzedam. Tel.

(0-14) 21-57-76.

SZYBKO, tanio, solidnie posprzątam. 0501-

938-675

Spółka z 0.0.

SPRZEDA DOMY
w Opolu

w zabudowie szeregowej
w różnym stadium zaawansowania

* bardzo atrakcyjna lokalizacja
* działka na własność
- różne powierzchnie

* ciekawa oferta cenowa

* duża ulga budowlana

Tel. Pełnomocnika spółki
(090) 353-114 AS/

TELEBIM Sony, przekątna obrazu 5 m -

sprzedam. (0-14) 43-61-19.

USŁUGI muzyczne: zabawy, wesela. Tel. (0-

14) 682-69-69.__________________

USŁUGI krawieckie. Szycie odzieży damskiej,

lekkiej. Anna Kichard, tel. (014) 21-94-31

po godz. 17 .

WÓZEK inwalidzki w bardzo dobrym stanie ta­

nio sprzedam. (0-18) 441-26-86 .

WRÓŻBY, jasnowidzenie, radiestezja, ma­

gia, „SYBILLA". (012) 421-58-84.

WRÓŻBY, magia, radiestezja, bioterapia, psy­
choterapia. Tel. 0602-53-66-84.

WRÓŻBY z ręki, z kart Tarota. Tadeusz (0-18)

443-86-98 NowySącz

WYPOSAŻENIE baru i stół bilardowy-

sprzedam. Tel. (0-14) 22-03-13.

WYWIADOWNIA gospodarcza - sprawdza­
nie wiarygodności firm, windykacja na­
leżności. (014) 613-16-75

ZABAWKI. Hurtownia „Jasmar" N.Sącz (0-18)
443-74-47.
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TELEWIZJA

7.00 Rolnictwo no świecie

7.15 Agrolinia
7.45 Śniadanie na farmie
8.05 Wszystko o działce i ogrodzie

|L..

Program poradnikowy. Co zrobić,
żeby mieć udane zbiory na działce i

żeby nasz ogródek ładnie wyglą­
dał?— tym razem też o przygotowa­
niu naszych ogródków do nadcho­
dzących mrozów.

8,30 Wiadomości
8.40 Prognoza pogody
8.45 Wspólna misja
9.05 Ziarno — program redakcji

katolickiej dla dzieci i rodzi-

ów
9.30 To lubię: Teleturniej Mickiewi­

czowski

10.20 Walt Disney przedstawia:
Kaczka paczka, Obietnica

11.40 Taki jest świat — program pu­
blicystyczny

12.00 Wiadomości
12.10 Z kamerę wśród zwierzęt: Safari

12.40 Czasy — katolicki magazyn
12.55 Jeśli nie Oxford, to co?
13.25 Stop klatka — magazyn
13.50 Studio sport: I liga koszykówki

mężczyzn, mecz PKK Warta Szcze­
cin — Komfort Forbo Stargard

15.25 Goniec kulturalny
15.45 TLP —Twoja Lista Przebojów

7.25 Sport telegram
7.30 Folkowe nuty
8.0 0 Tacy sami — magazyn ludzi nie­

pełnosprawnych
8.30 Program lokalny
9.30 Powitanie

9.35 Jaś Fasola — program rozrywk.
10.00 Tajemnica testamentu Pade­

rewskiego — film dok.

Film o ostatnich latach Ignacego
Jana Paderewskiego i pewnych nie­
jasnościach wokółjego testamentu

10.30 Studio sport: MS w siatkówce

mężczyzn — mecz Polska — Ar­
gentyna

W dniach od 13 do 29 listopada w

Japonii odbędą się Mistrzostwa
Świata w siatkówce mężczyzn.
Udział w nich weźmie szesnaście

drużyn narodowych, wśród nich
także Polska. Rywalami Polaków w

grupie eliminacyjnej będą zespoły
Kuby, Argentyny i Iranu. Nasi repre­
zentanci po bardzo udanych i emo­
cjonujących występach w Lidze

Światowej, ponieśli szereg porażek
w Lidze Europejskiej i nie zakwalifi­
kowali się do przyszłorocznych Mi­
strzostw Europy. Udany występ na

Mistrzostwach Świata będzie więc
kolejną okazją zakwalifikowania się
do Igrzysk Olimpijskich w Sydney, a

także poprawienia atmosfery wokół

zespołu...

12.30 Kino bez rodziców: Spotkanie z

Hanna Barbera — seriale ani­
mowane dla dzieci

13.00 Cudowne lata: Awans — serial

o bycz.
13.30 Ballykissangel — serial obycz.
14.25 Animals — magazyn
14.55 Familiada — teleturniej
15.30 Złotopolscy — telenowela

7.0 0 Kopciuszek — włoski serial ani­
mow., ode. 12/26

7.25 Czarodziejski ołówek — serial

hiszpański dla małych dzieci, a

poświęcony nauce rysowania,
odc.98/104

7.30 Mieszkańcy wesołego lasu —

serial animow., ode. 11/13
7.55 Podróże z Małq Gwiazdkę —

serial kukiełkowy prod. kanad.
dla dzieci, ode. 45/78

8.20 Świat dzikich zwierząt — franc.

serial dokum., ode. 76/87

8.30 Kronika
8.40 Wiara i życie — program redak­

cji katolickiej
9.10 Podpowiedzi w plenerze — ma­

gazyn krajoznawczo-turystycz­
ny

9.30 Niebezpieczna zatoka — serial

familijny prod. kanad., ode.
25/123

10.00 Podróże kulinarne po Francji —

serial dokumentalno-poradni-
kowy.

Francja słynie ze znakomitej kuch­
ni. Wyszukane sposoby przygoto­
wywania i podawania potraw są
odmienne i typowe dla poszczegól­
nych regionów, ode. 11/12

10.30 Stulecie motoryzacji — niemiec­
ki serial dokum., ode. 2/13

11.00 Magazyn nie tylko sportowy —

ode. 5/13

11.25 Karolina i jej przyjaciele —

franc. film animow.
11.35 Kung fu — amerykański serial

przyg., ode. 11/23
12.30 Euromagazyn — magazyn kul­

turalno-społeczny
13.00 Videowizyty — Australia (2) —

film krajoznawczo-przyrodniczy
13.30 Teleturniej dla młodzieży
14.0 0 Krajobrazy — magazyn krajo­

znawczy
14.30 Kncerty klawesynowe Jana Se­

bastiana Bacha w wykonaniu
Orkiestry PR i TV

15.30 Świat przyrody — serial prod.
ang., (ode. 11/26)

6.00 Disco Relax
7.00 Oskar
7.30 W drodze — magazyn redakcji

programów religijnych
8.00 Kapitan N, odc.11 — serial ani­

mowany dla dzieci

8.25 Power Rangers (117) — serial
8.50 Kalambury — dla dzieci
9.20 Talent za talent
9.50 Owocmocna lista przebojów —

program muzyczny
10.00 Strażnik Teksasu, ode. 103 —

amerykański serial sensacyjny
10.55 Miłość jednego lata; USA,

1985; reż. Gilbert Cates; wyk.
Beau Bridges, Susan Sarandon

Niezwykła historia miłosna. Jesse

(Beau Bridges), młody mężczyzna,
który właśnie opuścił szpital psy­
chiatryczny, poznaje kelnerkę z ba­
ru, imieniem Chloe (Susan Saran­
don, na zdj.). Ona pomaga mu

przezwyciężyć problemy i uwierzyć
w siebie...

12.40 Madigan — film prod. amery­
kańskiej, 1968; reż. Don Siegei;
wyk. Richad Widmark, Henry
Fonda, Inger Stevens, Harry
Guardino

Dramat sensacyjny w reżyserii mi­
strza tego filmowego gatunku Do-

na Siegela.
Detektyw policji, Dan Madigan
(Widmark) z właściwą dla siebie

bezwzględnością przystępuje do

śledztwa w sprawie morderstwa i

popada w konflikt ze swoim przeło­
żonym (Fonda)...

14.30 Magazyn
15.00 Magazyn

7.00 Telesklep
8.00 „O czym szumię wierzby" (20)

— serial animowany dla dzieci
8.30 „Latarnia Solusia" (23) — serial

animowany dla dzieci

8.45 De De Reporter — program dla
dzieci

9.00 Twój problem, nasza głowa —

program dla dzieci
10.00 Rzut za 3 — następcy Jordana
10.30 „Rodziców nie ma w domu"

(10) — serial

11.00 „Król Maciuś I"— film dla dzie­
ci prod. poi., reż. Wanda Jaku­
bowska, wyk.: Juliusz Wyrzy­
kowski, Ludwik Halicz

Dziesięcioletni Maciuś bardzo
wcześni odziedziczył tron po ojcu.
Jest królem, ale w kraju rządzi pre­
mier i ministrowie. Gdy wybucha
wojna król Maciuś i jego wierny
przyjaciel — gazeciarz Felek — ucie­
kają na front...

13.00 Salon gier komputerowych —

pr. dla dzieci i młodz.
13.25 Big Star Party — superlista
14.15 „Gwiezdne wrota" (11) —serial

SF prod. USA

15.15 „Buffy — postrach wampirów"
— serial dla młodz. prod. USA

1 16.25 Pan Złota Raczka — serial kom.

17.00 Teleexpress
17.25 Jaka to melodia? — ęuiz
17.50 To jest telewizja
18.10 Przygody Sindbada — serial
19.00 Wieczorynka: Tabaluga
19.30 Wiadomości

16.00 Wielka gra — teleturniej
16.55 Czterdziestolatek — 20 lat pó­

źniej — serial kom.

18.00 Panorama
18.10 Kronika

18.35 Duety do mety — teleturniej
19.05 Jaś Fasola — program rozrywk.
19.35 Dla dzieci: Truskawkowe studio

16.20 Świat dzikich zwierzęt — fran­
cuski serial przyrodniczy, ode.
77/87

a
jfej Tak panie premierze — serial

V komediowy produkcji an­
gielskiej, ode. 4/8

17.00 Bywalec—magazyn kulturalny
18.10 Kroniko

18.30 Pełna kultura — Grupa flui­
dom

19.00 Marginałki — magazyn kabare­
towy

19.15 Mały jazz
19.30 Don Carlos — Giuseppe Verdi—

ode. 2 (ost.)

15.30 Oskar

Dowiemy się jakie nowe filmy wy­
świetlają w kinach i na co można li­
czyć w wypożyczalni wideo. Krótkie

recenzje, wiele plotek o aktorach.
16.00 Informacje
16.10 Zepter Sport Magazyn
16.20 Dziewięciu wspaniałych: gra

zabawa
17.15 Pacific Blue, ode. 53; USA

1996; reż. R . Hemecker
18.10 Xena, wojownicza księżniczka,

ode. 26; USA 1995; serial fan­
tasy

19.05 Disco Polo Live

16.15 Multikino — filmy, gwiazdy,
plotki i prawdziwe wieści ze

świata filmu
16.45 Studio tramwaj — magazyn z

Krakowa

17.15 Maraton Uśmiechu — wydanie
konkursowe z udziałem telewi­
dzów

17.45 Ale plama — program rozryw­
kowy

18.0 0 Wszystko albo nic — turniej ro­
dzinny Krzysztofa Ibisza

18.55 Pogoda
19.00 TVN Fakty
19.25 Sport

®
Tate — mały geniusz — dra­
mat obycz., USA 1991, reż.
Jodie Foster, wyk. Jodie Fo-

ster, Dianne Wiest
21.50 MdM po godzinach
22.45 Sportowa sobota
23.05 Rycerze — film SF, USA 1993,

reż. Albert Pyun, wyk. Kris Kri-

stofferson, Kathy Long
Krwiożercze cyborgi stanowią zagro­
żenie dla całej ludzkości. — napadają
na bezbronną osadę farmerów, ma­
sakrując niemal wszystkich. Przeżyć
udaje się jedynie kilkuletniej dziew­
czynce Nei i jej młodszemu braci­
szkowi. Po latach przychodzipora, by
dać łupnia ohydnym składakom...

0.35 Klan — telenowela, Polska

1997, reż. Paweł Karpiński
1.20 Mistrz i fałszerze — reportaż
1.50 Spotkania kabaretowe
2.35 W poszukiwaniu Sijawusza —

film dok.

| • Tatę — siedmioletni Fred Ta-
: te jest nieprzeciętnie uzdolnio-

ny. Zpowodu swej przedwcze-
snej dojrzałości chłopiec nie

Jg potrafi jednak nawiązać przy-
jaźni z rówieśnikami. Dziecięcy

rj psycholog usiłuje mu pomóc,
ale to znowu wywołuje konflikt

między lekarzem i matką chłopca...
Film — znakomity debiut reżyserski
Jodie Foster — posiada wyraźne ce­
chy autobiograficzne. Na uwagę

zasługuje także przekonująca gra
Jodie Foster, która wcieliła się wpo­
stać matki chłopca. Mlłł

bis: Jubileusz Jana Tade-

usza Stanisławskiego — pro­
gram artystyczny

21.20 Katastrofy na żywo: Na ratu­
nek—serial dok.

21.50 Słowo na niedzielę
22.00 Panorama
22.25 Prognoza pogody
22.30 Rybka zwana Dwójkę
22.45 Weekend u Berniego — kome­

dia, USA 1989, reż. Ted Kot-

cheff, wyk. Andrew McCarthy,
Jonathan Silverman

Bernie Lomaz zaprasza swych
podwładnych Larry'ego i Richarda
na weekend do ekskluzywnej willi

nad oceanem. Goście przybywają
nieco wcześniej i ze zdumieniem

stwierdzają, że ich szef nie żyje. Są
teraz w nie lada kłopocie...

0.20 Kabareton zielonogórski: Mi­
łość, przyjaźń i makietka

1.05 Rawa Blues Festiwal '98

1.55 Sport telegram

• Jubileusz Jana Tadeusza

Stanisławskiego — znany
polski satyryk Jan Tadeusz Sta­
nisławski karierę estradową
rozpoczął w 1957 roku w stu­
denckim kabarecie Stodoła. W
roku 1969 stworzył Samodziel­
ną Katedrę Mniemanologii Sto­

sowanej. Jest także autorem oraz

wielu piosenek, wśród których znaj­
duje się między innymi popularny
utwór „Cała sala śpiewa z nami" i

tytułowa piosenka do serialu

„Czterdziestolatek"

20.55 Miniatury przyrodnicze
21.00 Religie i ludzie — Święta chrze­

ścijańskie
21.15 Kolekcja nagrań Herberta von

Karajana
21.30 Kronika
21.45 Wiadomości sportowe
22.00 Podróże kulinarne po Francji —

serial

Francja słynie ze znakomitej kuch­
ni. Wyszukane sposoby przygoto­
wywania i podawania potraw są
odmienne i typowe dla poszczegól­
nych regionów, ode. 11/12 (powt.)

Niewinny — ameryk. dramat

sens., reż. Mimi Leder, wyst.
Keegan Macintosh, Kelsley
Grammer

0.00 Zakończenie programu

• Takpaniepremierze — se-

rial w zabawny sposób ukazuje
3 stosunki panujące pośród wy-

ższych urzędników państwo-
• wych. Tym razem Sir Humphrey

próbuje wyprowadzić w pole
• Dorothy Wainwright, politycz-

nego doradcę Jima. Bernardpo
raz pierwszy sprzeciwia się Humph­
reyo wi... ćłfcłlł
• Niewinny — podczas brutalne­

go napadu na sklep właściwie nie

było żadnych świadków. Właściwie,
gdyżjednak ktoś widział twarzjed­
nego ze sprawców. Nie wiadomo

tylko czy zeznanie tego świadka
może się na coś przydać, gdyżjest
nim Gregory White — mały chłopiec
cierpiący na autyzm...

20.00 Idź na całość — show
ok.20.50 Losowanie LOTTO i Szczęśli­

wego Numerka
21.00 Nocny patrol, ode. 24; USA 1995-

96; serial detektywistyczny

21.55
Kosiarz umysłów; USA,
1992; wyk. Jeff Fahey, Pierce
Brosnan (na zdj.)

ok.23.40 Ogłoszenie wyników LOTTO

23.45 Ostatni do wzięcia, ode. 11;
USA 1995-96

0.20 Playboy: „Pamiętnik czerwone­
go Pantofelka" oraz „Między
snem a jawę"

1.20 Na ostrzu noża; USA, 1994;
reż. Anthony Christopher, wyk.
Steve Simich, Lisa Boyles

Atrakcyjna i pozbawiona skrupułów
Jeannie wykorzystuje mężczyzn, dą­
żąc bezwzględnie do kariery. Do

czasu, aż sama się zakocha w rów­
nie bezwzględnym mężczyźnie.

2.55 Muzyka na BIS

• Kosiarz umysłów — nau­
kowiec (Brosnan) znajduje kró­
lika doświadczalnego w osobie

ociężałego umysłowo kosiarza
trawników (Fahey). Ekspery­
ment na żywym mózgu przyno­
si nieoczekiwane rezultaty. Wg
noweli Stephena Kinga.

19.30 „Wybór Charliego" — kom.

prod. USA (1991), wyk.: M. Rin-

gwald, P. Dempsey
21.20 To było grane! — program rozr.

22.35 „Brudny O'Neil" — film sens,

prod. USA (1974), wyk.: Mor­
gan Pauli, Art Metrano

zemsty" — film sensac.

WW prod. amerykańskiej (1974),
reż. R. Kelijchian, wykonaw­
cy: Jo Ann Harris, Peter
Brown

1.55 Big Star Party — superlista
2.40 Granie na ekranie

• Akt zemsty — Linda, Tere­
sa, Karen, Nancy iAngie zosta­
ły brutalnie zgwałcone przez

tego samego, nieuchwytnego
sprawcę. Policja wydaje się
bezradna, więc kobiety posta­
nawiają wziąć sprawę we wła­
sne ręce. Na razie ani policja,

ani one, nie znają tożsamości

zbrodniarza, który napada zawsze

w masce hokeisty. Dziewczyny nie

zamierzają się jednak poddawać i

postanawiają utworzyć swego ro­
dzaju pluton egzekucyjny — ćwiczą
karate pod okiem filigranowej Tiny
McMillan, która bynajmniej nie

jest tak bezbronna, najaką wyglą­
da, a w mieszkaniu Lindy otwiera­

ją 24-godzinny serwis telefoniczny
dla ofiar gwałtu czy jakiejkolwiek
formy napastowania. Wkrótce cza­

ją się już dość silne, by przystąpić
do zemsty. Jak jednak dopaść
gwałciciela? fcaźż (w)
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7.00 Taki jest świat
7.20 Nasza gmina
7.30 Studio sport: MŚ w siatkówce

mężczyzn — mecz Polska —

Iran
9.35 Teleranek

10.00 Wiadomości naukowe
10.20 W Starym Kinie: Naga prawda

— komedia, W. Bryt. 1957, reż.
Mario Zampi, wyk. Terry Tho­
mas, Peter Sellers

Michael Dennis jest przebiegłym
oszustem, podającym się za dzienni­
karza jednego z brukowych pism.
Mężczyzna upatruje sobie kilka zna­
nych osób, które regularnie szanta­
żuje, domagając się dużych pienię­
dzy wzamian za nieujawnienie na ła­
mach prasy szczegółów ich prywat­
nego życia. Ofiarqjego podstępu pa­
da gwiazdor telewizyjny, znana mo­
delka, sławna pisarka i pewien ary­
stokrata. Wkrótce szantażowane

osoby postanawiają połączyć swoje
siły przeciwko rosnącym potrzebom
finansowym dziennikarza izamierza­

ją się go pozbyć. Niestety, nie wszyst­
ko układa się po ich myśli...

12.00 Anioł Pański — transmisja z

Watykanu
12.15 Ludzki świat
12.35 Program publicystyczny
12.45 Czytadło,wydanie warszaw­

skie — magazyn miłośników

książek
13.00 Wiadomości
13.10 Tydzień
13.45 Zwierzęta świata: Niezwykły

świat małych zwierząt — film
dok.

14.10 Zaproszenie do Teatru TV
14.30 Seriale wszech czasów: Szpital

na peryferiach — serial obycza­
jowy

15.35 Rodzina Statystycznych — pro­
gram rozr.

15.55 Kamera wśród ludzi: Tam,
gdzie ptaki zawracają

16.35 Moc—magazyn
17.00 Teleexpress
17.25 Śmiechu warte — program rozr.

17.50 Dziennik telewizyjny — pro­
gram Jacka Fedorowicza

18.05 Akademia policyjna — serial
19.00 Wieczorynka: Chip i Dale
19.30 Wiadomości

20.05 Ścieżki życia — serial obycz.
21.00 Taksówka Jedynki: Prezenter
21.15 Profesjonaliści: Megaprodukcja
21.55 Watykan. Władza papieży: Jan

XXIII i odnowa w kościele —

film dok.
22.50 Sportowa niedziela
23.20 Muzyka łagodzi obyczaje: Se-

___ krety nut staropolskich
23.50 Wioska pełna snów — film

prod. jap. 1995
1.40 Komiwojażer kredytu — rep.
2.05 Cysterskie namioty albo wizja

świata — reportaż
2.30 Alfabet polskich rzek — S jak

Samica Stęszewska
2.45 Klejnoty

R|
• Wioska pełna snów—pew­

nego słonecznego dnia dwaj
bracia wpadają na pomysł
wspólnego napisania książki,
będącej opowieścią o cudow­
nych latach dzieciństwa. Dorośli

mężczyźniz sentymentem wspo­
minają okres szkoły podstawo­

wej, pełen niewiarygodnych przy­
gód, niebezpiecznych wypraw i cie­
płych wspomnień. Z rozczuleniem

myślamipowracają do niezapomnia­
nych przyjaźni. Jedną z nich stanowi­
ła znajomość z dziewczynką o smut­
nej twarzy, bardzo biedną i źle trak­
towaną przez najbliższych. Doskona­
le pamiętają także przybycie do ro­
dzinnej wioski chłopca, którego za­
chowanie wprawiło ich wprawdziwe
zdumienie...

*TWOI▼IF
7.00 Sport telegram
7.05 Echa tygodnia
7.35 Ścieżki życia — serial obyczajo­

wy produkcji amerykańskiej
8.25 Słowo na niedzielę (dla niesły-

szących)
8.30 Program lokalny
9.35 Korzenie jedności — program

redakcji katolickiej
10.05 Szalone liczby — teleturniej
10.35 Kręcioła — program Jurka

Owsiaka

'k. ... sllll'

11.00 Śladami Tarzana — film dok.

W
12.00 Perły z lamusa: Barretowie z

ulicy Wimpole — film obycz.,
W. Bryt./USA 1957, reż. Sidney
Franklin, wyk. John Giełgud,
Jennifer Jones, Virginia Mc-

Kenna, Bill Travers

Romantyczna angielska historia z

epoki wiktoriańskiej, opowieść o

losach miłości dwojga poetów Eli­
zabeth Barrett i Roberta Brownin­
ga.

13.55 30ton! Lista, lista — lista prze­
bojów

14.25 Dla dzieci: Ulica Sezamkowa
15.00 Familiada — teleturniej
15.30 Złotopolscy — telenowela, Pol­

ska 1998, reż. Ireneusz Engler,
wyk. Alina Janowska, Kazi­
mierz Kaczor, Henryk Machali­
ca, Anna Nehrebecka

16.00 III Międzynarodowy Festiwal
Sztuki Cyrkowej — Wieczór ga­
lowy

17.00 Czarne chmury: Zaręczyny —

serial przyg.

18.00 Panorama
18.10 Program lokalny
18.35 Duety do mety —teleturniej
19.05 7 dni świat
19.35 Dla dzieci: Dlaczego to my

/ŻTWJWfci Baw się razem z nami — Pie-
śni z Szynela: Grupa Rafała

Kmity — program artystycz­
ny

21.00 Nowojorscy gliniarze — serial
sensac.

21.50 Dwójkomania
22.00 Panorama
22.25 Prognoza pogody
22.30 Audiotele — rozwiązanie kon­

kursu
22.40 Latający cyrk Monty Pythona —

serial komediowy produkcji
angielskiej

23.15 Encyklopedia Sztuki XX wieku:

Nowy Świat — Aldous Huxley —

film dok.
Film o angielskim pisarzu i eseiście

0.05 Studio Festiwalu Polskich Sztuk

Współczesnych
0.20 Grunt to rodzinka — serial fa­

bularny produkcji amerykań­
skiej, wyk. Cynthia Geary, Elon
Gold

0.40 Guitar City'98
1.35 Sport telegram
1.40 Zakończenie programu

• Baw się razem z nami —

j I Pieśni z Szynela — widowisko

kabaretowo-teatralne, zareje-
: strowane w krakowskim Teatrze

5 STU, oparte jest na utworach
: XIX-wiecznej rosyjskiej poezji i
‘

prozy. Program został znakomi-
sśss c/e wyreżyserowany przez Rafa­
ła Kmitę, autorem porywającej mu­
zykijestJanusz Wojtarowicz. K-tol

TELEWIZJA

KRAKÓW
7.00 Miś Rupert — ang. serial ani-

mow.,odc. 1/39
7.30 Przygody Guliwera — ameryk.

serial animow., odc.17 (ost.)
7.50 Czy wiecie, żeĄ? — program po­

pularno-naukowy prod. ame­
ryk., dla młodzieży, ode. 24/26

8.15 Karolina i jej przyjaciele —

franc. film animow.
8.30 Przeboje Telewizji Kraków
9.00 Kalejdoskop sportowy
9.30 Nasz świat — program muzycz­

ny dla młodzieży
10.00 Opowieści antykwaryczne —

program poradnikowy, ode.
3/13

10.30 Japońskie tradycje — japoński
cykl filmów dok.,ode, 6 (ost.)

10.50 Koty i psy — serial dok. przed­
stawiający rasy kotów i psów,
ode. 6 (ost.)

11.00 Badacze dalekich stron — se­
rial popularno-naukowy prod.
kanad., ode. 11/13. O podzie­
miu Seattie i Górze św. Heleny

11.30 Wielkie epoki sztuki europej­
skiej — niem. serial dokum.,
ode. 1/10

12.30 Rola — magazyn dla rolników
12.50 Olimpijskie szanse — Zakopane

2006 — program publicystycz­
ny

13.10 Z plecakiem i walizką — maga­
zyn podróżników

13.35 Życiorysy z refrenem — pro­
gram Zbigniewa Książka (po-
wt.)

14.10 Kufer Babci Aliny — krakowski

magazyn domowy
14.30 Kobieta w bieli — serial fab.

prod. franc., reż. Alinę Isser-

mann, wyst. Sandrine Bonnai-

re, ode. 10/12
15.20 Karolina i jej przyjaciele —

franc. film animow.
15.35 Było sobie życie — animow. se­

rial popularno-naukowy, ode.
26 (ost.)

16.00 Duszek z Antypodów — brytyj-
sko-australijski serial dla mło­
dzieży, ode. 1/13

16.30 Drużyna marzeń — serial dla

młodzieży prod. angiel. opo­
wiadający o perypetiach pięciu
młodzieńców, których marze­
niem jest gra w pierwszoligo­
wych drużynach angielskich,
ode. 39/64

17.00 Mecz koszykówki Tret! Puzzle

Sopot — Pogoń Ruda Śląska , w

przerwie meczu ABC koszyków­
ki

19.00 Nasz świat — program muzycz­
ny dla młodzieży

19.30 Spotkanie z Shirley Bassey —

koncert

20.30 Rokendrol i inni — pr. muzyczny
21.00 Magazyn sportowy
21.30 Kronika
21.45 Gość Telewizji Kraków: Zbi­

gniew Chrzanowski (40-lecie
Teatru Polskiego we Lwowie)

Opowieści antykwaryczne —

program poradnikowy pro­
dukcji angielskiej, ode. 3/13

(powt.)
Dillinger — film sensacyjny
produkcji amerykańskiej, re­
żyseria Rupet Wainwright,
wyst. Mark Hormon, Sheri-

lyn Fenn
0.05 Zakończenie programu

9 Opowieści antykwarycz-
! '

ne — interesujący fabularyzo-
wany program poradnikowy.

: Zobaczymy jak Rossowi Ben-
sowi udało się zrobić niezły in-

: teres na sprzedażyzabytkowej
‘'

kanapy. Zastanowimy się też
**

przy okazji czy stara i zapo­
mniana kolekcja opakowań po pa­
pierosach może przynieść nam ja­
kieś finansowe korzyści fe&Eł
• Dillinger — legendarny amery­

kański gangster John Dillinger po
wyjściu z więzienia (po 9 latach od­
siadki) zorganizował własny gang.
Przez czternaście miesięcy udawało
mu się zmylić ścigającą go specjal­
ną grupę policjantów. Dillinger nie

próżnował przez ten czas — niemal
bez przerwy organizował brawuro­
we napady na banki...

6.00 Disco Polo Live
7.00 Twój lekarz oraz Wystarczy

chcieć
7.30 Jesteśmy — magazyn redakcji

programów religijnych
8.00 Rekiny wielkiego miasta, ode.

34; USA 1996; reż.: Ron Harris;
serial animowany

8.25 Power Rangers, ode. 118 — se­
rial komediowy

9.00 Kalambury — program dla
dzieci

9.30 Dyżurny satyryk kraju — pro­
gram Tadeusza Drozdy

10.00 Disco Relax
11.00 Pomoc domowa, ode. 110
11.30 Sabrina, nastoletnia czarowni­

ca, ode. 23

12.00 Dharma i Greg, ode. 10 — se­
rial komediowy produkcji ame­
rykańskiej

12.30 Kapitan Power i wojownicy
przyszłości; USA, 1989, reż.
Otta Hanus, Jorge Montesi;
wyk. Tim Dunigan, Peter Mac

Neil, Sven Thorsen, Maurice
Dean Wint

W drugiej połowie XXII wieku lu­
dziom już wszystko dokładnie się
pomieszało w głowach i cały świat

ogarnęła koszmarna wojna. Dwóch
naukowców: Stuart Power i Lyman
Taggart konstruują supermózg, z

pomocą którego zamierzają zapro­
wadzićpowszechnypokój...

14.30 Pacific Blue, ode. 54; USA
1996; reż. R .Hemecker; serial

sensacyjny

16.00 Informacje
16.10 Zepter Sport Magazyn
16.20 Bill Cosby i straszne dzieciaki,

ode. 10
16.45 Miłość od pierwszego wejrze­

nia — ąuiz
17.20 Jezioro marzeń (11) — serial

Dramatyczna, chwilami prowoka­
cyjna opowieść obyczajowa o

czwórce nastolatków z przedmie­
ścia Bostonu, w Północnej Karoli­
nie, którzy ochoczo wkraczają w

świat ludzi dorosłych, nie wiedząc
jeszcze co ich czeka...

18.15 Herkules, ode. 48; USA 1994;
prod. Sam Raimi

19.05 Idź na całość — show z nagro­
dami

20.10 Strażnik Teksasu, ode. 104 —

amerykański serial sensacyjny
Okruchy dnia; USA, 1993;
reż. James kory, wyk. An-

thony Hopkins, Emma Thom­
pson (na zdj.), James Fox,
Chistopher Reeve

. ... ,s«
i®

23.25 Na każdy temat

0.30 Magazyn sportowy
2.00 Muzyka na BIS
3.50 Pożegnanie

• Okruchy dnia — ekraniza­
cja powieścijapońskiego pisa­
rza Kazuo Ishiguro wykonana
przez spółkę lvory-Merchant
dała cudownie angielski obraz

arystokratycznego świata, któ­
rego motorem są oddani pracy
służący: Emma Thompson i i

Anthony Hopkins. Ta para aktorów
w 1993 roku otrzymała za ten film

nominacje do Oscarów, sam film
także był nominowany.

7.00 Telesklep
8.00 „Sylwan" (9) — serial animowa.

ny
8.30 „Ich czworo i pies" (15) — ang

serial animowany dla dzieci
9.00 Twój problem, nasza głowa -

program dla dzieci
9.55 „Mowgli" (11) —serial dla dzie-

ci
10.30 Automaniak — magazyn moto.

ryzacyjny

11.00 Gillette — program sportowy
11.30 Ale plama
11.45 TVN — między nami mówiąc

12.00

12.55
13.45

„XX wiek według Dawida Fro
sta" (6) — serial dok.

„Key West" (11) —serial przyg.
Gotuj z Kuroniem

14.15 Film na deser: „Sindbad i okc

tygrysa" — film przyg. prod
bryt. (1977), reż. Sam Wanam

maker, wyk.: Patrick Wayne
Taryn Power, Jonę Seymour
Margaret Whiting

16.15 Teleplotki — kulisy wielkiegc
świata

16.45 „Zwariowana forsa" — pro
gram rozrywkowy

17.15 „Rodziców nie ma w domu'

(11) — serial prod. poi., wyk.: K

Kowalewski, E. Olszówka
17.45 Mini Playback Show

18.55 Pogoda
19.00 TVN Fakty
19.25 Sport

"W ramionach zabójcy" -

film sens. prod. USA (1992),
reż. Robert Collins, wyk.:
Jaclyn Smith (na zdj.), John

Spencer

■E

21.30 Pod napięciem — talk-show
22.00 Ludzie w drodze
22.30 Ale plama — pr. rozrywk.
22.45 „Hanna i jej siostry" — komedia

prod. USA, reż. Woody Allen,
wyk.: Woody Allen, Mia Farrow,

1.35 Granie na ekranie — pr. rozr.

9 W ramionach zyabójcy -

młoda i atrakcyjna Maria Qu-
inn zostaje partnerką starego
wygi z nowojorskiej policji -

Vinniego Cusacka. Pierwszym
zadaniem Marii w wydzialejest
dochodzenie dotyczące śmierci

magnata narkotykowego, Car-
losa Gallantera. Wszystko wskazu­

je na to, że Gallanter umarł na sku­
tek śmiertelnej dawki heroiny, za­
gadkąjestjednak, kto zrobił deale­
rowi śmiertelny zastrzyk. Potem

trup ściele się dosyć wstrzemięźli­
wie (ale jednak), a tymczasem Ma­
ria zakochuje się w tajemniczym
Brianie Venible... (wl
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Sobota

Stacje telewizyjne regionalne

. KASLOWA

8.00 Santa Barbara - obycz. 9.00

Bellamy - sensac. 10.00 Larry i Balki

_

kom. 10.30 Gorzka miłość — obycz.
12.00 Niszcząca siła - dok. 13.00

Santa Barbara 17.00 Santa Barbara

18.00 Bellamy - sensac. 19.30 Auto

moto puls 20.00 Larry i Balki - kom.

20.30 Agencja aktorska — komedia,
USA 22.30 Dookoła świata 23.00 Kto

grzeje się w łóżku mojej żony - kome­
dia erotyczna, Włochy 1.35 Nowo­
żeńcy-film obycz., USA

14.30 Stolice i metropolie świata — kra­
joznawczy 15.00 Zaklęty dwór — oby­
czajowy 16.00 Video wizyty — krajo­
znawczy 16.32 Wielka saga zwierząt —

przyrodniczy 18.00 Stolice i metropolie
świata — krajoznawczy 18.30 Amery­
kańscy gladiatorzy — sport 19.15 Gu­
staw — najlepszy przyjaciel człowieka —

satyryczny 19.19 Zamki i Pałace (kosza­
lińskie i słupskie) — krajoznawczy 19.30
— bajki dla dzieci 20.17 Harry Trący —

przygodowy

Wzedzielą
Stacje telewizyjne regionalne

«. KABLOWA

18.00 — 10.00 Fashion TV 10.00 — | 8.00 Santa Barbara — obycz. 9.00

14.00 — telegazeta 17.30 Oglądamy | Bellamy — sensac. 10.00 Larry i Balki

filmy w MTK 17.35 Gość TTK (15 |—kom. 10.30 Gorzka miłość —obycz.
min.) 18.00 Aktualności Tarnowskie | 12.30 Orońsko - dok. 13.00 Santa

18.10 Letnie Studio TTK (do18.45)| Barbara 14.30 To jest kino 17.00

18.30 Oglądamy filmy w MTK 19.101 Santa Barbara 18.00 Gorzka miłość

Letnie Studio TTK 19.30 Oglądamy I — obycz. 19.30 Dookoła świata 20.00

filmy w MTK 19.35 - 19.55 - TTK

Musica — Życzenia na scrollul!

20.00 Aktualności Tarnowskie

21.15 Fashion TV 23.00 - 2.00 Tele­
wizja Kablowa tylko dla dorosłych

Lany i Balki — serial kom. 20.30 Jose­
pha — dramat obycz., Francja 22.30

Jednym śladem 23.00 Wyprawa w

przeszłość — erotyczny, USA 1.30

Krzyk sowy — dramat obycz., Francja

13.45 Gustaw — najlepszy przyjaciel
człowieka — satyr. 14 .30 Język zwie­
rząt — przyrodn. 15.00 Toby McTea-

gue 16.35 Kowal — komedia 16.55

Niezwykłe sporty — sport 18.00 Ję­
zyk zwierząt 18.30 Sherlock Holmes i

doktor Watson — kryminalny 18.54
Mistrz Świata samoch. Formuły 1 —

Grand Prix 94’ — sport 19.24 Gu­
staw — najlepszy przyjaciel człowie­
ka - satyryczny 19.30 Bajki 20.30

Rozalka idzie na zakupy — komedia

Stacje telewizyjne polskojęzyczne

8.00 - 10.00 Fashion TV 10.00 -

14.00 — tdlegazeta 17.30 Oglądamy
filmy w MTK 17.35 Gość TTK (15
min.) 18.00 Aktualności Tarnowskie

18.10 Letnie Studio TTK (do18.45)
18.30 Oglądamy filmy w MTK 19.10

Letnie Studio TTK 19.30 Oglądamy
filmy w MTK 19.35 - 19.55 - TTK
Musica — Życzenia na scrollul!

20.00 Aktualności Tarnowskie

21.15 Fashion TV 23.00-2.00 Tele­
wizja Kablowa tylko dla dorosłych

Stacje telewizyjne polskojęzyczne

n/Katowice
7.00 Programy dla dzieci 8.30 Opol­
ski tydzień — magazyn 8.55 Wee­
kend — co, gdzie, kiedy 9.30 Niebez­
pieczna zatoka — serial przyg. 10.30

Stulecie motoryzacji — serial dok.

11.00 Magazyn nie tylko sportowy
11.35 Kung Fu — serial przyg. 12 .30

Teatromania 12.50 Zapatrzony w

przeszłość — Marek Toporowski
13.10 Kronika towarzyska i rodzinna

13.30 Piraci - teleturniej 14.00 Kra­
jobrazy — magazyn 14.30 Śląska
Kronika Filmowa 15.30 Świat przyro­
dy-dok. 16.20 Paulina na wsi - se­
rial dla dzieci 16.30 Tak panie Pre­
mierze — serial kom. 17 .00 Telefonia-

da - teleturniej 17.45 Skąd ten cy­
tat? 18.30 Oj ni ma jak Lwów 19.00

Pani modna 19.30 Don Carlos - wi­
dowisko 22.30 Niewinny — dramat

sensac., USA

7.05 Klan — telenowela, Polska 9.30

Dla dzieci 10.20 Zwierzolub 13.10

Spojrzenia na Polskę — publicyst.
13.30 Piraci - telet. 14.05 Na skrzy­
dłach Ikara: Pionierzy przestworzy
14.25 Od przedszkola do Opola: Fili­

pinki - program rozrywk. 15.00 Kro­
nika końca wieku 15.30 Tajemnica
Sagali: Tajemniczy kamień — serial

przyg. 16.15 Mówi się... — program

poradnikowy prof. Jerzego Bralczyka
16.35 Ludzie listy piszą 18.15 Złoto­
polscy: Porachunki, Kwiaty — teleno­
wela 19.15 Dobranocka 20.00 Cudzo­
ziemka - film obycz., Polska 23.00

Igor: Opowieść o aktorze — film dok.

0.00 Co nam zostało z tych lat: Tele­
wizyjny Leksykon Humoru — Premiera

wQui pro quo: Humor z łezką

17.00 Skrzydła nad Wietnamem

Film opowiada o samolotach woj­
skowych, które podczas wojny w

Wietnamie wypełniały śmiałe, a

czasem nawet szaleńcze misje
18.00 Pola bitew 20.00 Koła i stępki:
Amfibie 21.00 Planeta żywiołów: Po­
wodzie 22.00 Niesamowite maszy­
ny: Prędkość ponaddźwiękowa
23.00 Detektywi sądowi: Splątana
sieć poszlak

11.30 Tenis ziemny: Turniej ATP w

Moskwie — półfinały 13.00 Tenis

ziemny: Turniej ATP w Sztokholmie —

półfinały 14.30 Tenis ziemny: Turniej
ATP w Moskwie — półfinały 17.30 Te­
nis ziemny: Turniej ATP w Sztokhol­
mie — półfinały 19.00 Podnoszenie

ciężarów: MŚ w Lahti — mężczyźni 94

kg 21.00 Boks: Walki zawodowców

9-55 Rewolwer i melonik — serial

krym. 10.55 Departament S — serial

krym. 11 .55 Heartbreak High - se­

8.00 Miłość i dyplomacja — obycz.
8.25 Sunset Beach — serial obycz.
9.05 Odjazdowe kreskówki 12.30

Nieustraszony 2010 — film sensac.,

USA 14.05 Ukryta kamera 14.30 Ro­
dzina Potwornickich — serial kom.

14.55 Trzecia planeta od Słońca —

serial kom. 15.20 Steven Spielberg
przedstawia: Niesamowite historie —

serial SF 16.10 Czynnik PSI 2 —serial

SF 17.00 Znikający człowiek — serial

SF 18.00 M.A.N.T.I .S - serial SF

19.05 McCall — serial sensac. 20.00

Szczęki — thriller, USA 22.10 Dzieci

ze Stepford — horror, USA 23.45 Al­
fred Hitchcock przedstawia — serial

krym. 0.10 Sprawa dla Wycliffe'a -

serial sensac. 1 .00 Czynnik PSI 2 —

serial SF

$888888$888S8SO8&9888888M888I883838S&
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13.30 Świat cyrku 14.30 Plansze ry­
sunkowe Billa Cosby'ego — program
dla dzieci 17.00 Kurs rysunku — pro­
gram dla dzieci 17.30 Auto salon —

magazyn 18.00 Reportaż z planu
18.30 Fachowiec radzi 19.00 Film

anim. dla dzieci 19.30 Bliżej filmu —

magazyn 20.00 Rzym, miasto otwar­
te — dramat obycz., Włochy 21.55

Nie tylko na weekend 22.30 Błękitna
noc — film sensac., Włochy 0.20 Ma­
gazyn erotyczny

O 2
7.30 Miodowe lata — serial kom.

8.00 Bonanza — serial przyg. 9.05

Droga do Avonlea - serial 11.00

Bracia Hardy-serial krym. 11.25 Po

drugiej stronie lustra 12.05 Gra o

wszystko z Billem Cosby — pr. rozry­

Telewizje satelitarne
rial obycz. 12 .55 Isabelle Eberhardt
— film obycz., Franc./Australia 15.00

Star Trek — serial SF, USA 16.00 Ko­
misarz Rex — serial krym. 17 .10

GOTTSCHALK idzie! - show 20.15

Medusa’s Child — thriller, USA 22.10

Przegląd tygodniowy - magazyn
23.40 Ostateczne wyzwanie — thril­
ler erotyczny, Czechy/USA

PRO Z

8.50 Akademia policyjna 9.20 Slimer

i przyjaciele 9.50 Prawdziwi pogrom­
cy duchów 10.15 Superman 10.40

Batman & Robin 11.35 Scooby Doo

12.05 Między nami jaskiniowcami
12.35 Dzieciaki, kłopoty i my —serial

obycz. 13.00 Simpsonowie - serial
anim. 13.30 Świat według Bundych
— kom. 13.55 Pod jednym dachem —

obycz. 14 .50 Sabrina, nastoletnia

czarownica — kom. 15.15 Buffy — Po­
strach wampirów - fantast., USA

16.10 Viper —I sensac. 17 .05 Baby-
lon 5 - serial SF, USA 18.05 Przygo­
dy Sindbada - serial przyg. 20.15

Blues tajniaków - komedia, USA

22.00 Tajna broń —sensac., USA

9.00 Co jest grane? — muzyczne
doniesienia Vivy 10.00 Planeta Vi-

wkowy 12.30 Tajemnicza dama —

telen. 13.35 Mag. Motor. Młodych
14.00 Superstar — pr. satyryczny
14.30 Junior — show 15.00 Disco

Polo Live 16.00 Księżniczka ftbolu —

komedia, USA 18.00 Dynastia — seri­
al 19.00 Droga do Avonlea — serial

20.05 Słoniowy szlak — melodramat,
USA 22.00 Idź na całość — show

23.00 Rozprawa w Berlinie — damat,
USA 0.30 Disco Relax — pr. rozryw.

8.30 Dogtanian i trzej muszkietero­
wie (11) — serial anim. 9.00 Wygraj!
Wyśpiewaj! — program muzyczny dla

dzieci 9.45 Niezłomny detektyw (3) -

serial anim. 10.15 Antonella (133) —

serial, Argentyna 11.00 Horoskop na

dziś 11.05 Muzyczny regał 11.30 Pło­
nąca pochodnia (89,90) — serial oby­
czajowy, Meksyk 12.30 Melonżeria
— program muzyczny 13.00 Nie ma

jak w domu (44) — serial obyczajowy,
Australia 13.30 Przynęta (16) — se­
rial kryminalny, USA. 14 .00 Tylko jed­
no życie (50) — serial, USA 14.45

Klub 1001 podróży — magazyn

podróżniczy 15.15 Van Pires (5) —se­
rial dla młodzieży 15.45 Moje życie
pod psem (9) — serial przygodowy
dla młodzieży 16.15 Historie niesa­
mowite (5) — serial, USA 16.45 Ryce­
rze nie zawsze bez skazy (9) — serial

kostiumowy, W. Bryt. 18.00 Wyda­
rzenia i plotki ze świata showbiznesu

18.15 Czarne kapelusze (9) — serial

kryminalny, USA 19.05 McCall (18)
— serial sensacyjny, USA 20.00

Szczęki — thriller, USA 22.30 Horo­
skop na jutro 22.35 Transwestyci —

reportaż. Reportaż poświęcony pro­
blemom z jakimi borykają się ludzie

zwani transwestytami. 23.05 Trans­
westyci — film dokumentalny 0.05

Zapadnia — film sensacyjny, USA

va — magazyn 11.00 Chartsurfer —

notowania list przebojów 12.00

Berlin House — nowości niemiec­
kiej sceny muzycznej 13.00 Top
100 — niemiecka lista przebojów
15.00 Viva Charts — parada świa­
towych hitów 16.00 lnteraktiv-Spe-
zial — gorąca linia Vivy 17.00 Pla­
neta Viva — magazyn 19.00 Obro­
towy klub — taneczny program Vivy
20.00 Viva hity — nowości i stan­
dardy pop-rockowej sceny 21.00 In

Luv — talkshow 22.00 Overdrive -

magazyn
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WKatowice
7.50 Czy wiecie, że...? — program po­
pularnonaukowy 8.45 W cztery świa­
ta strony — magazyn 9.05 Koszałek

Opałek — program dla dzieci 9.30

Nasz świat — program muz. 10.00

Opowieści antykwaryczne — pro­
gram poradnikowy 10.30 Japońskie
tradycje — serial dok. 10.50 Koty i

psy — dok. 11.00 Badacze dalekich

stron — serial popularnonaukowy
11.30 Wielkie epoki sztuki europej­
skiej— dok. 12 .30 Teleliga '98 —tele­
turniej 13.30 Z życia Kościoła — ma­
gazyn 13.50 Klub globtrotera 14.30

Kobieta w bieli - serial obycz. 16.30

Drużyna marzeń - serial dla młodzie­
ży 19.30 Spotkanie z Shirley Bassey—
koncert 22.00 Opowieści antykwa­
ryczne — program poradnikowy
22.30 Dillinger - film sensac., USA

7.35 Słowo na niedzielę 7.40 Złoto­
polscy: Porachunki, Kwiaty — teleno­
wela, Polska 8.30 Testament wie­
ków: Len i klejnoty — film dok. 9.00

Dzień dobry na dzień dobry 9.50 Hu­
laj dusza — magazyn 10.30 Panteon

11.30 Mała księżniczka: Pensja pani
Minchin — serial anim. 12.00 Mu­
zyczne koło — teleturniej rodzinny
13.00 Transmisja niedzielnej mszy
św. 14.05 TEATR FAMILIJNY: Towa­
rzystwo pana Brzechwy, Polska

14.45 Podwieczorek... z Polnonią —

program rozrywk. 15.30 BIOGRAFIE:

Maria — film dok. 16.30 Tak jak w ki­
nie 17.15 Hrabia Kaczula — serial
anim. 17 .40 WSPOMNIEŃ CZAR:

Straszny dwór - komedia muz., Pol­
ska 18.45 Latarnik — magazyn 19.15

Dobranocka 20.00 Kto jest kim w

Polsce? 20.05 Moja historia - Dwa­

18.30 Samoloty i samochody Coldra-

ne'a: Silnik odrzutowy 19.00 Łowcy
krokodyli: Wyspa w czasie 20.00

Niedźwiedzie atakują 21.00 Niewy­
jaśnione: Spotkania z kosmitami

22.00 Tajemnice magii - mistrzowie

magii.
Mistrzowie magii opowiadają o

swoich umiejętnościach

dzieścia lat później — dramat obycz.,
Polska/Francja 21.25 Marzenia Mar­
cina Dańca 22.10 Krystian Zimer-

man w Polsce — reportaż 23.05 Ze

wszystkich ston — magazyn 23.35

Twoja lista przebojów — program
muz. 0 .15 Twarzą w twarz z Europą:
Jaś w europejskiej szkole

8.00 Steven Spielberg przedstawia:
Niesamowite historie — serial SF

8.50 Odjazdowe kreskówki 11.40

Opowieści złotej małpy — serial

przyg. 12 .30 Orangutany — dzieci la­
su - film przyr. 13.25 Autostrada do

Nieba — serial famil. 14 .15 Pogoda
dla bogaczy — serial obycz. 15.10

Siódme niebo — serial kom. 16.00

Cienka niebieska linia — serial kom.

16.30 Tata major — serial kom.

16.55 Paradise Alley - komedia oby­
cz., USA 19.05 McCall — serial sen­
sac. 20.00 Zapach kobiety —dramat

obycz., USA 22.40 Wieczór z wampi­
rem — talk-show 23.45 Laleczka

Chucky 3 — horror, USA 1.15 McCall
— serial sensac.

13.30 Plansze rysunkowe Billa Cos-

by'ego — program dla dzieci 14.00
Świat cyrku 17.00 Godzina z... Bjork
— program muz. 18.00 Nie tylko na

weekend — magazyn 18.30 Auto sa­
lon — magazyn 19.00 Film animowa­
ny dla dzieci 19.30 Pasja — dramat

obycz., Włochy 21.30 Grek Zorba —

balet 23.30 Bitwa o Rosję — dok..

• P€ó)L©W 2
6.00 Talent za talent 6.30 Oskar —

magazyn filmowy 7.00 Życie jak po­

Telewizje satelitarne
23.00 Tajemnice magii — niemoż­
liwe stało się możliwe 0.00 Disco-

very Showcase: Tajemnice magii
— śmierć na niby 1.00 Granice

nauki: Cybernetyczni wojownicy

13.00 Tenis ziemny: Turniej ATP w

Moskwie — finał 14.30 Podnoszenie

ciężarów: MŚ w Lahti — kobiety 75

kg 15.00 Tenis ziemny: Turniej ATP w

Sztokholmie - finał 17.30 Sport mo­
tocyklowy: Halowy supercross w Pa­
ryżu 19.00 Bobsleje: PŚ w Calgary
19.30 Podnoszenie ciężarów: MŚ w

Lahti — mężczyźni ponad 105 kg
22.00 Boks: Walki zawodowców

38888MSSSSSSS8888863888ISSSJSm-SS!888=88888886888! ®8S888888888888888%

9.50 J.A.G. — Wojskowe Biuro Śled­
cze — serial sensac. 10.50 The Last

of the Comanches — western, USA

12.30 Wzorowy uczeń — komedia

obycz., Austria 14.15 Viaje Al Cen­
tro De La Terra — film przyg., Hiszpa­
nia 16.00 Robinsonowie z gór — film

przyg., USA 20.15 Uwaga, kamera!
- magazyn 22.05 Dyskusje w wieży
— talkshow 0.10 Widziane w ten spo­
sób — rozważania o współczesności
0.15Traveller —film obycz., USA

ker — telenow.7.30 13. posterunek —

serial 8.00 Bonanza — serial przyg.
9.05 Droga do Avonlea — serial

10.05 Skrzaty z wyspy Li — anim.

10.30 Michael Valiant —anim. 11 .10

Nancy Drew —serial krym. 11 .30 Po

drugiej stronie lustra 12.00 Gra o

wszystko z Billem Cosby — pr. roz­
rywkowy 12.35 Wesoły wdowiec —

serial 13.00 Wojna i pamięć — serial

14.00 Kięźniczka futbolu - komedia

16.00 Lucky Lukę - serial kom.

17.00 Potężna dżungla — serial

17.30 Benny Hill — pr. rozryw. 18.00

Dynastia — serial 19.00 Droga do

Avonlea — serial 19.50 Informacje
20.05 Rozprawa w Berlinie — dra­
mat, USA 21.40 Tybetański dzwon -

serial 22.30 ROCKMKK — program
muz. 23.00 Afficionado — pr. muz.

23.30 Soundtrack; 24.00 DJ Club

0.30 Disco Polo Live1.30 Pożegnanie

9.00 Moje życie pod psem (9) - se­
rial przygodowy dla młodzieży 10.30

Propozycje do listy przebojów 11.00

Horoskop na dziś 11.05 Czarne ka­
pelusze (9) — serial kryminalny, USA

12.00 Muzyczny regał — program
muzyczny 12.30 Życie zwierząt (45)
— film przyrodniczy 13.15 CINEMA
— magazyn nowości filmowych
13.45 Na wokandzie (16) — serial

obyczajowy, USA 14.45 Dochodze­
niówka (10) — serial kryminalny,
Francja 16.15 Warze — magazyn
dla wszystkich 16.45 Sublokator-

film obyczajowy, Polska 18.30 Wiel­
kie romanse XX wieku (8) — serial

dokumentalny 19.05 McCall (19) -

serial sensacyjny, USA 20.00 Za­
pach kobiety — dramat obyczajowy,
USA 22.40 Wieczór z wampirem -

talk show 23.45 Horoskop na jutro
23.50 Co gryzie Gilberta Grape’a?
— film obyczajowy, USA

PRO 7

11.40 Time Trax — serial SF, USA

12.30 Superman — serial fantast.,
USA 13.25 Powrót nawigatora prze­
strzeni — film SF, USA/Włochy 14.55

Pacific Blue — serial sensac. 15.50

Renegat — serial sensac. 16.50

Gremliny rozrabiają — komedia, USA
19.45 Świat cudów — magazyn

20.15 Sabrina — komedia, USA

22.40 Focus TV — magazyn 23.40

Champions — film sensac., USA

48888888 s ss/

9.00 lnteraktiv-Spezial 10.00 Plane­
ta Viva 11.00 Minh-Khai's Musie

Box 12.00 Club Rotation — taneczny
program Vivy 13.00 Vivasion Plus -

talkshow 14.00 Co było grane?
15.00 Nowości Vivy 16.00 Viva hity
17.00 Jam: pop-rockowe archiwum

18.00 Planeta Viva 19.00 Chartsur­
fer 20.00 Viva Charts 21.00 In Luv-

talkshow 22.00 Word Cup 23.00

Jam: pop-rockowe archiwum 0.00

Nocne teledyski ®

Za zmiany wprowadzone
w programie w ostatniej chwili

redakcja nie odpowiada
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Telefonika rozważy możliwość wycofania się!

Prezes zapowiada odwołanie
wej odpowiedzialności za „wyczyn”
bandyty, a tu karze się klub i właścicieli
bardzo mocno. Dino Baggio został po­
szkodowany, zdajemy sobie z tego spra­
wę, włoskie gazety i telewizja wyolbrzy­
miły jeszcze sprawę, a to sprzyjało dra­
stycznej decyzji UEFA. Delegat UEFA na

Nie mieliśmy możliwości zapobieżenia ta­
kiemu incydentowi — stwierdził prezes

Miętta-Mikołajewicz

mecz w Krakowie w sprawozdaniu na­
pisał, że bezpieczeństwo zostało zagwa­
rantowane w sposób należyty. Nie mieli­
śmy możliwości zapobieżenia takiemu

incydentowi. Nie mieściło mi się w gło­
wie, że nożem można rzucać w człowie­
ka!

Inspektor przedstawiający sprawę Ko­
misji Dyscyplinarnej Gerhard Kapl
wnioskował o zamknięcie stadionu na

dwa mecze w europejskich pucharach.
Uważam, że kara jest tak wysoka z

trzech powodów: - nałożyła się na to

sprawa Fiorentiny (wykluczonej z tego­
rocznych rozgrywek UEFA-przyp. żuk),
zadziałały macki jednej z firm, która we­
szła z nami w konflikt (mecenas Zdzi­
sław Rosiek oświadczył że jest to UFA —

przyp. żuk), uwidoczniła się słabość na­
szych władz piłkarskich.

— Orzecznictwo UEFA w podobnych
sprawach — stwierdził mecenas Zdzi­
sław Rosiek, reprezentujący właścicieli

Wisły — Tclefonikę — przewiduje karę w

postaci zamknięcia stadionu i nakazanie

rozegrania meczu w odległości 300 km
od danego miejsca. Kara jaka dotknęła
Wisłę jest zbyt surowa. Zdarzenie zosta­
ło wpisane na życzenie strony włoskiej.
Organizator dołożył największej staran­
ności — nikt w świecie nie jest w stanie

upilnować 10 tys, ludzi.
— Musielibyśmy mieć wykrywacze me­

talu — dodał prezes Miętta-Mikołajewicz
— by wykryć nóż na bramie wejściowej.

Do poniedziałku do godz. 24 Wisła ma

czas na złożenie odwołania z czego oczy-
wiście skwapliwie skorzysta.

Mecenas Rosiek zaprezentowałjteż sta­
nowisko właścicieli Wisły, czyli Telefoni­
ki: — Rok temu Telefonika zainwestowa­
ła ogromne pieniądze w Wisłę, która by­
ła wtedy na krawędzi bytu — powiedział.
— Celem było stworzenie silnego klubu,
o europejskim standardzie. Wobec zaist­
niałej sytuacji, właściciele Telefoniki po­
czekająjeszcze na ostateczną.decyzję Ko­
misji Odwoławczej, rozważają jednak
możliwość wycofania się z finansowania

drużyny piłkarskiej Wisły.
— Wola budowania klubu — konkludu­

je prezes Miętta-Mikołajewicz — napoty­
ka na trudności. Liczyliśmy, że potęgę
będziemy udowadniać na boisku...

Jacek ŻUKOWSKi

i zaskoczenie

Piłka i pieniądze
Wczoraj wieczorem działacze Wisły zor­

ganizowali specjalną konferencję praso­
wą dotyczącą sankcji nałożonych na klub

przez UEFA, w związku ze zranieniem wło­
skiego piłkarza Dino Baggio nożem rzuco­
nym z trybun podczas pucharowego me­
czu krakowian z Parmą.

— O godzinie 14. 30 — powiedział pre­
zes Wisły Ludwik Miętta-Mikołajewicz —

wpłynął fax z UEFA powiadamiający o

decyzji Komisji Dyscyplinarnej: TS Wi­
sła zostaje odsunięta od wszystkich spo­
tkań organizowanych przez UEFA w

okresie najbliższych pięciu lat, zaś Ry­
szard Czerwiec od jednego spotkania —

która to kara zostałajuż wykonana w re­
wanżowym meczu Parmy z Wisłą. Ta
wiadomość powaliła nas na kolana, ni­
weczyła dorobek zawodników i przekre­
ślała ich możliwości rozwoju. Niszcząca
wysiłek finansowy i organizacyjny no­
wych właścicieli — Telefoniki, która wło­
żyła niemałe pieniądze w drużynę, li­
cząc na ich odzyskanie po grze w Lidze
Mistrzów. Wiadomość podcięło nam

wszystkim skrzydła.
Pismo nie było precyzyjne, UEFA uży­

ła skrótu myślowego. Zresztą wkrótce

wszystko zostało wyjaśnione.
— O godz. 18.04 — kontynuuje prezes

Miętta-Mikołajewicz — otrzymaliśmy
drugi fax, stwierdzający, że decyzja
obejmuje okres pięciu łat, ale drużyna
jest wykluczona z rozgrywek w europej­
skich pucharach na rok )a więc w przy­
padku gdy w tym roku Wisła wywalczy
takie miejsce, nie przystąpi do rywaliza­
cji, a gdy powtórzy wyczyn za rok — bę­
dzie już mogła zagrać — przyp. żuk), co

naszym zdaniem nie zmniejsza faktu,
że kara jest dolegliwa. Zbulwersowała
nas ona, nie może być bowiem zbioro­

Przygnębienie
— Te dwa uczucia łqczq się niejako wjedno — powiedział nam

Janusz Furgała, prawnik, prokurator Prokuratury Rejonowej w

Krakowie — W najczarniejszych snach nie spodziewałem się bo­
wiem, że UEFA ukarze Wisłę w sposób tak drakoński. Przecież

przy wymierzaniu wyroku powinno się wziqć pod uwagę stopień
zagrożenia, jakizaistniał w chwili incydentu. Uważam, że nie by­
ła to wyważona decyzja. Choćbyporównujgcją do sankcjijakie
spotkały Fiorentinę i to w warunkach recydywy! Z tego co się
orientuję, to w ferowaniu wyroku na Wisłę musiałyzagraćjakieś
nienormalne względy.

— Co ma Pan na myśli?
— Nie jest tajemnicą, że

agencja handlująca prawami
do transmisji telewizyjnych z

meczów piłkarskich czyli
UFA ma tzw. chody w UEFA.
A przecież teraz właśnie Wi­
sła jest w konflikcie z UFA.

Dlatego nie można wyklu­
czyć, że zadziałały „pewne
naciski”...

— Pachnie to trochę spiskową
teorią dziejów?
— W pierwszym momencie

być może, ale po spokojnym
zastanowieniu się i zestawie­
niu określonych faktów, wca­

le nie musi to wyglądać nie­
normalnie. Poza tym forma

poinformowania o tym Wisły.
Tekst faksu pierwotnie przy­
słanego do Krakowa był tak

niejasny, że można było wy­
wnioskować, iż rzeczywiście
Wisła została wykluczona z

europejskich pucharów na

pięć lat. Dopiero po dwóch go­
dzinach Wisła otrzymała tę
właściwą już interpretację.
Czy to nie j&st dziwne, śmie­
szne i zastanawiające zara­
zem?!

— Teraz pozostaje już tylko
odwołanie...

— Owszem i w terminie,
kiedy trzeba dostarczyć całą
dokumentację, czyli przez ca­
ły następny tydzień, w tę
sprawę winny zostać zaanga­
żowane najtęższe umysły i

autorytety. Tak w Polsce jak
poza jej granicami. Nie moż­
na już niczego zaniedbać. To

jest przecież walka o życie. I
to nie tylko Wisły, ale całej
polskiej piłki na arenie mię­
dzynarodowej; szczególnie
piłki klubowej. Kto bowiem

zdecyduje się na sponsorowa­
nie klubów, jeśli — przykłado­
wo — rzucone z trybun poma­
rańcza łub kamień mogą
wszystko zniweczyć. Powta­
rzam więc raz jeszcze — kara
owszem powinna być, ale
adekwatna do stopnia przewi­
nienia.

— Czy to prawda, że tzw. pro­
kurator UEFA wnioskował o

sankcje właśnie bardziej ade­
kwatne do zaistniałego incy­
dentu?

— Z tego co mi wiadomo do­
magał się on kary pięciu tysię­
cy franków szwajcarskich
grzywny oraz zamknięcia
krakowskiego stadionu na

dwa mecze pucharowe. W

praktyce ostateczne sankcje
są mniejsze od tych wniosko­
wanych. W wypadku Wisły
doszło bodaj do precedensu w

orzecznictwie UEFA. Wymie­
rzone sankcje okazały się zna­
cząco cięższe od wynioskowa-
nych.

— Czy zna Pan opinie właści­
cieli drużyny? Są świeżymi
inwestorami na gruncie biz­
nesu futbolowego, więc
mogą zareagować emocjon­
alnie...
— Z tego co słyszałem są

przygnębieni, ale na razie
czekać będą na decyzję UEFA

po złożeniu odwołania. Gdy­
by sankcje zostały utrzyma­
ne, to wówczas może być nie­
zbyt ciekawie...

Rozmawiał: Wojciech BATKO

Nikogo przytomnego nie

trzeba przekonywać, że dziś

sportem rzqdzq pieniądze.
Klub sportowy jest takim sa­
mym przedsiębiorstwem, jak
np. supermarket. Wymaga in­
westycji, ale w zamian właści­
ciele żqdajq zysku.

Z tego punktu widzenia kara
UEFA dotknęła WISŁĘ w naj­
gorszym możliwym momencie.
Właściciele TELEFONIKI zain­
westowali w tym roku w klub
około 18 min 800 tys. zł, czyli
188 mld starych zł. Albo —jak
kto woli — 5,4 min dolarów. 13
min zl wydano na zakup zawo­
dników, 5,8 min — na stadion.

Dochody nie bilansowały je­
szcze inwestycji. Tym bardziej,
że planowano następne zaku­
py dla wzmocnienia zespołu.
Czy teraz będą kupować? Może,
ale właściwie po co? Dla utrzy­
mania się w pierwszej trójce w

przyszłym roku wystarczy len

zespół, któryjest.
Właściciele planowali inwe­

stycje, które przekształciłyby
siermiężny obiekt przy ul. Rey­
monta w europejski stadion.

Teraz pewnie nie zaiwestują,
boipoco?

Opinie, opinie
Stanisław Płoskoń, prezes

Górnika Zabrze
— Głupotajednego młodego

człowieka zniweczyła pracę,
zaangażowanie tak wielu lu­
dzi. Jestem zaskoczony wiel­
kością kary. Ale też postawa
jednego z zawodników Wisły,
który odrzucił metalowy
przedmiot, czyli nóż (Ryszard
Czerwiec - przyp. red.), a któ­
ry musiał wiedzieć, że usuwa

z murawy dowód przestęp­
stwa, spowodowała, że zaczę­
to myśleć o krakowskich pił­
karzach, jak o krętaczach.
Działacze Telefoniki, którzy
marzyli o tym, aby polski ze­
spół zaistniał w pucharach,
będą musieli zastanowić co

dalej. To smutne, bo właśnie
rodziło się coś, co można na­
zwać polskim profesjonali­
zmem piłkarskim.

Piotr Voigt, szef piłki noż­
nej Wisły w latach 1990-1994:

— Jest to potężny cios w wi-

ślacką piłkę. Oby nie zachwiał

podstawami finansowymi
działania sekcji. Jestem zszo­
kowany wysokością kary, ale

jest ona wypadkową widzenia
Polski przez kraje zachodnie.
Parlamentarne kłótnie, “swa-

ry samorządowe, sytuacja wo­
kół PZPN - to wszystko może

przekonywać, że Polska jest
postrzegana jako kraj “ma­
łych ludzi o małych ambi­
cjach”. I wtedy nie jest to pro­
blem „rzuconego noża”. Ale
kto wie...

Wiadomo, że naprawdę wiel-
kie pieniądze przynoszą spotka­
nia międzynarodowe. I to py.
charowe, a nie towarzyskie, gra­
ne o przysłowiową „czapkę gra-
szek". Czy w sytuacji, gdy WI­
SŁĘ czeka rok karencji po ewen­
tualnym zdobyciu pucharowego
miejsca w przyszłym roku, wła­
ściciele nadal będą tak dyna­
micznie inwestować? Raczej,
nie, bo oznaczałoby to zamroże­
nie pieniędzy na co najmniej
dwa lata. We współczesnym bi­
znesie to bardzo długo.

W najlepszym więc razie bę­
dą to inwestycje „na przeczeka­
nie”. Ale nawet i to będą to du­
że pieniądze. Nikt z murko­
wych. piłkarzy nie będzie bo­
wiem kierował się sentymen­
tem i jeśli pojawi się kupiec,
który da więcej, to da się kupić.
Trzeba więc dawać co najmniej
tyle, ile oferują inni i to bez
szans na szybkie odzyskanie
pieniędzy.

Trudno przewidywać decy­
zje właścicieli WISŁY, ale wy­
doje się, że wielką piłkę mamy
w Krakowie „z głowy

”

i oby tyl­
ko na dwa lata:

Jerzy PAŁOSZ

Leszek Rylski, długoletni
sekretarz generalny PZPN i

były członek władz UEFA,
prawnik, aktualny przewod­
niczący Najwyższej Komisji
Odwoławczej PZPN:

— Takie są konsekwencje
chamskich zachowań. Cala

Europa zobaczyła, co może
zrobić jeden nieod­
powiedzialny człowiek na sta­
dionie. Szkoda, że w telewizo­
rach całego świata, właśnie w

Krakowie zobaczono błysk
ostrza sprężynowego noża.
Wisła chciala być wielka, ter­
az musi udowodnić, że na jej
stadionie nic nie grozi
sportowym
przyciwnikom.Dopiero kiedy
będą gwarancje,że recydywa
nie ma szans,można myśleć o

obniżeniu kary...
Tadeusz Kurdziel, prawnik,

w-ce prezes Krakowskiego
OZPN, członek Najwyższej
Komisji Odwoławczej PZPN:

— Decyzja UEFA zwaliła
mnie z nóg. Mówię to nie tylko
jako działacz KOZPN, ale jako
człowiek od lat związany z

wiślacką piłką. Wiem ile trudu
i nakładów finansowych kosz­
towała nowych właścicieli
budowa drużyny, której
głównym celem był awans do

Ligi Mistrzów. Przyjmuję
decyzję europejskich władz

piłkarskich jako nieadekwat­
ną do rozmiarów występku,
jako cios w interes całej pol­
skiej piłki. (woko)

Dziwna gradacja kar
Były nasz eksportowy sędzia

piłkarski jest teraz m.in. obser­
watorem z ramienia UEFA. Po­
prosiliśmy więc Aleksandra Su­
chanka o opinię odnośnie de­
cyzji Unii w sprawie Wisły.

— Sądzę, że zasądzona kara

jest zbyt wysoka. Owszem, w

trakcie incydentu podczas
krakowskiego meczu z Parmą
wystąpiło zagrożenie, ale mo­
im zdaniem mniejsze, niż

podczas meczu Fiorentina —

Grasshoppers, a przecież wło­
ska drużyna ukarana została
— porównując to do sankcji
wobec Wisły — wręcz symbo­

licznie. Dla mnie jest to dziw­
na gradacja kar. Owszem, nikt
nie może kwestionować, że

gospodarz jest zobowiązany
do zapewnienia bezpieczeń­

stwa na swoim obiekcie. Ale

przecież, nawet przy zastoso­
waniu najwymyślniejszych
środków, nie sposób zapano­
wać nad każdym człowiekiem

obecnym na stadionie. Czy
ma dojść do tego, że bramy
obiektów sportowych będą
przypominać wejścia na lotni­
ska?! Doprawdy trudno mi po­
wiedzieć co dalej. Nie spodzie­
wałem się, żejuż teraz sankcje
będą tak drastyczne. Dlatego
więc teraz ciężko choćby o

szczyptę optymizmu. Ale

odwoływać się czyli walczyć
po prostu trzeba. (sulim)

Jerzy Kowalik

To nasi kibice...
Piłkarska drużyna Wisły

wczoraj wieczorem była już w

Szczecinie. Wszak dziś o godz.
16.30 rozpocznie ligowe spo­
tkanie z zespołem Pogoni. Tele­
fonicznie rozmawialiśmy jed­
nak z drugim trenerem „Białej
Gwiazdy", Jerzym Kowalikiem.

— Oczywiście znam decyzję
UEFA, ale nie podejmuję się te­
razjej komentować — oświad­
czył szkoleniowiec — Przede
wszystkim dlatego, że słyszy
się różne interpretacje. Poza

tym tak na gorąco nie zawsze

wypowiedzi są do końca prze­
myślane i wyważone. Na wszy­
stko przyjdzie czas; także na

nasze komentarze... Na pewno
zasądzona karajest bardzo su­
rowa... Na raziejednak in tere­
suje nas tylko mecz z Pogonią,
czyli na pewno trudne spotka­
nie... Minto wszystko nie bar­
dzo wierzę, że nasi sponsorzy

mogliby się całkowicie wycofać
z tego interesu. Na pewno będą
walczyć o swoje, mant na myśli
procedurę odwoławczą. W tym
wszystkim najsmutniejsze jest
to, że to nasi kibice przyczynili
się do tego zamieszania.

(BAT)
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III runda pucharu kontynentalnego w hokeju

Prasa kłamie
Korespondencja własna z Szwajcarii

UNIA DWORY — Olimpia Lubiana 1:5 (0:2, 0:1, 1:2). 0:1 Loach
7 min., 0:2 Tomiak 9, 0:3 Jan 28, 1:3 Garbocz (Wieloch, Horny)
42, 1:4 Konkrec 46, 1:5 Rahmatullin 54. Sędziowali: Ballmann
oraz D’Ambrogio i Hircel — wszyscy Szwajcaria. Widzów 50. Ka­
ry: Unia 34, w tym 10 min. za niesportowe zachowanie dla Hor-

nego — Olimpia 22 min.

UNIA: Szabanow — Artio-

mienko, Gonera, Klisiak, Pa-

rzyszek, Puzio — Czerwik, Ku­
berski, Horny, Garbocz, Wie­
loch — Piątek, Kłys, Kotoński,
Karatajew, Malicki — Growski,
Wojciechowski, Kwiatkowski.

Gospodarze określili nasz

zespól mianem czarnego ko­
nia i niestety dla mistrzów Pol­
ski razem z nami bardzo się
rozczarowali. Zespól Andrieja
Sidorenki przegrał w pierw­
szym meczu z osłabioną dru­
żyną Olimpii z Lubiany 1:5.

Debiutujący w roli trenera Sło­
weńców Kanadyjczyk Bad Ste­
fański przyznaje się do ukra­
ińskich korzeni, ale hokeja,
uczył się w Toronto. Przejął ze­
spól mistrzów Słowenii trzy
dni temu i nawet dokładnie

się swojej drużynie nie przy­
glądnął. Postawił na pięciu do­
świadczonych obrońców i dwa

ataki, to w zupełności wystar­
czyło we wczorajszym spotka­
niu na oświęcimian.

I liga hokeja

Głodni górale
1:0 Semenczenko (Różański) 6 min. 2:0 Z. Podlipni (Łyszczar-

czyk, Tomasik) 7, 3:0 Koivunoro (P. Podlipni, Sroka) 14, 4:0 Koi-
vunoro (Sroka) 19, 5:0 Łyszczarczyk (Z. Podlipni) 20, 5:1 S. Kiede-

wicz(A. Fraszko) 25, 6:1 Tomasik (Z. Podlipni) 30, 7:1 P. Podlipni
(Koiyunoro) 44, 7:2 Fajkow (Nikiel, Bartoszewski) 45, 8:2 Ły­
szczarczyk (Tomasik, Z. Podlipni) 51, 8:3 Arczyński (Fajkow) 51.

Sędziowali: Chadziński z Krakowa, Porzycki z Oświęcimia i Me-

szyński z Bytomia. Widzów 1000. Kary: 8 — 6 min.

TYMBARK PODHALE Nowy Targ-FILMAR Toruń 8:3 (5:0,1:1, 2:2)

PODHALE: Iwaszin — Śmie-
lowski, Zamojski, Różański,
Koivunoro, P. Podlipni — Pu­
ławski, Piotr Gil, Łyszczar­
czyk, Tomasik, Z. Podlipni —

Sroka, Fryźlewicz, Iskrzycki,
Szopiński, Semenczenko —

Zych. Najlepsi w zespole: Koi-

vunoro, Sroka, Z. Podlipni.
Przerwa w rozgrywkach

sprawiła, że górale poczuli
głód hokeja. Rozpoczęli spo­
tkanie w szaleńczym tempie.
Bez wytchnienia nacierali na

bramkę gości, a ich kombina­
cyjne i szybkie akcje raz po raz

wywoływały okrzyki zachwytu
na trybunach. Już w pierw-

Udany wyjazd
ZAGŁĘBIE Sosnowiec-PZUKTH Krynica 2:5 (1:1,1:2, 0:2)
0:1 Słaboń 1, 1:1 Niekurzak 19, 1:2 Twardy 22, 1:3 Krzak 39,

2:3 Kurowski 40, 2:4 Voznik 48, 2:5 Voznik 52. Sędziował W. Ma­
tuszak z Bydgoszczy. Kary: 22 i 14 min. Widzów 300.

KTH: Jaworski — Tyczyński,
Precek, Krzak, Słaboń, Ślusar­
czyk — Mintel, Cholewa, Ba­
szkiewicz, Voznik, Adamcik —

Kuc, G. Piekarski, Cieraciew,
Chabior, Twardy.

Przez dwie tercje skazani
na pożarcie gospodarze nie­
spodziewanie dotrzymywali
kroku faworyzowanym kry­
niczanom, którzy swą wy­
ższość udowodnili dopiero w

Firma
Chemiczna
Dwory
S.A.

— Zagraliśmy w tym meczu

bez bramkarza — nie owijając
w bawełnę zwalił winę za po­
rażkę na Siergieja Szabanowa
trener Unii Dwory Andriej Si-
dorenko. — Słoweńcy nie od­
dali na naszą bramkę ani jed­
nego strzału a już prowadzili
2:0. To nie był jednak przypa­
dek. W ostatnich tygodniach
Szabanow nie myślał o hokeju
tylko bawi! się w wycieczki na

Białoruś. Nie trenował z nami
a bez pracy niczego się nie

osiągnie.

szych pięciu minutach gospo­
darze mogli prowadzić oo naj­
mniej 3:0, gdyby sytuacje sam

na sam z Ł. Kiedewiczem wy­
grali — Różański, Sroka i Ły­
szczarczyk. Jednak w 6 min
Różański prostopadle przez
dwie trzecie lodowiska podał
do Semenczenki, a ten w sa­
motnym najeździć na bramkę
gości trafił... w słupek. Odbity
krążek trafił w nogę bramka­
rza i wtoczył się do bramki.

Chwilę później najeden dotyk
Tomasik z Łyszczarczykiem i
Z. Podlipnim wymienili „gu­
mę” i ten ostatni tylko dopełnił
formalności. Kolejne dwa tra­
fienia były autorstwa Koivuno-

ro, po akcjach palce lizać! Wy­
nik I odsłony ustalił strzałem
w samo okienko Łyszczarczyk.

W kolejnych odsłonach wi­
dzieliśmy już inne „Szarotki”,
nie grające z takim zębem jak
w pierwszej tercji. Wykorzysta­
li to goście, którzy śmielej za­

ostatniej tercji dzięki bram­
kom Czecha Voznika. W tej
odsłonie uwidoczniła się już
przewaga techniczno-taktycz-
na drużyny krynickiej, która

pozbawiła złudzeń sosnowi-
czan po uderzeniach Vozni-
ka.

(Żuk)
Wyniki pozostałych spo­

tkań: SMS II - SMS I 0:22,
Stoczniowiec Gdańsk — STS

Pierwszy gol padł, gdy Unia

grała w osłabieniu (na ławce
kar siedział Kareł Horny).
Krążek wtoczył się między
parkanami białoruskiego
bramkarza za linię bramko­
wą. 152 sek. później po szkol­
nym błędzie Aleksandra Ar-
tiomienki Kanadyjczyk Mikę
Tomiak trafił w krążek, ale
strzelił niecelnie, gdyby nie

interwencja Szabanowa, krą­
żek przeleciałby obok słupka.
Na 3:0 rywale podwyższyli z

karnego. Jeszcze kiedy w 42
min. Michał Garbocz zdobył
pierwszego gola, wydawało
się, że oświęcimianie mogą w

tym meczu coś osiągnąć. Sza­
banow nie pozwolił. Parka­
nem skierował krążek do wła­
snej bramki po strzale Kon-
kreca i tylko bramki ustalają­
cej wynik na 1:5 nie można

wrzucić na konto bramkarza
Unii Dwory.

— Przegraliśmy pierwszy
mecz, ale przed nami jeszcze
dwa spotkania i powiedzia­
łem zespołowi, że w sobotę i

niedzielę musi zagrać lepiej —

stwierdził Andriej Sidorenko.
— Szansa na awans do finału

ciągle jeszcze istnieje.
Dorota DUSIK

częli atakować. W 25 min fatal­
ny błąd popełnił Gil. Zgubił
krążek za własną bramką, a A.
Fraszko z S. Kielewiczem bez­
błędnie rozpracowali debiutu­
jącego w bramce Podhala Iwa-
szina. Dodajmy, że goście grali
akurat w osłabieniu. Wcze­
śniej golkiper Podhala nie
miał zbyt wielu okazji do wy­
kazania się swoim kunsztem.
Za to później musiał się porzą­
dnie napracować. Szarotki gra­
ły niefrasobliwie często pozwa­
lając torunianom dochodzić
do czystych pozycji strzelec­
kich. Tylko dzięki dobrej po­
stawie Iwaszina stracili jeszcze
2 bramki. Chociaż przy drugiej
się nie popisał. Dał się zasko­
czyć niezbyt mocnym strzałem

po lodzie z niebieskiej linii.
Stefan LEŚNIOWSKI

-
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BTH Bydgoszcz —Sanok 4:3,
TTS Tychy 1:4.
1. Unia
2. Podhale
3. Katowice
4. SMSI
5. PZU KTH
6. Stoczniowiec 22 24
7. TTS Tychy
8. STS Sanok
9. Polonia
10. TTH Toruń
11. Cracovia
12. Zagłębie
13. Bydgoszcz
14. SMS II

23 42 122-40
22 38 156-54
22 36 112-50
22 34 153-47
22 30 101-45

84- 69
23 24 95-101
22 22 86-76
22 18 65-82
22 18 78-99
22 16 70-79
22 4 57-141
22 14 38-172
22 2 23-185

SOBOTA

14 listopada
• Wschód słońca — 6.54
• Zachód słońca — 15.46
• Wschód księżyca — 1.31
• Zachód księżyca — 14.22

Dzień krótszy od najdłuż­
szego o 7 godz. 55 min, a dłuż­
szy od najkrótszego o 1 godz.
6 min.

Imieniny:

Agaty, Elżbiety,
Rogera, Serafina

Umysł urodzonych 14 listo­
pada impulsywny, niespokoj­
ny, słabo przewidujący, nie

zdający sobie sprawy z tego, ja­
kie dookoła otaczają ich nie­
bezpieczeństwa. Nie są prze­
sadnie towarzyscy i bardzo sta­
rannie dobierają sobie krąg
osób, z którymi chcą przesta­
wać. Nie zależy im na taniej po­
pularności, a ich z lekka oschły
i protekcjonalny sposób bycia
często zraża do nich ludzi.

NIEDZIELA

15 listopada
• Wschód słońca — 6.56
• Zachód słońca — 15.44
• Wschód księżyca — 2.35
• Zachód księżyca — 14.43

Dzień krótszy od najdłuż­
szego o 7 godz. 59 min, a dłuż­
szy od najkrótszego o 1 godz.
2 min.

Imieniny:

Alberta, Idalii,

Leopolda, Sławy
Osoby urodzone 15 listopa­

da uparcie dążą do wyznaczo­
nego sobie celu, nie korzystają
z rad innych ludzi. Niezwykłe
zdolności umysłowe pozwala­
ją im na zdobywanie wysokich
stanowisk. Gdy uda im się
wreszcie zdobyć upragniony
szczyt, stają się jakby bardziej
utemperowane i czulsze, choć
nadal nie liczą się z nikim
i z niczym. W małżeństwie

przejawiają dużą władczość.

Dobre dwie tercje
KKH 100 % HORTEX Katowice -

CRACOYIA 8:4 (1:1,2:3, 5:0)

1:0 Czapka (Podsiadło) 17,
1:1 Ł. Gil 18, 1:2 Kubowicz 22,
2:2 Morawiecki (Zdunek) 28,
2:3 Aprin (Śliwa) 29, 3:3 Mare-
cek (Sarnik) 34, 3:4 Jękner (Ki-
ryłow, Słowakiewicz) 38, 4:4

Trybuś (Sarnik) 45, 5:4 Mora­
wiecki (Sobaka, Wołkowicz)
51, 6:4 Pohl (Trybuś, Garbocz)
52, 7:4 Morawiecki 55 (Zdu­
nek, Sawko), 8:4 Niedźwiedź

(Gołda) 59. Sędziował T. Go-

dziątkowski, Bydgoszczy. Kary:
14i16min.

CRACOVIA: Batkiewicz —

Kozendra, Aprin, Kiryłow, R.

Radzki, Jękner — Rutkowski,
Smreczyński, Ł. Gil, Kubo­
wicz, Podlipni — Baryła, P. Gil,
Witowski, Cieślak, Śliwa — P.

Radzki, Słowakiewicz, Urban.

Wyróżnili się: Kubowicz, Rut­
kowski, Smreczyński.

Przez dwie tercje wszystko
układało się po myśli krako­
wian, którzy o dziwo nadawli
ton grze, górując nad fawory­
tem tego spotkania. Wpraw­
dzie to gospodarze objęli pro­
wadzenie za sprawą Czapki,
ale jeszcze w tej tercji Łukasz
Gil doprowadził do remisu,

■strzelając ze skrzydła, a chwilę
po wznowieniu gry w drugiej
— Kubowicz ładnie strzelił zza

niebieskiej linii w okienko. Re­

Polska południowa jest
pod wpływem wyżu. Tempe­
ratura minimalna nocą od -6

do -5 st., w Tatrach -10 st. W ciągu dnia pogodnie i dużo
słońca. Temperatura maksymalna od 2 do 5 st., w Tatrach
-5 st. Wiatr słaby i umiarkowany, wschodni. Ciśnienie

spadnie (wczoraj wynosiło 990 hPa). W niedzielę pogoda
się pogorszy, będzie więcej chmur, możliwe opady desz­
czu i śniegu.

BIOPROGNOZA: korzystna

(|s)
3-5 m/s

TARNÓW

KRAKÓW

Pogodnie

RZESZÓW

[IB

POGODA

Sobota (Dzień Saturna).
Do południa Księżycjeszcze

przebywa w znaku Panny. Ko­
ziorożce i Byki mają szansę za­
łatwić ważne sprawy. Po połu­
dniu Księżyc przemieszcza się
do znaku Wagi. Wodniki
i Bliźnięta powinny odczuć

polepszenie nastroju. Także

Strzelcy i Lwy będą miały wię­

POGODA

Niedziela (Dzień Słońca)
Księżyc znajduje się w zna­

ku Wagi i przenosi emanacje
z dnia poprzedniego. Harmo­
nia między Wenus i Neptu­
nem zwiększy rozumienie

głębi spraw związanych z re-

ligią. Dobry czas na spotkanie
uduchowionych osób z zagra­

welacyjnie w tym spotkaniu
zagrał autor trzech goli dla ka-
towiczan Morawiecki, który
doprowadził do równowagi
sił. Krakowianie jednak je­
szcze dwókrotnie byli w stanie

przełamać obronę gospoda­
rzy, mieli szanse na kolejne
bramki, ale przewagi nie po­
trafili zdecydowanie udoku­
mentować. Cracovią wstrzą­
snęły dwie minuty ostatniej
odsłony, gdy od stanu 4:4 w

krótkim odstępie czasu Bat­
kiewicz skapitulował dwa ra­
zy. Aż cztery bramki padły z

dobitek z najbliższej ofległo-
ści. Nie zawinił przy nich gol­
kiper Cracovii. „Pasy” grały do
końca czterema formacjami i

wytrzymały mecz bardzo do­
brze pod względem kondycyj­
nym. W opinii trenera Ryszar­
da Bialika mecz był do wygra­
nia. Nieźle zaprezentował się
grający pierwszy mecz po po­
wrocie z USA — Śliwa.

— Jak nam pomogą w nie­
dzielę kibice to powinno być
ciekawe widowisko — stwier­
dził Ryszard Bialik w kontek­
ście jutrzejszego meczu (godz
17) ze Stoczniowcem. Oby
przeciwnik czul że gramy w

Krakowie.
Jacek ŻUKOWSKI

cej energii. Barany, Kozioroż­
ce i Raki znajdą się w fazie roz­
woju wewnętrznego. Znaki te

powinny unikać stresu. Księ­
życ w znaku Wagi uwrażliwia
nerki. Warto ubrać się cieplej.
Połączenie Księżyca z Marsem

może spowodować nagłe wy­
buchy emocji i niezrównowa-
żenie. Dzieci mogą być bar­
dziej skłonne do napadów złe­
go humoru. Jeśli nie będziemy
kontrolować swoich emocji,
nasze dobre intencje mogą ob­
rócić się przeciwko nam.

nicy. Napięcie między Merku­
rym i Jowiszem każę zacho­
wać największą ostrożność

przy podpisywaniu kontrak­
tów i umów. Harmonia mię­
dzy Księżycem i Uranem

wniesie nowe elememty dla

poprawienia sytuacji rodzin­
nej. Także dobre połączenie
między Księżycem i Merku­
rym wpłynie pozytywnie na

nowe pomysły związane z do­
mem.

Andrzej JAMRÓZ

MŚ siatkarzy
Porażka
na początek

W pierwszymwystępie pod­
czas siatkarskich mistrzostw

świata, rozgrywanych w Japo­
nii, reprezentacja Polski w Sap­
poro uległa Kubie 0:3 10:15,
9:15,11:15).

W drugim meczu grupy D

Argentyna pokonała Iran 3:0

(15:9, 15:3, 15:7) Dziś Polska

zmierzy się z Argentyną. Ten
mecz zadecyduje, która z tych
drużyn zajmie drugie miejsce
w tabeli (za faworyzowaną
Kubą) i zapewni sobie awans

do ćwierćfinału. Na dalszą
grę w mistrzostwach mogą
też liczyć zespoły z trzecich

miejsc (cztery z sześciu z naj­
lepszym dorobkiem). Trzeba

pokonać po prostu Argenty­
nę, żeby uniknąć w niedzielę
nerwówki. W pierwszym se­
cie rywale prowadzili 5:1 oraz

7:2. Jednak polscy siatkarze
nie załamali się i doprowadzi­
li do stanu 5:7. Potem nasi je­
szcze odrobili straty do jedne­
go punktu (9:10), ale dalej już
warunki gry dyktowali.

Multilolek
4-12-13-15-17

21—27 —28—29—34
36-46-47-55-57
61-68-69-74-77
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Szczecińska eskapada „Białej Gwiazdy”

Przełamać niemoc!

SPORT

W ekstraklasie od 1959 roku

Mecz numer 51
Dziś i jutro piłkarze ekstraklasy rozegrają piętnastą (wg.

wskazań terminarza), a czternastą w rzeczywistości kolejkę mi-

strzowsich zmagań. Liderująca stawce Wisła tym razem występi
na wyjeździe. W dalekim Szczecinie zagra dziś z tamtejszą Pogo­
nią. Początek meczu o godz. 16.30, a spotkanie jako sędzia
główny poprowadzi Andrzej Kobierski z Kielc.

Krakowianie wyjechali już
w czwartek. Chcieli w spoko­
ju, w oddaleniu od rozgorącz­
kowanych kibiców, przygoto­
wać się do dzisiejszej kon­
frontacji. A fani mogą być
zdenerwowani, gdyż chyba
nikt nie spodziewał się, że

„Biała Gwiazda” nie tylko
przegra w Pucharze Polski w

Radomsku, ale ulegnie po
prostu w fatalnym stylu...

Dlatego też jeszcze przed
dwoma tygodniami wyprawy

pod Wały Chrobrego oczeki­
wano by ze spokojem — ot, ter­
minarzowy wymóg z którego
trzeba się wywiązać. Teraz

jednak krakowianie — przy­
najmniej wiele na to wskazuje
— „wpadli” w wyraźny dolego
formy i nigdzie niejest powie­
dziane, że mecz w Szczecinie

będzie spacerkiem i goście
bezproblemowo zainkasują
kolejne trzy punkty.

Na pewno trener Smuda

odpowiednio zmobilizuje

swoich podopiecznych, pro­
blem jednak w tym czy sami

zawodnicy zdołają przełamać
dziwną niemoc... Wiślacki
szkoleniowiec stwierdził też:
— W naszej lidze nie majjuż,
przepraszam za sformułowa­
nie, frajerów. A dla nas każdy
meczjest teraz dodatko wo tru­
dniejszy dlatego, że każdy chce

wygrać z mistrzem jesieni.
Trzeba też pamiętać, że Pogoń

jest zespołem z niesamowitym
charakterem. Potrafiła choćby
pokonać Legię 3:1 mimo, że

przegrywała do przerwy 0:1.
Nam więc nie pozostało nic. in­
nego jak walczyć do końca.

Wierzę, że o trzy punkty.
W pozostałych meczach:

Polonia Warszawa — Legia

Warszawa (spotkanie bez pu­
bliczności), Stomil Olsztyn —

Amica Wronki, Odra Wodzi­
sław — Bełchatów, Lech Po­
znań — Ruch Radzionków,
Górnik Zabrze — Ruch Cho­
rzów, ŁKS Łódź — Widzew
Łódź (mecze sobotnie) oraz

Zagłębie Lubin — Katowice

(mecz niedzielny). (BAT)

POGOŃ: Tomasiewicz — Chwa­
stek, Mandrysz, Lewandowski —

Pokładowski, Drumlak, Sikorski,
Wolburg, Rycak — Moskalewicz,
Dymkowski.
WISŁA Samat — M. Zając, B. Za­
jąc, Matyja — Pater, Bukalski,
Czerwiec, Kulawik, Kaliciak — Du-

bicki, Frankowski.

Dzisiejszy mecz pod Wałami

Chrobrego będzie 51 ligową
konfrontacją drużyn Wisły i Po­
goni. Po raz pierwszy na szcze­
blu ekstraklasy zespoły te za­
grały ze sobą w 1959 roku.

Od tego czasu Wisła zwycię­
żała 19 razy, w 14 przypad­
kach notowano remis, a 17
meczów wygrała Pogoń. Bi­
lans bramkowy 73:63 dla

„Białej Gwiazdy”.
Najwyższe zwycięstwa Wi­

sły: wyjazdowe 5:0 w 1960 ro­
ku (m.in. klasyczny hat-trick

Andrzeja Sykty w II połowie),
trzykrotnie po 4:0 (59-wyjazd,
sezon 73/74 — dom, 78/79 —

dom) oraz 3:0 w sezonie
74/75 (gole zdobył tercet pa­
nów „K” czyli Kusto, Kapka i

Kmiecik).

Najwyższe wygrane Pogoni;
6:0 u siebie w rundzie jesień,
nej spadkowego dla Wisły se-

zonu 63/64 oraz dwukrotnie n

siebie po 3:0 (sezony 78/79 i

82/83). W ostatnim sezonie w

Szczecinie padł remis 2:2 (przy
prowadzeniu wiślaków 2:0), a

przy Reymonta krakowianie

wygrali 3:0 (ozdobą spotkania
był gol na 2:0 autorstwa Patera
- wolej w tzw. długi, lewy róg),

Cztery razy Wisła i Pogc.,
walczyły ze sobą w Pucharze
Polski. Krakowianie wygrali
dwa razy (2:1 u siebie w sezo­
nie 78/79 i 4:3 po dogrywce
na wyjeździe w sezonie
92/93. Dwa zwycięstwa zano­
towali też szczecinianie (2:1 w

sezonie 81/82 i 3:2 w sezonie

89/90). (bat)

Wawel bez Łatki,
Wołowicza, Madeja

Tylko
wygrana

To już ostatni akord drugoli-
gowej jesieni. Wawel meczem z

Piotrcovią zakończy nie najlep­
szą dla siebie rundę. W tym me­
czu wojskowi nie mają prak­
tycznie alternatywy. Jeżeli ma­
rzą o wiosennej walce o utrzy­
manie na drugim froncie, to

muszą dzisiaj pokonać drużynę
z Piotrkowa Trybunalskiego.

Nie będzie to zadanie ła­
twe, jeżeli weźmie się pod
uwagę, że podopieczni Marka

Motyki zagrają bez pauzują­
cego za czerwoną kartkę Łat­
ki, oraz kontuzjowanych Wo­
łowicza i Madeja.

— Wobec tego muszę posiać
do boju tych zawodników,
którzy pozostają do dyspozy­
cji — mówi trener Wawelu,
Marek Motyka. — Wyjściowy
skład będzie wyglądał nastę­
pująco: Petrykowski — Pater,
Kazimierski, Szary, Księżyc —

Przytuła, Szwajca, Janik,
Szewczyk — Careca, Szeliga.

— Czy wie Pan coś na temat

przeciwnika?

— Szczerze mówiąc niewie­
le. Widział ich na Hutniku
Zdzisek Janik i twierdzi, że

jest to zespół nieobliczalny,
dobrze zorganizowny. Po nie

najlepszym początku, piłka­
rze z Piotrkowa zaczęli „ła­
pać” o co chodzi w drgoligo-
wej piłce. Mają kilku niezłych
chłopaków. Nie będzie łatwo.

— Jaka atmosfera panuje w

drużynie przed ostatnim me­
czem w tym roku?

— Zdajemy sobie sprawę, że
nie mamy innej alternatywy,
jak zwycięstwo. Wyobrażam
sobie, że czeka nas ciężka wal­
ka, ale jeśli myślimy o czym
kolwiek musimy wygrać. Na

wiosnę gramy dziewięć spo­
tkań na własnym boisku. Jeśli
w klubie dojdzie do pewnych
zmian organizacyjnych, jeśli
drużyna zostanie wzmocnio­
na, to jest szansa na skutecz­
ną walkę o utrzymanie się w

gronie drugoligowców.
Tyle trener Marek Motyka.

My przypomnijmy, że Wawel

swoje spotkanie z Piotrcovią
rozpocznie dzisiaj o godz. 12,
oczywiście na stadionie przy
ul. Bronowickiej. Na kibiców

jak zwykle czekają atrakcyjne
nagrody ufundowane przez
palarnię kawy z kogutkiem
Polcaf, oraz sponsora klubu
Stanisława Grzybka.

Bartosz KARCZ

Dziś
przez 12 godzin, Carrefour sprzedaje

100 telewizorów Ferguson
i anijednego więcej.
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Kraków przed pierwszym śniegiem.
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Czerwonym strojom towarzyszą takie same nosy.
Niekoniecznie z zimna...

Święty na minuty
Kilkunastu Mikołajów, mniej

lub bardziej świętych, poleca
swe usługi na latarniach, przy­
stankach i ogrodzeniach w

mieście. Wizyta kosztuje mini­
mum 50 złotych. Koszty rosnq
wraz z orszakiem, który towa­
rzyszyć ma świętemu.

Mikołajowy biznes widać

jest opłacalny. Telefony świę­
tych, komórkowe i stacjonar­
ne, niemal bez przerwy sq zaję­
te. Podobnie jak kalendarze z

terminami wizyt...

Wystarczy tylko mieć czer­
wony strój, sztuczną brodę i

olbrzymi worek by awanso­
wać na świętego. Potem na­
kleić ogłoszenia w najruchliw­
szych punktach miasta. Nie
od dziś wiadomo, że urokowi

Mikołaja nie oprą się rodzice.
Za wizytę w domu i wręczenie
maluchowi zakupionego
wcześniej prezentu, zapłacą
każdą sumę. A że nie należą
do małych przekonać się moż­
na po kilku telefonach...

Święty pod komórką

Pierwszy Mikołaj ma komór­
kę. W niej automatyczną sekre­
tarkę, która włącza się przy
każdej próbie połączenia.

— Przepraszam, taki jestem
zajęty. Wszyscy dzwonią i py-
tają o ceny. A na wizytę decy­
duje się niewielu — narzeka.

Złotówki lecą. Wreszcie

konkrety. Wizyta kosztuje 50

złotych. Obecność diabełka —

o 20 więcej. Za aniołka też
trzeba zapłacić. Kolejne dwie

dychy.
— Za to stroje mamy tip—

top. Po prostu mucha nie sia­
da. Szyte w teatrze. Do dziś je
odrabiamy. No i wszyscy nie-
trunkowi. Jak pani chce, to

diabełek i widłami pokłuje,
aniołek pogłąszcze , a ja na­
wet wierszyk powiem — za­
chęca ochrypłym głosem.
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Na pożegnanie dowiaduję
się, że nigdy odkąd „pracuje ja­
ko Mikołaj” nie było reklama­
cji...

Mikołaj niecierpliwy

Mieszka w Hucie. Z góry za­
strzega, że nie ma czasu na

dyskusje. Na wizytę decydo­
wać trzeba się natychmiast.
Bo chętnych jest wiele. A czas

leci. Nie zdradzi jaki ma strój
i orszak.

—Tajemnica zawodowa.

Konkurencja nie śpi. Ja się bę­
dę chwalił, a oni mnie do

Urzędu Skarbowego zakapują
— denerwuje się do słuchaw­
ki. - Cenę mogę podać. I tak

biorę najmniej w Krakowie.

Tylko 20 złotych. W zamian

wręczę prezent i pogadam z

dzieciakiem. A nie dociekliwy
przypadkiem jak mama? —

rzuca na pożegnanie.
Niska cena, niski komfort.

Niecierpliwy może poświęcić
na wizytą tylko kwadrans.

KASY I DRUKARKI

FISKALNE

Sprzedaż O szkolenia O serwis

Kraków, ul. Syrokomli 11a

tel. (0-12) 422-41-87

tel./fax 421-33-86
w/

CHRZANÓW,
MIECHÓW,
OLKUSZ,
OŚWIĘCIM,
SUCHA BESK.

WADOWICE

KRZESZOWICE, MYŚLENICE, NIEPOŁOMICE, PROSZOWICE, SKAWINA, WIELICZKA

Po jesiennej akcji gryzonie mają się dobrze. Niektóre nawet przytyły...

Papierowa deratyzacja
Przynajmniej sześć szczurów przypada na mieszkańca Kraka-

wa. Najwięcej w Śródmieściu i Nowej Hucie. Trudno się dziwić,
że przynajmniej dwa razy w roku władze miasta ogłaszają wiel­
kie odszczurzanie. Problem w tym, że niewiele osób przejmuje
się przepisami i rozporządzeniami. Nie brak takich, którzy je lek­
ceważą. Jak stwierdzili pracownicy Sanepidu, nawet miasto za­
pomniało w tym roku o wyłożeniu trutek w swych budynkach.
Nie było dobrego przykładu...

Gość z miasteczka

Mikołaj z miasteczka stu­
denckiego naprawdę ma ta­
kie imię. Gdy zdejmuje czer­
wone ubranie i olbrzymią
czapę, jest studentem infor­
matyki. Wzorowym, jak za­
strzega. W świętego bawi się
od trzech lat. Bo warto...

— Sumy nie podam. Za za-

robione pieniądze jadę na

dwa tygodnie za granicę. Z

przyjaciółmi, którym sta­
wiam. Potem, bez stresów, ży-
ję do wakacji. Kasy starcza na

wszystko — opowiada. — Biorę
niewiele. Za wizytę tylko 80

złotych. W tym jest dojazd,
punktualność, program arty­
styczny i paczka ze słodycza­
mi. W prezencie od firmy —

żartuje. — To kiedy ustalamy
termin?

Plaga czerwonych

Co roku, tuż przed szó­
stym grudnia, po ulicach
miasta suną czerwone po­
stacie. Tylko nieliczni doro­
bili się samochodów. Umę­
czeni korkami, wskakiwa­
niem do tramwajów i auto­
busów docierają do „zamó­
wionych” domów. W przed­
pokoju dyskretnie wsuną do
worka prezenty. Program
artystyczny „wyklepią” w

dziesięć minut. Można mó­
wić o szczęściu gdy są trze­
źwi i w miarę punktualni...

Joanna KOSTRZ

GAZETA

KRAKOWSKAecho
KRAKOWA

Sobota — Niedziela

14-15 listopada 1998 r.

Nr 509 (15340)
Wyd.AB

Wczoraj zakończyła się je­
sienna akcja deratyzacyjna w

mieście. Trwała od 15 paź­
dziernika. Zgodnie z zarządze­
niem prezydenta miasta Kra­
kowa była obowiązkowa. Nie­
stety, jak wynika z kontroli Sa­
nepidu, niewielu dozorców i
właścicieli budynków przejęło
się obowiązkami. Nawet mia­
sto, choć pilnowało, by zarzą­
dzenie trafiło do wszystkich,
zapomniało o wyłożeniu tru­
tek w swych budynkach.

Tymczasem zgodnie z wy­
tycznymi Państwowego Woje­
wódzkiego Inspektora Sanitar­
nego, trutka miała być Wyłożo­
na wszędzie tam, gdzie poja­
wiają się gryzonie. W tych
miejscach miały stać również
tabliczki ostrzegawcze. Padłe

szczury należało zbierać co­
dziennie, po czym palić je lub

zakopywać na głębokości
przynajmniej jednego metra

w odległości co najmniej 20
metrów od źródeł wody pitnej.

Odpowiedzialnymi za prze­
bieg deratyzacji byli dozorcy,
administratorzy i właściciele
kamienic i budynków. Mylił­
by się jednak ktoś sądząc, że
w Krakowie po szczurach nie
majuż śladu.

— Nie sprawdzaliśmy jak
przebiega deratyzacja. Mamy
nadzieję, że wszyscy zastoso­
wali się do prezydenckiego
zarządzenia. Zresztą nie my
jesteśmy powołani do tego, by
kontrolować. Od tego są od­
powiednie służby. Jakie? Mo­
że Sanepid coś wie — dowie­
dzieliśmy się w Wydziale Go­
spodarki Komunalnej UMK.
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W Muzeum Historii Fotografii w Krakowie przy ul. Józefitów 16 została otwarta wystawa
pt.: „Pamiątka ze światowej wojny...". Tytuł nie jest przypadkowy — prezentowane fotogra­
fie wykonali żołnierze z armii austro-austriackiej. Ekspozycja przybliża historię I wojny świa­
towej, ukazuje codzienne życie i losy żołnierzy. Miłośnicy milrtarii znajdą tu także niepubli­
kowane fotografie używanego na froncie wschodnim sprzętu wojskowego. (AW)
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Dozorcy i administratorzy
wyszli widać z podobnego za­
łożenia. Na Kazimierzu trutki
można było szukać ze świecz­
ką. Nie było jej w budynkach
przy ulicy Kupa, Estery i Sze­
rokiej. Na bramie kamienicy
przy ulicy Wąskiej 4-8 zosta­
ła tylko kartka ostrzegawcza.
Z tamtego roku, jak uprzedzi­
li mieszkańcy...

Nie lepiej było też w bloko­
wiskach. Trutek nie było na

Kozłówku, w Piaskach No­
wych i Kurdwanowie. Zapyta­
ni dozorcy wzruszali ramio­
nami.

Nie popisali się również
właściciele budynków i skle­
pów. Jak wykazały kontrole

Sanepidu, zaledwie kilku, na

kilkuset skontrolowanych, za­
rządzenie wzięło na serio.

— Informowaliśmy wszyst­
kie administracje. Teraz suk­
cesywnie je kontrolujemy.
Problem jednak w tym, że
kontrolami zajmuje się kilku

naszych pracowników. Choć
miasto obiecało pomoc Straży
Miejskiej i dodatkowych
służb, zapomniało o swych
przyrzeczeniach. Nie jeste­
śmy w stanie sprawdzić od ra­
zu wszystkich. Jednak dotych­
czasowe wyniki kontroli są
bardzo złe — mówi Adam Ko­
sek, kierownik działu epide­
miologicznego w krakow­
skim Sanepidzie. — Mam wra­
żenie, że prezydent stracił

kontrolę nad tym, jakie akty
zostały wydane i jak ich prze­
strzegać...

Jak oceniają specjaliści, w

Krakowie, na jednego mie­
szkańca przypada sześć
szczurów. Wynik ten stawia
nas na trzecim miejscu w Pol­
sce. Tuż po Łodzi i Warsza­
wie. Tam jednak deratyzacja
odbywa się naprawdę. W Kra­
kowie zaś —w zarządzeniach.

Krakowskie szczury mają
się po niej zupełnie dobrze...

Joanna KOSTRZ
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Krzeszowice

Kartonowe cuda
SkawinaCiężko było znaleźć wczoraj w Skawinie wolne miejsce do za­

parkowania samochodu. Wszystko za sprawą odbywających się
Mistrzostw Polski Modeli Kartonowych. Do miasto zjechało bo­
wiem ponad trzystu modelarzy z całej Polski. Nie brakło i zna­
nych sędziów. Imprezę zorganizowało Centrum Kultury i Sportu
w Skawinie oraz Liga Obrony Kraju. Do późnej nocy trwało oce­
nianie wystawianych prac. Patronat nd mistrzowskimi zmaga­
niami objęła „Gazeta Krakowska".

Krótko I P°d patronatem „Gazety Krakowskiej

Wieiczka

»

Proszowice

Na inauguracyjnej sesji Ra­
dy Gminy Wielka Wieś III ka­
dencji wybrano nowe władze

gminy. Przewodniczącym Ra­
dy Gminy został Kazimiera
Woźniczko. Na jego zastępcę
wybrano Jana Lorenca. Stano­
wisko wójta gminy powierzo­
no po raz trzeci Stefanowi

Marschalko, a zastępcy wójta
— Zygmuntowi Gruzie, który
będzie je piastował po raz

drugi. W skład Zarządu Gmi­
ny weszli ponadto: Włady­
sław Bosak, Zdzisław Cielec­
ki, Andrzej Łapka i Jolanta No­
wak. Zostały też wybrane sta­
łe komisje Rady Gminy. (JOK)

Zakończyła się telefoniza­
cja gminy Drwinia. Dzięki TP
SA w Krakowie i staraniom

poprzedniego wójta gminy,
ruszyły prace w czterech so­
łectwach, które do tej pory o

telefonach mogły tylko poma­
rzyć. Telefony zyskali mie­
szkańcy Wyżyć, Woli Olewiń­
skiej, Bieńkowie i Niedar.
Centrale należą do najnowo­
cześniejszych. (JOK)

Zmieniło się centrum Koc­
myrzowa — Luborayca. Prócz

estetycznych przystanków i

wjazdów dla samochodów,
mieszkańcy zyskali wreszcie

bezpieczeństwo. Poszerzono
również chodniki. Wiele razy
władze gminy planowały
przebudowę chodników i

przystanków. Niestety, co msz

plany niweczone były przez
deszcze. W ubiegłym roku
mieszkańców gminy nawie­
dziła powódź. Zamiast moder­
nizacji, trzeba było pomyśleć
o odbudowie dróg. Wydawać
się mogło, że kolejnych kłopo­
tów nie będzie. Niestety. W
czerwcu z kolei przyszło gra­
dobicie. Na szczęście wła­
dzom gminy udało się wygo­
spodarować pieniądze. Dzięki
nim wokół urzędów i szkoły w

centrum gminy wreszcie zro­
biło się bezpiecznie. (JOK)

Przy wyjeździć z Wieliczki
do Krakowa nawet najbar­
dziej wytrawni kierowcy tracą
głowy. Oznakowanie woła o

pomstę do nieba. Na zmotory­
zowanych czekają tu i inne

niespodzianki. Wszystko za

sprawą robotników, którzy
układają chodniki. I może nie

byłoby problemu, gdyby miej­
sce zostało należycie zabez­
pieczone... (JOK)

Mistrzotwa Polski w Skawi­
nie odbywają się już czwarty
raz. Jednakjak wynika z wyli­
czeń ich najzagorzalszych
wielbicieli, tym razem spo­
tkają się po raz dwudziesty, odrzutowe
Przez dwa dni w hali widowi­
skowo — sportowej w Skawi­
nie prezentować będą wszyst­
kie cuda, jakie da wyczaro­
wać się z papieru i tektury.

Mistrzostwa rozgrywane są
w dwóch kategoriach. W

pierwszej jury ocenia gotowe
wycinanki, które nie są po­
prawiane ani udoskonalane.
Właśnie w tej kategorii naj­
częściej startują młodzicy do
1? roku życia i juniorzy, któ­
rzy nie przekroczyli 18 lat. Z
kolei seniorzy rywalizują w

kategorii waloryzowanej. Jak

twierdzą modelarze, to właśb-
nie w niej istnieje nieograni­
czone pole do zademonstro­
wania wyobraźni i zajomości
histori, budownictwa, archi­
tektury i sztuki...

Uwaga na czarne punkty!

Brakuje
policjanta

Mija miesiąc od kiedy w Targowisku w gminie Kłaj, przy mię­
dzynarodowej drodze E-4 został oddany do użytku „Czarny
punkt". Niestety, nie przemówił kierowcom do wyobraźni...

Czarny punkt został ozna­
kowany w ramach ogólno­
polskiego programu Mini­
sterstwa Transportu i Gospo­
darki Morskiej „Uwaga na

czarne punkty”. Miejsce wy­
brano nieprzypadkowo. W
ostatnich latach właśnie w

Targowisku Wydarzyła się se­
ria śmiertelnych wypadków i

kolizji. Wokół międzynaro­
dowej drogi E —4 ustawiono
dwa rozbite wraki pomalo­
wane jaskrawopomarań-
czową farbą. Pojawiły się
również tablice, na których
umieszczono liczby rannych
i zabitych. W Targowisku bo­
wiem zginęło 16 osób, a 81
zostało rannych. Na jezdni
wymalowano poprzeczne,

Na wystawie jest co podzi­
wiać. Prace oceniane są w je­
denastu klasach. Osobno ju­
ry ocenia samoloty jednosil­
nikowe, wielosilnikowe,

i helikoptery.
Osobno rakiety i pojazdy ko­
smiczne. Punkty przyznaje
się za pojazdy gąsienicowe i

szynowe. Co roku nie brak
również i takich wystawców,
którzy budują okręty. Jury
osobno ocenia okręty żaglo­
we, osobno wojenne i statki.
Nie brak także konstrukto­
rów budowli architektonicz­
nych. Tych, które istnieją
naprawdę, i tych, które jak
na razie istnieją tylko w wy­
obraźni.

— Wycinanki,które były tu

prezentowane w ubiegłych
latach miały albo parę centy­
metrów, albo dochodziły do

wysokości nawet dwóch me­
trów — mówi Józef Małysa,
jeden ze współorganizato­
rów imprezy. — Czasem są to

czerwone tzw. dudniące pa­
sy. Na wniosek DODP pojawi­
ły się także dodatkowe znaki

drogowe ograniczające pręd­
kość do 70 kilometrów na go­
dzinę, zakazy wyprzedzania
i zatrzymywania się przy p.o-
bliskiej stacji.

Niestety, czarne punkty nie

przemówiły kierowcom do

wyobaźni. Nie ma dnia, by
przy stacji nie stało przynaj-
miej kilkadziesiąt samocho­
dów. W ostatnich tygodniach
wydarzyło się kilkanaście
stłuczek. Na razie bez ofiar

śmiertelnych.
Żółte tablice i napis „kon­

trola radarowa” nie skutkują.
Brakuje przy nich żywego po­
licjanta... (JOK)

niezwykle precyzyjne mode­
le mikroskopijne, kiedy in­
dziej olbrzymy.

Jak twierdzą przedstawi­
ciele jury, nie mają lekkiego
zadania przy wyborze naj­
piękniejszych modeli. Oce­
nia się nie tylko historyczną
dokładność i precyzję, ale i
staranność wykonania. Tym­
czasem papier i karton nie

są tworzywami łatwymi. Ła­
two się targają i plamią.
Prawdziwych modelarzy
trudności jednak nie znie­
chęcają.

— To wspaniałe zajęcie na

długie, jesienne wieczory —

mówi Józef Małysa. — Modela­
mi mogą zajmować się nawet

małe dzieci, które potrafią sa­
modzielnie utrzymać nożycz­
ki. To wspaniała odskocznia
od rzeczywistości.

Do późnej nocyjury ocenia­
ło prace i przyznawało nagro­
dy. Uroczyste otwarcie mi­
strzostw nastąpi już dziś o go­
dzinie 13. Prace będzie moż­
na oglądać do godziny 20.
Podobnie w niedzielę. Wszy­
stkie cuda z papieru prezen­
towane są w hali widowisko­
wo — sportowej.

Patronat nad mistrzowski­
mi zmaganiami objęła „Gaze­
ta Krakowska”. (JOK)

Oświecona

a., >-

gmina
Wszystko wskazuje, że już w

niedalekiej przyszłości gmina
Zielonki zyska tytuł „jaśnie
oświeconej”. Wszystko za spra­
wą modernzowanego i budowa­
nego oświetlenia ulicznego...

W tegorocznym budżecie
władze gminy zaplanowały pie­
niądze na rozbudowę oświetle­
nia w gminie. W sześciu miej­
scowościach: Dziekanowicach,
Bibicach, Bosutowie — Boleniu,
Korakwi, Garliczce i Garlicy
Murowanej prowadzona bę­
dzie rozbudowa oświetlenia

ulicznego. Mieszkańcom przy­
będzie około czterdziestu no­
wych lamp. Dodatkowo w Dzie­
kanowicach, Bibicach i Bosuto­
wie zostaną ustawione słupy.

Zarząd zdecydował o za­
montowaniu zegarów astro­
nomicznych w obwodach sie­
ci oświetleniowej o dużym
poborze mocy. Zegary regulu­
ją oświetlenie ulic według
wschodów i zachodów słońca.
Rocznie można zaoszczędzić
około 30 procent pieniędzy
wydawanych na pokrycie
energii elektrycznej. (JOK)

Myślenice

Niepotptnice

Prostym asfaltowym traktem

Jak trafić
do Staniątek?

Kierowca zmotoryzowanego pojazdu, udający się do Niepo­
łomic trafi do metropolii gminy łatwo — prostym asfaltowym
traktem. Gorzej będzie kierowcy, gdy po drodze, jadqc np. z

Wieliczki, zechce skręcić w stronę również historycznych — bo

słynących przecie z Xlll-wiecznego klasztoru PP Benedyktynek
— Staniątek.

Na zasadzie: wszystkie dro­
gi prowadzą do Rzymu „wylą­
duje” niechybnie w stolicy
gminy, przy szosie nie ma bo­
wiem żadnego kierunkowska­
zu, który pozwoliłby mu skrę­
cić kierownicą w prawo.

Staniątki rozległa miejsco­
wość, leżą akurat przy samym
obrzeżu szosy Kraków-Wie-

liczka-Niepołomice. Co pozo-

Chyba tylko tutejsi mieszkańcy wiedzą, że w Miechowie, na jej
dawnych rogatkach, a obecnie przy ul. Racławickiej, znajduje
się przepiękny, drewniany dworek nazywany „Zacisze". Ze staro­
polskim łamanym dachem, kryty gontem i niewielkim gankiem,
jest naprawdę urokliwy bez względu na porę roku. Modrzewio­
wy dworek wybudowano w 1784 r. w czasie insurekcji kościu­
szkowskiej. Obecnie znajduje się w nim muzealna ekspozycja
związana z postacią Tadeusza Kościuszki. (Bor)

staje kierowcy, który nie jest
autochtonem znającym rodzi­
mą topografię terenu na pa­
mięć. Ano, wysiąść z wozu i
wzorem dragona z komuniku

Wołodyjowskiego znajdujące­
go się na zaporoskim stepie
„zasięgnąćjęzyka”.

A przecież u schyłku XX wie­
ku wystarczyłoby postawić
zwykły kierunkowskaz...(Szyb.)
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Nowo otwarte punkty przyjęć ogłoszeń
___ GAZETY_________

KRAKOWSKIEJ

^Wadowice
ul. Mickiewicza 27, Ip, tel./fax (0-33) 73-99-85

Sucha Beskidzka
ul. Spółdzielców 1, tel./fax (0-33) 74-12-85

^Chrzanów
ul. Sienkiewicza 11, tel. (0-35) 623-90-06

Zapraszamy

£

fi)
(fi
fi)

Radio Taxi GROSIK

tel. 6-333-444 lub 96-69

CENY KONKURENCYJNE

Zapraszamy

£xprestąXi
6 444-111

96-29
0501 44-96-29

TANIEJ 40'/.

;■■■ 5 5 ■■■«■ ■. „■ Kraków, ul. J. Conrada 55,
WUSHY IMPORT J"’ ■ ■ “■* tek 636-72-77 (naprzeciw Makro),

HURT-DETAL ■ ■ Kraków, ul. Motelowa 26, tel. 425-27-97

° płytki ceramiczne
° meble łazienkowe
°

wanny I kabiny
° ceramika sanitarna
° armatura

(tres, llayisan)
° listwy wykończ.
°

wanny i kabiny
z hydromasażem
(jacuzzi, bano 10)

TW7I
Kraków

Hurtownia „CONRAD’
abp' sprzedaż montaż

SIDING
Boazeria PCV, kamień elewacyjny, blacha aluminiowa

tel. 647-04-33 os. Piastów 61

(przy Urz. Skarb, w N. Hucie)
ul. Księcia Józefa 20

tel. 267-60-09

krok

ÓRAlifiC®
ceny od
19,50 zł
brutto
za m2

39*017 KrakT^j
Ik Racławicka 61

JTznica od ul. Wrocław1^

W632-75-75, tel./fax 632-90^7
Iptpa©

Taxi BARBAKAN
96-61 lub 423-80-00

GSM (0-602) 238-000

IDEA (0501) 13-96-61

NAJTANIEJ
Zakupy na telefon.

Taxi bagażowe.
Nabór taksówkarzy.

FLIZY
* łazienkowe
* kuchenne
* schodowe

*gresy
* klinkier
*

marmur
w

i©

Ir v

OKNA
al. Jana Pawła II 16

411-44-55

Kraków,
ul. Krowoderska 60

tel. 634-21 11

pon-pt8-18, sob. 8-12

AKUMULATORY
-SPRZEDAŻ -ŁADOWANIE
-BADANIA -NAPRAWY,,
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Stare wagony w MPK
Znotesu .

_

. .

policjanta I SpOkOJDlC,
Remonty, korki, objazdy

Interesowny interesant

Przedwczoraj około godz.
9.15 do jednej z firm przy ul.

Zakopiańskiej przyszedł inte­
resant. Ponieważ pracownica
na chwilę wyszła z pokoju
skorzystał z okazji i zabrał jej
torebkę z dokumentami i pie­
niędzmi. Ze swojego punktu
widzenia interes załatwił.

Komputerowa okazja
Mieszkaniec Krakowa po­

wiadomił policję że nieznajo­
my mężczyzna, który obiecał
mu „załatwić” tani komputer,
wziął 1 tys. zł zaliczki i znik­
nął w bramie przy ul. Rękaw­
ka. Brama była przechodnia. ~

Na wyrwę

Zatrzymano 17-latka, który
wyrwał torebkę kobiecie prze­
chodzącej ul. Słomianą. War­
tość łupu, odzyskanego na

szczęście, poszkodowana oce­
niła na 300 zł.

Zginęły samochody
Z ul. Ściegiennego ukra­

dziono fiata 125 p, wartości 2

tys. zł, z os. Tysięclecia, polo­
neza caro, za 15 tys. zł, ul.

Szlachtowskiego chryslera
vana (40 tys. zł), zaś z ul. Wie­
lickiej, żuka zal8 tys. zł. (mik)

to tylko awaria
Jest zimny, jesienny wieczór. Grupka osób, czekających na

przystanku autobusowym nerwowo przytupuje, zacierając dło­
nie. Wreszcie podjeżdża upragniony pojazd. Wszyscy z ulgą zaj­
mują w nim miejsca. Nagle gaśnie silnik. Po kilku nieudanych
próbach ponownego zastartowania, kierowca odwraca się w

stronę pasażerów i prosi kilku rosłych mężczyzn, żeby wyszli z

autobusu i trochę go popchnęli. Wbrew pozorom, opisana sytua­
cja nie pochodzi z któregoś filmu Barei. To fragment smutnej,
krakowskiej rzeczywistości.

Korzystanie z komunikacji
miejskiej w Krakowie to cza­
sem ciężkie przeżycie. Zakor­
kowane ulice, objazdy, wciąż
zmieniane trasy tramwajowe
i autobusowe, to tylko niektó­
re z uciążliwości na jakie na­
rażeni są klienci MPK. O ile

jednak można przyzwyczaić
się do rozkopanych jezdni,
objazdów i korków, o tyle
trudno zaakceptować ciągłe
psucie się środków publiczne­
go transportu.

Według danych z 30. paź­
dziernika, w posiadaniu
krakowskiego MPK znajdu­
je się 536 autobusów i 448

wagonów tramwajowych.
Każdego dnia zatem, na uli­
ce miasta wyjeżdża około ty­
siąca jednostek komunika­
cyjnych. Spośród nich awa­

rii ulegnie prawie 200. Tyle
bowiem meldunków o ja­
kiejś usterce codziennie na­
pływa do dystrybutora.
Rzecznik prasowy MPK, pa­
ni Filomena Serwin zastrze­
ga jednak, że liczba ta doty­
czy zarówno poważniej­
szych wypadków, jak i naj­
drobniejszych awarii.

— My za awarię uznajemy
nawet przepaloną żarówkę,
czy wadę drzwi, które się nie

domykają. Tak naprawdę, to

„prawdziwych” awarii,
wstrzymujących ruch mamy
od kilku, do kilkunastu dzien­
nie — stwierdza.

Zdaniem pani rzecznik

główną przyczyną psucia się
taboru jest jego wiek. Po uli­
cach Krakowa poruszają się
cztery rodzaje tramwajów:

dwa typy polskich i dwa, po-
chochodzące z Norymbergi.
Niemieckie wagony mają po
12 — 15 lat. Wiek polskich
dochodzi czasem do 20.

Żeby dowiedzieć się, jakie
tramwaje ulegają awariom

najczęściej, trzeba sięgnąć ni­
żej w strutury hierarchii
MPK. Wśród motorniczych
najgorszą opinię mają polskie
„przegubowce”. Najchętniej
prowadziliby popularne
„akwaria”, czyli ogromne, w

porównaniu z polskimi, wa­
gony norymberskie.

Dużo lepiej (przynajmniej,
jeżeli chodzi o wiek poja­
zdów) wygląda sytuacja w ko­
munikacji autobusowej. Tu­
taj, obok starych „krzyżówek”
jelcza i ikarusa, jeżdżą nowe

scanie, neoplany i... jelcze, te­
raz „ożenione” z mercede­
sem.

Pozostaje więc korzystać z

nowych autobusów i starych
wagonów tramwajowych,
cierpliwie czekając, aż te

ostatnie zostaną w przyszłym
roku wymieniona na cicho

poruszające się, niezawodne

skady z Drezna. (K.P.)

*
gany

Pszczelna znów nieprzejezdna
Nie mają szczęścia mie­

szkańcy Borku Fałęckiego.
Od wiosny cojakiś czas zamy­
kanajest ul. Podhalańska, Ko-

bierzyńska lub Pszczelna.
Ostatnio objazd poprowadzo­
no bardzą wąską ul. Turonia i

Ruczaj. Ta pierwsza nie dość,
że wąska tojeszcze potwornie
dziurawa i nie ma asfaltu. Za
kilka dni Pszczelna znów zo­
stanie zamknięta. Informują
o tym żółte tablice objazdowe
ustawione na poboczu. Na ra­
zie oklejone dwukolorową ta­
śmą. Objazd znów zostanie

poprowadzony fatalnymi dro­
gami. Mieszkańcom pobli­
skich ulic pozostanie zacisnąć
zęby podskakując na dziu­
rach lubjeździć zakopianką.

Ceglarska zamknięta
Do 15 listopada zamknięta

będzie ul. Ceglarska. Kierow­
ców, którzy na co dzień jeżdżą
tą drogą przygotowano trasę
objazdową. Objazdy oznako­
wano żółtymi tablicami.

Asfaltowanie skrzyżowania

Drogowcy zlitowali się nad
mieszkańcami ul. Pychowic-
kiej. Postanowili wyasfaltować
dziurawe skrzyżowanie z ul.

Kobierzyńską. Nie zamknęli
całkowicie wjazdu na Pycho-
wicką. Po nałożeniu na­
wierzchni na jednej części
skrzyżowania przenieśli się na

drugą, puszczając ruch na wy­
remontowanym fragmencie.
Może zdecydują się też napra­
wić całą drogę? (RR)

Macro ma już trzeci roczek

Urodziny
z nagrodami

Tradycją stało się, że wielkie sklepy organizują w swe urodziny
wielkie imprezy plenerowe. Na taką zaprasza Macro Cash and Car-

ry, które w ten wekeend obchodzić będzie trzecie urodziny. Przed

sklepem stanął już ogromny namiot imprezowy. To właśnie w nim

będzie można spróbować wojskowej grochówki czy potraw z grila.

A to dopiero początek niespo­
dzianek jakie dla swych klien­
tów przygotował sklep. Impre­
za rozpocznie się dziś o godz
11. W namiocie organizowane
będą różne konkursy, quizy,
gry i zabawy. Dla zwycięzców
przygotowano kilkaset nagród.
Będzie wiąc można sprawdzić
swą wiedzę o sklepie. Będą też

pytania o historii Krakowa. Nie

zabraknę konkursów sporto­
wych i sprawnościowych. Fani
Robin Hooda bądą mogli spró­
bować szczęście w konkursie
strzelania z luku. Wrażenia mu­
rowane. Tym bardziej, że strze­
lanie nie jest tak proste jak się
wszystkim zdaje. O godz. 16 ze­
branych na festynie zabawiać

będzie wojskowy zespół Cza­
sza. Dla pań przygotowano nie-

spodzianę. O godz 13,15 17 i 19

pokazy mody z udziałem Victo-

ria Models International. Nowe

stroje zaprezentuje też Roksana

Jonek, Miss Polinia 97. Dla zmę­
czonych konkursami przygoto­
wano degustacje. Klientów czę­
stować będą przebierańcy z re­
klamówek ubrani w bajkowe
stroje. Na zakończenia dnia po­
kaz sztucznych ogni jakiego
Kraków jeszcze nie widział.
Niedziela zapowiada się równie

interesująco. Będą konkursy i

zabawy. Dla dzieci przygotowa­
no występy artystyczne i... po­
kazy cyrkowców. Na tym nie za­
kończy się' świętowanie. Przez

cały miesiąc Macro organizuje
konkurs, w którym można wy­
grać samochód, sprzęt gospo­
darstwa domowego, pralki, lo­
dówki. losowanie odbędzie 1

grudnia, warto więc wybrać się
dziś i jutro na ul. Jasnogórską.
Zabawa murowana. (RR)

Świat roślin
Kolejny raz pracownicy Ogro­

du Botanicznego zapraszają kra­
kowian na niedzielne prelekcje.

Jutro pracownicy mówić bę­
dą o kwitnącym świecie oran­
żerii. Za dwa tygodnie, 29 listo­
pada .wszyscy będą mogli po­
znać przyrodę Tunezji. W gru­
dniu pracownicy ogrodu opo­
wiadać będą o Kenii —jej przy­
rodzie i krajobrazach. Wstęp
wolny. (JOK)

Godziny
pod wodą

„Niedziela z nurkowaniem"
to kolejna propozycja Centrum

Turystyki Podwodnej „Nauti-
ca" dla wszystkich krakowian,
którzy skończyli 10 lat.

W niedzielę, od godz. 11 do 14
na basenie YMCA przy ul. Kro­
woderskiej 8 wszyscy będą mogli
zakosztować przyjemności pły­
wania pod wodą w sprzęcie nur­
kowym. Nad bezpieczeństwem
czuwać będą instruktorzy. Nur­
kowaniu towarzyszyć będą poga­
danki o podstawach bezpieczeń­
stwa i teorii nurkowania. Wszy­
scy chętni powinni mieć strój ką­
pielowy, czepek pływacki i klap­
ki. Wstęp wolny. (JOK)

NAJTAŃSZE w KRAKOWIE

Przy wezwaniu telefonicznym

40% zniżki

Auto Serwis

Marek Wencel
Kraków ul.Feldmana 6a

A423-23-23 r

tel. 423-23-23

tel. 96-23
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■ oldcit club
■ naprawa wszystkich

typów samochodów

■ naprawa pomp

wtryskowych
■ wymiana olejów

silnikowych
i przekładniowych.. .

■ badanie i wymiana
płynów chłodniczych
i hamulcowych
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Średnia cena

ub.

tydz.
dziś

chleb

650g
0,99 1,19 1,30 — 0,99 1,19 i.ii

mleko

w folii 2%
0,85 0,89 0,82 0,85 0,79 0,83 0,84

margaryna

„Bona”500g
2,98 3,39 3,01 2,79 2,85 3,03 3,00

masło

ekstra 200g
1,50 1,69 1,52 1,85 1,58 1,62 1,62

ser biały
półtł. Ikg

7,08 7,35 6,66 6,69 6,56 6,86 6,86

ser żółty
edamski 1 kg

8,98 10,39 9,46 10,99 8,991 0,781 1,76

jaja w

kartonie 1 szt. 0,25 0,31 0,29 0,29 0,25 0,27 0,27
cukier

kiyształ 1 kg
1,85 1,92 1,99 1,90 1,85 1,88 1,90

mąka
wrocławska 1 kg 1,08 1,45 1,82 1,29 1,19 1,36 1,36
schab

z kością 1 kg 11,95 11,99 12,78 9,90 10,29 11,38 11,38
kurczak

cały 1 kg
5,98 5,29 4,96 4,90 5,59 5,49 5,34

szynka got.
wieprz. 1 kg

16,25 15,49 13,97 18,90 11,99 15,06 15,32

parówki
cielęce 1 kg 7,58 4,99 6,68 11,90 7,99 7,91 7,82
kiełbasa

zwyczajna 1 kg 8,98 9,99 8,68 7,90 8,69 8,90 8,84
herbata

eks. „Tetley”
20 torebek

3,28 3,65 3,48 3,59
V

2,89 3,40 3,37

Coca-cola

1,5 litra
2,18 2,99 — 2,69 2,29 2,29 2,53

Multi Vita

gazowana

1,5 litra
1,60 1,69 — 1,59 — 1,62 1,62

kawa

„Prima” 250g 4,68 5,35 4,77 4,59 4,18 4,84 4,71
cytryny

1 kg_________
4,28 4,35 3,56 4,40 3,49 4,21 4,01

ziemniaki

Ikg___________ 0,40 0,45 0,47 0,45 0,38 0,43 0,43
pomidory 1 kg 5,68 4,19 4,91 5,40 5,79 3,99 5,19

ogórki 1 kg 4,28 5,95 — 4,90 5,49 5,98 5,15
płyn
„Ludwik”
0,5 Litra

1,88 2,35 2,21 2,19 1,79 2,08 2,08

mydło
„Lux”

1,48 1,99 1,85 1,79 — 1,80 1,77

proszek
Pollena 200

Futura 600 g

4,88 4,59 4,78 — — 4,75 4,75

Papier
toaletowy
1 rolka

0,34 0,45 — — 0,27 0,35 0,35

papierosy
„Marlboro”
czerw, tw.

4,39 4,85 4,89 4,59 4,39 4,64 4,62

piwo jasne
„Żywiec”
0,5 Litra

1,88 2,39 — 1,99 1,99 2,11 2,06

wódka

„Wyborowa”
40%-0,5 Litra

16,98 17,49 - 19,69 17,15 17,39 17,82

Kupując
to wszystko 99,90 100,33 96,93 105,36 91,53

Na straży

miasta

i:i
• V ,

Regulowali
ruch

Przy ulicy Igołomskiej,
podczas manewru zawra­
cania, tir wjechał do rowu

blokując drogę. Strażnicy
w oczekiwaniu na przyby­
cie policjantów oraz Straży
Pożarnej regulowali ruch

umożliwiając kierowcom

przejazd poboczem. Z ko­
lei na skrzyżowaniu ulic

Okulickiego i Wiślickiej
zdarzył się wypadek. Potrą­
cony został rowerzysta.
Strażnicy zabezpieczali
miejsce zdarzenia oraz we­
zwali policję i pogotowie.

Złapali złodzieja

Przy ulicy Dolnych Mły­
nów strażnicy zauważyli
trzech szarpiących się męż­
czyzn. Okazało się, że dwóch
z nich ujęło sprawcę włama­
nia do samochodu i kradzie­
ży telefonu komórkowego.
Złodzieja przekazano poli­
cji. Samochód, do którego
dokonano włamania został

zabezpieczony.

Pościg na Kleparzu

Strażnicy patrolujący Stary
Kleparz usłyszeli okrzyk "ła­
pać złodzieja". Zaczęli więc
ścigać dwóch uciekających
mężczyzn. Jeden z mężczyzn
rzucił plecak, który strażnicy
przekazali policjantom. Dołą­
czyli również rysopisy zło­
dziei. Świadkowie twierdzą,
żenienie widzieli. (JOK)

INNE

lABINA. (012)411-18-79
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Przeczytaj gdzie mieszkasz!
Powiat: chrzanowski

Witając powracające do Małopolski powiaty, chcemy ich

mieszkańcom i sąsiadom przedstawić najważniejsze dane

ich dotyczące. Zapraszamy do lektury
przez najbliższe dni.

Gminy miejsko-wiejskie;
Alwernia, Chrzanów, Libiąż,
Trzebinia

Gmina: Babice

Siersza

Wodna

Kosówki

Czyżówka
Lgota

Płoki

Myślachowice

Okradziejówki
A Dąbrowa TRZEBINIA

Psary

Balin Kamiowice

Skotnica

LIBIĄŻ
Moczydło

Gromiec

Radni

powiatu
' Jacek Bajdoł, Albin Ba­
ran, Wojciech Bartman,
Stanisław Benio, Antoni

Bielec, Jan Burzej, Wiktor

Cypcar, Alicja Dobranow-

ska, Jan Durał, Stanisław

Dusza, Jolanta Agnieszka
Głowacz, Tadeusz Gło­
wacz, Zofia Gniewek, Zbi­
gniew Gugała, Antoni Gut,
Rafał Harat, Andrzej Ka­
sprzyk, Czesław Kikla, To­
masz Kikla, Tadeusz Fran­
ciszek Kołacz, Ryszard Ko­
sowski, Antoni Liszka, Be­
ata Łabuzek, Jerzy Macek,
Franciszka Matuszewska,
Zbigniew Mazur, Bogu­
sław Mąsior, Jadwiga Bro­
nisława Olszowska-Urban,
Władysław Osadziński,
Aleksandra Otrębska, Sta­
nisław Pabis, Wiesław Pal­
ka, Andrzej Stanisław Pyp-
no, Stefan Rożnawski,
Piotr Rusek, Andrzej Sału-

ga, Józefa Maria Skowroń­
ska, Janusz Szczęśniak,
Marek Ślusarczyk, Tade­
usz Tomaszkiewicz, An­
drzej Uryga, Józef Warze­
cha, Krzysztof Wilk, Alicja
Woźniak, Tadeusz Zimny.

ANOW

Młoszowa

Piła £

.ościelecka

Bolęcin

Borowiec Zagórze

Pogórzyce

Regulice

Zagórze

Mętków

Płaza Dolna

Babice

Olszyny

Wilczak

Alwernia
Kwaczała

Jankowice Rozkochów

Okleśna

Poręba-Żegoty

Brodła

Przemysłowy
bastion Małopolski

Wczoraj. Już w XIII w.

Chrzanów był siedzibą kasz­
telanii. Odkrycie pokładów
węgla zrewolucjonizowało ży­
cie ludzi, którzy z rolników
stali się górnikami i robotni­
kami przemysłowymi.

Dziś. Wraz z powiatem
chrzanowskim do Małopolski
wchodzi dobrze rozwinięty
i dość zróżnicowany prze­
mysł wydobywczy, rafineryj­
ny, chemiczny i przetwórczy.
Wchodzą także dwie kopalnie
węgla kamiennego i spora
liczba ludzi pracujących w ko­
palniach śląskich. Prawdzi­
wych kłopotów może nam

przysporzyć Śląsk, który,
zmuszony do redukcji zatrud­
nienia, może w pierwszej ko­
lejności zwalniać ludzi spoza
swego województwa.

Na terenie czterech gmin
o statusie miejskim zamiesz­
kuje 63 proc, jego ludności.
Pod względem powierzchni
jest najmniejszy spośród po­
wiatów ziemskich. Pod wzglę­
dem gęstości zaludnienia zaj­
muje drugie miejsce po
oświęcimskim — 354 osoby na

km kw. Przyrost naturalny
w zasadziejest zerowy.

Nie jest ekologiczną pusty­
nią. Lasy zajmują ponad 35

proc, powierzchni, użytki rol­
ne — około 40 proc. Wielkość

gospodarstw rolnych jest mi­
kroskopijna—średnio 2 ha, na­
tomiast wśród ludności czyn­
nej zawodowo w rolnictwie
średnio 80 osób pracuje na 100
ha (oczywiście w większości są
to tzw. dwuzawodowcy).

Aktywność gospodarcza
jest na razie raczej przeciętna
— 50 podmiotów gospodar­
czych na 1000 mieszkańców.

Warto przy okazji odnotować

interesujące zjawisko dotyczą­
ce edukacji. Według danych
z roku 1995 w Chrzanowie
wśród absolwentów szkół po­
nadpodstawowych było aż

35,39 proc, absolwentów lice­
ów ogólnokształcących, w Trze-
bini 19,69 proc., a w Libiążu tyl­
ko 7,87 proc. Wniosek: im więk­
sze uzależnienie miasta odjed­
nego zakładu, tym mniejszy
odsetek młodzieży kształcącej
się. Przekazywana z pokolenia
na pokolenie tradycja wiązania

się z jednym i tym samym za­
kładem może okazać się zabój­
czo szkodliwa.

Wartość inwestycji zagra­
nicznych wynosi tu 35 min

dolarów, a wśród inwestorów
warto wymienić: tłocznię Hy­
dro Aluminium w Chrzano­
wie i wytwórnię tłuszczów ja­
dalnych w Trzebini.

Odsetek bezrobotnych
w stosunku do ludności w wie­
ku produkcyjnym wynosi 4,4
proc, i jest znacznie niższy od

średniej małopolskiej.
Jutro. Obecność wysoko kwa­

lifikowanego kapitału pracy,
bliskość Krakowa i Śląska, przy
mniejszej niż na Śląsku dewa­
stacji środowiska, a także ko­
munikacyjna dostępność (auto­
strada A-4 i port lotniczy w Bali­
cach w zasięgu kilkudziesięciu
minutjazdy) wcześniej czy póź­
niej zwróci uwagę poważnych
inwestorów. I to raczej wcze­
śniej niż później. (jp)

Wykorzystano materiały LW

to Krakowie. Serdeczne podziękowa­
nia dla dyrektorów: Andrzeja Masne­
go i Andrzeja Wawrzyckiego oraz dla

pp.: Joanny Urbanowicz, Pawła Knap­
czyka i Władysława Koczurka.

powiat województwo
Powierzchnia w km2: 371

15144 |j

Miejscowości: 57 2688

Ludność ogółem w tys.: 131,5 3207

w tym kobiety: 67,2 1645

Ludność na 1 km2: 354,0 211,7
Ludność w wieku

przedprodukcyjnym w %: 25,2 27,2
Ludność w wieku

produkcyjnym w %: 60,6

Ag

58,6
Ludność w wieku:

poprodukcyjnym w %: 14,2 14,2
Małżeństwa

(na tys. mieszkańców): 5,3 5,4
Urodzenia żywe
(na tys. mieszkańców): 9,3 11,6

Zgony (na tys. mieszk.): 9,1
9,5 U

Przyrost naturalny
(na tys. mieszkańców): 0,2 2,2
Liczba mieszkań w tys.: 39,6 866,2

Przeciętna powierzchnia
użytkowa mieszkania w m2: 63,1 63,3

Przeciętna liczba osób

na mieszkanie: 3,3 3,5 1
Mieszkania oddane

do użytku: 121 7638

w tym w budownictwie

indywidualnym: 121

■

4844

Przciętna powierzchnia
mieszkania oddanego
do użytku w m2: 140,5 ■
Drogi gminne i lokalne

miejskie w km: 559 16729

Remonty dróg gminnych
i lokalnych miejskich
wkmna 100kmdróg: 24,4 6,6 ■

5,6

Ludność na 1 placówkę
pocztową w tys.: 7,7
Abonenci telefonii

przewodowej na 1000

mieszkańców: 135 185

Podmioty gospodarcze
zarejestrowane ogółem: 7279 209826

Odsetek spółek z udziałem

kapitału zagranicznego 0,5 0,8
Biblioteki i filie: 38 798

Kina stałe: 2 59

Liczba obiektów turyst: 3 2302

w tym hotele, motele,
pensjonaty: 1 207

Miejsca noclegowe: 114 88492

Korzystający z noclegów
w okresie I-IX w tys.: 3,3 1863

w tym turyści zagraniczni: 0,4 505

Liczba placówek
przedszkolnych: 53 1915

Dzieci objęte wychowaniem
przedszkolnym na 100 dzieci

w wieku 3-6 lat: 52,1 47,4

Szkoły podstawowe: 49 1746

Szkoły zasadnicze: 6 194

uczniowie w tys.: 1,5 54,6
Średnie szkoły zawodowe: 12

364 ||

uczniowie w tys.: 2,9 76,4
Licea ogólnokształcące: 5 143

uczniowie w tys.: 2,6 61,6

Szkoły zawodowe policealne: 1 77

uczniowie w tys.: 0,3 9,4
Łóżka w szpitalach
(na 1000 mieszkańców): 3,3 5,4

i
€

2,1 j

Lekarze

(na 1000 mieszkańców): 1,7
Lekarze dentyści
(na 1000 mieszkańców): 0,3

i

0,4 j

Pielęgniarki
(na 1000 mieszkańców): 4,4

1
Ludność na 1 aptekę w tys.: 5,1 4,8 f

5
5

926,89

Dochody budżetowe

na 1 mieszkańca w zł: 902,98
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Wszechświat zaklęty w znaku „Carrefour” rozdał 140 tys. zł

Sztuka kaligrafii
— To coś więcej niż zwykłe za­

pisywanie znaków. Jest uzewnę­
trznianiem tego, co kryjq naszę
serca. Jeżeli zawierają piękno,
pismo je odda — tak prof. Masa-

kichi Ishige objaśniał czym w ja­
pońskiej tradycji jest kaligrafia.
Pielęgnowana i doskonalona od

tysięcy lat, zyskała w tym kraju
rangę sztuki, a posługujący się
pędzlem należą do najbardziej
cenionych artystów. Prof. Masa-

kichi Ishige i prof. Hidenobu Ta-

rumoto to mistrzowie, którzy po­
siedli najgłębsze jej tajniki. W

Centrum Techniki i Sztuki Japoń­
skiej zadziwili lekkością ręki i ar­
tyzmem kreski. Po pokazie pędz­
le wręczyli krakowianom ośmie­
lając ich do samodzielnych prób.

— To nie tylko tradycyjna
sztuka, kaligrafia jest wyrazem

japońskiej duszy — powiedział
Makoto Ito, pierwszy sekretarz

Ambasady Japonii, która zapro­
siła do Polski tych wybitnych
artystów.

—Jak wszystko co kształtowa­
ła tradycja, również ta sztuka

przez tysiąclecia wypracowała
kanony, które dotrwały do dziś
i są kultywowane w niezmie­
nionej formie. Papier, tusz, pę­
dzel — wszystko ma znaczenie.
Choć najważniejsza jest osobo-

wość artysty, suma jego życio­
wych doświadczeń, które zamy­
ka w kresce — podkreślał prof.
Masakichi Ishige. A prof. Hide­
nobu Tarumoto dodał — Kali­
grafia może wyrażać treść, ale
też i uczucia.

Papierjest ręcznie czerpany,

tylko w taki właściwie wniknie

tusz. Musi być delikatny a zara­
zem bardzo mocny, pozwala
przechować zapisane na nim

myśli nawet przez tysiąc lat!
Tusz wyrabia się z sadzy po­
wstałej po spaleniu drewna so­
snowego, zmieszanej z wywa­
rem ze skór bądź ości — czerń

jest wtedy głęboka i aksamitna.

Kaligrafia, kultywowana w

Chinach, Korei, Japonii, zafa­
scynowała Eurpejczyków. Na

niej wyrosło wiele nurtów

współczesnej sztuki, tojej meto­
dy przejęło amerykańskie ma­
larstwo gestu.

Potem goście chwycili za

pędzle, ozdabiając papier staro-

chińskimi chińskimi znakami

kanji, którymi w zamierz­
chłych czasach pisano na sko­
rupach żółwia, potem na meta­
lu. Mogliśmy także zobaczyć
jak wyglądają znaki pieczętne i

kursywa.
(KaK), Fot. A. PIECHOWIAK

Konkurs

po otwarciu
Kilkanaście tysięcy osób wzięło udział w konkursie „Carrefou-

ra" który zaczął się w dniu otwarcia nowego centrum handlowe­
go i trwał jedenaście dni. A było o co walczyć. Główną nagdodą
był renualt clio w nietypowym, bo perlisto czerwonym kolorze.

Wygrała go Małgorzata Szlezenger-Stekielska.

W konkursie mógł brać
udział każdy, nawet osoby któ­
re nic nie kupiły, a do „Carre-
foura”, poszły tylko z ciekawo­
ści. Wystarczyło podejść do

przebranego pracownika skle­
pu albo do dziewczyn jeżdżą­
cych na wrotkach. To one roz­
dawały kartki konkursowe. Je­
dynym warunkiem było ukoń­
czenie 18 lat. Kupony trzeba

było wrzucić do urny, która
stała tuż przy samochodzie.

Codziennie losowano telewi­
zor, rower górski, a 200 innych
szczęśliwców dostawało bony
na zakupy za 50 zł. Katrki, któ­
rych nie wylosowano każdego
dnia chowano na losowanie

nagrody głównej.

Ci, którzy zostali wylosowani
pierwszego dnia nie mu sieli
czekać na odebranie nagrody
do zakończenia konkursu. Na­
grody rozdawane były już na

następny dzień. Nie wiadomo

czy konkurs czy też ciekawość

krakowian, spowodowały, że

przez dwa tygodnie do „Carre-
foura” przyjeżdżały tłumy. Cza­
sem aż trudno było się przeci­
snąć między wózkami. O znale­
zieniu miejsca na parkingu w

pobliżu wejścia można było tyl­
ko pomarzyć albo liczyć na

szczęście. Przed tablicą na któ­
rej wywieszano nazwiska osób,
które wylosowały nagrody, też

tłum. Ponad 2200 osób odebra­
ło nagrody. (RR)

Gorący, 4304428|

Mała
kronika

W niedzielę

Jesień z kotami
Jest nadzieja, że w najbliższą niedzielę przynajmniej część

bezpańskich kotów zyska wreszcie swych właścicieli. Wszystko
za sprawą akcji,Jesień z kotami", którą przygotowuje redakcja
programu „Kundel bury i kocury".

SOBOTA
• PIWNICA „POD BARA­

NAMI” (Rynek Gł.): wieczór

kabaretowy — 21.
• HARRIS PIANO JAZZ

BAR (Rynek Gł. 28): wy­
stęp Kwartetu Alka Glon-

dysa — 21.
• GALERIA SZTUKI

UKRAIŃSKIEJ (Kanonicza
15): otwarcie wystawy pt.
„Dziewiętnastowieczna gra­
fika religijna” ze zbiorów
Muzeum — Zamek Górków
w Szamotułach —17.

• TEATR ZALEŻNY (Ka­
nonicza 1): „Zamieszkać z

Tobą” — spektakl wg „Dzie­
jów duszy” św. Teresy od

Dzieciątka Jezus, wyk. Iza­
bela Drobotowicz-Orkisz —

19 (również w niedzielę o

godz. 16).
NIEDZIELA

• TEATRZYK KROPKA (Ka­
nonicza 1): „Wesołe niedźwiad­
ki” —bajka dla dzieci — 11 .30 .

• CHIMERA (św. Anny 3):
„Wyspa bajek” — przedsta­
wienie dla dzieci — 12 .

W najbliższą niedzielę, od

godziny 11 do 14 w Nowohuc­
kim Centrum Kultury trwać

będzie aukcja bezdomnych
kotów. Wszyscy, którzy chcą
zabrać kota powinni posiadać
dowód tożsamości oraz za­
pewnić zwierzęciu środek

transportu. Wystarczy koszyk
lub nawet pudełko z otwora­
mi. Podczas imprezy będą
zbierane wolne datki, stare

koce, kosze i pokarm dla ko­
tów. Aukcja trwać będzie w

NCK przy ulicy Jana Pawła II

252. (JOK)

W Staromiejskim Centrum Kultury

Artyści czekają na uczniów
W pracowni plastycznej Staromiejskiego Centrum Kultury Mło­

dzieży przy ul. Szerokiej 16, mieszczącej się w Synagodze Poppera,
prowadzone są zajęcia plastyczne dla dzieci, młodzieży i dorosłych.

W Klubie Kolekcjonerów

Giełda staroci
To szansa dla dla miłośni­

ków dziwacznych bibelotów i

przedmiotów z tadycjami
Kraków przypomina so­

bie o kolekcjonerach dwa

razy w roku, podczas ich

wiosennych i jesiennych
targów na płycie Rynku
Głównego. Tymczasem moż­
na ich odwiedzać w ciągu
całego roku w siedzibie Kra­
kowskiego Klubu Kolekcjo­
nerów przy ulicy Siemiradz­
kiego 13. W sobotę 14 listo­
pada odbędzie się tam gieł­
da staroci, na której można

będzie nie tylko kupić -

sprzedać - pohandlować, ale

również zasięgnąć na temat

swoich zbiorów rady dyżu­
rujących specjalistów. Po­
czątek o godz. 9. (MP)

Zimno na Okólnej

Mieszkańcy bloku przy ul.

Okólnej 26 żalą się, że co naj­
mniej od 10 dni w ich mieszka­
niach nie grzeją kloryfery.

— Administracja nic sobie z

tego nie robi. Zarzuciliśmy ją
pismami. Reakcji na nie nie ma

do dziś — mówi Maria Koza. —

Pewnie powtórzy się sytuacja z

dwóch poprzednich lat. Nad­
chodzą mrozy a widoku na po­
prawęjak nie było, tak nie ma.

— To już trzeci sezon jak są

problemy z ogrzewaniem.
Wszystko przez ten remont in­
stalacji CO — mówi Adam

Opoczko. — Przed dwu laty ad-

minstracja zleciła remont insta­
lacji centralnego ogrzewania.
W naszym 8-klatkowym bloku
zamontowano dwa węzły cie­
płownicze, pojednym na cztery
klatki. Efek taki, że ten, który
ogrzewa nasze mieszkania jest
prawdopodonie wadliwy. Bo

kaloryfery u naszych sąsiadów
aż parzą. Nasze są zaledwie cie­
płe. To prawda, że administra­
cja zwróciła pieniądze, ale co

nam z nich, gdy w mieszka­
niach jest zimno. Jak długo to

będziejeszcze trwać.
W tej sprawie zadzwoniliśmy

do administracji.
— Zgadza się. Przed trzema

laty remontowaliśmy instalacje
CO w tym bloku — mówi Halina

Łoniewska, administratorka. —

Od tego czasu są tam problemy.
Prawdopodobnie remont zo­
stał źle wykonany. Powiadomi­
liśmy o tym, już projektanta i

wykonawcę.

Zaśmiecona Kremerowska

— Na prywatnej posesji przy
ul. Kremerowskiej od kilku

miesięcy nikt nie sprząta śmie­
ci. Z kartonów, papierów i bute­
lek urosły już góra. Czy straż

miejska mogłaby się tym zająć?
—pyta Adam Kotowski.

_

W straży miejskiej, oddział w

Śródmieściu, powiedziano
nam, że wyślą tamjutro patrol.
Postarają się też dowiedzieć,
ktojest właścicielem owej pose­
sji.

Magdalena STRZEBONSKA

W niepowtarzalnym klima­
cie XVII-wiecznego obiektu zna­
ni artyści malarze: Dorota Mar­
tini, Teresa Zabrzeska, Beata

Sarapata i Michał Baca w cieka­
wy sposób wprowadzają chęt­
nych w świat sztuki, odkrywają
przed nimi tajniki warsztatu

malarskiego i graficznego. Dba­
ją też o to, by umiejętności
praktyczne wzbogacone były te­
orią z zakresu historii sztuki.

Wszyscy uczestnicy pracowni
plastycznej mogą uczestniczyć
w konkursach plastycznych
krajowych i zagranicznych. Ma­
ją także możliwość prezentacji
swych prac w galerii „Atelier”.

Zajęcia odbywają się od po­
niedziałku do soboty. Zapisy i

informacje codziennie, w go­
dzinach od 13 do 19 w SCKM

przy ulicy Szerokiej 16 lub te­
lefonicznie: 421-29-87. (JOK)

MEBLE

SYSTEM SEGMENTOWY

Centrum Mix
Kraków ul. Wadowicka 8A, II piętro

lei. (0-12) 267-45-39

DOM HANDLOWY WANDA-

STOISKO „TAPETY",
tel. (0-12) 648-50-66 w. 52 EW/|

Tajpcśty*ÓJKJs.c.

Centrum Mix Centrum Mix
Kraków ul. Wadowicka 8A

Tel. (012) 267-45-39

II piętro

PONADTO W OFERCIE:

■CIIK3D,4D,5D

ZłCCORD

SPGJLER GRATIS

• klimatyzacja na raty • fua:m-F2&i
; . ■

W] NOWA

ZAPISY NA Ki

•CIYICAERO DECK

. "PRELUDE
| *CR-V

j "LEGEND
i

FIRMA "KRĘŻE1. ft KRĘŻEL’

0HONDA
ALTORYZZJWANY DEALER I STACJA OBSŁUGI

31-579 Kraków, al. Jana Pawła II 142

(012) 648-99-48, tel. (012) 647 95-53

ir ~ PO 10000KM ’

| PRZEGLĄD 263 PLN |
> (Z WYMIANA OLEJU I FILTRA);Łm———— M-—————

FIRMA OPTYCZNA WÓJCIK I SPÓŁKA
ul. Karmelicka 57, tel. 632-11 -38

> gabinet okulistyczny
> badania komputerowe
> badania dla kierowców

> soczewki kontaktowe

> szkła do pracy przy komputerze
DILER - RAY BAN

> oprawy najlepszych polskich I zagranicznych firm

> szkła pocieniane, W, AR, fotochromy progresywne

ul. Starowiślna 31, tel. 421-82-17

duży wybór szkieł i opraw
najlepszych polskich i zagranicznych firm

Zapewniamy miłą, fachową obsługę
i przystępne ceny.

Kraków ul. Wadowicka 8A

tel. (0-12) 267-45-39

II piętro

NOBILES
k>... rxt fE97-

FARBY ♦ LAKIERY

pjaśc IEL Z KORY'®

F.H.U. „Auto - Renolak”

> HURTOWNIA
Kraków, ul. Grażyny 6, (0-12) 415-27-24

> SKLEP FIRMOWY
Kraków, os. Szkolne 14, (0-12) 643-59-55

Kroków, os. Kombatantów 7E, (0-602) 101-760

Dystrybutor

Poszwa 200x160

2 poszewki 80x80
'

38,99 brutto

FARO
ul. Kościuszki 38

UWAGA!!! PROMOCJA!!!

DO KOŃCA 1998 ROKU

METALOWE SZAFKI UBRANIOWE
--- ---- ---- ---- ---- - @

PRODUKCJI (JjTTPOl/)

31-319 Kraków, ul.Czerwieńskiego 22

tel./fax (0-12) 636-29-07

fax (grzecz.) (0-12) 636-82-54
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ZĘBÓW

panoramiczne,

punktowe
■■■■/'/'■ •> v- <

św. Gertrudy 8

pon.-pt. 8-19

sob. 9-14

tel. 421-92-72
. ....... y...

Ceny najniższe

-wyniki natychmiast

PolfDent
Centrum stomatologii

Biernackiego 3

(boczna Kazimierza (Kik),
tel. 633-44-42,

090-666488

czynne 9.00-21.00

Pełny
zakres usług

* USŁUGI RATALNE %

Niedziela i święta od 9 do 20

f| EuroDent
Ili CENTRUM DENTYSTYKI
:W
Leczenie zachowawcze,ortodoncja

protetyka, chirurgia, implanty ,||

RTG panoramiczny j|
Konsultacje profesorskie S

ćloroby przyzębia i błon śluzowych

PŁBlSkup i 18,pn.-pt.8-2O,sob. 10-16

tel. 534-58, 634-24-09
'' JZ S/4 *'

PORADNIA STOMATOLOGICZNA
• stomatologia zachowawcza

i kosmetyczna
• chirurgia (zęby zatrzymane, resekcje,

zabiegi rekonstrukcyjne)
• protetyka

/porcelana, protezy bezklomrowe)

Pon.-Pt. 10-19

ul.Straszewskiego 6/1 A, tel. 422-73-97

PRZYCHODNIA
PROFESORÓW

I DOCENTÓW

Medicina ®
KRAKÓW

ul. Rzeźnicza 2

tel. 422-41-06

tel. 421-79-27
pon. -czw. 9 -18, pi. 10-17

• konsultacje specjalistyczne

• gastroskopia

(oznaczanie helicnbacter, wycinki]

• badania

biochemiczne.

LEKARZ

WIZYTY

DOMOWE
LEKARZY SZPITALI

KRAKOWSKICH

658-49-59
pon.-niedz. 8.00 - 22.00

i internistów

i pediatrów
■ EKG
■ laryngologów

L-4

USGf
jama brzuszna,
piersi, tarczyca i inne
* KONSULTACJE

wszystkich specjalistów
* ONKOLOGIA

także choroby
sutka

* OKULISTYKA

szkła kontaktowe
* ZABIEGI

OPERACYJNE,
ANALIZY,
ENDOSKOPIE,

■MM 3421-70-21

RYNEK GL 34 ® 421-95-83

inmed
APARATY

SŁUCHOWE

sprzedaż ratalna

kompleksowa obsługa
laryngologiczna

i audioprotetyczna

-Kraków, al. 29 Listopada 130

tel. (012) 415-73-58,
415-80-81

•F.P.U.H. „GrAn"
Bochnia ul. Wygoda 3

Tel./fax (0-14) 811-26-10

GABINET LECZENIA
SCHORZEŃ:

INTERNISTYCZNYCH

UKŁADU

POKARMOWEGO

USG
EKG

Kraków,
ul. Żuławskiego 14/7

(przy Nowym Kleparzu)

Tel. 633 14 75

Najnowsze Metody
Terapii Dzieci

profdaktyczno-lecznicze,
ruchowa terapia grupowa

dzieci z rodzicami,
domowa terapia wideo.

Gabinet Psychologiczny
Urocze 2, tel. 644-70-82,

mgr Barbara Chuchacz

Os.Urocze 2 Ip.

Barbara Duda-Kamińska

środy, g. 16-18, tel. 636-16-92

J./(iź[JJ1 JuOLr
Jacek Kuczyński

czwartki, g.16-17, tel. 262-01-83

MEDICINA

ul. Rogozińskiego 12

412-24-59, 412-68-20

412-12 -79, 411-13-78

ul. Barska 12 (Dębniki)
266-50-62, 266-96-65

267-01-55, 269-29-45

- konsultacje specjalistyczne
dorośli, dzieci

- zabiegi chirurgiczne /dzieci, do­
rośli/ - przepukliny, stulejki, wodniaki

jądra, kaszaki,

tłuszczaki, esperal
- Żylaki kończyn dolnych
- Chirurgia ręki
- USG - pełny zakres.

- RTG - urografia, mammografia.
- usuwanie zębów ( narkoza )
- stomatologia zachowawcza

- leczenie zeza

- gastroskopia,
- rektoskopia
- nieoperacyjne leczenie

hemoroidów /mrożenie/

- zabiegi plastyczne
- leczenie tarczycy,

cukrzycy, otyłości
- szczepienia ochronne

- testy alergiczne
- analityka
- biopsja tarczycy oraz piersi
- EEG - dzieci, dorośli

WIZYTY DOMOWE

(CAŁODOBOWE) TEL. 411 -13-78

KRI O MED
GABINET LEKARSKI

DIAGNOSTYKA
LECZENIE

* CHIRURGIA:
- żylaki kończyn dolnych
- proktologia-hemoroidy
- dziecięca

* GINEKOLOGIA
* DERMATOLOGIA
* USUWANIE ZĘBÓW
- PROTEZY

* CHOROBY WĄTROBY
* KOLONOSKOP1A
* USG (pełny zakres usług)
* MASAŻ LECZNICZY,

AKUPRESURA
CZYNNY

od poniedziałku do piątku

Kraków, Friedleina 8,

tel. 633-82-82

| najniższe ceny ■pełna obsługa
L "FONMED" S.C. KRAKÓW

? UL. ŚW. KATARZYNY 4

(wejście od Augustiańskiej)
(informacja i rejestracja: TEL. 656-18-06,

APARATY

SŁUCHOWE
I AKCESORIA

APARATY
SŁUCHOWE

DIAGNOSTYKA
DOBÓR KOMPUTEROWY

Niskie ceny • Raty
Yiennatone, Resound, Interfon, Iso-sonlc

tel.422-22-91

telJfax 422-52-13
31-025 Kraków

al.M. C. Skłodowskiej 4

Garaże

ocynkowane
usługi

ślusarskie
najtaniej w Polsce

(0-18) 332-10-52

(0-12) 655-17-29

(0-90)38-98-58

580 WZORÓW

TAPETY
KASETONY, PANELE, FOTOTAPETY
TAPETY Z WŁÓKNA SZKLANEGO

Plisrcn
144 M f____________

PACHOLSKIEGO
220fe| 0

jOI__
OPOLSKAi-i —.-..

PACHOŃSKIEGO 5

(0-12)415-66-53

PN.-PT. 9-19
SOBOTA 9-14

KRAKÓW

ul. Salwatorska 14
tel. (0-12) 421-73-22

ul. Długa 52
tel./fax (0-12) 632-70-56

Hurtownia
niemieckiej odzieży

• używanej •

• sortowanej •

Stanisławice
tel. (0-12) 284-21-99

CAŁODOBOWA

POMOC

DROGOWA

Tel. 96-31
411-66-96

TELEFONICZNA
AGENCJA

INFORMACYJNA
-handel

-usługi- :
- produkcja

tel 94-77
http://www.tai.com.pl

OGÓLNOPOLSKA
INFORMACJA

MEDYCYNA
~ J, PRODUKCJA

CSOlŁYk handel

USŁUGI

> całodobowe

94-34

(0-12) 653-22 -02

O-6O2 68-97-99

> pon.-pt. 9-18

(0-12) 634-30-20

632-34-12

internet http://www.coit.com.pl

FIRMA POGRZEROWA

A.H. MIREK

Tel. 0-33 74-27-65

MAKÓW PODH.

Tel./fax całą dobę

0-33) 77-13-15

JORDANOW-NAPRAWA

Tel. (0-18) 26-75-816

MIĘDZYNARODOWY
PRZEWÓZ ZWŁOK

TRUMNY SPECJALNE

SUCHA BESKIDZKA

-2^“=. ®

czynne codz. 7.30 - 15.30

ZAKŁADY
POGRZEBOWE
Przedsiębiorstwa

Usług Komunalnych
Sp.zo.o.

ul. Rakowicka 41, 411-47-76

cm. Podgórski, ul. Wapienna,
656-55-11

cm. Grębałów, 645-31-61

ul. Reduty 1 (obok cm. Bato-

wice) 411-35-26

polecają

BEZGOTÓWKOWE USŁUGI
POGRZEBOWE

w ramach zasiłków ZUS
kompleksowa

obsługa pogrzebów,
duży wybór trumien,
obsługa żałobników,

transport krajowy
i zagraniczny, kremacja,

wieńce, nekrologi,
usługi kamieniarskie, itp.

CAŁODOBOWY PRZEWÓZ
Z MIESZKAŃ

tel. 411-45-02, 411-45-04

ul. Reduty 1

(Batowice)
CENY KONKURENCYJNE!!!

NA WIELKIM EKRANIE

„Miasto Aniołów"
reż. Brad Silberling

Kino „Kijów",
„Warszawa"

Niewiarygodnie anielska
loye story z udziałem gwa-
izd kina amerykańskiego —

Nicholasa Cage'a i Meg Ry-
an. W Los Angeles pracuje
wysłany przez niebiosa
Seth. Ma niezwykle trudne
zadania. Właśnie podczas
jednego z nich poznaje nie­
zwykłą kobietę — doktor

Maggie. Lekarka po śmierci

jednego z pacjentów z twar­
dej i nieustępliwej kobiety
staje się zagubioną, niepew­
ną własnych możliwości. Na
taki obrót spraw anioł nie
może pozwolić, zwłaszcza,
że zakochał się w Maggie na

amen. Jaki finał? Zobaczcie

państwo sami, bo warto!
(AG)

„Oczy węża"
reż. Brian De Palma

Kino „Kijów"
Mistrz ekranowych zaga­

dek Brian De Palma tym ra­
zem przygotował dla kino­
manów misternie utkaną
morderczą intrygę. Skorum­
powany gliniarz, wysoki
rangą oficer wojskowy,
piękność o rudych włosach i

druga tajemnicza w blond

peruce, sekretrarz minister­
stwa, bokser i kibic wszyscy
zaplątani są w gigantaferę,
którą rozpoczyna nieco­
dzienne wydarzenie —na

walce boksreskiej o tytuł
mistrza wagi ciężkiej ktoś
strzela do znanego polityka,
a ten ginie na oczach 14 ty­
sięcy widzów. Rozpoczyna
się śledzwto... W głównych
rolach występują: Nicholas

Cage, Gary Sinise i Carla

Gugino. (AG)

„Truman Show"
reż. Peter Weir
kino „Sztuka"

Tym razem reżyser „Pik­
niku pod Wiszącą Skałą” i

„Zielonej karty”, pokusił się
o nakręcenie obrazu fanta­
styczno-naukowego. Oglą­
damy w nim historię młode­
go urzędnika bankowego,
który mieszka w małym
mieście nad morzem. Ma

kochającą żonę, sympatycz­
nych sąsiadów, wyrozumia­
łych szefów w swojej firmie.

Gdy jednak pewnego dnia
odwiedza biuro podróży,
gdzie pragnie kupić bilet

lotniczy, okazuje się, że

wszystkie miejscówki zosta­
ły sprzedane. Truman Bur-
bank zaczyna podejrzewać,
że jest ofiarą jakiejś machi­
nacji... W tym świetnym fil­
mie, koncertową rolę gra
Jim Carrey. Pierwszemu ko­
mikowi Ameryki sekundują
Laura Linney i Ed Harris.
Jest co oglądać! (ART)

„Dziady
— 12 improwizacji"

Dziś, o godz. 19. 15, na du­
żej scenie Starego Teatru

grany jest spektakl Jerzego
Grzegorzewskiego, zatytuło­
wany „Dziady — 12 improwi­
zacji”. Przedstawienie — ze

znakomitą rolą Jerzego Tre­
li, który niegdyś wciela! się
w postać Konrada w słyn­
nym spektaklu Konrada Swi-

narskiego — zostało uznane

kontrowersyjną insceniza­
cję, mogącą wzbudzić u tra­
dycjonalistów mieszane
uczucia. Niemniej jednak
warto zobaczyć widowisko,
imponujące nie tylko znako­
mitą grą aktorską, ale i roz­
machem scenografii. (MSZ)
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TEATRY

o SOBOTA-NIEDZIELA

o SŁOWACKIEGO

p DUŻA SCENA (pl. Św. Ducha 1, tel. 423-17 -

00): sb. Obywatel Pekoś -19.

O MINIATURA (pl. Św. Ducha 2, tel. 422-40-

22): sb. Ona -19. Bilety: 17 i 11 ulg.
V STARY

O DUŻA SCENA (Jagiellońska 1, tel. 422-40-

40): Dziady-19.15. Bilety: 28 i 14 ulg.
O SCENA KAMERALNA (Starowiślna 21): Iwo­

na, księżniczka Burgunda -19.15. Bilety: 26

i 13 ulg.
O BAGATELA (Karmelicka 6, tel. 4224544):
sb. Miesiąc na wsi -19.15; nd. recital Han­

ny Banaszak-18.

GROTESKA (Skarbowa 2, tel. 33-37-62):
nd. Mały pingwin Pik-Pok -11.

O LUDOWY

Ó DUŻA SCENA (os. Teatralne 34, tel. 643-71 -

01): nd. Wesołe kumoszki z Windsoru -18. Bi­

lety: 17 12 ulg.
O SCENA POD RATUSZEM (Rynek Gł. 1, tel.

421-50-16,421-55-25): sb. Lekarz mimo woli

- 19.30; nd. Trzy zdania o umieraniu -

19.30. Bilety 17 i 12 zł.

O STU (al. Krasińskiego 16, tel. 422-2744): sb.

Rozmowy przy wycinaniu lasu -17. Bilety: 15.

O ZALEŻNY (Kanonicza 1): Zamieszkać z To­

bą-sb. 19, nd. 16.

O SCENA EUOT (CKŻ, Meiselsa 17): Pieśń

nad pieśniami-16.

FILHARMONIA

O SOBOTA

O PAŃSTWOWA FILHARMONIA (Zwierzy­
niecka 1, tel. 422-09-58): koncert symfonicz­
ny: orkiestra Filharmonii Krakowskiej, Woj­
ciech Michniewski - dyr, Jan Pilch - perku­
sja. W programie: Strauss - Śmierć i wyzwo­
lenie, Moszumańska-Nazar - Koncert na per­
kusję (prawykonanie), Beethoven -V Symfo­
nia-18.

O SOBOTA

O APOLLO - stereo, ekran perełkowy (św.
Tomasza 11a, tel. 421-89-50): Truman show

(USA 12) -15.30; Co z oczu to z serca (USA
15 -17 .30; Zaklinacz koni (USA 15) -19.45.

O ARS: SZTUKA - dolbystereo SR, ekran pe­
rełkowy, foteliki dziecięce Booster Buddy (św.
Jana 6, tel. 42141 -99): Mrówka Z (USA 10) -

10.30,12 (lektor), 13.45,15.30 (lektor), 17.15;

Truman show (USA 12) -19; Co z oczu to z

serca (USA 15)-21,23.15.
O ARS: ANEKS SZTUKI: - dolby stereo SR,

ekran perełkowy (św. Jana 6, tel. 42141 -99):

Łabędzia księżniczka (USA b.o., dubbing) -

10.40; Pożyczalscy (USA/ang, bo., dubbing)
- 12.10; Zabić Sekala (poi. 15) - 1345,

18.45; Szeregowiec Ryan (USA 18,14 z opie­
kunem) - 15.45; Big Lebowski (USA 15) -

20.45,22.50.

V ARS: REDUTA SZTUKI -dolbystereo SR,

ekran perełkowy (św. Jona 6, tel. 42141-99):
Truman show (USA 12) -1245,22.40; Zakli­

nacz koni (USA 15) -14.45; Szeregowiec Ryan

(USA 18,14 z opiekunem) -17 .45; Walerian

Borowczyk - Retrospektywa: Opowieści nie­
moralne-20.45.

O KIJÓW - dolby stereo digital, klimatyzacja

(Krasińskiego 34, tel. 422-30-93): Magiczny
miecz (USA b.o, dubbing) - 10.15,14; Oczy

węża (USA 15) -12,16,18; Miasto aniołów

(USA 15)-20.
O MIKRO (Lea 5, tel. 634-28-97): Ponette (fr.

15) -16; Koniec przemocy (USA-niem. -fr. 15)
- 18; Chłopak rzeźnika (USA 15) - 20.15.

O PASAŻ (Rynek Gł. 9, tel. 422-77-13): Buntow­

nik z wyboru (USA 15)-11; Godzilla (USA 12)
- 13.15; Przejrzeć Harr/ego (USA 15) -15.45;

Armageddon (USA 15) -17.30; Adwokat dia­

bła (USA 18)-20.15.
O POD BARANAMI (Rynek Gł. 27, tel.423-

07-68): Graffiti dzieciom: Anastazja (USA
b.o, dubbing) -13.30; Kłamca (USA/fr. 18)
- 15; Nic (poi. 15) -16.45; Zagubieni w ko­
smosie (USA 12) -18.15, 23; Lolita (USA/fr.

18)- 20.30.

O ROTUNDA dolby digital (Oleandry 1): Piwne

rozmowy braci McMullen (ang. 95 r.) - 16;

Spaleni słońcem (ros.) -18.

0 SFINKS (os. Górali): Armageddon (USA

15) —17; Farba (poi. 15) —19.30 .

O ŚWIT (os. Teatralne 10): duża sala: Mali

żołnierze (USA b.o.) - 16.30; Oczy węża

(USA 15) -18.15, 20.15; mała sala: maska

Zorro (USA 12)-17 .30,20.

O TĘCZA (Praska 52, tel. 266-90 -80): Zako­

chany kundel (USA b.o.) - 15; Titanic (USA

15)-16.15; Blues Brothers 2000 (USA 15) -

19.30.

C> UCIECHA - dolby stereo SR (Starowiślna

16, tel. 422-00-77): Sposób na blondynkę

(USA 15) -11,16,18.15,22.15; Nie wierzcie

bliźniaczkom (USA 9, lektor) - 13.15; Oczy

węża (USA 15)-20.30 .

O WANDA - dolby stereo SR, niepełno­
sprawni (św. Gertrudy 5, tel. 422-14-55): U

Pana Boga za piecem (poi. 15) - 11.30,

13.15,15,16.45, 2045, 22.30; Lulu na mo­
ście (USA 15)-18.45.

^WARSZAWA-dolbystereo SR (Stradom 15,

tel. 422-1544): Masko Zorro (USA 12) -12 .15;

14.30; Miasto Aniołów (USA 15) -17,18.45,

21.

O WRZOS (Zamojskiego 50): Druga księga

dżungli (USA 12) - 15.45; Pan Magoo (USA

12)-17.30; Fakty i akty (USA 15)-19.15.
O PARADOX (Krowoderska 8): Tajemnica
Roan (USA/irl. 12) - 16.30; Hydrozagadka

(poi. 15) -18.15; Arizona dream (fr./USA 15)

- 19.30.

O MYŚLENICE - Muza (Piłsudskiego 20):

magiczny miecz (USA b.o.) - 15.30; Śiódmy

pokój (węg./pol./wł. 15) - 17 .05; Dzikie żą­
dze (USA 18) -19.

O MIECHÓW - Gryf (Racławicka 12): Ma­

giczny miecz (USA b.o .) -1 7.

O NIEDZIELA

O ARS: SZTUKA - dolby stereo SR, ekran pe­
rełkowy, foteliki dziecięce Booster Buddy (św.
Jana 6, tel. 42141-99): Mrówka Z (USA 10) -

10.30,12 (lektor), 13.45,15.30 (lektor), 17.15;

Trumon show (USA 12) - 19; Co z oczu to z

serca (USA 15)-21.
O ARS: ANEKS SZTUKI: - dolby stereo SR,

ekran perełkowy (św. Jana 6, tel. 42141 -99):

Łabędzia księżniczka (USA b.o, dubbing) -

10.40; Pożyczalscy (USA/ang, bo, dubbing)
- 12.10; Zabić Sekala (poi. 15) - 13.45,

18.45; Szeregowiec Ryan (USA 18,14 z opie­
kunem) - 15.45; Big Lebowski (USA 15) —

20.40.

o ARS: REDUTA SZTUKI -dolbystereo SR,
ekran perełkowy (św. Jana 6, tel. 42141 -99):
Truman show (USA 12) -12.45; Zaklinacz ko­
ni (USA 15) -14.45; Szeregowiec Ryan (USA
18, 14 z opiekunem) - 17.45; Walerian Bo­

rowczyk - Retrospektywa: Bestia - 20.45.

O KIJÓW - dolby stereo digital, klimatyzacjo

(Krasińskiego 34, tel. 422-30-93): Magiczny
miecz (USA b.o, dubbing) -10.15,14; Mu lan

(USA b.o, dubbing) -12 (pokaz przedpremie­
rowy); Oczy węża (USA 15) - 16,18; Miasto

aniołów (USA 15)-20.
O POD BARANAMI (Rynek Gł. 27, tel.423-

07-68): Graffiti dzieciom: Anastazja (USA

b.o, dubbing) -13.30; Kłamca (USA/fr. 18)

-15; Nic (poi. 15) -16.45; Zagubieni w ko­
smosie (USA 12) -18.15; Lolita (USA/fr. 18)
- 20.30.

O ROTUNDA dolby digital (Oleandry 1): Anioł

przy moim stole (nowozel. 91 r.) -15; Piwne

rozmowy braci McMullen (ang. 95 r.) -17 .45;

Spaleni słońcem (ros.) -19.45.

O SFINKS (os. Górali): Farba (poi. 15) -17;

Armageddon (USA 15)-19.
O ŚWIT (os. Teatralne 10): duża sala: Mali

żołnierze (USA b.o.) - 16.30; Oczy węża

(USA 15) -18.15,20.15; mola sala: maska

Zorro (USA 12)-17.30,20.
O TĘCZA (Praska 52, tel. 266-90-80): Zako­

chany kundel (USA b.o.) - 15; Titanic (USA

15) -16.15; Blues Brothers 2000 (USA 15) -

19.30.

v UCIECHA - dolby stereo SR (Starowiślna

16, tel. 422-00-77): Sposób na blondynkę

(USA 15) - 11, 16, 18.15; Nie wierzcie bli­
źniaczkom (USA 9, lektor) -13.15; Oczy wę­
ża (USA 15)-20.30 .

O WANDA - dolby stereo SR, niepełno­
sprawni (św. Gertrudy 5, tel. 422-14-55): U

Pana Boga za piecem (poi. 15) - 11.30,

13.15,15,16.45,20.45; Lulu no moście (USA

15)-18.45.
O WRZOS (Zamojskiego 50): Podgórski Teatr

Lalki i Aktora .Parawan": Co się przyśniło
Czerwonemu Kapturkowi? -12; Druga księ­
ga dżungli (USA 12) - 15.45; Pan Magoo

(USA 12) - 17.30; Fakty i akty (USA 15) -

19.15.

O PARADOX (Krowoderska 8): Hydrozagad­
ka (poi. 15) - 16.30;Tajemnica Roan (USA/irl.

12) - 17 .45; Arizona dream (fr./USA 15) -

19.30 .

O SŁOMNIKI - Czar (Wolności 4): Lepiej

być nie może (USA 15) -18.

Pozostałe kina czynne jak w sobotę

WAWEL

O KOMNATY KRÓLEWSKIE (wt., śr., czw.

9.30-15, pt. 9.30-16, sob. 9 .30-15, nd. 10-15

(nd. wstęp wolny). Bilety 6zl.i3 zł. ulg.:
• .Sztuka cenniejsza niż złoto...” (wgodz. 10-

15, wejście o pełnych godzinach, liczba osób

ograniczona do 10 osóbjednorazowo, bilety
4 zł. i 3 zł. ulg. wrazz usługą przewodnicką)
O WAWEL ZAGINIONY (wt., pt. 9.30-16.30,

śr., cz. 9.30-15, pt 9.30-16, sb. 9 .30-15, nd.

10-15 (nd. wstęp wolny). Bilety 4 zł. i2 zl. ulg.
O SKARBIEC KORONNY (wt, śr., czw. 9.30-

15, pt. 9.30-16, sb. 9.30-15, nd. 10-15 (nd.

wstęp wolny). Bilety 6 zł. i 3 zl. ulg.
O ZBROJOWNIA (wt., śr., czw. 9.30-15, pt

9.30-16, sb. 9.30-15, nd. 10-15 (nd. wstęp

wolny). Bilety 6zl. i 3 zł. ulg.
O KATEDRA (pn.-sb.,10-15, nd. 12.15-15)
O GROBY KRÓLEWSKIE i DZWON ZYGMUN­

TA (pn.-sb. 10-15, nd. 12.15-15)
O MUZEUM KATEDRALNE; (codz. 10-15)
O SMOCZA JAMA (codz. 10-17. Bilety 2 zl. i

1,50 zł. ulg.)

MUZEA, WYSTAWY
O NARODOWE

O GMACH GŁÓWNY

(al. 3 Maja 1, tel. 634-33 -77); (wt. -nd. 10-18,

nd. wstęp wolny): • Sztuka polska XX wieku

(od Młodej Polski do współczesności) • Gale­

ria Broni i Barwy; • Alina Szapocznikow -

wyst. monograficzna (wt, czw, pt. sb, nd.

10-15, śr. 10-18), nd. wstęp wolny
O SUKIENNICE (Rynek Gł. 1/3, tel. 422-11-

66) (wt-pt. 10-18, sb.-nd. 10-15.30): Galeria

sztuki XIX w. będzie zamknięta w dniach do

18 listopada, Sala Michałowskiego jest nie­

czynny przez cały listopad
• Sztuka polska od XIV do XVIII w.

O XX. CZARTORYSKICH (św. Jana 19, tel.

422-55-66) (wt.-nd. 10-15.30, pt. 9-17):
• Galeria rzemiosła europejskiego

O ARSENAŁ (Pijarska 8): (codziennie 10-17):
O DOM JANA MATEJKI (Floriańska 41, tel.

422-59-26); (wt.-cz. sb., nd. 10-15.30, pt. 10-

18): • ekspozycja stała

O DOM JOZEFA MEHOFFERA (Krupnicza 26,

tel.421 -11 -43):(wt, cz-nd. 10-15.30, śr. 10-18)
O WYSPIAŃSKIEGO (Kanonicza 9, tel. 422 -83-

37): (wt., śr., pt,sb, nd. 10-15.30, czw. 9-17)
O CENTRUM SZTUKI i TECHNIKI JA­
POŃSKIEJ MANGGHA (ul. Konopnickiej

26, tel. 267-27-03); (wt.-nd. 10-18): • Daw­

na sztuka Japonii ze zbiorów M N w Krako­
wie - kolekcjo Feliksa Jasieńskiego
O ARCHEOLOGICZNE (Poselska 3, tel. 422-

75-60); (pn, wt-śr. 9-14, czw. 13-16t9-14 tylko
dla grup zorganizowanych po tel. zgłoszeniu*,

pt., sb. niecz., nd. 11-14 wstęp wolny): • Staro­

żytny Egipt • Starożytność i średniowiecze Ma­

łopolski • Kraków przed 1000 lat • Czas oswo­

jony - malarstwo i rzeźba E. C. Pawlak

O ARCHIDIECEZJALNE (Kanonicza 19-21,

tel. 421 -89 -63); (wt.-sb. 10-15): • Pokój Ojca
Świętego z wyposażeniem, w którym mie­

szkał w latach 1951-1958 jako profesor KUL

O COLLEGIUM MAIUS UJ (Jagiellońska 15,

tel. 422-0549) (pn. -pt 11-14 .30, sb. 11-13.30):
O ETNOGRAFICZNE (pl.Wolnica 1, tel. 656 -

2863); (pn. 10-18, śr.-pt. 10-15, sb., nd. -

wst. wolny 10-14): • Szklane pacierze - mol.

na szkle A. Stopki-Słowińskiej
O GEOLOGICZNE (Senacka 3, tel. 422-19-

10): (wt. 10-17.30, śr.-pt 10-15, sb.,nd. 10-14)
O HISTORYCZNE

14-15 listopada wszystkie oddziały Mu­
zeum Historycznego nieczynne
O KRZYSZTOFORY (Rynek Gł. 35, tel. 422-99 -

22): wyst. stola: Z dziejów i kultury Krakowa

Sole wystawowe na parterze: (pn. -pt 9-17,

sb. -nd. 10-16, sb. wstęp wolny):
• Wyst. z cyklu .Skarby krakowskich klaszto­
rów” -Zbiory OO Reformatów - Franciszka­
nów (do 22.11) • Szlakiem Legionów i Woj­
ska polskiego 1914-1920

O DOM POD KRZYŻEM (Szpitalna 21); (cz- nd.

9-15.30, śr. 11-18, sb. wstęp wolny): • Wyst
stała: .Dzieje teatru krakowskiego”; • Zaczę­
ło się w Nowodworku...od Bogusławskiego
do Mrożka

O KAMIENICA HIPOLITÓW (pl. Mariacki 3)

(pn.-pt. 9-17, sb.-nd. 10-16, sb. wstęp wolny):
• Solvay 1993-1995 - Marek Gardulski

O STARA SYNAGOGA (Szeroka 24, tel. 422-09-

62); (wt, śr, cz, sb., nd. 9-15.30, pt. 11 -18):

nieczynne do odwołania

O DOM ŚLĄSKI (Pomorska 2) (pn.-pt. 9-15, cz.

11-18): • .Kraków 1939-1945 • .Walka i

męczeństwo Polaków w latach 1939-1956”

O CELESTAT (Lubicz 16) (śr., pt., sb., nd. 9-

15.30, czw. 11-18, nd. wst. wolny): • Zdzie-

jów Krakowskiego Bractwa Kurkowego •

wyst. prezentująca różne Bractwa Europej­
skie, zjednoczone w Europejskim Stowarzysze­
niu Historycznych Bractw Strzeleckich - EGS

O ZWIERZYNIECKI SALON ARTYSTYCZ­
NY (Kr. Jadwigi 41); (wt, czw. pt 9-15, śr. 11-

18, sb, nd. 9-14): nieczynne do 29 listopada

PRZYRODNICZE (Sebastiana 9, tel. 422-59-59);

(wt-pt 9-14, sb,nd. niecz): • Impresje geologicz­
ne - wys. z Upska (czynna do końca listopada)
O ZOOLOGICZNE UJ (Grodzka 53): (wt, śr,

czw. 10-13, nd. 11-14)
O HISTORII FOTOGRAFII IM. W . BOGAC­
KIEGO - KTF (Lubicz 25/542, tel. 422-28-

52): (codz. 9-16)
O HISTORII FOTOGRAFII (Józefitów 16, tel.

634-59-32); (wt. 12-17.30, śr.-nd. 10-15.30):
• Pamiątka ze światowej wojny

Ó MŁODEJ POLSKI - RYDLOWKA (Tetma­

jera 28, tel. 637-07-50): (wt, śr, pt, sb. 10-

15, cz. 15-19)
O DWOREK JANA MATEJKI (Krzesławice,
Wańkowicza 25, tel. 644-56-74): (codz. 10-15)
O PAŁAC SZTUKI (pl. Szczepański 4, tel. 422-

66-16); (codz. 9-20): • wyst. prac pedagogów w

180-lecie ASP w Krakowie (8.15-17 .15 codz.) •

wyst mai. .Preludium a due’ (8.15-17 .15 codz.)
O MUZEUM CZYNU NIEPODLEGŁOŚCIO­

WEGO (Al. 3 Maja 7, tel. 63347-15): Mu­
zeum jest jedyną placówką poświęconą idei

niepodległościowej i państwowej Józefa Pił­
sudskiego, Edwarda Śmigłego-Rydza, Służ­

bie dla Rzeczypospolitej, Honorowi Służby,

Duszpasterstwu Wojskowemu (zwiedzanie

po uzgodnieniu telefonicznym)
O LOTNICTWA (Jana Pawła II 39, tel. 412-

90-00) (wt-pt. 9-16, sb. 10-15, nd. 10-16)
O STAREGO TEATRU (Jagiellońska 1, tel.

422-85-66): (wt.-pt. 11-13 i na godzinę przed

spektaklem): • 200 lat Starego Teatru

O UBEZPIECZEŃ (Dunajewskiego 3, tel. 422-

8811): (wt-pt. 9-11, w innych godzinach i w

sobotypo wcześniejszym uzgodnieniu) (wstęp

wolny): • Z dziejów ubezpieczeń w Polsce

O WIELICZKA

O KOPALNIA SOLI "WIELICZKA” (Daniło-
wicza 10) (7.30-18.30): • Podziemna trasa tu­

rystyczna poziom I-III; • Kaplice solne: Błogo­
sławionej Kingi, Świętego Antoniego, Świętego

Krzyża; • Jeziorko Solankowe: E. Barącza. J . Pił­

sudskiego, Weimar; • Kolekcja solnych rzeźb;

kolekcja maszyn i urządzeń górniczych
O MUZEUM ŻUP KRAKOWSKICH: Za­
mek Żupny (Zamkowa 8); (pn, śr, czw, pt,

sb. 9-15, wt., nd. nieczynne): • Dzieje Wie­
liczki • Solniczki ‘Źródła sił i zdrowia (do

15.11), • Apteka -z cyklu wnętrza rzemieśl­

nicze, handlowe i mieszkalne dawnej Wielicz­

ki, ,5 lat działalności ART-KLUBU w Wielicz­
ce” (czynna do 28.12) ‘Czas spełnionych
nadziei w 80. rocznicę odzyskania niepodległości

(czynna do 31.12)
o EKSPOZYCJA PODZIEMNA - III poziom

kopalni soli (pn, śr-nd. 8-16, wt. 10-16)
• Dzieje górnictwa solnego w Polsce, dawne

maszyny i urządzenia górnicze • Ośrodki

dawnego przemysłu solnego Europy w ikono­

grafii (do 31.12)
O NIEPOŁOMICE - ZAMEK - DZIEDZI-

Policja 997,

Straż Pożarna 998,

Pog. Ratunkowe 999

W RAZIE CHOROBY j
O INFORMACJA służby zdrowia 422-05 -

11 (dyżury aptek i szpitali - czynny całą

dobę)
O DYŻURY SZPITALI

O KRAKÓW

SOBOTA: chirurgii ogólnej, chirurgii urazo­

wej, chirurgii dziecięcej, laryngologiczny,

urologiczny (Sieroszewskiego 66, tel. 644-

0144), okulistyczny (Wilkowice, tel. 415-

6444).
NIEDZIELA: chirurgii ogólnej (Trynitarska

11, tel. 656-0855), chirurgii urazowej (Mo­
drzewiowa 22, tel. 425-3343), chirurgii dzie­

cięcej (Wielicka 265, 658-2811), laryngolo­
giczny (Kopernika 23a, tel. 421-00-38), urolo­

giczny (Grzegórzecka 18, tel. 421 -08-30),

okulistyczny (Wilkowice, tel. 415-6444).
' Domowa Pomoc Lekarska - lekarzy specja­

listów, EKG, 658-56-64

’

Nagła Pomoc Lekarska Specjalistów, EKG,

tel. 2688800

• Całodobowa Pomoc Lekarska - tel.

266-14 -71

=» dyżurne pogotowia
U KRAKÓW

• Łazarza 14 - 999, zachorowania i przewo­
zy - 422-29-99, centrala tel. - 422-36-00

Podstacje KPR:

• Lotnisko Balice-285-68 -99; 285-68-98,
”

Rynek Podgórski 2—656 -59-99,
' Krowodrza (Piastowska 32) - 633-39 -99,
• Skawina (Niepodległości 12) - dla mie­
szkańców 999, tel. miejski 276-1444,

• Wieliczka (ks. Goliana 6) - 27812-89, alar­

mowy 999,
• Krzeszowice - 999

• Jerzmanowice -389 -5899

• Skała-389-19-99

• Prokocim (Teligi 8) - 65859-99

• Łobzów (Piastowska 32) - 633-39-99

• Nowa Huta (Sieroszewskiego 69) - wy­
padki 64449-99 i 64442-91

• Duńskie Pogotowie Ratunkowe Falek -638

61-10,6364811
• Pogot. Toksykologiczne-411-99 -99

PROSZOWICE-alarm. 999, zachorowania

i przewozy-38821-35
O MYŚLENICE — 999,272-01-80,

O NIEPOŁOMICE - miejski 281-19-99, alar­

mowy 999 999

O NIEPOŁOMICE-miejski 811-999, alarmo­

wy 999

v SŁOMNIKI -38819-99 (całą dobę)
O DYŻURNE APTEKI

O KRAKÓW

• Mogilska 21-411 -01-26, Dunajewskiego 2
- 422 -65-04, Św. Gertrudy 24 - 422-7870 (sb.

815, nd. 815), Centrum A bl 3 - 644-17-36,

os. Zielone 6 - 644-57-98, K. Wielkiego 117-

6374401, Komorowskiego 12 - 421-23-04,

Malborska 94 - 655-7470, Niemcewicza 7 -

26641-71, Kol waryjska 84 - 6581850

O SKAWINA-Głowackiego 7

O KRZESZOWICE - Daszyńskiego 9

i MYŚLENICE-Rynek 17/18

O PROSZOWICE -3 Maja 51

O WIELICZKA - Powst. Warszawskiego 12

O MIECHÓW-Szpitalna 3

CZŁOWIEK W DEPRESJI

V TELEFONY ZAUFANIA

O KRAKÓW
• Ośrodek Profilaktyki Środowiskowej - Pa­

wia 3, tel. 423-10-91 (pn.- pt. 15-19),

http://www.ariadna.pl/profiops
• ogólny-633-71-37 (od 16 do 22)

• dla kobiet - 42247-50 (pn., śr. 1813, pti 2824)
• dla kobiet w ciąży - 41147-66 (pon. i pt.

1812, śr. i czw. 1820)
• dla kobiet - ofiar przemocy - 425-48-

57 pon., wL, śr., pt. 814, czw. 15-20, od

pon.-pt. w godz. 2823 - 657-02-64

• młodzieżowy-988 (od Wdo 18 bez niedziel)
• dla narkomanów - 65642-93 (pn.- pt 9-18)
• dla alkoholików -6564680 (pn. -pt całą dobę)
• dla uzależnionych od alkoholu i ich rodzin

- 656-27-34 (pt-sob. 20-6 oraz wszystkie
noce poprzedzające dni wolne od pracy)
• informacja o AIDS - 958 (całodobowy)
• dla chorych na AIDS-421-9657 (cz. 1812)
• dla osób przeżywających kryzysy osobiste

- 65651-77 (wt, śr, pt 1619)
• dla chorych wenerycznie - 26609-51 (9-

17) (oprócz sb. ind.)
• dla kobiet po amputacji piersi - 422-99-00

wew. 235 (pn-pt 10-12.30)
O SKAWINA

• Dla ludzi uzależnionych - 2761744 (cz-pt

1619)

GDY ZACHORUJE ZWiERZI

O LECZNICE DLA ZWIERZĄT
O KRAKÓW

• Pomoc chorym zwierzętom - 422 -0472,

429-9241 wgodz. 19-7; • Pogotowie Wetery­
naryjne całodobowo - Beskidzka 4c, tel. 656

5633, (lecznica pn. -pt. 820, sb., nd., święta 9-

13) • Brodowicza 13, tel.411 -28-67 (pon.-pt. 8

20, sob.-nd. 8-20 z przerwą od 1416, nagłe

wypadki - pomoc całodobowa • Łużycka 55,

tel. 6583670 (pn.-pt. 1819.30, sb., nd. 1818),

wizyty dom. po 20. • Gromady Grudziąż, tel.

655-68-87 (pn. -pt. 9 -13, 16-19.30, sb. 9 -

13.30)' Kmietowicza 5, tel. 63697-35 (pn.-pt.

9-13 i 15-18, sb. 812) • Krowoderskich Zuchów

26, tel. 6324850 (pn., śr., pt., 1820, wt, cz.

1814.30 i 1620, sob. 12.3817, nd. 1417)‘

Królowej Jadwigi 230, tel. 4261621 (pn. -wt.,

cz.- pt 9-12 i 15-20, śr. 1620, sb. 9-14) • Mic­

kiewicza 41, tel. 0-602-681-917 (pn. -pt. 9 -14,

15-20, sb. 1816 (wiz. domowe)' Myślenicka
124, tel. 266-00 -88 w. 148 (pn. -pt. 815, sb. 8

13) • Parkowa 7, tel. 65653 -31 (pn.- pt. 11 -20,

sb. 1814 i 1619, nd. 1813) • Piłsudskiego 30,

tel. 411-3889 (pn-pt 815,1620, sb 819, nd

10-14) • Piaseckiego 16, tel. 267-12-89 (pn. -pt.

16.3820, sb. 815 wiz. dom.) • Słomiana 17

(pn-sb 9-12 i 1620, nd 14.30-16.30) • oś. Kali­

nowe 8, tel. 0602 6685-77 (pn.pt. 15.30-

19.30, sb. 9 .30-13) • os. Zgody 16, tel. 64474

77 (pnpt 8.30-20, sb. dyżury 10-16)' os. Złotej
Jesieni 13, tel. 648-20-22 w. 226 (pon.pt 16-

20, sob. 814, wiz. dom. po g. 20)
O WIELICZKA

• Pankiewicz Lech i Sp. tel. 278-14-86 (czyn­
na całą dobę)
O AMBULATORIA IGAB. WETERYNARYJNE

5 KRAKÓW

• Kasprowicza 4/4, tel.412-51-90 (codz. 822)
• Gardowskiego 16 (Nowy Bieżanów), tel. 658

87-19 (pn.-pt 16.3819, sb. 813, wizyty dom.)'

Madalińskiego 11, tel. 267-03 -63, tel. kom. 0601-

41-93 -90 pn.pti 1619, wiz. dom. po g. 19) • Na

Wierzchowinach 19, tel. 425-11 -28 (pon, śr, pt,

sb, 1620, wt, cz. 815) • os. Kościuszkowskie 6,

tel. 64831-11 (pn.pt 11-19, sb. 9-13) • Orlich

Gniazd 22, tel. 635-1628 (pn.-sb. 1619) • So­

kołowskiego 23, tel. 413-12-14 (pn.pt. 15-20)
^USYPIANIE ŚLEPYCH MIOTÓW ZA

DARMO (bezdomnych): Wawrzyńca 27 pn,

śr,pt. 15-19, wt, czw. 9-14 .; Łużycka 55 (pa­
wilon) , tel. 65433-61,1619.30 (pn.pt 16

19.30, sb.,nd. 1618)
TOW. OPIEKI NAD ZWIERZĘTAMI

O KRAKÓW (Floriańska 53) - 421-77-72

KRAKÓW- Szlak 73a,tel. 633-51-54,632-

38-14 (wt. 13-15, czw. 16-18) • informacje

dotyczące prawa, gospodarki, organizacji i

stowarzyszeń, spraw administracyjnych,

mieszkaniowych itp, bezpłatne doradztwo

w zakresie przysługujących mieszkańcom

praw, w sprawach rodzinnych, pomocy spo­
łecznej, pracy itp.

NIE WIESZ czego;
O MŁODZIEŻOWA IZBA INFORMACYJNA

• Basztowa 5, tel.: 429-65-69, pn, pt. (18

14), wt, śr, czw. (13-17). Bezpłatne porady w

zakresie kształcenia,Rozwiązywania proble­
mów szkolnych i życiowych, przepisów pra­
wa, problemów zdrowotnych, możliwości

spędzania czasu wolnego.

AWARIA W DOMU

O POGOTOWIE GAZOWE

O KRAKÓW-992,6565836

O POGOTOWIE ENERGETYCZNE

O KRAKÓW:
• Śródmieście-421-27-49

• Krowodrza-633 -0697

• Nowa Huta-644-12 -10

• Podgórze-65621-55
O POGOTOWIE WODOCIĄGOWE
5 KRAKÓW:

• Krowodrza-422 -92-05

• Nowa Huta-648-2861

• Podgórze-655-53-98
• Śródmieście-422-92-05

- POGOTOWIE CIEPŁOWNICZE

O KRAKÓW - 993, 6443846, 6441872,

6554861

O POGOTOWIE SZKLARSKIE

O KRAKÓW-421 -8548,
• POGOTOWIE DŹWIGOWE

O KRAKÓW- 411 -02-22,411-5340,6442368

O POGOTOWIE ELEKTRYCZNE
• KRAKÓW: • Cieplne MPEC-993

• Nowa Huta-644-1969

KŁOPOT Z AUTEM

O POMOC DROGOWA

O KRAKÓW

• Całodobowa - 9631 • PZU - 421-5861;

PZMot-981; • Inne:411-86-96,643-7689;

421-18-21; 421-1821,4234145,6364467;

421-1821; 267-2162, (090) 31-96-93; 412-

2469,645-71 -27; 6484542; 633-5743; 647-

27-94; 262-19-57 i 6483046 (całodobowa,

autoplatforma)

O URZĄD OCHRONY PAŃSTWA
O KRAKÓW (Mogilska 109) -4187943

O ŻANDARMERIA WOJSKOWA

O KRAKÓW-6134061 (całodobowy)
O STRAŻ MIEJSKA

O KRAKÓW:
• Śródmieście - tel. 4116045 (całodobowy)
• Krowodrza - tel. 63662-99 (6-22)
• Nowa Huta-tel. 644-1761 (622)
• Prokocim - tel. 65847-86 (622)
• Wola Duchacka - tel. 655-5168 (całą dobę)

O POLICJA KRYMINALNA

O KRAKÓW - 4134444 (całodobowy); 413-

4444 (automat, anonimowy)
O PROSZOWICE: Wolności 2 - 386-17-97

O KOMENDY REJONOWE POLICJI

O KRAKÓW

• Kroków-Centrum (Batorego 25) -42168

20; 610-79-97, 61871-15, Stare Miasto -

61877-11, 422-20-81, 42245-35. Dworzec

Gł.-6187811

• KrakówZachód (Królewska 2) - 6181897,

6334860. Stary Klepacz (Mazowiecka 112) -

61811-12 . Azory (Stadniewskiego 3) - 61811-11

• Kraków-Południe: (Zamojskiego) - 656

33-33; Borek Fałęcki (Nowogródzka 8) -

6666841; Prokocim (Bieżanowska 70) -

610-27-11; Kr. -Płaszów (Dworzec 6) - 655-

20-77, 610-29-11 . Wola Duchacka (Malwo­
wa 30)-610-56-26

• Kraków-Wschód: (os. Zgody) - 6444444;

Bieńczyce (os. Złota Jesień 11c) - 64442-

35; Wzgórza Krzesławickie (os. Na Wzg6
rzach 17b)-644-1265,610-37-11
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Spotkanie pokoleń, mecze, konkursy rzutów, wsadów
i dobra sportowa zabawa

Znów w Cracorti

koszykarze „pany”
Jeszcze trzy lata temu mało kto wierzył, że w KS Cracovia odrodzi się zlikwidowana

w 1970 roku koszykówka a dziś w kilku grupach wiekowych ćwiczy tam ponad 140 za­
wodników. Wraz z sekcją rośnie też nowa tradycja: raz w roku organizowane są spo­
tkania pokoleń.

Ostatnie, już trzecie, w hali Politech
niki, było doskonałą sportową zabawą
w której uczestniczyli oldboye, junio­
rzy, seniorzy a nawet dzieci, które sta­
wiają pierwsze koszykarskie kroki.

Otwierając to sportowe święto prof. Ro­
man Ciesielski (były reprezentant Pol­
ski) przypomniał udział koszykarzy
Cracovii w walce o niepodległość a tak­
że podkreślił to co zawsze było ważne —

rolę fair play w życiu i w sportowej ry­
walizacji.

Asy z dawnych lat

Na boisku oldboye przegrali z junio­
rami różnicą 12 pkt i z juniorami star­
szymi różnicą 22 pkt. W zespole asów

sprzed trzydziestu lat i starszych wy­
stąpili: Jerzy Ludzik, Wiktor Odziewa,
Andrzej Biegun, Jacek Czernecki, Sła­
womir Zagórski, Leszek Rouppert, Ro­
man Bednarski, Andrzej Prochownik,
Andrzej Banaś a prowadził ich Janusz
Winnicki, który jest prezesem i opoką
sekcji. __

Zawody przeplatały konkursy. Mi­
strzem wsadów został Krzystof Dębosz,
za 3 pkt. najcelniej rzucał Tomek Urba­
nowicz. W rzutach wolnych zwyciężyli:
Leszek Rouppert (oldboye) i Tomek
Urbanowicz (zawodnicy).

Nagrody otrzymali też koszykarze wy­
różniający się w... nauce: Maciek Piwo­
warski (młodzicy), Michał Pawski (kade­
ci), Łukasz Bobowiec — stypendysta
MEN i Tomek Urbanowicz (juniorzy),
Tomek Wołkowicz (juniorzy starsi) i Do­
minik Kwietniak (seniorzy — student

UJ). Nagrodę specjalną dostał kapitan ze­
społu Rafał Sobolewski — student V roku

Politechniki).

Róże dla Grażyny
Nagrody ufundowało Stowarzyszenie

Na Rzecz Wspierania Autonomicznej
Sekcji Koszykówki. Miłym gestem dołą­
czył do ofiarodawców Paweł Trojanow­
ski, właściciel sklepu Reeboka z ul.

Grodzkiej 26, który na wieść o tym, że
Cracovia znów ma sekcję koszykówki
udzielił bonifikaty na nagrody a koszy­
karzom Cracovii obiecał 20-pocentowy
rabat.

Symboliczną pamiątkę, duże zdjęcie
wszystkich zawodników, otrzymał od

koszykarzy Janusz Winnicki — prezes za­
rządu Energoprzemu, dzięki któremu

odżyła sekcja koszykówki. Jeden ze star­
szych kibiców, nie kryjąc wzruszenia,
odbarował różami Grażynę Urbanowicz,
która dzielnie wspiera Winnickiego
w odbudowywaniu sekcji.

11.11 .1998

Na przyszłe sukcesy Cracovii pracu­
ją trenerzy: Wanda Pacułowa, Tadeusz

Żaba, Dariusz Kłaput, Monika Ulatow-
ska i Mirosław Batko. A będą mieli
z kim pracować — w trakcie święta ko­
lejne klubowe legitymacje otrzymała
z rąk prezesa Cracovii Józefa Kality
grupa ośmio i dziewięciolatków.

Klubowi dobrodzieje
W odbudowie sekcji pomagają dobro­

dzieje — prezesi firm: Elektrim Mont,
Geo-Comp, Łęgprzem, Mega-Rem i Rem-
Bud. Może dzięki ich wspólnej pomocy
amatorska dziś sekcja zacznie nawiązy­
wać do swych dawnych, sportowych suk­
cesów. (R)
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Kalendarzyk imprez sportowych
Piłka nożna Piłka ręczna

II liga: Wawel — Piotrcovia Piotrków Trybu­
nalski, sobota godz. 12, stadion przy ul. Bro­
nowickiej.

1/4 Pucharu Polski kobiet Podgórze - Me­
dyk Konin niedziela 14, stadion przy ul. De-
kerta.

Hokej
Cracovia — Stoczniowec Gdańsk godz. nie­

dziela 17, lodowisko przy ul. Siedleckiego.

Koszykówka
II liga kobiet: Korona — AZS Rzeszów, sobo­

ta godz. 17, hala przy ul. Kalwaryjskiej.
II liga mężczyzn: Hutnik — Iskra Częstocho­

wa sobota godz. 17, hala przy ul. Ptaszyckiego.

I liga seria B kobiet: Cracovia — Otmęt Krap­
kowice sobota godz. 18.30, hala Wawelu przy
ul. Głowackiego.

II liga kobiet Gościbia — SMS Gliwice sobota

17, hala w Sułkowicach.

Siatkówka

II liga mężczyzn: Wawel — Okocimsk^grze-
sko, sobota godz. 16, niedziela 11, hala przy
ul. Głowackiego.

Automobilizm

32. Samochodowy Rajd Żubrów na trasie
Kraków — Zakopane. Start — sobota 10 ul. Na
Barciach.

(bk)

Juvenia na półmetku

Ciągła niemoc
Od kilku lat sympatycy rugby w Krakowie przeżywają rozcza­

rowania. Nie mniejsze są udziałem sportowców — zawodników i

trenerów Juvenii. Wydaje się, że już coś dobrego zostało zrobio­
ne, że sukces musi przyjść, a tymczasem nadzieje pryskają, cel

pozostaje w sferze marzeń.

A jest nim awans do grona
najlepszych ekstraklasy. Juve-
nia występuje w zreformowa­
nej I lidze. Nie może jednak
przekroczyć kręgu niemożno­
ści. Niebagatelny wpływ na

taki stan rzeczy ma również

sytuacja finansowa klubu —

wprost tragiczna. Jednak co

roku zawodnicy patrzą z opty­
mizmem w przyszłość i wie­
rzą, że kiedyś się uda. Tego­
roczny początek — pierwszy
mecz jesienny, z uwagi na re­
organizację rozgrywek —

przejście na system je-
sień/wiosna, a nie jak dotych­
czas wiosna/jesień — mógł na­
pawać optymizmem. War­
szawska Skra została rozgro­
miona w Krakowie 63:0!

— Nie traktowaliśmy tego
jednak jako miernik — mówi

grający trener Janusz Wilk —

spotkaliśmy się przecież z

najsłabszą drużyną, dopiero
późniejsze mecze miały dać

odpowiedź, na co nas rzeczy­
wiście stać.

W pierwszym z nich istnia­
ła szansa na powodzenie. Po

początkowym prowadzeniu
krakowian później Posnania
okazała się lepsza. Jednak

kryzys nadszedł w kolejnych
występach. Porażka w Siedl­
cach z Pogonią 20:27, a

przede wszystkim katastrofal­
ny występ przeciw Budowla­
nym Olsztyn 7:28.

— Zabrakło nam zdrowia i
doświadczenia — kontynuuje
Janusz Wilk. Mimo to mecz z

Posnanią nie był tragiczny,
można było spokojnie zremi­

sować. Kolejne występy udo­
wodniłyjednak że zawodnicy
nie dorośli do ekstraklasy.
Mamy młody zespół pod
względem stażu i wieku. Naj­
lepiej prezentowała się for­
macja młyna — młoda, uzu­
pełniona doświadczonymi
Piotrem Sasem (ale od niego
należy oczekiwać więcej, To­
maszem Nowakiem i czasem

mną. Generalnie zabrakło
woli i chęci walki. Dwa mecze

zespół praktycznie oddal za

darmo.

Nastrojów nie poprawiła
nawet ostatnia wygrana nad

Frogs and Company Warsza­
wa 26:14.

— Powinno być dużo lepiej
— komentuje Janusz Wilk —

ale po przewadze w pierwszej
połowie, o mało nie stracili­
śmy dorobku po przerwie.
Gdyby mecz trwał dłużej to

gospodarze zdominowaliby
nas całkowicie. W tej chwili

plasujemy się na trzeciej po­
zycji z 9 punktami, prowadzą
zaś Posnania i Pogoń po 14.

Musielibyśmy wygrać wszyst­
kie mecze na wiosnę, by zająć
pierwsze miejsce i awanso­
wać. Obawiam się, że będzie
to nierealne, zwłaszcza zwy­
cięstwo w Poznaniu.

Runda wiosenna ruszy na

przełomie marca i kwietnia.

Zapraszamy wszystkich chęt­
nych do naszej sekci, nie tyl­
ko młodzież — zgłoszenia tele­
fonicznie od godz 9 dol5,
421-49-85. Może trafi się jakiś
talent?

Jacek ŻUKOWSKI

Puchar Polski na szczeblu okręgu

Startują
trzecioligowcy

W trzeciej rundzie Pucharu
Polski na szczeblu okręgu star­
tują już drużyny lll-ligowe. Kra­
kowscy ligowcy spotykają się
z zespołami klasy A, i chociaż

są oczywiście zdecydowanymi
faworytami to jednak nie moż­
na wykluczyć niespodzianek.
Wiadomo, że puchary rządzą
się swoimi prawami.

Jedno spotkanie zostało ro­
zegrane awansem już w ubie­
głą sobotę. Orzeł Piaski Wiel­
kie pokonał Staw Polankę 2:1

(1:1). W jutrzejszych meczach

grają: Prądniczanka (klasa A)
— Cracovia (III liga), Garbar­
nia II (A) — Dalin Myślenice
(III), Puszcza Niepołomice (A)

— Górnik Wieliczka (III), Nad-
wiślan Kraków (A) — Alwernia

(IV), Lotnik Kryspinów — Świt
Krzeszowice (IV), Polanowice
— Wisła II Kraków (IV), Bieża-
nowianka (A) — Węgrzcanka
(V), Krakus Swoszowice (A) —

Clepardia (V), Kabel U (A) —

Podgórze (V), Rożnowa (A) —

Wiśłanka Grabie (V), Wawel II

(A) — Skalanka Skała (V), Ska-
winka (A) — Raba Dobczyce
(V), Dąbski (A) — Pogoń Skot­
niki (V), Spartak Wielka-
noc/Gołcza (B) — Niedźwiedź

(V), Wieliczanka (B) — Kmita
Zabierzów (A). Wszystkie me­
cze rozpoczynają się w nie­
dzielę o godzinie 12. (PG)

Rocznicowe emocje
Zawode te weszły już do tradycji Szkółki Piłkarskiej Wisły. Nic

więc dziwnego, że 11 bm nowa hala przy ul. Reymonta od rana

tętniła życiem. Trampkarze (chłopcy urodzeni w latach 1987-88;
a także młodsi) rywalizowali bowiem w turnieju piłkarskim o Pu­
char „Białej Gwiazdy".

Z Gliwic przyjechały dwa

zespoły tamtejszej Sośnicy
(macierzysty klub m.in. Wło­
dzimierza Lubańskiego czy
Joachima Marxa), z kolei tre­
ner Stanisław Chemicz wysta­
wił do boju po dwie drużyny z

roczników 87 i 88.

Wyniki w grupie starszych:
Wisła I - Wisła II 1:0, Wisła 1
— Sośnica 1:1, Wisła II — So­
śnica 2:3. Lepszą różnicą bra­
mek zwyciężył więc zespól

Sośnicy przed Wisłą I i Wisłą
II.

Wyniki w grupie młod­
szych: Wisła I — Wisła II 0:1,
Wisła I — Sośnica 1:0, Wisła II
— Sośnica 5:1. Zwyciężył nie­
spodziewanie drugi zespół
Wisły, przed Wisłą I i Sośnicą.

Te spotkania zaliczane były
do klasyfikacji turnieju, grano
też — powiedzmy, że w formie

nieoficjalnej — systemem każ­
dy z każdym. Nie zabrakło

więc nieprzeciętnych emocji,
łez radości i goryczy przegra­
nej. Najlepsze drużyny otrzy­
mały upominki, uhonorowano
też najlepszych małych piłka­
rzy. Królem strzelców został
autor 6 goli, Norbert Wajda
(Sośnica 87). Najlepszym
bramkarzem wybrano Borysa
Frandoferta (Wisła II 88), a za

najlepszego zawodnika turnie­
ju uznano Marcina Masżka

(Sośnica 87). Umówiono sięjuż
na przyszły rok, a drużyny z

krakowskiej Szkółki Piłkar­
skiej otrzymały zaproszenie do

wzięcia udziału w grudnio­
wym turnieju świątecznym w

Gliwicach. (BAT)


